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LUDZIOM KAZDEGO STANU 
a wfzczegilności chcącym odprawić Rekollekcye 
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Przez X. Benedykta Rogacyufza e S, I: 
WYDANA Воку 17134, 
ТЕКА Z Ç 
Na ugruntowanie Ducha Pobożności podczas 


Jubileufzu odnowionego, z Łacińikiego іегука 
na Polfki przetłumaczona у Ofiarowana. 


WWARSZAWIE |, 


W Drukarni МАрүговнү J. K, М, 1776. 


PRZEDMOMA 


ро CZYTELNIKA 


v J ko wodą Ogień wznie- 
o yg Сас, tak flow proftota 
ы polor dowcipu w wy- 
nalafkach ciekawy do 
uznania prawdy niewolié; iedne- 
goż to Ducha dzieło. Za czafow 
Neemiafza mętna woda патіеу- 
{си ukrytego z Ołtarza ognia zna- 


А» lezio- 


* * 
leziona ;po rozpędzonych chmu- 
rach przy fłonecznym świetle, ofia- 
rę całopalenia wydała : czyni y te- 
raz podobne dzieło Duch $. kiędy 
proftotą flow od niego pochodzą- 
cych, niby mętną wodą ferca wier- 
nych fkropiwfzy , ogień miłości Bo- 
fkiey wnich rozpala y zachowu- 
ie. Ciekawi w tym wieku nauk ex- 
perimentalnych , maią йе nadczym 
zaftanowić , à Ducha Bofkiego nie- 
dościgłą rozumem ludzkim adoro* 
wać dzielność, uważywfzy : iako 
unofzący fię nad wodami,na iedno 
tez wody zgromadził mieyfce, а 
fucha; bez upałow, flonecznych: o- 
tworzył ziemie: z namułu nayśli- 
cznieyfze wyprowadził dzieło czło- 
wieka, a. tego ciało; nayobrzydli» 
wfzym kończy: fię;robaćtwem: Bli- 
ко: morza gorę ognie wyrzucaią- 
cą w Sycylii poftanowił з atoli że: 


by tak blifka woda ten ogień zala- 
ła , ani rozum, ani Шу ludzkie zdo- 
być fię nie mogą. "Lenże w Ogni- 
ftych ięzykach fpufzczony na Apo- 
ftołów fprawił, że w proftocie pra- 
wdy wfzyfikie wnierozum obrocił 
niedowiarftwa , do ktorych my te- 
raz dla ozdoby mądrości udaiemy 
fię po rozum, wybor flow nad toco 
znaczą fzacuiąc а Chcieyże czytel- 
niku ciekawy nie odrażać йе flow 
proftotą a cżafem y grubiańftwem 
( gdzie idzie o wyrażenie błędow ) 
iako naypilniey uznać prawdę. Da 
ci Bóg że wielkie. doświadczenie y 
innym na tobie pokażefz y fam w 
fobie obaczyfz. Uznaíz бе być 
Chrześcianinem iakim fię być opifu- 
іе Swięty Nauczyciel Narodow т. 
Cor. 2. Nie w wyfokości mowy , albo 
mądrości ogła/zatący świadećtwo Chiry- 
fiufa : albowiem nie fadziłem abym co 


wig- 
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więcey umiał tylko JEZUSA а tego 
ukrzyżowanego . I ia w fłabości, boia- 
žni у drzeniu wielkim byłem  międzi 
wami; a mowa moia y opowiedanie 
moie było mie w fowach dzielność ia- 
kążkolwiek: maiących madrosci ludz- 
kiey, ale na okazaniu Ducha y prawdy. 


2 аъ @ 
CEBA W 


MEDYTACYE 


Y UWAGI 
МА OSM DNI ROZŁOZONE 


Ktorych corocznie odłożyw/zy ośm dni, na to, 
zdawiennie y pożytecznie zażyc możemy ma odno- 
wienie wnas corocznie Ducha Chrześciań/kiey 

pobożności. 


MEDYTACYA. 


Czwiczenia Duchowne ośmdniowe 
poprzedzaiąca. Krotkie zebranie 
pięciu iey Punktow dorozmyślania. 


1. Powinniśmy byli od pierwfzego rozumu 
wzięcia ztaką dofRonałością fłużyć Bogu , zda» 
ką mu kto kiedy z ludzi nayświętfzych fłużyt . 

2. Nayminiey oto dbaiąc, у owfzem cale przeci- 
wnie,tey powinności prowadziliśmy Życie nafze, 
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3. Nayprzyzwoit/za według YOZUMU TŁECZ 
sefi, zebysmy tę przewrotność życia poprawili, 
I czego zaniedbywać nie należało ; trzeba zus 
cząć czynić zadofyć powinności nafzey , diako 
nayprędzsy 5 boiuż podobno nie wiele tey refzty 
Życia nafzego, 

4. Naylepfzy dotega czas ktory teraz mamy. 
Trzebažby fe farąć, Zehytmy go nie zmnicy- 
Jzą pilnością , y fturaniei odprabili , iako gdy- 
byprzed [ата śmiercią był nam do przygotos 
waniu fig pozwol'my , 

+ Podaią fig (pofoby „ eobyśmy teraz ezy- 


mic mieli. 


Rozłożenie dalfze tychżę 
PUNKTOW, 


U waż iak by ći przez te Lat 

ANM a dwadzieścia , ‘trzydzieści 
GENN M ktoreś przeżył prowadzić 
życie należało . To pewna, 
ieżelina ifłotę twoią wey- 
rzy(z „ iawnie uznalz ; ponieważ przez wizy: 
ftkie poprzedzaiącey wieczności wieki byłeś 
niciedno, a od Boga maíz to wfzyftko czym 
iefteś, y żenie bydlęciem iakim bezrozumnym 


ani 
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ani też pniakiem, albo kamieniem przy tey 
źiemi zawfze leżącym , ale żebyś iako śpie= 
опу podrożny do Nieba to іеї do wiecznego 
miefzkania y Qyczyzny fwoiey dążył; Со? 
ztego wnofić malz? Wnoś fobie to nayprzodz 
ponieważ піс z fiebię, a wlzyftko mafz od 
Boga, powinieneś mu bardziey y więklzym 
prawem nizeli iakiżkolwiek niewolnik Panu 
мети wyfługiwać Пе; prawem nie iakokol- 
wiek nabytym, ale z natury у iftoty twoiey 
należącym. Zaczymą przez  wfzyftkie dni | 

lata ktoreś przeżył, powinieneś mu był зако 
naywięklzą we wfzylłkim czynić wyfługę а 
Cokolwiek kazał, czynić, czego zakazywał , 

fuzedz fię; z у zgoła we w fzyftkim <A 
więrnością y pofzanowaniem ‚ lakie Panu od 
fługi należy ,y iakiegobyś fam-Panem będąc. 
od fłużącego fobie według woli twoiey wycią- 
gal. Wnoś fobie powtore: ponieważ rozu 
mem obdarzony iefteś, powinieneś Пе nim 
we wfzyftkich życia twoiego fprawach miar: 
kować y rządzić, mieć go fobie za prawo 
do czynienia y chronienia fię czego było po- 
trzęba. Za złemi fkłonnościami natury na 
klztałt nierozumnych bydląt nie udawać fig: 
Według fow Bofkich pierworodnemu czło: 

wiekowi rzeczonych : Pod tobą będzie ү tyt 
twoy „yty mad nim panować dędziefz.; Gen, 


4. 


Ф ro < 
4: Wnoś fobie potrzecie: ponieważ bieg ży- 
cia nafzego nicinnego nie icht tylko podraż y 
pielgrzymowanie nie iakie do Nieba, należa- 
ło ci tu żyć iako pielgrzymowi w drodze; 
iako ten przez wiele golpod, miaft przecho- 
dząc y'widząc że tam iedni ciefzą їе, drudzy 
płaczą; inni Пе wadzą, inni godzą; inni wes 
fela, inni pogrzeby fprawuią, tym Йе, nie kon- 
tentuie ani zabawia, -ale pamiętaiąc dokąd 
idzie „te wfzyftkie rzeczy miia iako do fiebie 
nie należące, tak y ty, choc ci бе tu rożne 
zabawy trafiać mogą, byś do nich affektu fwe- 
go nie przykładał, ani fię wnich fercu fwemu 
zabawiać dopufzczał, painiętaiąc zawfze y 
pragnąc Nieba, iako mety podroży twoiey у 
nayfzczęśliwfzey Oyczyzny, nudząc fobie w 
rzeczach ziemíkich według Apolłolfkiey Na- 
uki; Zażywaiąc tego (wiata iakbyś nie zażywał, 
Wnoś fobie po czwarte: ponieważ fame tylko 
Niebo ieft dobrych uczynkow nadgrodą, у 
według ich miary, zażywanie wiekuiftego 
fzczęścia wydzielone ci będzie; ofobliwfze y 
ufławiczne ftaranie twoie na tym być powin= 
no, żebyś na każdy dzień упа każdą godzi. 
nę iako naywięcey fpraw dobrych Bogu fię 
podobatących czynił; żadney do tego zaro- 
bku (woiego nie opufzczał okazyi, wfzyftkich 
iako chciwy kupiec fzukaiąc fpofobow, iak- 
byś tu więcey awięcey mogł fobie na Niebo 
2аго- 
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zarobić. М поз to fobie na koniec, ześ tak, kro- 
{Ко mowiąc, cnotliwie żyć powinien, iak żyli 
kiedy naydoikonalfi Święci. Takes nie ina- 
стеу żyć powinien ,'y miey to fobie za rzecz 
nieoimylną, że nie mnieyfzą malz niżeli om 
do tego pobożnego życia obligacyą: nic bo- 
wiem oni tak olobliwfzego w fwoich dla Boga 
nie czynili ufługach, coby Bogu od IE 
lakim nie należało prawem, y nie coinnego 
znaczy życie fwiątobliwe, tylko dofyć czynić 
powinności: (woiey, fużyć Bogu iako. Bogu 
należy wewfzyfikim fprawuiąc fię iak fłufzność 
у rozum przykazuie; „dlaczego y w Piśmie 
Swiątobliwość fprawiedliwością fię nazywa. 
Co Chryftus Pam w (woich wlzyftko zamknął 
y wyraził fłowach: u Łukalza S. w Rozdz. 17 
Gdy zrobicie w/zyfiko co wam rozkazano , mow- 
cie: fłudzy nie pożyteczni iefleśmy ну pos 
winni byli uczynić , uczyniliśmy. 

‚ Uważ: takieżeś według tych jako nale- 
żało powinności do tych czas : prowadził życie 
Przypominay fobie wfzy(tkie ktoreś od dzien 
cińftwa aż dotąd przeżył lata życia oo: 
Ach iak różne y cale przeciwne fię bydź poka 
żą! Jak mało czci y рома powinneag 

зови? Jak wiele razy nayświętlze iego Pras 

wa w oczach iego niepoiętym zuchwa үш, 

wzgardzone? Jak wiele razy plugawą tofkofz, 

fzpetną chęć у naymnieyfze tym podobne do- 
bra, 
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bra, więcey fobie nad Boga, naywyżfze do- 
bro, Jego Prawo, y wolą poważaliśmy? Jak ma- 
ło rozumem у zdrową radą бе rządząc w[zy- 
ftko prawie: ślepą popędliwością chęci czyni» 
liśmy? Jak wielkie rzeczy niebiefkich dla ziem- 
fkich zaniedbanie ё Jak mało dobrych uczyn- 
kow? Jak mniey takich ktoreby zinnych oko 
liczności wielą błędami y wyftępkami zarażo- 
ne nie były? Przeytzyi to wfzyfiko w fobie y 
fprawiedliwie zawfłydzony wyrzuć to fobie 
przed oczy żeś tak pizewrotne przeciw wlzel- 
kiey fufzności y Prawu prowadził życie. 

3. Uważ; Cóż tedy ci na potym czynić na- 
leży? Jeżeli bowiem nie godna rzecz była tak 
niarnie przelzłe tracić lata? daleko niego- 
dnieyfza chcieć y dalyi takimże żyć obyczaiem. 
Co żebyś lepiey poiął: flaw fobie podrozne+ 
go do Częliochowy albo na inne mieyfce 
Swięte idącego, ktory pofirzegłfzy że przez 
poł dnia błądził, przeciwną cale udawfzy fię 
drogą, coż ma dalyi czynić? Czyli tąż drogą 
до zamierzonego fobie dalyi błądzić mieyfca ? 
niechby mowił fobie; iuż dziś do wieczora tak 
błądzić będę, a iutro ten błąd moy poprawię 
y do dobzey Пе drogi wrocę: ktożby to rozu- 
тупу tak czynił? Czyliż. nie raczey należa- 
toby y kroku їп? więcey błędną drogą nie uczy- 
niwizy co prędzey powrocić бе у do porzv- 
coney dobzey: drogi pofpiefzyć . Poniewafz te. 


dy 
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dy y ty poznałeś iawnie, y przeczyć temu nie 
możefz, że takie, iakieś dotąd prowadziłżycie, 
іс mare у błędne y od końca twoiego dale- 
kie, узел przeciwne, nad czymże йе tu mafz 
zamyśluć? czyli go mafzporzucić, a inne са- 
le zacząć iako od wzięcia rozumu żyć ci było 
należało ? I nigdyż takim być nie zaczniesz ia- 
kim ci być zawfze trzeba było? Niewiado- 
mość może być przefzłego błędu iakążkolwiek 
wymiowką , ale uzaawfzy go, trwać wnim, 
{арлеу złośliwey wzgardy będzie dowod. Do- 
{ус ach dofyć długo między wielkieminiebe- 
fpieczeńfiwy y przepaściami błądziłeś? pofta- 
now iuż odtąd tak żyć iakci rozum każe, y 
zacząć bez wfzelkiey odwłoki, ponieważ wic- 
dzieć nie możefz długo ci tego życia pozwo* 
lą, auchoway Boże żeby cię Śmierć tak 72- 
ftąć miała, żebyś Пе przy nicy nie miał tym 
ciefzyć , żeś yroku y tniefiąca iak należy nie 
fiużył Bogu; A zapewne tey pociechy mieć 
nigdy nie będziefz, iczeli teraz zaraz życia twe» 
go nie odmienifz : Dlaczego bowiem do iu- 
tra to odkładafz? takie y więkfze przyczyny 
mieć będziefz żebyś to na inny czas odłożył, 
y tak od dnia do dnia aż do ofłatniego końca 
życia będzie , że у miefiąca y dnia prawie nie 
będzie ktoregobyś miał Воры iako nalezy fłu- 
żyć, Porzuć te wfzyfikie odwłoki? tak dłu- 
gie niedbalftwo twoie niech nie będzię wies 
czne! 
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czne! Dofyć nierychło błąd fwoy poprawu- 
iefz chochyś nayprędzey zaczął, a nigdy nie 
poprawifz, ieżeli teraz zaniechaf; . Godzina, 
godzina wybija Czas ze fun Ле porwać, рїїгє Š. 
Paweł do Rzym: w Roz. к 3. Dzis śeżeli głos Jee 
40 uftyfzycie niechcteycie zatwardzać Serca ba. 
fze : mowi Pifmo Boże. Pfalm. 94. 

4. Uważ,iako do zaczęcia nowego Życia 
nie możefz mieć lepfzego fpofobu y czafu nad 
ten czas duchownego czwiczenia у rekollekcyi, 
bylebyś ie z taką iako należy pilnością zaczął 
у odprawiał. Żebyś zaś do tego więklzą w 
fobie ochotę wzbudził, pomyśl fobie iakbyś 
ie odprawował, gdybyś z Botkiego obiawienia 
wiedział, że po kilku miefiącach ( co łatwo 
być może iako zapewnie wielu młodfzym y 
zdrowfzym od ciebie апе fięy wtym tu 
miefcie ) umierać ci trzeba będzie, y że ten 
oftatni maíz od Boga dany (obie (pofob do ро» 
ratowania dulzy twoiey ; jako tak wielu kto- 
rzy w przefzłym roku te rekollekcye odpra- 
wowali a przez ten czas pomarli, ten był czas 
oftatni do poprawy życia „lubo fiętego nie fpo» 
„ dziewali: a gdyby byli wiedzieć otym mogli, 
iakby byli zwięklzą nierownie pilnością у na- 
bożeńltwem tak (więtego czafu zażywali. Nie. 
inaczey y ty przygotuy Пе na tę z Bogiem two- 
im zabawę , właśnie iakbyś wiedział że ei Bog 
ten czas naznaczył dla przygotowania fię na 

śmierć 
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śmierć ktorą wtym roku mafz mieć, Czyli 
bowiem ten twoy domyf blifkicy śmierci pras 
wdziwy ieft, co być rzeczą famą może; czyli 
omylny,co także-być może; nie małą ci iednak 
pomocą bedzie do więkfzego tych rekollekcyi 
pożytku, do poprawy życia, do przyięcia dos 
brego y wefolego śmierci, слу to prędzey 
czy pozniey przyidźie, у owlzem żebyś iey 
gotowfzy ochotnicy czekał. Jeżeli bowiem 
po kilku miefiącach przypaść by miała; te 
rekollekcye byłyby przygotowaniem hlifkim 
do nity: ieżeli zaś miałbyś żyć w dalfze lata 
fwiątobliwiey , te rekollekcye, nierownie po» 
żyteczniey byłyby przygotowaniem na fmierć 
wczefnym. 

с. Uważ со mafz czynić żebyś ten czas z 
więkfzym dufzy twoiey odprawił pożytkiem š 
Cztery te rzeczy zachować maíz. Pierwfza, że” 
byś o wfzyftkich ludzkich ziemfkich zapomnia- 
wizy ftaraniach , o niczym tylko o Bogu y rzea 
czach zbawiennych wfzyftkie туку fłarania 
y chęci twoie przez ten czas miał, właśnie iak 
gdybyś był na innym cale fwiecie. Ta 
ofobność у oddalenie fpofobnieyfzym cię 
uczyni do uznania prawdy nauk Bofkich, do 
przyjęcia y ufłuchania wewnętrznych flow у 
głofu iego według fłow iego przez Proroka 
Ozeafza rzeczonych w Кол, z, Zaprowadzę ig 
na Pufynią y mowić będę do ferca iey- Dru- 

5а, 
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ga,żebyś nauki nieomylne Wiary: S, ktore 
uważać będziefz nie kontentuiąc Пе iakimkol- 
Wiek uznaniem prawdy ; бо raz żywiey y Wy. 
raźniey rozważał, y wrnyśl (woią wbiiał , y 
onych fobie nie wątpliwą prawdę  bardziey 
wyrażał у reprezentował. Ziarna to fą у na: 
fiona zbawienne, które im fię bardziey wdu: 
{ру nalzey wkorzeniaią, tyi więklze ргле- 
dziwnych enot pożytki: przynolżą . Jako 
Chryftus powiedział ; ż kamieni mogę wfktze - 
fzać Synow Abrahamowych. Weyrzyi. ha S, 
Francifzka Xawiera, Wielkiego Antoniego 
pierwfzego Риека y innych: Со ich do tak 
wielkiey fwiątobliwości przywiodło? Pierwfze- 
go znich owe fłowa Chtyftufowe u Май. w 
Rozd. 16. Co pomoze cżłotwiekowi gdyby (wiat 
taty zyfkał dufzę zaś [voie utracit, Drugiego 
znich owe fłowa Суйи оме Matt. w Roz. 
16. Jeżeli chcefz Буаз dofkonażym, idź prze- 
day. co mafz yday ubegim, a będzicfz miat 
Jkarb w'Niebie. toż fame ftało йе u wielu 
fwiętych, ktorych fwiątobliwość z uwagi уро» 
wtarzania flow: iakich: Bofkich początek bio» 
rącdo wielkiey y przedziwney dofkonałości 
przylzła. Wielce tego potrzeba у йа tym 
wfzyftek pożytek, zeby te uwagi ше dla zwy: 
czaiu , nie byle czaszfżedł, przebiegł tylko, 
y iakbyś przez mgłę у zamiefzanie głowy coś 
ylko obaczył; ale żebyś mądrze у rożiumnie 

toze 
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rozbieral, zgruntu poznawał у zew[zad uwa- 
Żał, rozgryzaiąc nieiako у шас żeby сі бе 
to wlepfzy obrociło pożytek. Trzecie żebyś 
przez te uwagi poznawlzy cobyś miał dla Bo- 
ga ywieczney chwały twoiey czynić, albo 
czego йе ftrzedz; żebyś tego prożnemi affe- 
ktami ypłonnym tylko weftchnieniem nie 
zbywał, iak gdybyś na tym wfzyftek uznaney. 
prawdy pożytek zakładał, tak naprzykład 
mowiąc fobie: Tak ieft nieinaczey! Ach iak 
mi to fzkodzi ta złość moia! to ieft mi do wfzya 
ftkiego dobrego przelzkodą! О gdybym tę 
райуа mogł zfiebie wykorzenić iakbym był 
fzczęśliwy? Ah iakem był wtym niedbały! ia- 
ka to moia do tąd ślepota! Kto йе takiemi af- 
fektami kontentuie a o więkfzy йе pożytek 
nie {tara , fkutecznych fobie fpofobow nie ob: 
myśla, na nic mu йе te rekollekcye nie zda- 
dzą. Jaki przyfzedł na nie, taki znich у poy- 
dzie z temiz меті złemi obyczaiami, temiz 
wyfłępkami uwikłany. Zebyś у ty takim niea 
chciał być; uznaney prawdy fzczerą Пе chwy- 
tay ochotą, ftofuiąc ią zaraz do fpraw fwoich, 
po owych zawfłydzeniach fię o przefzłe wyftę: 
ркі, tak fobie wnofząc: Ponieważ za łafką 
Bofką uznałem to za rzecz y rozumowi 
y zbawienu moiemu przyzwoitą, żebym йе 
ztego złego nałogu cale wyzuł, trzebaż mi 
o nim niżeli ztąd odeydę fzczerze pomyśleć, 
B fzuka. 


SA 
fzukaiąc wfzyfikich dotego fpofobow у chwy- 
taiąc Пе ich zaraz, iako te: Tych fię rzeczy 
chronić z ktorych miewam do tego okazyą y 
pobudkę: iak mnie ta namiętność napadać bę» 
dzie tych a tych fpofobow zażywać będę; па 
każdy dzień po kilka razy odnawiać у wzbu- 
dzać w fobie ochotę przez wyraźną intencyją 
y czynienie przeciwnych aktow będę, iako w 
Pfalm: ty. Przesśladowacć nieprzyśacioży moie 
będę ypochwytam ich у niewroce fig pok: mie 
ufłaną . Czwarta na koniec, żebyś fobie fławił 
przed oczy niektore ofobliwfze ziedney ftro. 
ny złe namiętności twoie, ktore ci do poftę- 
ku duchownego wiele przefzkadzaig, zdru- 
giey firony cnoty niektore ktorych byś bar- 
dzicy, potrzebował yktore by ci do zbawie= 
nia więkfzą były pomocą: do tych nabycia, 
tych zaś wykorzenienia wfzyftkie oświecenia 
na modlitwach , wfzyftkie nathnienia Bofkie y 
porufzenia ferca naywięcey fłofuiąc. Co gdy 
zachowafz, niepodobna rzecz, żebyś ztych re- 
kollekcyi nie miał wyniść caleinfzy, у odmie* 
niony w innego czlowieka. Uwazże fobie 
jak wiele na tym należy y pofłanow wfzy= 
Яко pilno zachować: Boga na koniec Оуса 
wlzyfłkiego fwiatła od ktorego тако Apoftoł 
mówi wfzyftko co da naylepfze, у wfzyftek dar 
dofkonały, profząc , źcby моіе fabe ага 
nia obecnością fwoią ratował, nic nie wat- 
piąc 
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_piąc, że przy Jego pomocy: ktorą zaczynafz 
około dufzy twoiey zabawę z dofkonalfzą oby- 
czaiow, odprawifz poprawą, 


DZIEN PIERWSZY 
MEDYTACYA 1. 


O uznaniu Boga y pofzanowaniu 
Jego, tak względem godności natu- 
ry y iftoty Jego, iako względem 
wfzechmocnych nad nami y wfzy- 
fikim ftworzeniem rządów y wla- 

dzy iego. 
CZTERY IEY PUNKTA, 


1. Jako nagauna у [zkodliwa їе] ktora mig- 
dzy ludzmi zwyczayna niewiądomość J nieuwa* 
ga па Boga, 

2. Jako wieporownana godność ifloty Bofkiey 
J iak wielka cokolwiek tylko chce о nas у o wfzy- 
fkich fworzeniach pąfłanowić „ władza, 

3. Poniewaz Bog godnością fwoig w/zyfkie 
fłworzenia niefkoncze wie przechodz „ nic tak bez 
rozumnego nie eh. sako poważanie у łafkę 
ludzką nad pofzanowanie y łujkę Bofką przekła- 

В2 


dac. 
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4. Poniewążcimy J w/zyfiko со do пат па. 
leży zew/ząd od woli Bojkicy zawislis nayprzy- 
zwoitfza rozumowi rzecz ief, zebyśmy munay- 
więk/ze pofzanowanie czynili, у frzegli fig 
w/zyfłkiemi filami każdey takiey rzeczy, ktora= 
by gniew tego przeciwko nam przywodzsła . 


Rozłożenie dalfze tychże 


PUNKTOW. 


r UV jak niegodna у oftatniey zguby 
rzecz iet, ktora między ludzmi ро: 
fpolita y zwyczayna niewiadomość у Za- 
pomnienie о Bogu! Пе do godności [ево 
mależy, nic nad nią więklzego y pomyślić fię 
nie może: Jeżeli bowiem każda rzecz tym 
więkfzey uwagi godna, im ieft zacnieyfza, 
przedziwnieyfza y do nas bardziey należąca ; 
cóż profzę w myśli nafzey takowego mieścić 
fię może, cobytak godnością fwoią wfzyftka 
przechodziło , y nas myślących o tym tak go* 
dnemi y dofkonałemi czyniło iako Bog? (еп 
ieft naywyżlzym wfzyftkich dofkonałości у go: | 
dności zbiorem. Co nas tak bardzo w podzi- 
wieńiu у w miłym zatopieniu naywyżizey uwa- 
gi tak zabawiać może, iako ta niefkończona 
ywfzyfikie poięcia rozumow przechodząca 
iflota ? niby to iak na nowym y nie wiado* 
mym 
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mym nam fwiecie gdziekolwiek byś fię obro- 
cil zawfzebyś co nowego y nigdy nie widane= 
go obaczył y uznawał , y nie porownanie wię- 
kfze nad wfzyftkie ną Swiecie rzeczy, ozdoby, 
widowifka y nowe coraz nieprzebrane cuda. 
Coteż do nas bardziey należącego. być może 
iako tenże. fam Bog, dla ktorego poznawania, 
kochania у zażywania łafk Jego przyłzliśmy па 
ten fwiat, bez ktorego піс nie mamy y піс 
nie możemy : ktory іе пауму2 ут Stwor- 
cą życia nafzego y ufławicznie go zachowuią- 
cym: tak nam zawfze iak my fobie fami nie: 
możemy być bardziey Obecny Bog Pan nafz, 
oftatni nafz koniec, nafze wfzyftko, Zbawienie, 
nadzieia, y fzczęśliwość. Co ieżeli tak іе, 
wnoś że to fobie, iak przyzwoita rozumowi 
rzecz ieft, żeby cokolwiek ieft Ludzi na fwie- 
cie, Boga przed oczyma fwoiemi mieli za» 
wfze, oniczym częściey y miley niemyśleli. 
Jak to zaś przeciwnym fpofobem dziwna y 
nieprzyfioyna rzecz іеї, wielu tak niedbaią- 
cych y niepamiętaiących widzieć „ktorzy le: 
dwie kiedy y to zprzypadku wfpomną o Bogu. 
O niepoięta gnuśności! iako ftrafznego podzi- 
wienia -godna według Row Bofkich przez }е= 
remiafza Proroka w Rozd. 2. I 202 ғо oddaie/z 
Panu Ludu głupi у nierozumny? Boga ktory cię 
zrodził! opuśeiłeś, у zapomuiałeś o Panu fiwore 
cy twoim . Czyliż może zapomniec sy 4 
[ Wea 
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fwoiey? albo oblubienica Chafki яа pierfi fino- 
ie? Lud zaś moy zapomniał omnie przez dni 
wiele, Ale iezeli to zapomnienie ieft wzgar- 
dą Boga, przynaymnieyżć, tym famym inney 
fzkody nie przynofi? Towfzem więcey niero- 
wnie niżby wyraźić można. Zkąd bowiem 
tyle pochodzi złego, zaraży y zguby dufz ? 
zkąd to wlzyftko ną co wżyciu Ludzkim na- 
rzekamy? zkąd tak fepetne у tak po(polite roz- 
fądków ladzkich błędy? nieporządne chęci, 
epfowanie obyczaiow ? wolnośćdo grzechu? 
Myśl co chcefz y iak możelz rozważay, nie 
inna tego przyczyna tylko, mała na Boga 
uwaga, mowi przez Ozżeafza Proroka w Rozd. 
4. Niemefz prawdy, niemafz w а domości 0 
Bogu na ziemi, y zaraz przydaie: Pyzekięćtwo 
у Катто, mężobnyfiwo у kradzież y cudzo- 
ооо wezórały iako wody. Tak ielt: to ieft 
tych wfzyftkich zaraźliwych rodzaiow począ- 
tkiem: То piekielnym zrzodłen| zkąd wlzy- 
ftka złego wypływa zaraza, że wielu oboga 
tak dbaią , iakby go nigdy na {wiecie nie było, 
w niewiadomości tak wielkiey y zaniedbaniu 
iego żyją. Czyż to bowiem można; gdyby ftu- 
fzną otakim Panu w umyśle (woim mieliuwa- 
gę czyliż by mogli tak lekce go fobie ważyć, 
y za lada nie mowię dobro, ale cień mizernego 
dobra przyiaźnią iego gardzić, у tofkazom 
iego nieczynić zadofyć* Gdyby Żyli uznali, 
nigdy 
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nigdyby-byli: Pana chwały nie ukrzyzowali , mo- 
wi 8. Paweł wLiście т. do Korynt; w Rozdz: 
a. Brzydź fç niedbalitwem tak godności Bo- 
ga ytwemu pożytkowi przeciwnym 3 zdoby- 
waiąc fiena weltchnienie ktore częfto S. Igna- 
cy Lojola na mgdlitwie wielkim fercem po- 
wtarzał „ Ah Bożeł: g3uby cię ludzie znali! Je. 
żeli fię'co w tobie podobnego zaniedbania 
Boga -znaydnie, Герд /odtąt uwagą у częftą 
na Stworcę y Pana twoiego pamięcią ftaray< 
fię poprawić . 

2. Uważ to fobie: żebyś profte niciako z 
lepfzymiednak niżeli zwyczaynie między ludź. 
mi bywa wyrażeniem uznanie Boga mogł 
myślą obiąć; pomyśl fobie że on ieft iftotą 
iakąś naywyśmienitizą wfzyftkie poięcia nafze 
przechodzącą w godności, mocy y wielkości 
fwoiey niefkończoney , żadney rzeczy nie ро" 
trzebuiącą, z fiebie famey у w fobie famey 
doftatnią, dofkonałą fzczęśliwą nad wfzyftkie 
nie tylko poięcia ale y podziwienia плісе, Га» 
dnego początku przed ktorym; ani końca po 
ktorymby nie był, nie ma; ale iako ztzodtlo 
wlzyftkich rzeczę /'vwfzyftkich początkow у 
przyczyn, przez. iftotną: fobie. potrzebę być 
zawlze miufiał, y po wfzyfikie naltępuiące cza: 
{у być zawfze mufi. Ато tak: żeby ta bytnos 
ści iego na zaw(ze potrzeba nić tylko do iego 
famey iftoty, ale у do wfzyfłkich włalności ie» 

go 
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"go ze wfzyfikiemi ich dofkonałościami nale. 
Zala „ toie: do Dobroci, Mądrości, Wfze: 
chmocności , Szczęśliwości , nieograniczoney 
Wielkości, że te wlzyftkie bez umnieyfze- 
nia у odmiany iako iegoż włafna iftota być 
wnim у znim zawfze mufiały у mufzą byćna 
zawfze niefkończone, Pomyśl daley: iako ten 
Bog tak ofobliwfzey y wyśmienitfzey Шоу 
będąc fobie przez całą przed ftworzeniem 
Swiata wieczność fam wfzyfiko y niczego піе« 
potrzebuiącym od kilku tyfięcy lattę tak wiel- 
ką rożnych rzeczy widomych y niewidomych 
niebiefkich у ziemfkich rozliczność iednym wo* 
lifwoiey fkinieniem zniczego ftworzył, ytym- 
że famym fpofobem kiedykolwiek mu йе po- 
doba , mogłby to wfzylłko tak zgruntu zni- 
fzczyć, żeby ztych wfzyftkich rzeczy, ich ro- 
Żności ywielkości, y proch naymnieyfzy nie 
zofłał, iako rzemieślnik niefłfychaney mocy, 
ktoremu do wyfławienia у znifzczenia nay- 
więkfzych rzeczy, żadnych nie potrzeba zama- 
chow tylko. chcieć albo niechcieć. Pomyśl da- 
ley iako ten przedziwny Mocarż temi wlzy- 
ftkiemi ftworzonemi od fiebie rzeczami z tak 
wielka władzą у mocą rządzi, że mu każdy 
ezyli to Anioł, czyli ezłowiek wfzechmocney 
зеро woli tak podległy ieft we wfzyftkich fpra- 
wach у porufzeniach, we w[zyftkich fiłach, fta- 
raniach, chęciach; że więcey fobie nadto czego 
| mu 
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mu ta władza dopufzcza у wymyślić у pra- 
gnąć nie może: zgołay poiąć nic podobnego 
nie można, żeby kto mogł kiedy nad rzeczą 
така mieć takową zwierzchność y moc, iaką 
Bog ma nad każdym naygodnieyfzym (wo: · 
rzeniem. Staw fobietedy te tak przedzłwne 
Boga twoiego wielkości: ylubo przez fłabość 
rozumu twoiego na zacność ich iako przez 
mgłę у grube tylko ciemności pogłądać mo: 
теў, wzmocniony iednak fwiatłem wiary 
przyznay iako uaypewnieyfzey y nieomylney 
prawdzie padaiąc 2 naygłębfzym pofzanowa. 
niem przed niefkończoną ifłotą y wyznaiąc 
iako przed obliczem iego famo tylko у nays 
mizernieyfze nie iedno iefteś, flowy Pfal: 30. 
5и3апсуа moia iako nic przed Tobą. 

3. Uważ, ztego wfzyfikiego coś rozmyślał, 
iako za rzecz iafną y niewątpliwą fłanowić 
mafz u fiebie: żekażdy у naygodnieyfzy czyli 
to na źiemi„czylina Niebie człowiek, czyli 
Anioł, ieżeli z Bogiem porownany będzie; dale: 
| ko niegodnieyfzym у niżlzym йе być pokaże 
niżeli kto znaynędznieyfzych żebrakow у ofta= 
tnich błaznow z Krolem, Cefarzem упауто- 
enieyfzym Monarcha porownany : ponieważ 
Ійогу Bofkiey zacność iako niefkończona , da= 
leko więcey wfzyfłkich ziemfkich Maieftatow 
godności przewyżfza , niżeli ta ktoregożkol. 
wiek z naypodleyfzych ludzi ; zkąd iaśuieyfza 

pad 
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nad południowe fwiatło rzecz іе: że obrzy: 
dliwizą by rzecz uczynił „ ktorybysłalkę kto. 
rego znaygodnieyfzych ludzi nad Bofką prze- 
kładał, niżeli ten, ktoryby więcey fobie łatkę 
naypodleyfzego żebiaka nad Krolewfką prze- 
kładał. Jako tedy ty nigdybyśtego czynić ше 
chciał , przez co byś ú Króla Awego na nienar 
wiść у wzgardę dla ficbie zarobił; chochyś 
przez toż Гато łafkę у affekt fobie m ktorego 
zofłatnich ciurow ziednał, tak daleko bar- 
dziey każdego Ñowa y naymnieyfzey {prawy 
chronić fię powinieneś przez ktorąbys naura- 
zę Rolka zarobił, chocby przez to wlzyfcy Mo- 
narchowie fwiata naywięcey cię.poważać fo- 
bie mieli, Jakeś 1ednak częfto przeciwnym 
temu /rządzit fię zdaniem y czynił! za rzecz 
naymnieyfzą таас, naraźić fię haywyżfzemu 
Krolowi y Panu twoiemu  bylebyś; ludziom 
oftatnim y nikczemnym Йе akkomodował. 
Reflektuy Пе na wfzylłkie takowe zdania y 
fprawy twoie: Coż ci fig o nich zdaie? Mo- 
żefzże przeczyć temu iak fą od wfzelkiego 
rozfądku fłufzności y zdrowey rady dalekie! 
I także więcey fobie poważałeś człowieka nę; 
dziego z zgniłey ropy zlepionego, śmiertelne- 
gó, wktorym ak, mało co dobrego, tak y 
mała nadzieia , mała y boiaźń małoć pomodz, 
małoć zalzkodzić może, niżeli Boga ktory ma 
wfzyltkę twoię iltotę w ręku fwoich, na ktos 

rego 


© zy Ф 


rego woli wfzyftek rzeczy twoich obyrczay , 
fzczęście wfzyfitko , lub niefzczęście zawifło . 
Coś ty сей? żebyś fig miał bać Człowieka 
śmiertelnego, y {yna ludzkiego , ktory iako 
trawa tak u/cbnie „ a zapommiałes o Bogu Stvor- 
cy twoim ktory rozciągnął Nieba y utwierdził 
Ziemię: wIzaiafza w Rozdz. 52. lą te fłowa 
Bofkie. 

4. Uważ daley coś fobie z tak wielkiey Bo= 
ga nad tobą władzy y twego pod wolą iego 
poddańftwa y wlzelakiego prawa wnofić po~ 
winien? iako według rozumu nayprzyzwoit(za 
| rzecz ieft żebyś tak wielkiemu Panu twoiemu 

tyle nad tobą y wlzyfikiemi rzeczamitwoiemi 
prawa maiącemu тако wierny fuga wyfłngi- 
wał Пе, iak możefz; naywięklze pofzanowa- 
nie czynił , cokolwiek każe pilno wykonał у 
| niczego йе bardziey nie wyftrzegał, iako czym 
byś mogł do gniewu być mu przyczyną. A 
ieżelibyś inaczey miał fię fprawować, nie tyl- 
ko przeciw iltotnym prawom, przez ktore cię 
| natura fama iego panowaniu poddaie, wykra: 
czać będziefz, (zkaradney niefprawiedliwości y 
buntowniczego zuchwalitwa winnym będzie(z: 
| ale uczynifz nad to rzecz włalną człowiekowi 
fzalonemu v bezbożnemu; właśnie iakbyś fię 
naymniey obawiał "na nienawiść dobrowolnie 
zarabiać tego, ktory według woli fwoiey mo. 

Ze cię byleś miał łafkę jego, y naywiękfzem 

dobra- 
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dobrami udarować yoftatnią zgubą w пау» 
okrutnieyfzych mękach ieżełi na gniew iego 
zarobifz ukarać, Ktorą naypewnieyfzą pra- 
wdę gdy rozmyślaiąc dofkonale poymiefz , 
weź y to fobie nauwagę, iak powlzechna mię- 
dzy ludzmi ta. niefprawiedliwość у zuchwal- 
ftwo! ktorzy lubo fg ztak wielu przyczyn obo- 
wiązani Bogu, że chocby z tąd żadnego po- 
żytku {wego nie mieli, y owfzemgdyby zo- 
fiatnią zgubą y znilzcżeniem (woim fłużyć po- 
winni Bogu; ani ten ich pożytek Ze na łafkę 
fobie tego zarobić mogą, w ktorego mocy у 
władzy wfzyftkie ich у doczefne у wieczne 
dobra, pobudza do powinney iemu ufługi , 
żeby fię lękać mieli iawnie go obrażać: żeby 
nie mniey go fobie powazali iak ziemfkiego 
iakiegożkolwiek Pana; żeby coś więcey o nim 
rozumieli, niżeli o iakim glinianym albo fło- 
mianym Bogu. Jako u Sofoniafza Proroka 
w Rozdź:. 2. Ktorzy mowili w fercacb fivoich 
nie uczyni Pan dobrze y nie uczyni żle. yujo- | 
ba w Rozd. 22. Tiakby nic nie mogt uczynić 
wfzecbmocny tak fądzili onim. Wfpomniy fo- 
bie na tę ftrafzliwą ynad fame ftrafzydła brzyd: 
Íza naywyżfżego , niefkończonego Maieftatu 
wzgarię, wftydząc йе tego żeś y ty nie raz 
wtymeś go krżywdził, poftanow pilniey od- 
tąd tę, ktorą nieśmiertelnemu Panu powinie- 
neś, ийире pofzanowanie у miłość. 
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MEDYTACYA II. 


O oftatnim końcu dla ktorego od 
Boga fiworzeni iefteśmy . Cztery 
iey Części. 


1. Dla wyfokiey bardzo rzeczy fiwo- 
rzeni ielteśmy od Boga , to ief zebysmy 
fig wiecznie nim ciefzyli у w Niebiejkicy 
Chwale zupełnego = nim ubłogofawieni 
zażywali [aczęścia . Jakośmy wiele do- 
broci iego za to powinni? 

2. Czafu życia tego nie na to nam po- 
zwolono , żebyśmy go na dofławaniu у 
zazywaniu prożnych dobr ziemfkich tra- 
wili , ale zebysmy iako naypewniey koń 
ca oftatniego , zbawienia nafžego doltgpi- 
li; dla czege taiedna rzecz nam naypo- 
trzebnicyjaa, na ktorą wfzyftkie dni na- 
Jaych , Jfarania mysli y zabawy obracać 
powinniśmy . ` 


3. Nato niczego po naswięcey nie wycig- 
gaią , tylko zebysmy poki żyiemy zupełną 
temu Niebieskiemu Panu ufługę czynili ; 
Iiakaby to ta ufługa za tak wielkie do- 


bra 
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bra być powinna, kiedy tak wielkie ufłu- 
- gi ziem(kim dzieją figę Panom dla matey bar- 
dzo nadgrody . 

4. Kto tego czynić niechce, miafto wie- 
cznego błogofawieńftwa na wieczne me- 
ki fkazany być mufi ‚ takže każdy znas 
między dwiema witcznosciami żyć mufi, 
albo tę w piekle, albo tamte: w Niebie 
przebywać. Jak tedy wzyfiko podzi- 
wieniec przechodzi nierozum tych ktorzy 
wolą wiecznie gorzeć w piekle, mieli te 
kilkadzicfiąt lat wytrzymaw|zy w wiir- 
леу ufłudze Bogu , ла wiecznt fobie za- 
robic орой аш йд. 


Tych Punktow dalfze wytłu- 
maczenie . 


UW iako ten naywyżfzy Pan, y wor- 

ca nafz lubo według niefkończoney 
godności natury fwoiey Bofkiey nie powinien 
by nas fobie więcey ważyć, tylko iako naybo- 
dleylzych niewolnikow , iednak z famey do- 
broci у łafki fwoiey za przyiacioł nas fwoich 
bierze, w Synowfkie nas prawa przywłalzcza, 
cokolwiek czyni, dla nas y nafżego pożytku 
to czyni; y nie dlaczego innego znikczemno- 
ści nas wyprowadził , tylko żebyśmy wipolną 

znim 
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znim miłością złączeni jego fzczęścia p chwas 
ły uczeflnikami będąc, życie we wfzyfikie do- 
bra opływaiące, y iako poiąć nie można 
fzczęśliwe, poki trwać będzie wieczność w 
Niebie prowadzili: tak iet. To Rog chce z 
| tobą uczynić ! ta ieft chęć y wola iego! Ten 
| koniec dla ktorego cię (tworzył! to ieft dzie- 
| dzićtwo doktorego cię Oycowfkim fwoim 
| pielęgnowaniem prowadzi. Nu ieno ! pod: 
| nies myśl twoią nad to wfzyfiko co widzifz, 
y wlzedłfzy niby w owe miebiefkie przybytki, 
|uznay cokolwiek ow fian naydofkonalfzego 
fzczęścia, naybefpiecznieyfzego pokoiu, nies 
| przebraney pociechy y radości, ktorego Wiee 
| cznie zażywaią fprawiedliwi ma, w fobie. 
I gdy fię tak troche wuwadze y podziwieniu * 
zaftanowifz: mow fam w fobie? [toćieft fzczę- 
| šele тозе dla ktorego mnie ftworzył Вор! 
to dziedzictwo ktore mi daie! to mieyfce do 
| ktorego wieczney. dzierżawy y mnie у wizy. 
ftkich tu żyjących wzywa! wołałąc z Nieba. 
| Podzcie de minie w/zyfcy ktorzy pracuiecie y oba 
| ciążcnt icflefcie a Ja wasochłodzę. Matt, 1t. 
| Wamci to tak ozdobne y tak dofłatnie mie- 


fzkania zgotowałem: niczego więcey nie pra- 

| gnęiako żebyście tu moiemi wiecznego fzczę- 

| ścia towarzylzami byli! przybywaycie tu wfzy- 

|1су: Ofągniycie zgotowane Wam Kroleftwo od 

pofanowienia Swiata, u Matt: w Rozdz. 25, 
О nie. 
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O nieofzacowana v niefkończonego podziwie. 
ша godna, ktorey aniś (obie mogł życzyć kie- 
dy, Botka dla ciebie fzczodrvobliwość! 1 także 
bydlę iedno z natury 2іеп че ułomne wzear° 
dzone, fłabe, nikczemne, tak wielą na każdą go- 
dzinę około ciała у dufzy potrzebami otoczo- 
ne, częftym upadkow urąaganióm , elemen= 
tow utrapieniom, chorobom, błędom, nudno- 
ściom у wfzyfikim nędzom podległe na taki 
koniec wybrane ma być y ftworzone! Zebypo 
przepędzeniu nie wielu lat z (woiey fię (mier- 
telności y wfzyfłkich mizeryi wyzuwłzy , ftała 
fię rownym Aniołom, podobnym Bogu nie- 
biefkiego Kroleftwa dziedzicem! wfzyfikich 
nayfławnieyfzych Krolow Monarchow ziem- 
fkich godnością fwoią tak przechodząc iak 
Niebo ziemię przewyzłza. Coż ty nato fucha- 
iąc tego у myśląc o tym fądzifz? wierzyfz że 
temu 2 czyli to malz fobie za fen y prożne 
baykić Wierz, wierz temu , у daleko bardziey 
pewniey niżeli пасо patrzyfz albo mafz w rę- 
ku fwoich; Dziwne. fa rzeczy ale nieomylne : 
Ludzki rozum y poięcie przechodzą , ale Bo- 
fkim f3 utwierdzone świadećłwem. Nie kła- 
mliwy wiefzczbiarz, nie błędny Afirolog nie 
czarownik iaki: ale fame Bofkie flowo przed- 
wieczna у оспа prawda, nie przez iakie ta- 
iemnice albo fłowa oboiętne ale wyraźnemi 
flowy to nam wieczne fzczęście obiecuje. 
Oświadcz 
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Oświadcz бе tedy nayłafkawfzemu y naypraa 
wdziwlzemu Stworcy twoiemu z wiara twoią, 
Jakc2kolwiek bądź iak bardzo to wfzyliko 
coś romyślał poięcie twoie przechodzi, iak 
wielkie dobra po (mierci dla ciebie парома: 
пе! wizyfiko to naygruntownieyfzym zda- 
niemi przyznaiefz ро dzielięć kroć y więcey mo- 
wiąc zfkładu Apofiolikiego . Wierzę żywot 
więczby ‚ Wierzę żywot wieczny , żywot wie» 
czny Amen. Na ofłatek żebyś uznał iak wie- 
le temuż Bogu za tak wyfoki tobie naznaczo- 
ny koniec powinieneś , y iakby tę iego фа сіе: 
bie fzczodrobliwość zawdzięczać należało; 
у to przyznać mufifz; że gdybyś wlzyfikie 
Шу у flaraniatwoie, na ufługi ofłatnie łożył 
iakiego podobieńltwa nie mowię porowna: 
nia do należytego zawdzięczenia nie uczynilz, 
Naprzykład gdybyś wlzyftko cokolwiek maíz 
na fwiecie , naymnieyfzego kawałka fobie nie 
zofławiwfzy dla niego porzucił, у na ubo- 
gich rozdał ; coż to ieft, nie tylko ta twoia 
partykularna fubfłancya, ale gdyby y całego 
{wiata panowanie względem niebiefkiego 
Kroleftwa ? Jeftto rzecz mnieyfza niżeli gdy- 
by ofłatni żebrak od naymożnieyfzego Kro- 
la za Syna y dziedzica wfzyfikiego Pańftwa 
przyjęty, gdyby mu zawdzięczając za to, fwo« 
ią plugawą ofiarował łachmaninę: Со gdy 
tak ieft bez wątpienia! wnoś fam fobie da- 
С ley: 
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ley: iakbys niewdzięczny у powinney ufługi 
nie pamiętay był, gdyby cię Bog przez we- 
wnętrzne latknienia o tę albo owę rzecz z 
naymnieylzych w ktorych marne upodobanie 
pokładafz , profil, żebyś tego dla niego od» 
ftəpié niechciał ; kiedy chocbyś wlzyfłkie 
Swiata fkarby dla niego wydał nić więtey byś 
nie uczynił tylko iakbyś mu naypodleyfze 
fzkiełka y marne iakie czaczka ofiarował: 
5, Uważ lubo. cię Bog na fo fiworzył „żeś 
byś z nim wieczney chwały: zażywał, niechce 
cię iednak do tey chwały, bez twoich iakich= 
kolwiek zafług wprowadzić: dla czego ci te 
Kilka lat na tym fwiecie Życia daie, żebyś inu ia- 
ko naywyżlzemu Panu twoiemü fłużąc Bofkie 
Jego Prawa pilno żachowuijąc, odobre uczyń” 
ki ufilnie Пе ftaraiąc, owego niebiefkiego dzic= 
dzićtwa z iako naywięklzym zyfkiem у poży= 
tkiem dorabiał Пе. Fo tedy fobie miey za 
rżecz 'naypewnieyfzą , te lata ktore ci tu na 
ziemi prowadzić pozwolono, nie na to ci da- 
ne, abyś fobie fubftancyi przybierał, żebyś 
fwoiey woli. y upodobaniu dofyć czynił, że- 
byś wyfokiego honoru доЙаї, żebyś fla we 
między ludzmi po fobie zofławił, żebyś to y 
owo zrzeczy przemiiaiących pożylkał; ale 
Żebyś wiekuiftego błogofławieńftwa przez ia- 
ko naywiękfze zafług fkarby dorobił йе y do- 
dofiąpił. To twoy między wfzyftkiemi nay- 
wię- 
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więkfzy interes! Ta twoia iedyna potrzeba? 
Toś fobie naybardziey fzacować powinien. 
Со ieżeli cifię powiedzie wfzyfikie by nay- 
więkfze niepowodzenia fzkodzić ci nie będą, 
przeciwnym zaś fpofobem iezeli to utracifz 
` włzyfikie inne powodzenia ña nie ci йе nie 
żdadzą . Nato ieżeli cokolwiek mafż слаба nie 
łożyfz , marnie tracifz. Cokolwiek ci dote- 
go nie dopoinaga ża rzecź prozną poczytać 
powinieneś, Dotego wfżyłfkie twoie calego 
życia myśli у ftarania obracać та. Ztąd brać 
miatę y obyczay na wfzyfłkie rzeczy , cobyś 
iiał fobie obierać co odtziicić ; co wieled co 
mało ważyć, co [obie za fzczęście co za nież 
fzczęście poczytać; Te fobie dni ża naypo= 
myślnieyfze licząc, nie w ktore więcej; honoru 
y doftatkow zyfkał byś albo w ktoteby ci fię 
ziemfkieinterefla y radylepiey powiodły, ale 
w które mężniey dla Boga pracuiąc; więcey: 
byś fobie naniebiefką chwałę zafłużył , te zaś 
przeciwnym fpofobem та fatalne y niefzczę- 
śliwe maige wktore choc hys naywięcey w 
ziemfkich rzeczach pożytkował , iwałobyś йе 
о wieczny ftatał zarobek. Ah gdybyś tę nay= 
pewnieyfzą prawdę w głęboką wziął fobie uwa. 
5, У W myśli у pamięci fwoiey  fłatecznie 
ttwierdził , ріс byci więcey rozmyślać nie- 
trzeba. Таіейпа іако naypewnieyfzą у nay- 
ktotfzą drogą do dofkonaley fwiątobliwości 
Cz cię 


> 36 © 
cię przyprowadzi, Ale ah iak rzecz wlzyfikim 
do wiadomości potrzebna , tak wielu ieft nie: 
wiadoma! ktorych fię napatrzyć zwyczaynie 
od rana do. wieczora , w ufławicznyh pracach 
у ftaraniach dla prożney chwały, albo inne- 
go przetmiiaiącego dobra dni całe trawiących, 
właśnie iak gdyby wízyftkie fprawy Ludzkie 
fmiercią йе fama kończyły y iakby ро śmier- 
ci iuż nie było żadnego żywota. Zkąd to by- 
wa, że gdyby ktorego znich do czeíley fpo- 
wiedzi, do opatrzenia fobie co dzień czafu 
pewnego na Modlitwę yuwagę rzeczy zba- 
wiennych namawiano : odpowiadać zwykli, 
uczynił bym to gdyby mi zabawy interefla 
ktorych mam tak wiele dozwalały. O iak to 
Bogu przemierzła odpowiedź! Coż to za za- 
bawy > Coż to za intereffa 2 I także те wiefż 
żeinney w życiu twoim, innego intereffu nie 
maíz tylko ftarać бе o Kroleftwo niebiefkie у 
wiekuilfie zbawienie dufzy? Ten to interes 
ktory ci Bog nad wfzylikie inne w życiu two- 
im zlecił , na tośfię narodził, dla tego żyiefz, 
wtym wfzyfłko zebrane wfzyfikie twoie po- 
Żytki, Inne-zaś wfzyftkie fprawy, urzędy, 
zabawy w ktoreś fię wdał wlzyftek . wfzyftkie 
fłarania, zabiegi ktoremi czyli, to prywatni 
ludzie, czyli to naywiękfi zabawiaią fię Pano- 
wie, gdyby fię naypożytecznieyfze w oczach 
wizyftkich ludzi zdały, ieżeli fię wyżey niepo- 
dno- 
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dnofzą, y do końca oftatniego to ieft wic- 
cznego błogofławieńfiwa nie fłażą, nic innego 
nie f3, tylko S. Augufiyn mowi, Prozność 
prozmości y czaczka dziecinne tylko , intereffow 
umbry, paięczyna, iedyna czafu у życia utrata. 
Y ktorzy Пе cale w nich zanurzyli nie mniey 
użalenia godni, niżeli ktotzyby błądząc z dro- 
gi ufilnie biegli, ktorzyby wyborne ziarno na 
płoanym piafku rzucali, albo ktorzyby wiatry 
fieciami łapać chcieli. Boga fie boy, у przykaza- 
nia iego choway, to bowiem е} wzyflek człowiek 
ожа {а Pilma Bożego Eccl: 12. Tak тей! 
Na tym rzecz wfzylłka! Kto oto fię pilniey 
{ага rofiropnieyfzym ich, y lepiey o fobie 
radzi. Kto ото niedba , albo na złość robi 
choćby naywięk(zą miał między ludzmi chwa- 
łę z gofpodarfkicy biegłości, polityki, mądro- 
ści, ciekawości , dowcipu dofkonałości fzczę: 
ścia we wfzyfłkich rzeczach, za głupiego y 
fzalonego mieć go potrzeba. Со bowiem 
ieft fzaleńfzego тако lekkie у proźne rzeczy 
tak 'rofiropnie utrzymywać, u gdzie idzie o 
naywiękfzą włzyftkich rzeczy iflote ślepnąć, 
błądzić y rozum tracić. 

3, Uważ iak fłufzna, miła, у którey by to 
każdy przyznał rzecz ieft, ktorey Bog po nas 
dla ofiggnienia niebiefkiego Kroleftwą wycią- 
ga; to ieft żebyśmy przez kilkadziefiąt choćby 
y Więcey lat tę mu uczynili ufługę, ktorey ka: 

24у 
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żdy Pan ziemfki: ой flugi {wego wyciąga , 
Jak bowiem łatwiey mogł Пе znami umowić, 
albo co mnieyfzego za tak wielkie rzeczy za: 
łożyć? kiedy gdyby y wieczney a bez wfzel: 
kiey nądgrody ufługi od nas pretendował, 
powinnibysmy mu fako naywyżlzemu Panu у 
Stworcy we wfzyftkim fiuzyć , wfzakże у ziem- 
fkich Krolow. prawa zachować trzeba, choc 
żadney za to nadgrody nie dadzą. Ofobliwie 
zaś gdy Prawa w ktorych ufługa nieśmierte|- 
nemu Panu орава, fą tak rozumowi y 
wfzelakiey fufznosei przyzwoite; do zacho- 
wania dobrych obyczajów życiu ludzkiemu 
tak potrzebne ; że chocby od niego nie były 
pofłanowione fami Буйу ie z wrodzoney po- 
czciwości żebyśmy iak bydlęta nie żyli, po- 
fłanowić fobie powinni. Uważmy co fię na 
Krolow  ziemfkich dzieie dworach! Kto kie- 
dy fłużącym w nadgrodę 22090 dziędzićłwo 
Kroleftwa fwego obiecywał? nigdy nie fy- 
chana y nie widziana taka fzczodrobliwość! 
znaczna y to penfya gdyby komu na miefiąc 
pięcdziefiąt albo Йо. czerwonych złotych na- 
znaczono; y dla tey zapłaty wielu zdalekich 
Kraiów garneliby fię na taką fłużbę , mieliby 
to fobie za ofobliwfze fzczęście, życzyhby fos 
bie, faraliby йе przez wielkie inftancye , 
o przyjęcie do takiego dworu: we dni y no- 
cy iako naygotowfzemiby bylina każde zawo- 
łanie 
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łanie у fkinienie woli krolewfkiey, mieliby 
to fobie: za fzczęście,y chlubę żeby im 
co Pan y Krol chocby naytrudnieyfzego zlecił. 
‘To przykład w ktorym jak w zwierciedle 
mogł byś niedbalftwo fwoie obaczyć. Coż 
to ieft? I także ci dla mizernego zyfku żadne- 
go, Da wygody wolność fwoią nie mieliby 
względu? na rofkaz Pańfki chocby życiem йе 
nadflawiać, w pracach y nad fiły podiętych 
chocby y zdrowie tracić, tego fię oehotnie 
podcymować będą, ynie mieć to fobie za 
ciężar yow[zem zazyfk у fzczęście. Ty zaś 
ktoremu naywyżlzey Nieba у Ziemi Rządca 
za: uflugę y bez wfzelkiey nadgrody fobie po- 
winną, у tę tak krotką, yżadney cięfzkości 
wfobie nie maiącą, żebyś według rady ro- 
zumu prowadził życie, wieczną y wfzelakie- 
go dobra pełną niebiefkiego dziedzictwa 
obiecuie vadgrodę, narzekaiąc, na to у iakbyś 
fil do tego nie miał ubolewafz, że to zbyt cięż- 
Ка у wolności twoiey nieznosna ieft, co z 
flug dworfkich każdyby fobie za rzecz przy- 
zwoitą y fobie należącą poczytał, pełnić ro- 
кагу Pana (wego ,ywedługwoli iego co raz 
dofkonaley żyć. Ah wfłydź fç żeś tak nie 
przyltoynego zdania mogł kiedy aby. podo» 
bieńftwo iakie do ferca przyjąć . Oświadez 
йе y przyznay przed Bogiem fwoim , Ze cze- 
gokolwiek on dla ufługi fwoiey wyciąga ро 
tobie; 
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tobie, w porownaniu tak wielkiey nadgrody 
za iednę igrafzkę mieć to fobie powinieneś, 
у осет za fzczęście , chocby bez wfzelkiey 
nadgrody tak dobremu Panu ийире. 

4. Co ztobą dziać Пе będzie? gdy tak fpra. 
wiedliwey: powinności dofyć: czynić y niebiea 
fkiemu Panu twoiemu fyżyć nie zechcefz > 
Oto. procz tego że z obiecanego ` wiernym 
fługom , chwały wieczney: ofiągnienia, wyrzu- 
сопу będziefz, na wieczne przy tym bezbo= 
Znym у niewiernym zgotowane zkazany bę: 
dzielz, męki.  Dlaczego.poki ва tym fwie= 
cie żyielz , między dwiema ofłatniemi rzecza» 
mi zoftajefz: z tąd mafz Niebo , ztəd - piekło , 
iednego. znich. uniknąć nigdy nie możelz., 
źebyś po Śmierci do ktorego znich nie przy” 
fzedł, y przez całą ktora nadchodzi wieczność, 
albo ‚ nayfzczęśliwize zRogiem życie , albo 
naymizermiey(ze z [zatanem prowadził , wie» 
cznie. To ciebie, to mnie, to. każdego kto» 
ry żyię na fwięcie czeka! Srzedniego dla nas 
mieyfca y fpofobu życia nie mafz! Ale kto. 
reż nas z tak przeciwnych mieyfc do: fiebie 
przyimie? Nieinne zapewne tylko to. ktore 
fobie famiż obieramy! Wfzyfłka na woli у 
obraniu nafzym rzecz ieft „ Błogofławieni być 
wiecznie albo niefzczęśliwi być możemy, y 
żadna ztych rzeczy bez woli nafzey nie będzie. 
Jeżeli fzczerze у zupełnie co. w |mocy na: 

fzey 
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fzey ieft użyć Bogu będziemy, 'Kroleftwo 
niebiefkie nie omylnyim prawem nam obie- 
cane ofiągniemy . Jeżeli przeciwnym fpofo- 
bem iarzmo praw Bofkich krhąbryie zrucać 
z беріс będziemy, co także nie inaczey tylko 
dobrowolnie бе dzieie, wiecznych так pie. 
kła zapewne nie uydziemy. Ponieważ tedy 
wlzyfikim у kəżdemu z nas wolno albo wie: 
cznie nayfzczęśliwizemi , albo wiecznie nay- 
mizerniecyfzemi być: ktoż profzę wierzyłby 
temu, żeby aby icden człowiek był taki, kto: 
ryby wzgardziwfzy leplzym ten gorfzy Ñan 
fobie na wieki obrał. A iednak między nie 
zliczonym potepieńcow mnofiwem żadnego 
nie mafz ktoryby dobrowolną potępienia nie 
był fobie przyczyną:  Wfzyfcy zapewne ślę. 
pa jakąś chęcią zguby wtę nayftrafzliwfzą 
wiecznego nielzczęścia przepaść famo chcąc 
powpadali. Wfzylcy przeciw woli Boga ża. 
dney rzeczy nie zaniedbywaiącego па to že- 
by ich mogł był mieć w Towarzyftwie wie- 
kuiftego błogofławieńfiwa, woleli Пе na wież 
сіпе podać męki. I coż toich do tak fzalos 
ney przywiodło rady? То iedno: żeby życia 
fwoiego pod prawem. ufługi Bofkiey , nie pro- 
wadzili. O!racya! wfzelkiemu rozumowi 
przeciwna! Нак że to nieznośna tak okrutna 
xzecz iefł ; naydobrotliwfzemu, у więcey niż 
Qycowfkiega dla nas ferca Panu, y że takim 
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ieft Bog, nikt przeczyć nie może: przez te nie 
wiele życia nafzego lať, davimy to ośmdzie- 
баг albo y fto fuel żeby kto mogł fobie 
bardziey życzyć. więczney zguby Будет tego hie 
czynił, niżeli to czyniąc ną wiekuilłą fobie 
zarabiać chwałę, zadumiewayże fię nad tak 
przedziwnym fzaleńfiwem ! kiedy у Bog tak 
wielkiey dobroci y godności Panem iell, kto- 
ryby: ybez obietnic 'nadgrody ‚ y bez ору 
ukarania, (аша dobrocią (woią wlzyfłkich 
do fłużby fwoiey powinien pociągnąć, kiedy 
y chwałą niebiefka, іе tak nieolzacowa: 
ne dobro, że dla niey famey chętnieby znofić 
potrzeba naywięklzego tyranna: пау(игом (3 
fużbę, kiedy y piekło ieft tak firąfzliwym 
ukaraniem że dla uchronienia fięiego każdy 
zdrowego rozumu człowiek , nie tylko nay= 
milfze prawa Bofkie w naymtieyfzym pun- 
kcie zachować, ale yfurowości by naywię. 
Куе ochotuieyby znofić powinien. Dlaczego 
ieżeliby fię zdała rzecz wielce dziwna gdyby 
aby ieden człowiek był taki, ktoregoby do fu- 
zby Bofkiey y zachowania praw iego, kążda 
ztych trzech przyczyn doftatecznie nie pobu- 
dziła, daleko dziwnieyfza y bardziey bez ro- 
zumna rzecz być powinna, że nie ieden y 
drugi trafia fię takı, ale nie zliczona takich licz- 
ba, ktorych ani te wizyftkie razem złączone, 
przyczyny do Boga nie wzrufzą. 
ME- 
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MEDYTACYA Ш. 


O niektorych pożytkach, ktoreś- 
my z uwagi tego oltatniego końca 
nafzego brac powinni, Pięć iey 
Punktow. 


r, Słufana rzecz żebyśmy ztego tak 
wielką mieli pociechy ktorcyby Żadne utra- 
pienia za/mucić nie mogły , albowiem te 
w porownaniu wiecznego 1 niczmierne. 
go błogofławieńfiwa nam obiecanego od 
Boga, fa iedna igrafaką , ynie godne fig 
nazwac tylko naymnieyfzą utrapienia 
umbrą . 

2. Takby nalezalo уу ji fie karali 
o wyfokośćc, umyfłu, у nagie fpanial/zą 
wfzyjfikich dobr ziem[kich wzgardę, mg- 
iącpewną wiarę , y nie omylną nadzicię 
tak wielkity chwały w Niebie nam nago- 
towańnty . 

. Ito by rzecz przyzwoitą była , Ze- 
byśmy we w/zyfikieh fprawach życia na- 
[zego ufławiczny na ten nasz. koniec mie- 
li wzgląd y pamięć , iako na interes dla 


ktorte 
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ktorego iedymie żylemy, y w ktorym 
w/zyjtkic dobra zyjki y pożytki nafze 
zatwieraią fie. x 

4. Przyzwoita także rzecz бај}, żobys- 
my fłateczną a więkfzą co raz w fobie 
wzbudzali chęć do doftąwienia w feyftkie- 
mi fpofobami wiecznego błogofławich- 
Jiwa nafzego, tak dalece żebyśmy Jądzi- 
li za rzecz naygłupfzą przez grzech go 
tracić, chochyśmy przez to [wiat wfzy: 
Jłek zyfkac mieli. 

5. Na koniec takby należało zebysmy 
ten oftatni koniec na/z mieli fobie za oby- 
czay у prawo do wfzelakiego rozmyśla- 
niay obierania we wfzyftkich rzeczach, 
tego fobie tylko życząc, g oto fig fiara- 
¿gc со nam do dojtąpienić iego dopomoc, 
tym fip brzydząc co nam przefzkodzić 
może, biz wfzclkiego na ludzkie per(wa- 
zyc, kioreby przeciwnie radziły wzglę- 

u. 


Dalfze rozłożenie tychże 
Punktow . 


T. |AKO rzecz rozumowi ludzkiemu , y fa- 
теу naturze przyzwoita, żeby ktokol- 
wiek wierzy y uznaie fię być ftworzonym od 
Boga dla tak fzczęśliwego y błogofławionego 
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końca miał 299 naywiękfzą nad wfzyftkie ta- 
dości ludzkie pociechę, ktoreyby- mu żadne 
niefzczęśliwe przypadki zafmucie nie mogły. 
'Toieft żeby całą myślą yfercem w oczekiwa- 
niu tey fzczęśliwości zatopiony „nic nie czuł, 
iakieykolwiek rzeczy ziemfkich utraty, wła- 
śnie iak by mu to mniey fzkodziło niżeli Кто 
pla piołnnowey goryczy wpufzczona w becz: 
kę, pełną kanarn lub patoki; między wfzy» 
fikiemi przykrościami nucąc fobie affektem 
5. Francifzka Afłyfkiego. 

O iak pełna, iak kochana przyfzła moia 
dzierżawa, 

Dla niey. wradość poczytana wfzelka ma 
bydź nie јара. 

Nie tak ci бе naturalnie między ludzmi dzie» 

ie, kiedy niezwyczaynego iakiego dobra, al- 
bo dofłampią, albo nie omylną o niin.nadzieu 
ię maią. Naprzykład ftaw flobie człowieka 
ktory albo dla tego że mu trzyfła czerwonych 
złotych ukradziono, albo że go nie znośna 
iaka konfuzya potkała , w cięfzkim żalu zofta: 
ie. Niechże gdy fię tym trapi przyidzie mu pe- 
wna z kąd wiadomość że mu Krol wielki 
urząd ybogate z Staroftw intraty dąć.umyślił, 
ezyliZ nie zaraz zapomniawfzy przefzłego ża- 
lu, ofobliwfzą radością ‚ wfpaniałością umy- 
fu ukontentowany będzie. Jeżeli tedy wia- 
domość o wyfokim hottorze doczefnym , ty- 
le fprawić w człowieku może , że ten Ktory 
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był dopiero nutrapienia, boleści “па  fercu y 
zgryzoty pełnym , iakby Пе w innego żamienił, 
przyzwoitą tak wielkiemu fzczęściu radością 
napełniony będzie. Do podobney Chrześciatńi: 
fkiemu fercu odmiany, czylifz pewnieyfzey 
wiadomości potrzeba , iako z uft Syna Bos 
fkiego flylzeć . Nie lekay fe maluchna trtos 
do, albowiem podobało fie Oycu wafzemu dać 
wam Kroleffwo u tuk. S, wkRozd, 12. zape- 
wne dofyć па tym: chyba że mniey lobie fwia: 
dećtwo' Bofkiego fiowa; niżeli wiadomość 
ludzką, albo więcey wyfoki Krola żienstkiego 
urząd ‚ y doćzelną fortunę, niżeli wieczne kto» 
re nam obiecuią błogofławieńftwo poważaa 
my. Ofobliwie że ta ludzkiey godności na- 
dziela chocby па ten czas pewna, może fię z 
lada okazyi łatwo zwolą Krolewfką odmie. 
nić, przez przypadek lub finierci Ktolefkiey, 
lub iakiżkolwiek inny; woli zaś Bofkiey ani 
fmieré ; апі Odrniana żadna przefzkodzićnie 
może, у омлет im by ta prędzey przypa: 
dła tym by nas piçdzey do przyobiecanego 
` kroleftwa przyprowadziła; Ani przez to nie 
tak pewna rzecz ieft; Ze z ftrony nafzey przez 
grzech iaki (miertelny wypaść z łafki Р, Bo- 
ga , y wolą Boga chcącego wfzyftkich zbawić, 
ofzukać nie iako możemy y omylić . Bo też 
takowym (pofobem popełniwfzy iako przeciw 
woli Krolewfkiey exces pewnie byśmy fobie 
do wfzyfikich obiecanych nam wakanfow prze- 
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fzkodzili „ Jako iednak niebefpieczeńftwo ta- 
kowe ile na woli nafzey żoflaiące nie traciło 
by nam upewnienia w obiecanych ройпо• 
ściach ziemikich przy nalzey pilności y chro= 
nieniu fię wlzelakich takowych ехсеЙом tak 
tpewnieni ochwale niebiefkiey nic nam ta- 
kowego tracić nie powinno ; tey ktorą zniego 
mieć możemy pociechy, wiedzą że to na wo- 
li nafzey ieft, y bez woli nafzey nikt nam, te- 
go wydtzeć aniprzefzkodzić nigdy nie może. 

2. Uważ ako każdy chocby naypodleyfze: 
go między ludzmi vrodzetiia, pamiętaiąe na 
wieczne dziedzictwo, dla ktorego, y do ktore. 
go fiworzonym іс y ktore wkrotce ofiągnąć 
ma, powinien w fobie wzbudzać wyfoki y 
wipańiały птуй wlzyfikie ziemfkie Pańftway 
godności przewyżlzaiący, tak żeby na wízy- 
{Ше pompy , fwietne apparencye, dofłatki.y 
cokolwiek ieft пә fwiecie , czemu fięzaślepie: 
ni w rzeczach żietnfkich dzewuią ludzie, nie 
inaczey patrzył, tylkoiako na podłe fzkiel- 
ka dziecinne czaczka, Кїогет? w porownaniu 
niebiefkich fkarbow iako błotem у fmieciemz 
brzydzić fię należy, mowiąc fobie y powta- 
rzaiąc gdy co woczy w padnie. Godnieyfzym 
ieftem y do rzeczy więkizych ftworzonym ; 
przecz ztym plugaftwem у żebrackiemi fko- 
rupami,y dziecinną zabawą; Inne mnie y 
nie rownie godnieyfze ożdoby у doftatkicze: 

ka: 
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kaią wieczne, niebiefkie, Bofkie. Co żebyś 
iaśniey obaczył iako ta wfpaniałość umyfłu 
fprawiedliwym wfzyftkim iako przyfpofobio* 
пут. Synom- Bofkim przyzwoita , fław fobie 

kogo podłego iako: niegdy Polacy Piafta że 
502 ubogiego rzemiefła na Krolewfką wyno. 
ба godność. Zofławizy Krolem  czyliZ on 
w owych rzemiofła lwoiego zabawach y oby» 
czaiach trwać będzie? Będzielz оп na każdy 
tydzień miarkował бе у rachował wiele z 
Rzemiofła wego zyfkał ? Będziefz (tarat. Пе 
oto żeby mu јак naywięcey do roboty y napra* 
wy rzeczy złych znofzono? Będzielz fię o 
cechmiftrzowfiwo w cechu fwoim . ftarat? 
yżeby go wrzemieśle za naydofkanallzego 
miano ? Nie będzież o niczym więcey mowił, 
jako o naczyniach, infirumentach , rzemiofła 
fwoiego? Coż by to było? I owfrem żaraz 
do P ańfkiey zabawy у obyczaiow tak йе przy* 
uczać y do rządow będzie, iakby nigdy po- 
dłym rzemieślnikiem nie był, chyba Фаме» 
go zawitydzenia у; naśmiewifka wfpomniałby 
fobie owe fwoie mizerne zarobki, owę mar- 
ną chlubę ktorey: zumieiętności rzemiofła 
pragnął. І iezeli ten cale inne prowadzi by 
życie (rzegac йе, Żeby йе z niego , iako- nie 
fpofobnego do godności koky fkiey nie na- 
śmiewano y nic przymawiano oto, że mu 
ta godność cale nie przyftoi, że ią obycza= 

iow 
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iow fwoich profłotą fzpeci, miarkuy że fię ia- 
kiey po tobie wfpaniałości uinyfłu nayza- 
cnieylzy y wfzyftkie Krolewfkie godności 
przewyżlzaiący konies twoy wyciąga? Гак 
plugawą nayiaćnieyfzey iego godności zina« 
ze czynilz, kiedy mialo wzbudzenia w fobie 
типуйп iemu przyzwoitego, to ieft zewfząd 
niebiefkiego y prawie Bofkiego, w podłości 
błocka ziemfkiego nurzałzfię. Same tylko 
marne y przemiiaiące rzeczy poważaiąc (obie, 
Dikczemmne świata tego ozdoby y dobra imaiąc 
wuwadze, ktore w porownaniu tey godności 
Synoftwa Bofkiego, dziedzićiwa Niebiefkiego 
ше rownie podleyfze lą, niżeli naypodleyfze- 
go rzeinieślnika roboty , w porownaniu Kro- 
lewfkich godności y doflatkow. 

3:Uwaź Ze y to ztąd pochodzić powinna, 
ieżelibyś chciał przyzwoite wierzę y rozu- 
mowi prowadzić Życie, ponieważ dla wie- 
cznego błogofławieńllwa ftworzonym Йе bydź 
uznaiefz ożadney rzeczy częściey ci inyśleć 
у miley nie należy , iako o tak godnym koń- 
cu twoim; uważając te dobra у ich zacność 
ktorą w fóbie zawiera, tego gorąco pragnąć, 
to fobie pilno uważaiąe y otym myśląc ia. 
kimbyś fpofobem mogł go pewniey y łatwiey 
dofłąpić. Coż bowiem iefl ? Czyś kiedy wi- 
dział człowieka ktory maige wielką jaką fpra- 
wę o kilka albo kilkadzieliąt tyfięcy; nicby 

D otym 
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otym nie myślił > I owfzem o niczym by 
więcey nie pamiętał , ta myśl zawfze by mu 
trwała w głowie, ta iak by йе tylko ocknął, 
pierwfza by mu ftawała w pamięci: ta czy fie- 
dzącemu w domu czy gdziekolwiek by Пе 
obrocił zawfze fławała w uwadze, ta fpiące- 
mu y fen przerywałaby, otym by mufe ma- 
rzyło y przezfen. Coż tego profzę za przy- 
czyna? nie co innego! tylko że mu o rzecz 
wielką idzie, ktorey mu zaniedbywać, nie- 
iaka z natury miłość tak zaenego zyfkunie da- 
zwala . Ale ktoraż bardziej. do nas należąca 
у więkfzego fzacunku być może fprawa, iako 
ofiatni koniec па: tencito interes wzglę- 
dem ktorego inne wfzyfłkie jedyna igrafzką 
zdać fię powinny. Interes dla ktorego iedy- 
nie Bog ci życia pozwala, gdzie nie o iaką rzecz 
twoią ale o ciebie famego, o wieczne fzczęście 
y zbawienie twoie idzie. Izali nie iedyna ńay- 
milfza y ofobliwfza ta myśli twoiey zabawa 
być powinna, Aiako ci naywięcey па tym па. 
leży , takeś też na to nad wfzyfikie inne inte- 
rella y potrzeby naywięcey ftarania у myśli 
iożyć powinien. Gdzie fkarb wafz ief tam у 
ferce wafze będzie mewi Chryllus u Łuk. S. 
w Rozdz. 12. ` 

4. Uważ że mało na tym Żebyś godność 
ofłatniego końca twoiego nad inne wizy- 
fikie rzeczy więcey uważał, ieżeli to w (атеу 

tylko 
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tylko myśli y uwadze będzie, a rzeczą famą 
czynić y dowodzić tego nie będziefz , dla cze- 
go potrzeba żebyś to w fobie wzbudził пау- 
fłatecznieyfze pofłanowienie, y w fercu y w 
fzczerey chęci twoiey to utwierdźał zawfze 
pragnąc iakimbyś [pofobem przy naywięklzey 
pracy у flaraniu tego naywyżlzego dobra mogł 
doftąpić, choćby to zutratą wizyftkich rze- 
czy, ziemfkich doftatkow, honoru, fławy, 
przyiacioł, zdrowia у życia być miało. Jako 
niegdy pobożny młodzian na wlzyfłkie matki 
fwoiey perfwazye, ktoremi go od zakonnego 
Życia odwieść chciała, ziedney firony prze- 
kładaiac wlzyfikie trudności y furowości za- 
konne, z drugiey dla więkfzego ku fobie af 
fekta fwoie boleści, prace, flarania, około 
urodzenia у wychowania iego, żeby iey nie 
porzucał, temiż zawfze flowy odpowiadał : 
Chcę zbawić Dufzę moig. Tak у ty na wizy. 
ftkie piefzczoty ktore cię wabią na wfzyftkie 
poftrachy ktore ci fłaraiącemu йе o zbawies 
nie, nieprzyiąciele dufzy twoiey: zarzucać 
mogą tychże famych flow zażyway. Ten fta- 
tek umyfłu nietylko w fobie utrzymywać , ale 
gdzie fię poda okazya, y rzeczą famą wydać 
nie trudno ci będzie, ieżeli pewną y niewzru- 
fzoną wiarą za rzecz dofkonale wyperfwado= 
wang. mieć będziefz, żeś iedynie dla Nieba y 
wiecznego Błogofławieńltwa, iako dla olta- 
D2 tnie» 
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tniego końca twego tworzony od Boga. To 
Bowen maigc w uwadze піс ci glupfzego 
zdawać Пе nie będzie, iako tak ele dobro 
dla iednego grzechu  fmiertelnego tracić, 
chocbyś za to у całego świata panem miał zo- 
Пас. Dla tego gdyby cię fzatan tym fpofo* 
bem kufić chciał, iakiego па Chryftufa zażył, 

fiawiaiąc ci woczach wfżylikie Kroleftwa 
świata wfzyftkie ci obiecuiąc, bylebyś ten al- 
bo ow grzech popełnił, zapewne żębyś tę 
wiadomą pokusę iako wyśmiauia goć dną na 
pierwfze zaraz weyrzenie odrzucił; Obłudę 
fzatańiką wyrzucałbyś mu па oczy, urągał- 

byś fig z niego , Nu jeno mow to iefzcze raz? 
jakże to czy żattem czy prawdziwie obiecu- 
iefz? Coż to mowifzż Муке Kroleftwa 
świata bylebym zgrzefzył ofiggnać mi pozwa* 
Јас, wielka to rzecz у do olzukania moiego 
wiele może; Właśnie iakby nie wiedział że 
mi nie rownie więkfze rzeczy, bylem niezgrze- 
{zyl obięcuie a nieomylnie Bog nie ziemfkie 
ale niebiefkie Krolefiwo, nie na kilka lat poki 
śmiertelnego. życia inoiego, ale na niefkoń- 
czone wieki ‚ ktore wieczność w fobie zamy- 
ka. Coż tedy? gdy twoię nędzę w porowna- 
niu Bofkiey godności uważam Мейе , czyliż 
nieporownaney iego godności nad ciebie nie- 
fkończeniey wyżfzey przeczyć będzielz? albo 
mnie za tak bezrozumnego bydź fądzifz, że 

bym 
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bym godnieyfze, Ibrawdziwfze, y zacnością 
iwoią tak przewyżfzaiące, iak Niebo ziemię y 
wieczność śmiertelne życie przechodzi rzeczy 
porzucał , a tych fie bardzo obłudnych, kto- 
remi innych јак bezrozumnych zwodzifz , 
chwytał obietnic? % giń przepadniy z twoiemi 
Pańfiwy .° Niebiefkięgo Krolefiwa wieczne 
ofiggnienie ktore Bóg fługom Гуо obiecie 
ie, tak nieofzacowane ieft'dobró, że! nay- 
mnieylzą iego cząfikę ktoby za iakieżkol. 
wiek fzczęśliwości zamieniał, cale by bezrozu- 
топа czynił mianę, 

$ Uważ iako to rzecz przyzwoita temu 
oftatniemu końcowi nafzeriu, żebyśmy go nie 
tylko nad wfzyfłkie inne’ przekładali dobra 
ale żeśmy go zaiedyne prawo y obyczay mieć 
powinni do wlzyfłkich rzeczy ktore czynić , 
albo ktorych fię wyfłrzegać mamy. Dla tego 
ponieważ niebiefkie Błogofławieńfiwo od Bo. 
ga ci тако ofłatni zycia twojego koniec na- 
znaczone, naymniey otym powątpiwać nie 
powinieneś; żeś go we wfzyftkich zdmyfłach, 
wątpliwościach twoich za naypewnieyfzy fpo- 
{ob y radę mieć powinien, wfzyftkie inne ludz- 
kie perfwązye zarzuciwfzy iako to wzgląd na 
zyfk, wygodę , honor, rofkofzy , nan fię ie. 
dynie zapatruiąc ; wewlzyfłkich rzeczach kto- 
rebyś fobie miał albo obierać, albo odrzu- 
cić, niczego innego ше upatruiąc Wys ie- 

. żeli 
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żeli ci to do ofiągnienia oftatniego końca po- 
może, albo zalfzkodzi;  odrzucaiąc to za- 
raz co.ci fzkodzić ma chocbyś ztego Йаме 
imienia (wego, albo przyczynienie fortuny, 
albo inne pożytki. miał mieć naywięklze. 
Przeciwnym zaś fpofobem chwytając Пе na 
tych  miaft tego co fobie do tego być po- 
mocnego uznafz, chocby- była rzecz wlzy- 
(кіт. doczelnym rzeczom przeciwna. Na- 
przykład gdybyś fię namyślał, czybyś miał 
рггуіаё honor y godność iaką, ktorą by ci 
Krol ўе ofiarował; w takowey okazyi nie 
powinienbyś uważać ani na dofłatki у poży- 
tki, doczelne ktorebyś miał przy tym hona- 
rze, ani na fawę у. ozdobę domu у familii, 
te wfzyltkie uwagi, лако nie potrzebne у do te= 
go.rozmyfłu cale nie należące odrzuciwfzy, to 
tylkona czym wlzyftka rozmyfłu twoiego Шо: 
ta, brać w uwagę powinieneś. Ta godność 
czyli mi pomoże czy przelzkadzi do pewniey- 
{хево. у, latwięyfzego. oliagnienia wiecznego 
błogofławieńftwa, czyli ztąd więcey przyfłu- 
gi Bogu? czyli utrata zafług przed Bogiem bę- 
dzie? W tymieżeli uznafz to za przefzkodę y 
utratę więkfzych przed Bogiem zafług, iuż 
więcey па піс nie uważając, wlzyftkie rady y 
y rozmyfły. zaniechawfzy, odrzucenie y wzgar- 
de tego honoru.za rzecz pewną ofądzić po- 
winieneš, . Гак zwyczaynie padrożni czynią ; 


kie: 
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kiedy ktory z nich kraiu niewiadomy na dwie 
drogi rożneod fiebie napadnie, ftanie zaraz 
ynie widząc ktoraby znich, do iego zamie- 
rzonego terminu przyzwoita była, tamecz. 
nych ludzi radzi fię y pyta. Ale uważay o co 
pyta? nie oto ktoraby ztych droga milfza, 
we[elíza, idącemu wygodnieyfza była, nie oto 
bynavmniey; ale oto ktoraby go do mieyfca 
iemu zamierzonego doprowadziła ; у ktorą 
mu pokażą, zaraz Йе iey chwyta chocby by- 
ła błotna, gorzyfła, kamienifła, шпа chocby 
była .milíza rownieyfza, kiedy gdzie ińdziey 
prowadzi zaraz porzuciwfzy; ponieważ nie 
dla rozrywki , tylko fwoiey у dla przechodze- 
nia fię miłego zaczął tę drogę, ale żeby do- 
mieyfca fobie zamietzonego dofzedł, Tak y 
tobie należy, ktorego życie nic innego nie 
ieft , tylko uftawiczaa do Nieba podroż , we 
wlzy(tkich drogach trafiaiących йе; to ieft ; 
rożnych obyczaiach, niczego nie upatrywać, 
onic fig nie ftarać tylko ofpofobność doyścia 
tędy pewniey do przerzeczonego drog twos 
ich terminu, tefobie nad innych wybieraiąc, 
nie Ktoreby uciechy wygod, chwały, lu- 
dzkiey miały więcey, ale ktoreby cię do koń- 
ca twoiego pewniey doprowadziły. 
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MEDYTACYA IV. 


O obyczaiach życia ludzkiego po- 
fpolicie temu przeciwnych, iakoś- 
my w przefzłych, uznali medyta- 
cyach, że każdemu poznawaiące- 
mu. dobrze ofłatni koniec {woy tak- 

by żyć należało. Trzy iey 
Punkta . 


т. Zwyczayny życia ludzkiego fpo foh 
cale przeciwny, temu, iakiegoby ofkatni ich 
koniec wyciągał u 


а. Nad tę przeciwność niemafż піс 
brzydjzogo. ofobliwip że tak ieh częfłaże 
fig zdaię być bardziey powfzichną wfzy- 
Ет. naturą , aniżeli wła(ną niektorych 
złością . 


3. Takby naležato; żeby, każdy, wsoby-' 
czay życia fimoicgo ktore dotąd prawa- 
dził fzczerze weyrzał , y ieželi go byćda- 
lekim od ofłatniego, końca poftrzeże, že- 
by faczerą na potym: tey przeciwności po- 
prawe pofłanotwił . 

'Tych- 
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r.U Wa: iężeli zwyczayny między ludzmi 
życia fpolob zgadza йе ztym iakoś 

uznal wprzelzłych medytacyach, żeby tak żyć 
każdemu według ofłatniegoi końca nafzego 
należało. Gz nie iaśpie widzieimy polpo- 
licie tak żytących iakbv nigdy fiębyć dla nie: 
biefkiego błogofławieńftwa (Iworzonemi` nie» 
wiedzieli gdzież ielt owa fzczera nieufłaiąca 
у żadnejni AM nie zmiefzana 
radość ; ktorą ztak репеу niefkończonego 
dobra obietnicy wzbudzać w fobie powinni, y 
taką Пе poeiechą napełniać: iako mowi Piotr 
S. Czekuiący błogofławioney nadziei y przyi- 
ścia chwały wielkiego. Boga: żeby żadnemi 
+ śmiertelnego życia utrapieniami zafmucić fię 
nie dali. Този Геп wed Чир“ zwyczajów da- 
wnych Chrześcian iako pifze S. Pawel; żebv 
wydarcię dobe Гео z AN БЕЙИШИН, 
fiş być maiące'ni leplzą y trwaiącą Subftah- 
*cyą. АҺ! Boże: nieśmiertelny! naymieyfza 
rzeczy doczefnych "utrata, naylekfza iakie* 
gożkolwiek honoru fzkoda, nadziei iakie= 
gożkolwiek zyfku zietnfkiego: ofzukanie nę 
dznych żałem zalewa,. wę dniey wnocy {ро- 
czynku nie da, w choroby ` aw s dru- 
gich dò Paade. do: defperacyi : ‹ do blu: 
anier(tw , przeciw: Bogu do zguby włalney 

PZ 
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przywodzi, tak dalece, że wfzyftkie niebic- 
fkich pociech niefkończone fłodyczy tak mav- 
nego utrapienia, ytey naymnieyfzego ukło- 
cia fkury ludzfkiey niegodney boleści, nie 
mowię zupełnie ukoić ale naymniey uśmie- 
rzyć nie mogą. Gdzież wfpaniałość umyfłu/ 
przyfpofobionym Synom: Bożym Kroleftwa 
onego Niebiefkiego «dziedzicom przyzwoita? 
względem ktoreyby nayokazalfze ludzkie do- 
bra v ozdoby za błotoby poczytać mieli; nic- 
żeby na nie nie inaezey tylko z chlubą podzi 
wieniem, 'y pragnieniem zapatrywać Пе! у 
wlpominać fobie  wzdychaiąć gdy o kim fty- 
fzą że do wielkiey fortuny, do wyfokiey go- 
dności przylzedł: ОзаК ten fzczęśliwy! oiak 
mu to dał'Pan Bog! ieft mu ezego zazdro- 
ścić! Odrodne dufze! у tak wylokiego. fto- 
pnia, wfzyfłkie godności naturą: przechodzą- 
серо Syn (twa Bofkiego niegodne , ktore Пе 
tak podłą, tak wieśniacką olłatniey proflocie 
włafną rządzą perfwazyią. Jakże prolzę! Wie: 
rzyfzże temu żeby tacy za kóniec nay- 
wyżfzy. ićdyny wfzyfikich myśli y. ftarania 
{wego Niebo mieli? Takciby zapewne iakoś 
wyżey. uważał fprawować Пе. powinni; ponie- 
waż uznaią Пе być ftworzonemi dla, dofta- 
pienia. y ofiągnienia Nieba , do. niego ufławi- 
cznie јако do nayfzczegulnieyfzego: utrapio- 
ney podroży nafzey terminu dążyćby nale- 
Zalo, 


© 59 Gb 


Zalo, tam wieczne nieśmiertelnego Życia za. 
kladać miefzkania, tam cokolwiek naymil. 
fzego człowiekowi być może, upatrywać, Ro. 
dzicielfkie affekta, wielkie dziedzictwo, Кго[е- 
ftwo błogofławieńftwo. Aleco rzecz dziwna 
ledwie kiedy otymwfpomną у pomyślą: ca: 
łe miefiące, dni, y lata bez pamięci na Niebo 
przemiiaią y biegną: a przez ieden kwadrans 
fzczerze pomyślić o nim rzecz trudna, fmu- 
tna, y naprzykrzona. Ale podobno, lubo 
nie tak iakby należało o Niebie myślą, prze- 
cież go fobie fzacnią y nad wfzyfikie dobra 
ziemikie przenofzą , gotowi będąc tych wfzy- 
ftkich odftąpić , bylcby zofiągnienia iego nie 
wypadli; maiącto fobie za rzecz naygłupfzą 
tracić go kiedy, checby у dla całego świata 
panowania. Bodayżeby gotowemi nato byli 
y w tym wyperfwadowani, iakby być powin- 
ni, gdyby naymnieyfzą odrobinę zdrowego 
rozumu mieli, Ale iak wielu fię codziennie y 
wfzędzie napatrzyfz, ktorych ah: wftydzie! wie- 
czne опо ynaybłogofławieńlze Kroleftwo, у 
cokolwiek w nim nieofzacowanych dobr dla 
naymnieyfzego światełka nayprożnieyfzey u 
niekto ych ludzi chwały, dla plugaweyy nay- 
krotfzey rofkolzy marnie traca . Coż mowić 
o owym prawie w ktorym w wątpliwościach, 
obieraniu. rzeczy rządzić fig powinni , ieft że 
tou nich, ktoreś w przefzłey medytacyi uznał > 
to 
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to ieft wieczne błogofławieńftwo za oltani ten 
koniec poftanowione tak, żeby to fobieza- 
łożyw(zy we wfzylikich przypadaiących rze- 
czach nie to, takie one fą, ale iak do ófta” 
tniego końca [pofobne, albo inne przeciwne 
uważali? Nigdy Gç tak nie dziele, rzecz to 
nie praktykowana nigdy, taki w obieraniu 
rzeczy obyczay. Oczym rozmyślać Йе та 
my? piewfza myśli uwaga! Jakiż ztąd тоу 
honor będzie? co mi ztego do fortuny, fzka. 
tuły przybędzie? ocoż ci idzie? ohonor! о 
fortunę! wlzak сі by toiako rzeczy nayminiey- 
ize porzuciwfzy, со do ciebie bardziey nale= 
ży у wlzyftkich rzeczy twoich końcem ieft, 
co ci do zbawienia wiecznego v fzczęścia wie- 
kuiftego pomoże, to bardźiey uważać. Nię! 
bynaymniey! ofłatnia to rzecz! Honor żeby 
był wcale, prowenta bez fzkody, chęciom 
fwoiim czynić zadofyć: ato ubefpieczywizy 
będzie dofyć czafu myśleć o zbawieniu. Ale 
podobno to rzecz zmyślona, udąnie, przez 
złość lub zazdrość 1aką,? Czyli, też iako. fam 
iawnie uznać możefz zwyczayne у wfzędzie u 
wfzyftkich iakoby fłufzne y godne takieludz- 
kie zdanie у obyczaie ? 

2. Uważ iako ten fpofob. życia ieft bezro- 
zumny., plugawy, y iakó nieprzyftoyny ofo- 
bliwie że nie w:kilku, niektorych tylka, ale 
we wfzyfikich, franach, każdym wieku, ro: 

źnych 
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żnych kondycyach ludzkich „ fzlachetnych y 
chłopikich, młodych y fłarych, uczonych у 
proftakach, duchownych y lwieckich, poipo- 
lity ief, iakocięfzka iadu zaraża tak dalece: 
że iako rzecz od początku świata, aż do па: 
{zych czalow zwyczayna, powlzechna inż z 
podziwieńia муа, у owlzem anitego uwa- 
Zala ludzie „la iako nieznośnego flrafzy- 
Фа. cięfzko бе lękać mieli: ale w zwyczay fo- 
bie obrociwfzy, maig to zarzecz przyrodzo- 

ną, naturze ludzgiey włalną, albo ieżeli za 
błąd y niecnotę to iakoby' potrzebną, Ktorey 
poprawy: ani Пе fpodziewać, ani koło niey 
nic czynić nie myślą. Co lzczerze uważyw: 
{гу być to nie może żebyś fię nie miał zadzi- 
wić, y z nienawiścią nielaką odezwać fię : Coż 
toieft moy Roże! ten: świat na ktorym 'ży- 
iemy ? Jakież to bez prawa, bez rozumu, bez 
porządku, y owfzem przeciw wflzelkiemu 
Prawu, przeciw rozumowi błądzących y za- 
ślepionych zamiefzanie? Gdzie wfzyfcy tak 
przewrotnie naklztałt fzalonych żyją, że gdy- 
by ieden 2 nich tak żył , byłoby to ftrafzydło 
y widowifko dziwne. Mowi Bog w Pfal. 4. 
Synowie ludzcy pokiz owięzałego Jerca iefescie? 
zacoż kochacie prozność y feukacie Катта? 
widzi kazdy z jakim impetem, źżwawością wfzy: 
fikie rzeczy do {wego mieyfca dążą ; kamień 
do ziemi, rzeki do morza., niechby kto wiel- 


[2 
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kiemu kamieniowi lecącemu z góty rozpo- 
ftarlna powietrzu kitaykę, albo iaką bogatą 
materyją : utrzymaż go tym  przedrze , prze* 
biie to wfzyltko pokina fwoim nie аше ter- 
minie, choćby tam nic takiego fobie podefła- 
nego nie miał tylko kał iaki ktorymby fięzma- 
zał. Toż йе yw rzekach dzieie: płynie mię. 
dzy brzegami kwieciem ozdobionemi, wedle 
miaft , pałacow wlpaniałych, у owfzem na 
Кайс Paktolu albo Tagu w fobie famcy па: 
dnie, niech ma złoto , drogie perły , coż z te- 
go? tym бе iednak w biegu fwoim nie utrzy- 
muie, wiwoiey ku morzu drodze nie ufłaie, 
za nic to wlzyftko ma, poki tam nie doydzie, 
lubo tam піс inńego tylko fłoność y gorvcz, 
vawalności, burze dla fiebie znaydzie. Wfzya 
fikie rzeczy tworzone, choć rozumu nie ma- 
ig do tego końcaktory im Bog naznaczył ie. 
dynie dążą, y wnim fpoczywaią. A człowiek 
ktoryby przez rozum fwoy nad wfzyftkie 
tworzenia powinien być nayporządnieyfzy 
we wfzylikich fprawach fwoich onic mniey 
dba „iak Oto na co ftworzony ieft, na cożkol- 
wiek innego bardziey, niżeli na to czegoby 
iedynie przeftrzegać miał, pogląda, cokol- 
wiek mu Пе ziemikiego zaświeci, tego Пе za- 
raz zapomniawfzy o naylzczęśliwfzym końcu 
iwoim chwyta. Niemniey podziwienia go- 
dny, iak gdyby kamienie do gory йе wyno- 
"Aly, 
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Шу, gdyby rzeki wgórę do fwoich йе wraca- 
ły zrzodeł, Ale czym йе profzę od tey Гуо» 
iey przewrotności wymawiać może? Rzecze 
podobno iż fłworzenia rozumu niemające 
lama natura do tego prowadzi; prawda : 
ale czemu też cyłowieka rozum ktory tak na: 
turą człowiekowiieft iak w kamieniu iego cię- 
żar, do Nieba człowieka nie prowadzi? Od- 
powie na to :wtymieft rożność: że fiworze- 
nia bczrozumne co im natura każe czynić 
шиа, człowiek zaś będąc panem wfzyftkich 
Ípraw fwoich wolno mu, y przeciw prawu 
rozumu ieżeli mu Пе podoba pofłąpić fobie. 
Aleć ta przyczyna lubo rożnicę tey przewro= 
tności daie, wyflępku iednak nie wymawia 
y owfzem przyczynia y obciąża. Coż bowiem 
niegodziwlzego być może? iako żeby czło- 
wiek dla tego nad wfzyfłkie ftworzehia пау- 
złośliwfzym był, że w naturze fwoiey nayza- 
cnieyfzym ieft? Ttakże wolność ta przez kto- 
ra olobliwfzą godnością wfzylłkie inne rze. 
czy, iako niewolnicze przewyźfza Nie co inne- 
go wnim fprawuie, tylko żeby w fprawach 
fwoich był złośliwfzym, niżfzym у podley- 
fzym! Itakże gdyby z przymufu z niewoli 
уу ко robił , nicby nad niego lepfzego у 
| porządnieylzego nie było, że wolno y iak pan 
wfzyftko czyni, піс brzydlzego, mieporzą- 
dnieyfzego nad niego być nie może 2 Niema; 
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niema, żadney wymowki ktoraby. mu ше. 
fławy uymowała,. у żadney daé nie może ży: 
cia fwoiego od prawych obyczaiow dalekiego 
przyczyny , tylko że w fprawaćh życia fwo- 
iego rożum wfzylłek fam dobrowolnie traci. 

3. Uważ, iakieżeś dotąd prowadził życie? 
czyli owo prawe y rozuinne 1akie każdy czło: 
wiek do niebiefkiego fwoiego końca prowa- 
dzić powinien? czyli to drugie cale teru prze: 
ciwne, ktore pofpolicie ludzie o ofiatni {woy 
koniec cale niedbaiąc prowadzić zwykli 2 Iie- 
Żeliuznafz żeś у ty miallo zupełney y nie 
wzrulżoney pociechy; którą paimiętając na 
wieczne błogofawieńfiwo, powinieneś był 
mieć uftawiczną wfercu y w dufzy fwoicy, z 
naylekfzego doczefnego przypadku wpadałeś 
częfło w rofpacz, wofłatni żal у fimutekż z iaką 
należałoby. Synowi / Bofkiemu „dziedzicowi 
Nieba brzydzić йе nayozdobnieyfnemi wfzy* 
fikiemi rzeczami ziemfkiemi , nie wftydziłeś 
йе zabawiać z podziwieniem w podłych fzkiel- 
kach, marńych cacżkach . tych nie nafyco= 
ną chęcią pragnąc. Miafto naymillzéy y ufta- 
wiczney pamięci na ofłatni naybłogofławień: 
Izy koniec twoy у wfzyftkę iako nie potrzebną 
y do ciebie mic nie należącą wyrzuciłeś y z 
ferca y 2 dufzy uwagę. Mialto tego cobyś 
miał to naywyżlze dobro nad wfzyltkie inne 
rzeczy przekładać, fądząć za Пива. rzecź 

choc- 
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ehocbyš go miał przez utratę całego świata 
dofiąpić, niceś niedbał żeś wiekuifte iege 
ofiągnienie za naypodleyfzy , naykrotfzy do- 
czejnego dobra pożytek zamieniał „ Miafto 
tego na koniec cobyś go miał mieć za iedy- 
ną wewfzyfikich wątpliwościach radę у oby- 
«гау, ludzkiemiś Пе raczey błędnemi perfwa- 
zyarni rządził, nieto fobie obieraiąc, coby сі 
do olłatniego końca pożytecznieylzego , ale 
coby ci do {wego у innych upodobania mil- 
fzego być mogło. Jeżeli tedy uznafz , żeś у 
ty do tych czas tak żył ladaiako y przewrotnie, 
błąd twoy przelzły potępiay , ktory ci iako 
poipolity między ludzmi, y tobie od dzieciń- 
flwa zwyczayny, у dotąd za powinny życia 
ludzkiego obyczay miany teraz dopiero uznać 
przyłzło: tak , iakeś nigdy iego wrodzoney y 
illotney brzydkości nie uznawał . Zalem y 
wftydem napełniony mów fobie: Ach! bar- 
dzo y arcybardzo to życie moieod prawey 
drogi dalekie! Innych rownych fobie zgar= 
fzeniem, złych chęci moich podulszeniem 
zwiedzięży-, = горі zbawienney przez tyle 
życia moiego lat sprzeciw wfzelkiey fłufzno” 
ści, bez względu na naywyżlze dobro moie iak 
fzkaradnie zbłądziłem ! Coż tedy na potym 
będzie? Będzież daley takież prowadził życie? 
Jakże to być może? kiedym to iawnie oba- 
czył , że nic nad to fzpetnieyfzego , nic glip- 
р fzego 
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fzego, nic nieprzyftoynieylzego , życiu ludz- 
kiemu., być nie może , czymem: fię rządził 
do tych czas? у iakiey na potym fłuchać mi 
rady należy ? Jakże to ? Jeżeli Bolkiey wiary, 
y ludzkiego rozumu nieomylne światło fał- 
fzywemi, zdania przefzłe у złe obyczaie ia- 
wnie pokazuie, dofyć y nad to tego, żem 
przez tyle lat zuchwale błądząc od iedynego 
tey podroży moiey końca co dzień to Баг= 
dziey odchodził, y oddalat Пе. Teżelim błąd 
uznał, czemuż bym go poprawić nie miał? 
Jeżeli to do fiebie widzę, żem daleko od pro- 
liey drogi odfłąpił , czemuż zkądem nie roz- 
fądnie zbłądził, nie fpiefzę tam rozumnie 
poprawić? Tak zfobą rozmawiay, ftanowiąc 
nakoniec taki odtąd nowego у lepfzego ży- 
cia zacząć fpofob, iakiś uznał w przelzłych 
Medytacyach żeby ci żyć należało. Ponieważ 
zapewne wierzyfz, żeś dla wiecznego błogo» 
fławieńftwa ftworzonym od Boga, y nie dla 
czego innego tych ci ktore na ziemi żyiefz 
lat pozwolono, tylko zebyśich dobrze, zaży- 
waige oftatniego końca fwoiego ziak naywię: 
kemi zafługami у chwały Bofkiey pożytkiem 
dofłąpił; dla czego pofłanowifz go fobie 
mieć, od tąd uftawicznie w oczach iako iedy* 
ną терше у prawo życia fwoiego, v iako do: 
bro ktore każdy znaiący fię na tym nad wfzy- 
fiko fobie fzacować y pragnąć powinien. 
DZIEN 
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DZIEN WTORY 
MEDYTACYA I 


O wielkości dobrego y złego w 
przyfzłym życiu nad wfzyfiko tera- 
znieyfzego życia dobro y złe. 
Sześć iey Punktów. 


т. „jaka ich rożność wzgledem trwa- 
łosci ¿sa fu 2 
2. „ak przewyżfzaią względem wiel- 
kosci 

3: Jak względem powfzechności 2 

4. Żak głupie czyni kto taką przy- 
Jzłych rzeczy od teraznieyfaych rožnica, 
nie wzrujzony, więccy fobie, te doczejne 
dobra rzeczą Гата Јхасше. 

5. Тел głupfłwa rodzay w każdym fig 
grzechu śmiertelnym wydaie, 

б. Iowfzem, y w mnicyjzych, у po- 
w|ztdnich przeftcpftwach . 


Wyrażonych Punktow tłumaczenie 


r.| TWaż, dwoiakie każdemu człowiekowi, 
włalne życie jedno  teraznieyfze, 
Ез, kto- 
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ktore po wielu leciech ufłaie, drugie po šnfier- 
сі ktore po fkończeniu tego bez końca naftą- 
pi- Taz fama rożnica іе między wfizyftkie- 
mi dobrami lub niefzczęściami teraźnieyfzego 
y przyfzłego Życia, ktore do pierwlzego na- 
leżą, uftawać mufzą, у albo prędzey , albo też 
zfamym życiem бе kończyć: ktore zaš do owe- 
go naftępuiącego należą, żadnego końca nie 
maia, ale nawieki trwać mufzą. To tedy fo- 
bie iako naypewniey pofłanowiwfzy, pollç- 
роу daley wtym йе zrowną у nieomylną prè- 
wdą upewniaiąc: że dobra lub niefzczęścia 
ktore w przylzłym życiu człowieka czekaią , 
ponieważ (а niefkończone, więkfzego fzacun: 
ku godne nad wfzyfikie dobra, lub niefzczę: 
ścia teraznieyfze, nie tylko йо kroć у (убас 
kroć, ale nie rownie bardziey nad мгу Кіе 
miary , у liczby Ipofoby . Wfzakże każde fczę- 
{сезу niefzczęście , tym więkfze ief, im dłu- 
żey trwać może, trwałości zaś fkończoney do 
niefkończoney wielka ieft rożnica, Бо рого- 
wnania do fiebieżadnego nie maią. Jako te* 
dy iedna drugą nie fto kroć, nie milionkroć 
ale niefkończenie przechodzi, tak niefkoń- 
czenie y nieporownanie naymniey(ze utrapie- 
nie lub dobro wieczne przechodzi, y prze- 
ууа wfzyfikie niefzczęścia łub fzczęścia 
by maywiękfze doczefne; tak зако. niefkoń- 


стопа 
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czona naprzykład liczba fzelągow, daleko 
więkfza iett; niżeliby ńaywiękfza, byle fkoń= 
czona czerwonych złotych fumma. А zatym 
jakby nierozamny kupiec był ktoryby niefkoń- 
czoną liczbą (zelągow za iaką pewną kwotę 
czerwonych złotych zamienił; takby nie го- 
zamnie czynił człowiek ktoremu  kazanoby 
obierać albo naywięk(ze na tym fwiecie do: 
czefne dobra, albo naymnieyfze aleprzez ca- 
łą niefkończoną trwające wieczność, żeby do= 
czefne obierał . Tak też mowiąc, oboleściach 
gdyby ci wybierać pozwólono, czy naywięk- 
fzą przez iaki czas naznaczony, czy też nay= 
mnieyfzą przez całą niezmierną wieczność ; 
toż famo gdyby fobie dobra by naywiękfze 
doczefne, a męki у boleści bý naywiękize, 
awieczne y nigdy niefkończone obierał. Kto. 
геу to uwagi poięcie у pomiarkowanie rzeczy 
doczefnych , fkończonych, lubo iakoby tylko 
przezemgłę. przyimuiemy; żebyśmy iednak 
nie omylną wtym uznali prawdę, dofyć іећ 
ytą wiadomością być utwierdzonym, że ka- 
żda rzecz czyli dobra czyli zła, im dłużey 
trwać może,tvm więkfza w dobroci lub w 
złości fwoiey, zrożności czafow naykrot/zych 
y naydłużfzych biotąc miarę, czafow by nay= 
dłużfzych do wieczności, czafow nigdy nie 
fkończonych. 
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2. Uwaz iako dobra lub niefzczęścia przy: 
fzłego żywota względem teraźnięylzych , 
nietylko Їз więkfze ile do długości сга: 
fu, ale też у według wielkości ydoftatkow 
fwoich їз bez porownania. Stawmy fobie 
kogo nazieimi nayfiawniey(zego , naymozniey- 
fzego;  nayzdrowfzego, naybogatlzego, w 
porownaniu znaymnieyfzym .Swiętym nic- 
śmiertelney w Niebie chwały zażywaiącym, 
każdy prawdziwą wiarą oświecony, widzieć 
to iaśnie może, јако, Chwała każdego z 
Świętych Bożych, wlzyfikie. ziemfkie chwa. 
ły у ozdoby przewyżlza, iako on więcey mo- 
że niżeli wlzyfikie Шу ludzkie, iako iego dofta- 
tki wygody lą nierownie więkfze, ktorego ża- 
dna boleść, żal, potrzeba dotknąć nie mo- 
Że. Każdy to uznawać powinien, że aby ieden 
naymnieyfzy (lopieñ widzenia Boga więcey 
fobie fzacować mamy, niżeli wlzyftkie dofta- 
tki rofkofzy chwały wlzyftkich na ziemi ludzi , 
te bowiem wfzylłkie na ziemi rzeczy razem 
złączone nigdy tak człowieka błogofławio- 
nym. uezynić nie mogą, iako każdy ftopień 
wiecznego w oglądaniu Boga błogofławień- 
ftwa. Nie inaczey lądzić mamy o mękach 
y utrapieniach, о uboftwie, chorobie, niefła- 
wis, boleściach „ ktorych żaden tak wiele tu 
na ziemi ponofić nie może, ile nie rownie 
okrutniey ponofzą potępieńcy w piekle! Co 

gdy 
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gdy uważyfz wnośże fobie: że każde przy: 
{Де dobro lub niefzczęście,: choćby nie było 
tak wielkie iak teraznieyfze, daleko bardziey 
poważaćby go dla famey trwałości y wieczno- 
ści potrzeba; tak, choćby y tak trwałe, y wie« 
czne nie było , dla famey wielkości, zacności, 
godności, więcey by go fobie nad wfzyftkie 
doczelne dobra przekładać według zdrowe- 
go rozfądku należało. 

3, Uważ inną iefzcze przyczynę czemu 
przyfzłe po fmierci dobra lub utrapienia, fa 
nie równie więkfze nad teraznieyfze; Albo- 
wiem kto iakiego fzczegulnego dobra zaży- 
wa teraz, nie przez to już ma wizyfłkie inne, 
ani przez to od wfzelakiego innego ttrapie- 
nia rodzaiu wolnym ieft. Także kto w iakim 
partykularnym  utrapieniu zofłaie , nie dla 
tego wlzyftkie inne utrapienia ponofi, tak, że- 
by nica nic nie miał czymby Йе zkąd mogł 
ucielzyć . A wprzyfzłey zaś wieczności cokol- 
wiek czyli dobrego czyli złego będzie, tak 
będzie każda z tych oftatnia у zdefperowana, 
у cale odrzeczy fobie przeciwney rożna у das 
leka, ze nigdy żadne dobro ze złym ani złe 
z dobrym miefzać fię nie może. Tak iedno z 
drugim teyże natury y rodzaiu złączone bę- 
dzie, że żadne dobro fame fzczegulne, bez 
innych wlzyfikich dobr nigdy fię nikomu nie 
doftanie, ani złego nikt takowego nie do 

zna, 
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гаа, żeby, oraz włzyftkich innych utrapienia: 
pomofić nie miał. Racya tego iefl: że wfzy- 
fikich nas potym śmiertelnym Życiu iedno z 
tych nigomylnie czeka, albo Niebo. to ieft 
Stan naydofkonalfzego fzczęścia у błogofła- 
wieńftwa, albo więzienie piekielne, to ich 
miey(ce wlzelakiey nędzy y mizeryi, Dla te- 
go 1ako być to nie może, żeby komu fię to 
pierwfze doftanie mieyfce,żeby mn tam iakie- 
go rodzaiu dobr nie fławało, tak yto być 
nigdy nie może, żeby kto na te drugiezafłu: 
ży., nie miał wfzeląkiego rodzaiu utrapienią 
ponofić. Ponieważ tedy każde fzczegylnedo- 
bro. albo utrapienie doczefne, w nieśmiertel- 
nym po śmierci żywocie, nie tylko to (ато 
fzczegulne, ale żewfzyftkiemi nierozdzielnie 
złączone, tak nmiezliczenie у niefkończenie 
więkfze fłaie fię; łatwo. z tądwnofić, iako ka» 
żde doczelnego dobra podobieńftwo , naprzy= 
kład zdrowie razem biorąc z bogaćtwy, ro» 
fkofzami, nanka, chwałą, mocą, y innemi 
wfzyftkiemi dobrami więcey fzacunku godne, 
niżeli ато przez йе, tak zdrowie. ktorego 
Święci zażywaią w Niebie, (toż mowić yo ine 
nych. wfzyftkich- dobrach ) nierownie (асо: 
wnieyfze ieft , niżeli to ktorego zażywamy na 
жеті. Także też fzczegulne iakie utrapie- 
nia podobieńliwo, naprzykład ubofiwo ras 
zem biorąc z chorobami, boleściami, niefła: 
wą 
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wą yinnemi dolegliwościami nierownie wię: 
Ме ieft nad ubofłwo famo. przez Йе, a/dale- 
ko bardzieyuboftwo potępieńcom włalne, (toż 
mowiąc o wlzyftfkich innych utrapieniach ) 
nieznośnieyfze ieft, nad wfzyftkie ktorych 
tu naźiemi ludzie doznawać mogą niedoftatki, 

4. Uważ ieżeli każda ztych trzech. przy: 
czyn powinnaby ci fłufznie wyperfwadować 
wzgardę dobr ynutrapienia doczelnego biorąc 
ich w porownanie: zprzyfzłemi; daleko Баг, 
dziey wfzyfikie te razem zebrane przyczyny. 
О iakby to wielkie głupftwo było y nieraż ale 
tylekroć głuplzym by йе pokazował , ktoby 
chcąc doftąpić iakiegokolwiek ztych dobr о, 
czefnych, albe chcąc fię uchronić iakiegokól» 
wiek złego zanicby miał fobie w przylzłym nie- 
śmiertelnym wieku , gdzie te wizyfikie rzeczy 
fą nie porownanie więkfze, toutracać, a nato 
zarabiać. I ktoryż był kiedy człowiek taknie» 
nawiśny dobru fwoiemu żeby mogąc to mieć 
wieczne, naywiękfze, wielorakie, y wfzela« 
kie, wolałby raczey to ашо. doczelne ni: 
kczemney to iedno tylko. Albo kto w chro- 
nieniu Бе złego tak zaślepiony, żeby nie- 
chcąć cierpieć utrapienia iakiego małego у 
na krotki czas odważał fię na męki potyłiąc 
kroć wiekfze у wfzyftkie: w fobie okrucień: 
fiwa zawieraiące у po wfzyfikie wieki nie, 
fkonczone; y fam na nie zarabiał? Ponieważ 

tedy 
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tedy przyznać mufifz, że przyfzłey nieśmier- 
telności dobra lub utrapienia , czyli ich trwa» 
łość, czyli wielkość, czyli (połeczność , uwa- 
żaiąc nad wfzyftkie tego wieku dobra yutra- 
pienia bez porownania fą чке; y to tak- 
że przyznać powinieneś. јако nicbyś glup: 
fzego popełnić nie mogł nad to: gdyby ci 
kiżdywybierać między niemi kazano, żebyś 
ufłatące nad wieczne , małe nad naywiękfze', 
poiedynkówe nad powłzechne wybierać miał. 
5. Uważ że tak [zkaradne tak wielorakie 
glupfiwo tyle kroć popełniaią ludzie, ilekroć 
śmiertelnie grzełzą. Albowiem nigdy tego 
czynic nie mogą żeby tym famym uczyńkiem 
wiecznego błogofławieńftwa те tracili, a na 
wieczne piekielne nie zarabiali męki: y nie. 
dla czego innego tak wielką (obie fzkodę y 
zgubę czynią, tylko żeby iakiego > doczefnym 
życiu albo doftali dobia , albo uniknęli złego. 
Stawimy tedy przyczynę dla ktorey бе kto na 
grzech odważa, Ze taiefł, iedno iakie doczefne 
dobro, na przykład zyfk bogatego dziedzictwa. 
Ого? iaki pierwcy niżeli do tego przyftąpi, 
między dwoiakiemi dobrami a bardzo fobie 
nierownemi, ziemfkim y niebiefkim dziedzi- 
ćtwem .zoftaie, ktorych oboyga gdy razem 
dofiąpić nie może, iedno z tych obierać mufi, 
rozum ci mu wyperfwadować wfzelako powi- 


wien, żeby raczey te drugie niż pierwfze wy- 
bie» 
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bierał .. Jeżeliby bowiem to fobie obrałwfzak- 
że nie więcey со rok zyfku yintraty iak czte- 
ry albo 5000. Czerwonych złotych mieć 
może,ani tofamo pańfiwo choc go bogatym 
czyni, oraz mu zdrowia umieiętności chwały 
pie przyrzeka. Azdrugiey ftrony , ieżeliby 
fobie te drugie obrał, wiedzieć ma zapewne ` 
Ze mu to trwać będzie nawicki, y z nim oraz 
odbierze zupełne у ciała y dulzy błogofła: 
wieńltwo, znim oraz wfzelakie inne dobra ża- 
апуга; utrapieniom y niefzczęściom nie pod- 
padaiące. Coż tedyma w tym raźie czynić? 
Niech fobie obieraią inni, tak rzeczą famą 
jeżeli nie ому mowi, ktorym Пе podoba 
kroleltwa Niebiefiego dziedzictwo , ia źiem- 
{хе wolę. Ale czyż to być może?ponieważ 
tamto zewłząd nad wlzyftkie porownania za» 
cnieyfze y do obierania godnieyfze? Coż z 
tego? Jakożkolwiek bądź, Jato fobie obie: 
ram; Cobyś o takim człowieku rozumiał? 
Czy możefz być kto w radzie y rozfadku bar= 
- dziey obianym ? Nie inaczey fię dzieie ile ra- 
zy kto do grzechu йе pobudza, przez to że» 
by fię drugiemu rownemu do złey kompa- 
nii zachęcaiącemu : nie naraźił. Albowiem y 
ten pierwiey niż fobie coby miał czynićpo= 
ftanowi, między dwiema złemi rzeczami 
położonym fię być widzi, między dwiema 
niefławami , iedną ludzką złych towarzylzow 
utąga- 
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urągniących бе, drugą Bofką, (ас fię z Syna 
Rofkiego fzatańfkim niewolnikiem, iedney 
znich uniknąć żadną miarą nic może, na ic: 
dng znich rezolwować йе muli, żeby drugiey 
ufzedł. Któż tedy nie widzi, że ta druga nie- 
Паула wiecznie nie zinazana , a pierwlza z wia- 
trem prawie zginąć może, tamta prawdzi- 
wą у fzkaradną fzpetność у widowifko ва 
ofłatnim fądzie całemu światu , ta zaś tylko 
marną w imaginacyi niektorych fzalonych hul 
taiow niefławę w fobie zawiera. Tamta Zo- 
ttatnig imienia hańba naywiękfzą wfzyftkich 
rzeczy ftratę, nieznośne rhęki, у cokolwiek 
nayniefzczęśliwlzege być może przynofi, ta 
zaś przy iakimkolwiek urąganiu nictemu nie 
przelzkadza żebyś przez to у doflatkow улп. 
pełnego zdrowia у wfzyltkich innych do: 
fkonallzych rofkofzy zażywać nie mogł. 
I ktożby tego nie widział, żeby każdemu ma- 
iącemu zdrowy rozum tę raczey nierownie 
imnieyłzą niefławę niżeli tamtę bez porowna- 
nia więkfzą obierać należało . A iednak o fza- 
leńfiwo ktoremu (iç wydziwić nie podobna! 
Ze niechcąc Пе drugim naraźić, żeby go nie 
wyśmiano, iako odludka yfkrupulata, przez 
co by. mu jednak піс ani na ciele, 
ani na dufzy nie ubyło, y owfzem przez co- 
by y uludzi dofkonalfzych y rozumnieyfzych 
miał dobrą о fwoim rozeznaniu, sika, 
y do- 
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у dobrym bogoboynym życiu fławę. woli 
nie iedenod naywyżlzego Sędziego przy koń- 
Gu świata przed Aniolami у wlzelkich ludzi 
zgromadzeniem w naybrzydfzych zbrodniach 
być publicznie obwinionym, у пау! firafzliw= 
fzym dekretem na piekielne więźienie wtrą- 
conym, y xiążęciu wieczności wwieczney ше» 
woli poddanym, żeby fobie z nim gorzey y 
okrutniey nizeli znayniegodnieyfzym niewoli 
nikiem, y naylichfzą beftyą paftępował, yw 
onym ofłatniey wzgardy у wfzyfikich так, 
wizelakiego rodzaiu fłanie przez całą jak 

długa jeft wieczność bez naymnieylzego po: 
Zalowania ‚у owfzem zurąganiem, naśmie- 
wifkiem, obrzydliwością wfzyftkich zofławać. 
Dziwuyże fię tak przedziwney ślepocie, przy: 
pominaiąc fobie, wiele też razy yciebie па» 
padała, pofianow гоЙсорпіеу y rozumuniey 
radzić fobie odtąd we wlzyftkim. Zrozumity- 
cię bez rozumni w ludziach, у głupi kiedyże 
kolwiek do rozumu. przychodzcie; mowi Pfalm. 
93: 

6. Uważ że lubo od grzechow  śmiertel. 
nych dalekim fię być sai. nie przez tó ic. 
dnak mafz dofyć rozeznania, żebyś w ten błąd 
w padać nie miał. I owfzem ieżeli życie fwo- 
ie pilnie zoftrząśniefz, uznafz żeś у ty ройо: 
bnym fpofobem wiele razy pobłądził, Пе ra: 
zy albowiem dła upodobania iakiego, albo 

uni. 
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unikaiąc naprzykrzenia, cokolwiek choc nie. 
wiele od dofkonałego chrześciańłkiego prawa ` 
zachowania odfłępuiefz, yktore ci Bog y zdro- 
wy rozum radzi czwiczenia Пе w cnotach przez 
niedbalftwo opufzczafz; ponieważ iawnie lie 
pokaznie; że więcey fobie w ten czasdocze. 
fne dobro y złe dla ktorego tamże błądzifz, 
niżeli wieczną у niefkończoną chwałę , ma- 
łych owych przefiępfiw ftrzegącemu Пе у po- 
bożne owe cnót cwiczenia odprawuiącemu 
od Boga w niebiefkim Kroleftwie przyobieca- 
ną poważafz. Zawftydź fç tedy żeś iefzcze 
nie poiąłtego,iak wielka те} rzeczy wiecznych 
пай przemiiające godność. Pofłanow odtąd 
częfto "uważać przyfzłą twoię nieśmiertelność 
y lepiey ią fzacować, у mieć ią fobie za ufła- 
wiczny у Życia, y wfzelakiey dobrey rady, y 
obierania rzeczy obyczay. 
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p> gam Б чё 
MEDYTACYA IL 


O złości: grzechu śmiertelnego 
dla nayciężfzych fzkod do ktorych 
obwinioną dufzę przywodzi 2 
Sześć iey Części. 


т. Winna śmiertelnego grzechu dufza, 

ze wfzyfikicy nadprzyrodzoney ozdoby 
ЕЈ > 

obnażona, пай każde naybrzydfze fira- 


| Jzydło plugow[zą fię fłaie . 


2. Znaywyż|zego Synowftwa Bofkie- 
go fiopnia niżcy nad podłość beftyi upada. 

3. Z liczby przyiacioł Bofkich wyglu- 
zowóna między buntownikami, у nie- 
| przytaciołmi policzona zofłaie . 

4. Traci wfzelkie prawo do dziedzi- 
Fwa Krolefitwa niebiejkiego . 

5. Na wieczne w piekle роѓрріспіс za- 
rabia, y nad okrutną przepaścią piekła ia- 
ko na cienkicy nici uftawicznie wifi. 

6. Należące fobie fprawiedliwie pie- 
kiclne męki, iuż teraz w uftawicznych y 
nayuprzykrzeń(zych fumnienia  ucifkach 
zaczyna . 

1. Uwaź 
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'Tychze Punktow wytłumaczenie. 


T.| J Waż firafzliwą y nie(podzianą odmia- 

nę ktora йе w dulzy ludzkiey dzieie w 
tym zaraz punkcie iak tylko śmiertelnie z 
grzefzy „. Jako bowiera naypięknieyfze ciało 
po wyiścia dulzy' w ftrafzliwego y obrzydli» 
wego zamienia Пе trupa, tak ona kto- 
ra dopiero łafką poświęcaiącą obiaśniona po: 
dobieńftwo na fobie Aniołow niebiefkich wy- 
rażała ynaygodnieyfzym oczu Bofkich y mi- 
lości iego widokiem była, wewnętrzną опе 
ozdóbę, iak dufzę przez grzech ftraciwizy па: 
gle, nad wlzyflkie ftrafzydła y trupy brzydfzą 
{е ftaie, у famego nawet nad ktorego піс 
firafzliwfzego niemafz, fzatana podobieńftwo 
na fobie wyraża. Маке y ten nie dlaczego 
innego tak brzydkim jelt, będąc naypiękniey- 
fzym według godności Anielfkiey natury - 
duchem, wlzyflkie rzeczy widomych ozdoby 1 
przechodzącym, tylko dla tego ‚со у ludziom i 
w grzechu śmiertelnym zoflaigcym polpoli- 
ta rzecz ieft Ze łatki poświącaiącey ozdobę 
utracił. Słufznie patrząc na takową dufzy od- 
mianę, ftofować do niey Пома feremiafza 
Proroka. Jako zacmione ief złotoć odmienjo- | 
wy tefł kolor naylepfzy , y wyfzła od corki $y- | 
ońfkiey wfzyftka. ozdoba ігу. Bielfi Nazarey- 
czykowie iey nad śnieg: Zczerniała nad węgle 

| śwarz 


© 81 Ф 


twarz ich. w Tren. w Rozdz. т, y 4. I napa. 
trzyć Пе częfto ludzi młodych , ktorzy kwias 
tem młodości, wrodzoną twarzypowagą, tu- 
dzicż powierzchowną ftroin у fukien piękno« 
ścią ozdobieni oczy patrzących porywaią na 
fiebie, ale gdyby można dulze ich obaczyć 
w śmiertelnym grzechu zofłaiące ? ktożby ich 
mogł znieść obecność , ktoby od niey iako 
od fzatańikiego widowifka ze ftrachem nie 
uciękał? Tak fię iedneimu fzlachetnemu Mga 
żowi trafiło iako czytamy w Hiftoryach gdy 
po popełnionym cudzołoftwie do domu po* 
wracał, Ledwo go poftrzegła żona, widząc 
na nim twarz diabel(ką , nayświętfzych Jezu- 
fa у Maryi Imion wzywać, źegnać fię y od 
ftrachu prawie rozum tracąc, у wołaiąc z do: 
mu uciekać pocznie: na głos wołaiącey zbie- 
gli ię domowi, ale усі firafzydło fzatańfkie 
obaczywfzy, tąż bojaźnią. przerażeni uchodzą 
co prędzey . Uważaiąc to do ficbie tknięty oraz 
na fumieniu Pan, co prędzey do Kościoła 
pobiegł ale y tam poftrzegłfzy gó Kapłan, 
Kościoł przed nim zamknął, y ledwie prze- 
firafzonego mogł бе dowołać y uprofić wiel: 
kiemi łzami Kapłana , żeby go fpowiedziwy: 
ftuchal, po ktorey dopiero fzatsńfka z niego 
zginęła pofłać. Lubo to zaś nie zawfze tak 
firafzną grzechu  fzpetność powierzchownie 
oczom ludzkim wydaie Bog „ieft ona iednak 
na 
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na dufzy każdego w grzechu zofłaiącego, kto: 
rą lubo nie ludzie, ale zapewne Bog y Swie- 
ci Aniołowie у wfżyfcy Święci tym fię brzy- 
dzący iawnie widzą „ ant Пе ta iako tamta po= 
wierzchówna zafłonić y wdomu w kącie ia- 
kim ukryć może , żeby na nią y dniem y no- 
cą niebiefcy Obywatele nie patrzyli, Stawa 
myż tedy fobie, że cała wtym iaka być może 
złość grzechu wytaża Йе, y więcey ci żadney 
fzkody y піс złego nie przyniefie , tylko że 
zaraz, iak go tylko popelniłz, nayftrafzliwizą ci, 
y wlzyfikim obrzydliwą poftać na ciebie fpro= 
wadzi , czyliź to famo nie dofyć ielt, żebyś 
Пе мгу іеі fpofobami wyfirzegać powi: 
nien, Wiefz dobrze, ziaką pilnością gdy malz 
wyniść do ludzi twarz uinywafz, włoly cze: 
izefz, faknie na fobie układalz, wizy(lko пра» 
truiefz „żebyś ziaką zmazą у plamą w oczy 
patrzącym nie wchodził. Igdybyś twarz 
brzydką iaką zgnilizną miał zelzpeconą з żeby 
na ciębie żaden bez obrzydliwości y nudno- 
ści y weyrzyć nie mogł; przyznay fam fobie 
гака ochotą y pilnością fzukałbyś fpofobow, 
by.naywiękfzych kofztow nie żałuiąc na to, 
żebyś fię mogł tey fzoetności , pozbyć? Cze- 
muż tedy grzechową zmazę nad wfzyltkie 
wrzody y zgnilizny firafzniey(zą y obrzydli« 
wfzą, za nie mafz fobie tak, Że nią za nay- 
mnieyfzą rofkofz, za naylichfze światełko 
zaras 
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zarażić dufzę gotow iefteś, у zarażoną mieć 
przez całe miefiące y lata nie lękafz Пе. Itaka 
że więcey [obie ważyfz to ciało. z błota zlepio- 
ne, y ktore Пе prętko w ropę 'rozlcie, niżeli 
dulzę nieśmiertelną y iey 2 Bofkiego родо- 
bieńfiwa wziętą ozdobę? I bardzicy бе tego 
wyftrzegać masz żebyś niektorych ludzi oczu 
żmazą , iakową twarzy twoiey nie odraźił ni- 
żebyś w oczach całego Nieba obrzydliwym 
y przemierzłym nie pokazywał йе? 

2. Uważ że przez grzech śmiertelny dus 
{та tracii godność fynofiwa Bofkiego, przez 
ktorą nietylko nad wfzyfikie ziemfkie Pańftwa, 
ale y nad Anielfkich duchow wyżfzą у go= 
dnieylzą była, a fłaie liętak podłą, że obrzyć 
dliwościa fwoią, naymiżernieyfze tobaćtwa, 
fzpetne żabfka, у wfzyfikie nayniegodnieyfże 
ftworzenia przechodzi: Spadła korona głowy 
#afzey , Biada nam boimy zęrzefzyli , weyrzyś 
Panie урат tako fatan fe podłą. Jerem, w 
Tren: w Rozdz. 5. Dla poięcia. zaś lepfzego 
tey podłości nie od rzeczy będzie fławić fo- 
bie w oczach dufz w piekle goreiących ойго» 
pne widowilko. Możefz że wieczną ich mizes 
гуа y zgubę, przeraźliwe narzekania , defpe= 
rackie wrzafki, {zalosne Zgrzytania bez przes 
rażenia fię uważać? A Bog na to wizyftko od 
wfzyfikich wiekow bez użalenia patrzy. Dzi. 
wuielz бе tey nienżytości Bofkiey , у iak fig 

Fz te 
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z niefkończoną dobrocią у łafkawością iego 
tó nievlitowanie pomieścić może, Chcefz 
wiedzieć dla czego ? Łatwa przyczyna; ponie- 
waż winne owe grzechu śmiertelnego дие 
nic więcey nie ważą u Boga, iako u ciebie nay- 
podleyfze beftye, naprzykład iafzczurka, mur 
cha albo robak iaki, z ktorych gdy ktorego 
zranionego у wiiącego бе ciężko od boleści wi- 
даж okrutnie podartego, albo muchę na 
przykład od paiąka pochwyconą y w paięczy: 
nę uplątaną brzęczącą у rzucaiącą йе oba- 
czyfz , tak lmutnym widokiem naymniey йе 
nie alteruiefz yowfzem nato iako na rzece 
śmiechu godną dla prożney zabawki patrzy[z, 
nie rozumieiąc żeby cię miał kto przeto 
o okrucieńftwo firofować, ponieważ fię to 
dzieie z beftyami znatury fwoiey tak podłemi, 
ktorych życie y zgubę za iedno maią ludzie . 
Otoż mafz iak- głęboko grzech śmiertelny 
człowieka poniża! tak dałece że ktory uBoga 
był przedtym w naywyżlzym fzacunku, nie 
tylko nad ludzi ale nad Anielfką godność ро» 
ważany , coś Bofkiego w fobie wyrażaiąc ,ten= 
że iuż nie tylko między ludzmi mieyfca nie 
godny, nad złośliwe y naypodleyfze bydlęta 
gorfzym йе fłaie, y w nayciężfzym utrapieniu, 
Żadnego użalenia nie godnym. Człowiek w 
honorze będąc nie zrozumiał у porownany jeft 
z bydlęty nie rozumnemi, y ftal fię im podo- 
bnym 
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bnym . Pfalm. 48: у tacy f} częfło , ktorzy fię 
z fzlachetności urodzenia chlubigc, godność 
ofoby fwoiey zuchwale wynofzą, uporczy- 
wie pierwfzych honorow napieraią fię,y пау- 
mnieyfzego uięcia godności fwoiey y poniże. 
nia nie zcierpią . Gdzież ta umyfłu wfpania- 
'łość? gdzie honor? gdzie pilne fiaranie o 
utrzymanie godności, Ah nikczemne! ahwfze: 
lakiey zacności nie pamiętne dufze! gdy dla do- 
fyć czynienia nie uczciwey у naypodleyfzey 
bydlęcey chęci fwoiey' о nic niedbaią, wfzy- 
fikę u Boga godność tracić, nie tylko na nay- 
podleyfzy między ludzmi ftopień, ale y głę: 
biey nad naylichfże bydlęta rzucać йе y po: 
nizac. 

3. Uważ iż przez każdy grzech śmiertelny 
traci Пе у iakoby iednym cięciem nifzczy 
fig przylazń Boga z człowiekiem, ktorey піс 
rownego wfzacunku między ludzmi byćnie 
może, a na to micysce nadchodzi cale rzecz 
przeciwna tak dalece, że tę dufzę , ktorą nie- 
biefki on Pan nayściśleyfzą z (ора przyiaźnią 
złączoną у do fpołeczności wfzyfikich dobr 
fwoich przyjętą rozpływaiącą fig miłością ko- 
chal, iuż precz odrzuca, głownie nienawidzi, 
a mie może bez obrzydzenia weyrzeć na nią. 
О odmiano fzczęścia mad wfzyftkie nayokro- 
pnieylze rewołucye nayżałośnieyfza ! ktorey 
nikt dofłatecznie opłakać, nikt godnie fzaco* 

wać 
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wać nie może. Tako bowiem nikt pojąć tega 
nie może, iak wielkie dobro ielt Bog, a zatym 
зак wielkie fzczęście z nim Пе ziednoczyé y 
przez prawo” miłości być drugim niejako 
Bogiem, Wfzakże przyjaźń zktorym choćby 
to zieimfkim Krolem, lubo śmiertelnym y 
tymże natury mizeryom podległym, tak wiel- 
ka rzecz ieft, że przez żal z utraty tey przy- 
iaźni wielu traciło życie. Świadkiem tego 
Alwarus Baflanus Hifzpańfkiego wóyfka prze» 
ciw Anglikom z rozkazu Filippa wtorego Кго» 
la Wodz у rządca; ktory w tak wielu przeciw 
nieprzyiaciołom woynach  nieullrafzony y 
zwycięzca temi kilka fłowami przerażony у 
zdrowie y życie ftracil: gdy mu Krol urażo» 
ny rzekł: Anity Alwarze nie taką jak należy 
za moią ku tobie łafkawość ufługą mi za 
wdzięczafz; z Кай tak napełniony (mutkiem 
że y w ciężką wpadł zaraz chorobę, y wkrote 
ce życie (kończył, A iednak ani go Krol przez 
to buntownikiem niezwał., ani й nam brzy, 
dził , ani go iefzcze cale z łafki fwoiey wy” 
rzucił, iedno ozieaibłą łatkawość у nieiaką 
na umyśle urazę wydał tylko. Teżeli tedy 
umnieyfzenie przyjaźni z iednym śmiertelnym 
Panem, za tak wielkie fobie niefzczęście po- 
czytaią,y tak wiele ważą do przerażenia 
ludzkiego ! iakże profzę w grzechu zofłaiący 
o fobie fądzić, iak fig lękać niema, gdy zape- 
wne 
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wne wie, że z nayściśleyfzey: z naywiękl(zym 
nad Krolmi Krolem przyjaźni wpadł w nay* 
głownieyfzą iegoż nienawiść, gdy tey godziny 
tego momentu nie ma, ktoregoby fam w fo» 
bie mowić nie miał, teraz nieprzyjacielem 
Bofkim тейеш. - Bog ten, ktory ma zupełną 
y życia у zguby moiey władzą , ktorego zem- 
Йу żaden Пе ochronić nie może , ktory kie. 
dykolwiek zechce, y iakimkolwiek iernu fig 
podoba fposobem ; ukarać mnie może, tenci 
to ten urażone ma przeciwko mnie ferce, w 
liczbie nieprzyjacioł у buntównikow fwoich 
ma mnie zapilanego ; iy iako takiego w nay- 
frożlzey nienawiści y naywiękfzym ma obrzy» 
dzeniu. Y ktoreż nad to pomyślenie być 
może w głowie ludzkiey okropnieyfze. Y kto 
to zapewne uznaie i w uftawiczney ma ра» 
mieci y fłyszy iakby to wyraźnemi у ufławie 
cznemi fłowy fumnienie. nań wywoływało 
niepowinienże fię całey tym przerażać: y od 
boiaźni truchleć, 

4. Uważ że przez grzech śmiertelny oraz 
z przyiaźnią Bofką y wieczne w Niebie dzie- 
алі о tracifz. Iako bowiem pewna rzecz 
іе; iż owe nayblogofławieńlze naywyżlzego 
dobra wfiągnienie każdemu fprawiedliwe- 
mu należy, ani mu go ¿Zaden nieprzyia - 
ciel wydrzeć niemoże, ani mu Bog fam 
tego nie umknie, tak pewna: rzecz ieft, 

że 
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że ktokolwiek śmiertelnie grzelzy, wfzyftko 
to prawo w tym punkcie traci, Co tak wy: 
raźnie ogłalza S. Apofłoł w Liście т. do Ko- 
rynt: w Rozdzź 6. Nieswylcje fię, ans nieczyści, 
ani butwanom fłużący , ani cudzołożnicy, ani 
ciałem fig fwoiya koniestwiący €5c: Krolefwa 
Bofkiego nie ofiggną; та pewne nie ofiągną, 
Nie dla takich tam zgotowana nieśmiertelna 
ona chwała. Zamknięte tam wfzyfłkie wro- 
ta, у poki trwa grzech па dufzy, żadnego do 
weyścia |posobu , żadney do dofłampienia iey 
nadziei mieć zapewne nie mogą . Coż tedy 2 
тпа[а2 toż у maley iakiey rzeczy widzi (ie 
być utratą 2: nie godności iakicy ziemfkiey; 
nie fortuny, ktorąbyś: imial prędzey albo po- 
źniey dziedzicom zoftawić, mie Xięftwa y 
Райа iakiego w fwoich na ziemi granicach 
oktyślonego, ale Krolefiwa niebiefkiego , ale 
nieśmiertelńey chwały ‚ ale niefkończonego 
blogofławieńfta utrata? A iednak tak mało 
ią fobie ważą ludzie ? iak ich to nie tyka by 
naymniey? Niech komu nayukochańfze um- 
rze dziecie, niech nadzieję godności , ktorey 
йе iak pewney' fpodziewał z nagła utraci: 
Niech komu dom ze wfzyftkim iaką miał chus 
dobą zgorę; jaki żal; iakie lamenta , iakie 
apprehenfye ! lato Пе, rzecz nie nadgrodzo- 
na, nie uleczona rana, żal niewyperlwadowany! 
mowiny co mnieyfzego, przegra kto ‚ай 
2100 
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albo zgubi iakim przypadkiem fummęjaką, day- 
my flo czerwonych złotych; iak go to trapi, iak 
na tonielzezęście ubolewa, uftawicznie imutny 
zły na lada okazyą, gniewliwy, aniieść, ani 

fpać nie może. Niechże ktory z nich w grzech 

śmiertelny wpadnie „wieczney chwały błogo- 

fławieńftwo utraci, czy uboleważ iako pale- 

ży albo przynaymniey tak, јак nad owemi ` 
doczeinemi fzkodami , nad tą nad inne wfzy. 

fikie naywięklzą?  Y owfzem to, co tylko fa- 

mo opłakiwać trzeba było , coby wiecznym 

przerażać powinno żalem ; fpokoynie przyi: 

muie bez żadnego znaku żalu ; wefeli cielzą» 

бе, iakby im Бе nic złego nie ftało, powta» 

1zaiąc fobie: zgrzefzyłem у. сог fie fmutnego 

fiato? u Eccl: w Rozd: у. Ма wzor owego 

Krola, ktory uflawicznemi biefiadami, ocho- 

tami, igrżyfkami zabawiał Пе, gdy nieprzyia- 

ciel wielką część Fańfiwa iego opanował, a 

ktorym. ieden z Wodzow iego powie. 

dział:  niewidziałem. żadnego ktoryby we- 

deley fwoie rzeczy utracał.  Zadziwuy бе nad 

dwoiaką tych nędznych ślepotą, że y dobra 

naywiękfze dla małych przyczyn tracą, y tak 

oziemble bez żalu tę utratę ропо(23. 

5. Uważ że człowiek w grzechu śmiertel: 
nym zollaiący, nie tylko wfzyfiko prawo da 
błogofławieńftwa y chwały niebiefkiey dziedzi« 
ćtwa traci, ale oraz na wieczne w piekle 

męki 
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męki zarabia у każdey godziny dniem y nö- 
cą od oczywiftego niebefpieczeńftwa wpadnie- 
nie w one piekielną przepaść wolnym nieieft, 
ktorego’ nayltrafzliwfzego ftanu żebyś јако» 
kolwiek mogł poiąć podobieńflwo , ftaw fo: 
bie' człowieka na cienkim y przetartym fznur+ 
ku nad przepaścią bezdenną wężami у wlzel- 
kiego rodzaiu gadzinami napełniona wifzące- 
go. Coby бе tam w ten czas w fercu y my- 
śliiego działo ? chciałżeby tak wifzący śmiać 
fię, żartować, wczafować fię? czyli nie raczey 
z boiaźni truchleiący „ poglądałby to na prze. 

aść, to na ow ktory go utrzymuie fznure- 
czek, ufławicznie to fobie uważając. „Ah iak 
łatwo to co mnie od tak okrutney zguby 
utrzymuje ciężarem ciała moiego zwątlone 
zerwać Пе może, do czego iakby przyfzło, 
ftrach y pomyślić, co fię zemną mizernym 
dziać będzie! Iak na łeb polecę, iak fłanę 
pokarmem у paftwą tak okrutnych y pluga- 
wych beflyi, ktore na mnie z otwartemi cze» 
Kaia pyfkami. Taki ieft ftan każdego. grze- 
fznika ‚ nie inaczey tylko, iako na fłabey nici 
на $miertelnym życiu zawiefżony dniem y 
nocą nad okrutną piekła przepaścią zofłaie, 
Iakby Пе kiedy, iako widziemy że Пе wielu 
przytrafia, czyli od piorunu, czyli od zapa- 
dnienia domu , czyli od złości nieprzyjaciela, 
czyli przez nagłą mgłość, apoplexyą y inne 

życia 
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życia ludzkiego przypadki zerwała: biada! 
y niefkończona biada mnie mizernemu; oto 
bez nadziei у pomocy do zbawienia w cies 
imną otwartego piekła przepaść niepoweto- 
wanym wpadłbym upadkiem. -Dokad też 
прау, nigdy z tamtąd nie być wyratowa- 
nym, ale między przeklętemi duchami nad 
wizyfikie zmije y gadziny, iadowitfzemi być 
w ich okrucieńftwie wiecznie potrzebą. W ta: 
kim tedy rzeczy fwoich аше życie welołe 
prowadzić, o uciechach y ukontentowaniach 
myśleć, {пеп fmacznym aby na godzinę za: 
fypiać kto możę? Ah ślepy! у na fiebie nie» 
uważaiący, kto tego nie uznaje wiak wielkim 
śmierći a Śmierci wiekuifiey niebefpieczeń- 
fiwie żoltaie. Narod бет rady ер i bez ro- 
fropmości! О gdyby do rozumu przyszli, у 
zrozumieli y nayofiatniejsze rzeczy upatrywali, 
Słowa Bofkie, Deuteron; 32. 

6. Uważ że wieczne piekła męki iefzcze 
у przed śmiercią w grzecha zofłaiący ласу 
пага, tak że zazaz iak tylko grzech śmiertelny 
do dufzy wnidzie, żadnego iey odpoczynku, 
naymuiiey(zey cząlłki prawdziwey radości, Za: 
dney od nayokrutnieylzych gryzot fumnienia 
y Bofkiey fprawiedliwości pofirachów wol: 
ney godziny nie dopufzcza. - Y niby to, gdy 
kto przez pożądliwość do grzechu bywa po: 
hudzony, w materyi grzechu ukontentowanią 

fobie 
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fobie zakłada y fzczęśliwości” ofobliwfze ia. 
kieś z złych chęci nafycenia, Ale iakofzkolwiek 
bądź, owo ukontentowanie w krotkim czafie 
w iednym kwadranfie iak fen zniknie, y dus 
f:ę już nierychło poftrzegaiącą Пе, tętknicą 
żalem wftydem у uftawiczną boiaźnią napeł: 
nia. Ultawiczną mowię bojaźnią. Bo nawet 
ani ро Świętey Spowiedzi choćby: z naywięk- 
fzą pilnością odprawowaney, y wiele razy 
powtorzoney przelzły ow pokoy zupełnie 
przywrocony nie będzie. Ale poki to śmiertel- 
ne życie trwać będzie, zawlze w wątpliwości y 
boiaźni zoltawać mufi, icżeli mu popełniony 
grzech zapewne odpufzczony? czy łafki, czy 
” gniewu Bofkiego godnym ich? na jaki de- 
kret y fentencyą u Sędziego Boga zafłuży = 
bie? uprzykczone y częfto urażaiące te fu- 
mnienia fztylety zawlze ponofić тий, у ni- 
gdy ich fię pozbyć niemoże, ufiawiczne za- 
miefzanie у boiaźń у gorycz za naymnieyfzą 
Яодусгу y ukontentowania ponofząc kropel- 
kę. Te tedy tak wielkie fzkody pilno uwa* 
Żaiąc obacz na koniec. Тее to zdrowego 
rozumu rzecz ? grzechową: rofkofz w (obie 
famey plugawą y przy fwoim zaraz początku 
ufłaiącą , tak fobie poważać, y na to йе dla 
пісу odważać! zapewne gdyby ci na trakta- 
ment zaprofzonemu powiedział kto godny 
wiary, że na. nim nayfmacznieyfza potrawa 
tru- 
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trucizna zarażona , choćby w niey naywy= 
śmienitfze były fpecyały tobie do таки przy- 
padaiące , nigdybyś iednak у naymniey fko- 
fztować iey niechciał, rozumnie fobie myśląc, 
Że to tak krotkie z potrawy w iedzeniu y po- 
łykaniu oney ukontentowanie nigdy tego nie 
godne , żebyś dla mizernego fmaku razem 
śmierć miał połykać. Y gdyby cię ślepa iaka 
pożądliwość do tego śmiertelnego iedzenia 
przywodziła, miałbyś to fobie za Polok! iwfzy 
oftatniego fzaleńftwa przykład.  Zacoż tedy 
BÓR zy grzechu by też iakakolwiek była y 
choćby wrodzony twoy appetyt do niey cię 
naybardziey ciągnął, kofztować odważafz йе? 
kiedy Bog ani omylić, ani być omylonym nie 
może, przeciwnie ci grozi, kżoregoko/wiek dnia 

fRofztuiefz zniegośmitrcią umrzefz w Klięgach, 
Rodz: м Rożdz: 4. Iakżebyś tedy gdyby 
więcey u ciebie owa doczelney rofkofzy po- 
пега ważyła , niżeli wieczney śmierci poflrach 
nietylko polpolitym zdaniem, ale y twoim 
włalnym. wyznaniem niemiał tego Tobie 2а 
naywiękfze głupftiwo? СгуН2 może Мо ko- 
fetować , co fkofztowane śmierć przynofi mo- 
wił Job: w Rozdz; 6. 
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MEDYTACYA Ш. 


O złości grzechu śmiertelnego 
według ftrafzliwego ukarania, któ- 
туш go Bog Кага! у ufiawicznie 
karze, na dowod nieprzeblaganey 
nienawiści przeciw niemu, którą 
y паш. mieć należy. 
Cztery iey Części. 


1. Potępienie Aniołów w tym punkcie 
w fzyftkich oraz do piekła wtrąconycha 
Z kąd dochodzić mamy wielkicy grzechu 
złości, przeciw któremu tak wielkicy fu~ 
rowości przykład ód nayłafkaw/zego 
Вова wydany. lako tenże niepożętego 
miłofierdzia, dla którego nieprzebłaga- 
ny ийтти Anielfkiemu wyfiępkowi Sg- 
dzia, nafzym tak więlu dotąd przepu- 
укса. 

2. Ukaranie grzechu Adamowtgo: to 
ieft cokolwiek złego mizeryi , utrapienia 
ponofzą, wtym życiu ludzie , których 
ieżcli fię obawiamy, daleko bardzicy le- 
kac fię mamy grzechu, który igt tego 
wjJzyjikiego przyczyną у początkiem. 
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3. Ukaranie grzechu po śmierci w pie- 
kielnych ogniach: które że mie tak godne, 
iako daleko mnieysze їе] nad [тосо grze- 
chu ; iasnie pokazuie, że fig każdego grze- 
chu śmiertelnego % więkjzym frachem у 
pilnością, niżeli famego piekła wyftrzegać 
тату. | 
4. Ukaranie nayokrutnieyszey smierci, 
którą nafze grzechy wyplacic raczył ie- 
dyny Syn Bofhi Ofoba niefhończency go- 
dności у miłości, tak dalece, że naymniey= 
Јес uderzenie iego ftrafzliwfze być powin- 
no, niżoli; wieczne wfzyfikich ludzi y 
Aniołów potempiekie. 


Wyrażonych Punktów dalfze 


wytłumaczenie. 


т. ukaranie od Boca Lucypera y 

Aniołow iego towarzylzow ! gdy bo- 
wiem przez. pychę powinney fwoiey ufługi 
odfłampili, żadnego nie maiąc względu, am na 
niezliczoną ich liczbę, wielkość piafku mor: 
fkiego przechodzącą , ani na przyrodzoną ich 
godność, wfzyfikie rzeczy fitworzone prze- 
wyżfzaiącą , ani na wfzyftkie tak wielkie ich 
ozdoby , ktoremi ich był zaraz od pierwfze- 
go ftworzenia fzczodrobliwie przybrał, Ale 
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przełzłą “Ки nim łafkawość w głowną zaraz 
zamienił nienawiść : w jednym wlzyftkich cza» 
fu momencie w ciemne piekła przepaści 
wtracił, żeby tam wieczne męki za pierwlzy 
ow ieden grzech cierpieli zawize.  Cofz ci fig 
o tak ftrafznym ukaraniu zdaie? Możelz że 
niezadrżeć na to, gdy uważalz iako nie śnieg, 
ani grad, ale nayślicznieylfi dopiero ducho- 
wie, inz w piekielne ftralzydla zamienieni po- 
wietrze całe niezinierną liczbą napełniwizy, 
w przepaść piekielną lecą,  Możelz że z tąd 
nie miarkować , jak fzkaradna, igk wielkicy 
nienawiści godna złość grzechii , ktora y 
famego BOGA dobroć, nad ktorą nic сіегр[і» 
wlzego у łalkawfzego być nie może , do tego 
przywiodła, że Oycowfkiey miłości fwoiey 
zapomniawfzy  nayoftatnieyfzemi mękami 
nayzacnieylzych fwoich karze niebiefkich du. 
chow. Staw fobie iakiego Krola wrodzoney 
łafkawości y dobróci pelnego, ktoryby fię y 
naymnieylzego krwie rozlania lękał , że pięc- 
dziefiąt naygodnieyfzych Panow wyprowadzi- 
wfzy na plac fłracić kazał, Iakby to ftrafzne 
iak okropne było widowifko? Iakby nietylko 
patrzących, ale у z daleka fłylzących o tym 
do podziwienia у przerażenia pobudzało . Y 
także tyle nayzacnieyfzych Panow ofobliwfza 
całego Kroleftwa ozdoba iednego dnia naic- 


dnyinże mieyscu pod miecz katowfki fzyię 
fwa- 
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fwoie poddali. « Wfzyscy zapewne pofłano: 
wiliby to u fiebie; nie może być tylko nad 
zwyczay nieznośny exces, ktory tak niezwy- 
czayną furowością Pam tak łafkawy ukarać 
mufiał. , Teraz to do nafzey materyi ftofuy. 
Coż to prolzę pięćdziefiąt tych Urzędnikow 
do niezliczonych tak wielkiey godności Anios 
йоз» z ktotych każdy według S. Chryzoftoma 
godiiieyfzy тей nad wfzyltkie па zieini ftwo- 
tzolie rzeczy, „Ani ich pod miecz katowfki, 
ale na wieczny ogień fkazanó ` Kto Пе nie 
zadziwi ? kto boiaźnią przetażony nie zawo- 
ła? ogrzechu! grzechu Í iakeś przedziwnie 
złośliwy! kiedyś y niefkończoną Boga dobroć 
do tego prizywiodł, Ze tak firafzliwie tak 
wielu; tak fobie ukochanych Kroleftwa fwo- 
iego dignitarzow ukarał. -Ale nieinniey (zka: 
radną grzechu złość iako' przedziwne Boga 
ku tobie miłolierdzie uważać w tym złych 
Aniołow ukarani możefz:. Kiedy y iednego 
w nich przellęmpitwa bez ukarania niepuścił, 
a tobie tak wiele popełnionych darował. 
Wfżakże iakeś tylko pierwfzy raz zgrzefzył, 
fprawiedliwość tego wyciągała, żeby cię śmierć 
hagła zaraz w niefkończone piekła wtrąciła 
męki, ani na to ukaranie mogł byś fłulzniey 
narzekać, niżeliby barzekał kogoby 2а męzo: 
boyflwo raz popełnione na śmierć fkazano, 
iakby tó prawa ludzkie nie za każde. męzo: 
G boy- 


«> 98 $> 
boyftwo, ale dopiero za drugie albo za trze- 
cie śmiercią karać poftanowiły; tak prawo 
Bofkie za każdy grzech śmiertelny bez żadney 
między pierwizym , a naftęmpuiącemi prze- 
ftęmpfiwami rożnicy , piekło pofłanowiło, 
a zwłafzcza gdy według tego- prawa już Пе 
ftało. zgrzefzącemi Aniołami. Iakże.byś śmiał 
napierać йе, żeby na ciebie człowieczka z bło: 
ta ulepionego więkfzy był wzgląd, niżeli na 
tak wiele niebiefkich duchow. Вос iednak 
lubo z niemi według pofpolitego poftampił 
fobie prawa ,. tobie у twemu owemu pier- 
wlzemu grzechowi według. ofobliwego mi- 
łofierdzia wolał przepuścić. А ty że tak 
wielką łafkawością zachowany ; miafto tego 
cobyś fię miał nayłafkawifzemu Bogu y iego 
ufłudze cale oddać, nie lękałeś Пе. nowym go 
obrażać grzechem? y także nayniewdzięczniey- 
fza głowo takież to za tak wielką łafkę odwdzię: 
czenie? Niemafz niemalz z kądbyś Пе znowu 


miał fpodziewać odpufzczenia . Idź leć do 


piekła, na ktoreś powtornie zarobił. Tamci 
zapewne po drugim przynaymniey grzechu 
wpaść trzeba było.  Wfzakże y między lus 
dzmi ieżeliby ktorego zaboycę darowano 2у- 
ciem, a on po tey łasce znowu by Пе na inne 
zaboyflwo odważył pochwyconyy dekreto- 
wany na Śmierć nieśmiałby  prefić , a do- 
pieroż fpodziewać fç odpulzczenia. Bynay- 
mniey 
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mniéy fię tym, nicodraża Bofka łafkawość 
choć powtornie znieważona, powtornie ci 
śmierć wieczną, darowała.  Dofyć że natym 
być powinno było, żebyś у ty więccy: nie: 
ебу у Boga iuż więcey do odpufzczenia 
nieprzywodził. A byłoż natym, dofyć? Nie 
dolyć. Tyś bowiem y-trzeci ае popełnił; 
у tenci to nayłafkawfzy Bog odpuścił , Przy- 
izło do ezwattego, v w tym cię niepotempił, 
"Toż {ато y za piątym razem y wiele kroć 
trafić fię to w życiu twoim mogło, wieleż pos 
tym y. beż liczby nabrawlzy przez nieukara- 
nie zuchwalltwa coraz innych nieprzeftałeś 
popełniać, O cierpliwości! ktorey nigdy TO- 
Whey, ani w 2 żadnym оуси; przeciw krpəbrnes 
mu fynowi, а dopieroż w żadnym Panu prze» 
сім zdrajcy fłudze, ani widziano , ani fłylza« 
no nigdy, O cuda dobroci, ktore cafe Niebo da 
podziwienia przywodzi piekło zajadłością y 
zazdrością napełniaią , ponieważ піс dla nich 
nieznośnieyfzego być niemoże , јако gdy fica 
bie nieśmiertelnych y nayzacnieyfzych du: 
chow, za ieden grzech na wieczne SERIE po- 
tempionemi widzą, ciebie zaś naypodl eyfzego 
ziemi robaka; coraz więkfze przyczyniaiącego 
grzechy, y ¿Ze ci to wlzyftko bez ukarania 
uchodzi. Ale, ieżeli. z tey w ukaranin y prze: 
‚ pafzczaniu nierowności, Oni złości y zaiadło: 
ści biorą materyą, do iakich tobie wdzię: 
G2 eznQ= 


«©» тоо <» 
czności у miłości affektow wzbudzać Пе należy? 
Zadziwić fię temu: naypierwiey powinieneś, 
iakim to fposobem ten naywyżlzy Sędzia, kto- 
ry niefkończoną świątobliwością y miłością bę- 
dąc, niemoże przez ofłatnią nienawiść nie brzy- 
dzić Пе grzechem, a przecie go w tobie tyle 
razy cierpiał, Należy сі y to wyznać, że choćbyś 
naywiękize w tym Życiu utrapienia chętnie dla 
Boca ponofił, nic byś iednak nie uczynił, 
coby aby za ieden grzech tobie odpulzczony 
zawdzięczyć mogło, ponieważ by паумі ие 
utrapienia doczelne z wiecznemi piekła okru 
cieńftwy porownane być nieimogą ; па ktore 
przez każdy grzech zarabiając razein z nim у 
męki zań powinne miłofierdzie ci Bofkie daro* 
walo. Dla tego cenfury naywiękfzey niewdzię* 
czności nigdy nie możefz uyšé, ieżeli cokol- 
wiek ci fig cięfzkiego y przykrego do cierpie- 
hia natym świecie przytrafi, dla iakiegożkol. 
wiek zawdzięczenia chętnie y dobrowolnie 
chwytać fię tego niebędziefz, Ale nade wfzyfiko 
brzydz: é fię powinieneś nayniegodnieyfzą twoią 
przeciw iego dobroci, że pierwfze twoie grze- 
chy tobie darowano, niewdzięcznością, Gdy 
bowiem to odpufzczenie ‚ (chybabyś żadney 
nigdy wdzięczności nie znał, y fame beftye 
nie ludzkością przechodził) twoią wolą tak 
iego miłości y uftadze zniewolić było powin- 
no , żebyśo obrażaniu tak łafkawego Pana у 
pomy- 
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pomyślić nigdy niemogł, nie dopieroż odwa- 
żać Пе go nowemi gniewać złościami, a bare 
dziey, żebyś to mogł śmieley y zuchwaley 
czynić z odpufzczenia tobie przed tym dane- 
go, to ieft z famey dobroci zachęcałes йе 
do grzechu, obrażaiąc nietylko tóbie tak 2у- 
czliwegó, ale у dla tego famego grzelząc; 
że ci tyle łafk świadczy. 

2. Uważ iak furowo grzech pierwfzego 
człowieka w Rain ukarał Bog. Gdy bowiem 
z zakaząnego drzewa iabłka „ zwiedziony- od 
Ewy fkofztował , z pełnego wfzyftkich ro- 
fkofzy Raiu zaraz wygnany ze wfzyftkich pier- 
wlzey: niewinności przywileiow. odarty, na 
nędzę, niedoftatek, śmierć wydany, wfzyftkim 
śmierć poprzedzającym utrapieniom, pra- 
com, boleściom podległym zofiał. Ale to 
naymnieyfza ukarania cząftka.  Dlaiednego 
owego grzechu, ile йе ludzi do końca świata 
rodzić będzie na świat, wfżyscy pod toż uka- 
ranie podpadać mufzą. Małaż to przez tak 
długie lata y dla tak wielu kara? Pewnieć 
nie małą uznafz , ieżeli to lepiey uważać bę: 
dziefz. Nu; ieno fław fobie wfzyftkie lata, 
ktore od początku ftworzenia przefzły, у co- 
kolwiek, ktorykolwiek przez: te, czafy сіег- 

` piat człowiek, wfzyfłko to iakby wiedne zbiea 

ray тору chorob nayprzod tak wiele у 

tak rożnych, maligny, kolki. bolenia głowy, 
lama- 
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łamania kości, wielkie choroby, eppreflye 
ferca, wrzody, raki, trądy y niezliczone inne. 
Do tego przyday rożne fposoby śmierci, ftofy; 
fzubienice, haki, pale, klefzcze, blachy rozpa- 
lone, y wielu. innych okrutnieyfzych nad 
famą śmierć do wfpomnienia fposobow, kto- 
rych kiedy do katowania naywiękfzych zbro: 
dniow zążywano? do tego na dułzy męki 
nayokrutnieyfze; boiażni у Żale nieutulone 
apprehenfye, ktoremi tak wielu mizernie ра“ 
ginęło, albo do fzalonego zadawania fobie 
śmierci przyfzło: niefławy , zniewagi, hańby, 
ktore бе ludziom do dnia dzifieyfzego trafiać 
mogły. Publicznę fpuftoszenia miafł, райы» 
kraiow , ludzi, ktorę albo przez trzęfienia zics 
mi, albo przez powietrza, albo przez woyny 
y ufławiczne nieprzyiacioł naiazdy poginęli. 
"Toż dopiero па to okropne przez wfzyftkie 
wieki ze wfzyftkich nayokropnievíze wizelkie- 
kiego rodzaia mizeryi ludzkich zgromadzenie 
zapatrniąc fig, mow fobie: To wfżyftko tak 
wielorakie wfzyftkiego. złego zebranie ‚ pier- 
wlzęgo owego grzechu fkutkiem у ukaraniem 
зей, z niego to wfzyftko , iak z piekielnego 
owego zrzodła wypłynęło. Gdyby był pier- 
włzy grzech wrot wfzyfikiemu złemu na świat 
nie otworzył, żadnegoby utrapienia nie było, 
nic by opłakanego ludzkie nie miało Życie. 
Z. kad na koniec poznawać należy, lak zara- 
aliwa, 
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zliwa,iak wielkiego iadu pelna rzeczieft grzech 
śmiertelny: kiedy iedna. prawie iego kropla 
zarazić mogła wfzyftkich ludzi, świat cały, 
nieznośnemi utrapieniami, Zalami, łzami 
prawie zalać. Y gdyby to uznawali, ludzie, 
y tak, iak należy uważali; nie żeby! kiedy dla 
boiaźni fzczegulnego iakiego, naprzykład ше» 
doftatku, albo niefiawy, albo boleści do grze- 
chuprźywodzić йе dali, ale żeby z większą ше» 
rownie bojaźnią grzechu йе wyftrzegali, iako 
takiego złego, z ktorego wfzyfiko złe począ- 
tek wzięło, y które ponieważ iet wfzyftkiego 
złego iedyną przyczyną , w fobie famym nie 
tylko wfzyftek iad zawieraiącą , ale wfzyftkie 
inne rzeczy zarazliwizą uierownie złością 
przechodzącą. Y dla tego, gdyby potrzeba 
przypadła, albo raz zgrzefzyć, albo wlzyftkie 
ktore do tych czas ludzie ponofili choroby, 
katownie, utrapienia, lubo о tym firach y 
pomyślić, coby fię to, gdyby mi to ponofić 
przyfzło, działo zemną ! a jednak raczey to- 
bym fobie obierać, iako mnieyfze złe bez 
wątpienia powinien, niżeli aby ieden grzech 
dobrowolnie y famochcąc popełnić. 

3. Uważ iakie po śmierci czeka ukaranie 
za grzech śmiertelny? wieczne w piekielnych 
ogniach męki, w ktorych gdyby kto przez ieden 
rok miał zoftawać, iakby to nieznośna y 
nayfirafzliwfza rzecz była. Co profzę będzie 

przez 
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przez niezliczone całey wieczności być dre= 
czonym lata. Co gdy tak ieft, myślże fobie: 
pieomylna nie tylko z Bofkich wyrokow, ale 
2 naypierwfzych ludzkiego poięcia wiadomo- 
ści rzecz eft: że to być niemoże , żeby Вос 
nayłafkawizy miał więkfzemi karać grzefzą- 
cych karami, niżeliby grzechy ich godne 
były. leżeli albowiem żaden człowiek pos 
bożny takby złośliwie nie lądził ; ty fam chos 
сеў wielu wyftempkom podległy od takowey 
iednak niefprawiedliwości y okrucieńftwa da- 
lekim iefteś; iakoż сі fię to y przez (еп za» 
marzyć może, żeby naywyżfzy Sędzia, ktory 
famą fprawiedliwością y dobrocią ielts, mnięy= 
fzy miał nad ciebie, albo nad człowieka, 
ktorego fprawiedliwego rozlądek, y gorzey 
przeciw fprawiedliwości poftępował fobie, 
Ofobliwie że naywyżlza ifłoty iego, dofkona» 
łość żadnego: gniewu, ktorymby mogł być 
do okrucieńftwa, pobudzony mieć: niemoże, 
ani mu, żadne dobro. przybyć niemoże, że. 
by go przez te okrucieńftwo zyfkać miał, Pos 
nieważ tedy winnych grzechu, śmiertelnego 
wiecznemi piekielnego. ognia mękami karze, 
wątpić o tym nie można „że to ukaranie. (pra* 
wiedliwe y im, ief przyzwoite, ani fwoim, kto- 
re naywiękfze у: nader. ftrafzliwe ieft, okru* 
cieńftwem złość y winę, aby iednego, grzechu 
śmiertelnego przewyźfza y przechodz. Y 
owfzem 
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owfzem ta ieft uczonych nauka, że śmiettel- 
nie grzefzący, ani w piekte godną według 
złości wyflępkow (woich, ale mnieyfzą у lek: 
fzą niżeli ich grzech zarabia, odbieraią kare. 
Tak wielka bowiem 'ieft złość grzechu, że 
gdyby па fzali przeciw piekłu położona była, 
nie tylko przeważyćby йе nie dała , aleby o- 
wlzęm całe piekło ze wfzyftką mąk iego wie- 
ęznością przeważyła, Więkfza tedy у okru= 
tnieyfza złość, ktorą każdy z potempieńcow 
gdy żył na zięmi grzefząc popełnił, niżeli 
ktorą więcznię goreiąc w piekle ponofić тий 
Tak zapewne naymędrfi ludzie fądza. Z kto: 
rey Dauki yto nie omylnię wnofić fię ma; 
że grzechu śmiertelnego, każdy dobrze O rze- 
czach fądzący bardzięy fię lękać, y z więkfzym 
fłaraniem у ufilnościg, niżeli wiecznych mak 
piekielnych wyfirzegać powinien, tak dale- 
ce, że gdyby mu óbierać kazano iedną ztych 
dwoch rzeczy, raczeyby tę sobie przez wfzy: 
ftkę iak. wielka ieft wieczność wybrać powie 
nien, niżeli naybrzydfzą, aby na moment 
grzechową zmazę. Z kąd'daley iaśnię uznać 
możelz, czy, fłufzna ieft dla doczefnego iakie- 
go utrapienia chronienia йе у boiaźni, na 
grzech śmiertelny odważać fię, toiefł na za- 
гате, ktorą y. nad fame piekło y wieczne mę: 
ki firafzliwfzą y więkfzego obrzydzenia go: 
dną uznaiefz. Ponieważ to każdy widzi, że 
cokol- 
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cokolwiek przez te kilka doczefnego życia lat 
jakożkolwiek przykrego y ftrafzliwego trafić 
fię może, ieżeli z przylzłą wiecznego ognia, 
y nieultaigcey śmierci karą porownane będzie, 
igrafzki niejakie podobień(two wyraża, у nie- 
może inaczey, tyłko umbrą, albo cieniem, 
czyli (nem nazwać йе niefzczęścia. 

4. Uważ frogość ukarania, ktorym nafze 
BoG grzechy w przedwiecznym Synu fwoim 
w ciało ludzkie przybranym ukarać pofłano- 
wil; wyciągaiąc tego, żeby Ofoba teyże z fobą 
jftoty, Maieftatu, wfzechinocności za cudze 
grzechy olłatnie zniewagi y okrncieńftwa 
ponofiła.  Wfzakże Chryllus Pan, ieżeli Bo- 
fka iego naturę у ofobę uważafz tak wiele 
та w fobie godności, y tak niefkończenie 
wfzyftka rzeczy (tworzonych, y ktoreby mo- 
gły być ftworzone zacność przewyżłza , że 
iedno Nayświętfzey Twarzy iego pogęmko= 
wanie frożlze іс, y bardziey nas boiaźnią 
przerazić powinno, niżeli wieczne wflzyfikich 
ile ich іе ludzi, у Aniołow potempienia. 
Także nam fię tego lekać należy, gdy tak 
nieograniczonego Maieftatu Ofobę do woli 
wfzelkiego, zbytku pogęmkowaną, biczowa- 
niem naynieznośnieyfzym podartą, cierniem 
wgłowie pokłutą, na twarzy plwocinami za- 
lang ‚уро tak wielu urąganiach, biciach, па 
nieflawney: krzyżowey fzubienicy, umieraiącą 

Wis 
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widziemy , yto wfzyfiko nie dlainfzey przy- 
czyny, tylko że nafzę na fiebie grzechy iako 
ludzki narod przed Оусет Niebiefkim wy- 
ręczaiący przyjął , Te tedy tak oftatnią, ktorą 
już daley pofiąpić niemogła Bofkiey fprawie: 
dliwości furowość pilno fobie rozważay, 
biorąc z tąd dowod naygłownieylzy nienawi- 
ści, ktorą naywyżfzy Р rawodawca ma przeciw 
każdemu grzechowi Śimiertelnemu. Kiedy go 
у w Ofobie tak niefkończenie Świętey y 
iftotnie fobie ukocbaney, ani od niey popel- 
nióny, tak iednak okrutnie ukarać y mścić fię 
poftanowił. Со. gdy dobrze zrozumiefz, p atrz 
na koniec iaką ci bojaźń wbijać zob у 
fame tylko. grzechu рыш» nazwifko, 
iako przedziwnego ftrafzydła, ktore obdarfzy 
z znaczney części obywatelow Nieba, napeł- 
niwfzy zewfząd wfzelakiemi utrapieniami zie: 
mię wyftawiwizy wieczney zguby przepaść 

w pi ieklę do tego niefychaaćgo y oftatniegą 
okrucieńftwa przyfzło, żeby famemu dawcy 
życia nąyokrutoiey(zey y nayfromotnieylzey 
śmierci było przyczyną, 
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MEDYTACYA IV. 


О złości grzechu śmiertelnego ile 
ciężką obrazę Bofka w fobie zawiera 
Cztery iey Punktow, 


т. Jak wielka obraza Bofka wzgly: 


dem Boga obrażonego. 
2. jak wielką względem człowieka 


< 


obrazaigcego . 


3. Jak wielka wzgledem Jama urazy, 

4. Jak wielka względem innych oko- 
liczności mitt fca, схаји, [pofobow, przy- 
czyn pobudzaiących . 


Rozłożenie dalfze tych Punktow. 


т. iak nad wfzyftek obyczay fzpe: 

(а nie godna, obizydliwa у ftrafzna 
rzecz ieft grzech śmiertelny, dla tego: że 
wielką obrazę Bofką w fobie zawiera. Widzie- 
my bowiem że każda uraza tym ieft więkfza 
y niegodnieyfza, im więkfza ieft godność 
ofoby ktorą obraża. Tak naprzykład ciężka 
rzecz ieft dać policzek Szlachcicowi, niżeli 
chłopu, ciężfza Panu , Xięciu, Bifkupowi na- 


przy- 
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przykład. Coż gdyby Krolowi. albo naywyż: 
fzemu Papieżowi kto policzek wyciął? tak 
wielka бе zdaie być krzywda, że iey y przeź 
naywyżfze ukaranie nadgrodzić trudno. Ze» 
byś tedy finfzne mogł fobie flawić ciężkości 
y złości grzechowcy. wyrażeńie, uważ iak 
wielka nie porownana іеї Pana tego, ktore 
go grzefząc obrażalz to ieft Boga twoiego, 
ПЧК ёро у A godność! Сото: 
że йе pomyś ilić -nad iego SĘ му ево, 
dziwnieyf:eg O; 2асшеу każe? [a faina przez 
fię początkiem iefl wybie innych, przez 

iftotną bytności fwoiey powinność zawfae by- 
ła y być zawfze ший; Die majac żadnego po- 
czątku ktotyby przednią, ani końca ktoryby 
mogł być po піву : ktora znieprzebranego do- 
doftatkow twoich zrzodła wfzyfikim innym 
udziela tego. cokolwiek maig, cokolwiek fą, 
żadney od nikogo tzeczy nie potrzebuie, kto- 
rey nigdy nic Ze wfzelakiego o ktorym Пе po- 
myślić może dobra ani ubyć, ani przybyć nie 
może; iako wlzyftko to Fonteine przez 
iftotę fwoię maiącey , cokolwiek do niefkoń- 
czoney dofkonałości y błogofławieńfiwa na- 
leży, ktora ztak wielką odległością wlzyfikie 
rzeczy przewyżlza; że ten cały świat tak wie- 
le y rożnych rzeczy w fobie maiący daleko 
ieft podleyfzy od niey, niżeli od niego nays 
mniev(ze prochu ziarno. Wfzelaka wielkość, 

nie 
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nie! może -fię więcey tylko iako“ ñaymniey[zy 
proch wydawać w porownaniu tey wielkości, 
ktora wdzyltkie ftworzone machiny y wee 
wiiątrz napełnia, у zewhątrz хем (а obeymu- 
ie, żadnego migdzie mieylca takiegoby y do» 
rnyšlaé Пе nie można, gdzieby obecnym ‘nie 
był Вос... Wlzelaka moc iedyną fiabością Пе 
fłaie ziego wfzechimocnością рогомпапа, kto» 
ra do więkfzey rzeczy uczynienia, do tworze- 
nia naprzykład drugiego świąta nail ten ftos 
kroć więklzego т у obfzer niey fzeg о, ше więcey 
czafu y pracy AR tylko byle kazał że: 
by fię to ftalo : Zadna Krolow y Cefarzow 
powaga nad nayinizernieyfzego człowieka 

więklzą nieieft, względem iego nad wfzyftkie- 
mi rzeczanii ftworzonemi wfzec hmocne; 20 
Paúñflwa y wlzechinocney władzy tak zupeł- 
ney, Że żadna znich znaleść йе nie może od 
zayamieylzego biorąc robaka, do naywyż 
{zego Anioła, ktora by mu iako- naypierwfze- 
mu początkowi у oftatniemu. końcowi we 
wlzyftkim podległa nie była , od niego ufta- 
wicznie zawifła, "beż iego woli nie mogącbyć 
y na moment, ani rufzyć fig, ani nic fobie 
nie zyfkać , Coż mowiż otakim Panu? Моғ 
Żeżże być iaka tak niezwyczayney czci tak po- 
kornego pofzanowania паупі2 (геу ufługi po- 
winność takiemu Panu wyświadczona żeby 
mu ztak wielu miąr nie była powinna? y nad 

ktorą 
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ktorą więk(zych nie zrownia byłby godzien? 
Ah zanicby to było, żeby wfzyicy ludzie ufta- 
wicznie na twarz na ziemi leżąc nicinnego nie 
robili, tylko бе famym tak wielkiego Maie- 
ftatu pofzanowaniem zabawiali: gdyby wfzys 
fikie fortuny у, dulze , życiey całych йе. 
bie na ufługę iego wydawali, za nic by to bye 
ło. Przydayżę do tych niefkończonych go. 
dności Bofkich wfzelakie  iegoż polzanowa- 
nia wyciągalątych, tak wiele innych, dla ktos 
rych niefkończoney miłości godnym ieft. 
Przyday łafkawość iego nie poiętą przez kto» 
та takwielki Pan na naypodleyfze ufiugi na- 
{ze моіе Boftwo nakłania, nie brzydząc fię 
ofłatnich niewolnikow za fynow fobie przy- 
fpofabiać, za przyiacioł mieć fwoich. Przya 
day dobroć w żadnym ovcu a dopieroż Panu 
niefłychaną, przez ktorą tyle y tak cięfzkich 
krzywd, fobie codziennie od: ofłatnich flug 
fwoich zadanych cierpliwie znofi, każdemu 
bylcich tylko żałował zaraz odpufzczając , у 
owizem fam krnąbrnym nawet ofiaruie odpu. 
fzczenie , profząc żeby lafka iego nie gardzili. 
Przyday fzczodrobliwość tak hoyną , nad na- 
{хе nie tylko zafługi, ale у chęci nie rownie 
więklzą , iakby со mało było. te wfzyfłie rze- 
czy dla pożytku nafzego flworzyć, cokol 
wiek w nieprzebranych fkarbach fwoich nay- 
lepfzego y nadzożfzego może zawierać, wizya 
fiko 
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fiko to kazdemu człowiekowi dać gotow; 
wlzyfikich bez braku do wieczney fwoiey 
chwały towarzyftwa, do niebiefkiego krole- 
fwa dziedzictwa y do navbłogofawieńfzey 
fiebie famego , to ieft dobra zewfząd niefkoń: 
czonego dzierżawy żaprałzaiąc: Przyday ńa 
koniec iego piękność niepoiętą przedziwną 
na ktorą y wevrzeć'nie można, żeby zaraz pas 
trzących na fiebie nayinilfzym neiako рог 
dziwienia у miłości zachwyceniem ` nie 
napełniała, у przez całą wieczność W teyże 
Bofkicy ozdoby uwadze iako w nayfzczęśliw= 
fzym chęci y inteñcyi, (woich końcu niewzru= 
{еше trwaiących , y niczego więcey do zupeł: 
nego błogofławieńlitwa nie potrzebuiących ; 
utrzymywała. Patrz tedy iako nad wfzelki 
obyczay y wfżelakie podziwienie jeft ta go- 
dność y miłość naywyżfzego tego Pana, kto- 
rego grzefząc Obrażamy: zabaw fięnie co w 
tey Boga dofkonałości uwadze, y iak пау- 
żywfze możefz ich wyrażenie па umyśle two- 
ini faray. йе wyftawić, wnofząc daley: po- 
nieważ nie mnieyfzą tylko niefkończoną Bog 
czczony powinien być ufługą ; nie. mnieylza 
też tylko nie fkończona być пай uczynki 
ktorym go obrażamy; złość y niegodność + 
у dlatego ше dziw że Bog ktoremu naydo- 
fkonaley wiadoma obrazy każdey bezbożność; 
przez niefkończone ią w piekle karze wieki! 
Ale 
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Ale ieźeli nam przykra у trudna to do wies 
rzenia przez fłabość poięcia nafzego zda 
fię być rzecz ; dzieie fię to dla tego , że iako 
ślepotę w oczach maiący , nie uznawamy tego, 
iak niefkończone у niefkończoney miłości go- 
dne dobro Bog ieft, a z tąd y wnofić fobie 
nie umiemy, iak niefkończoną y niefkończo- 
перо obrzydzenia godną ieft złością grzech. 

4. Uważ tę zniewagę, ktora z racyi obra= 
żonego Boga nayciężiza ieft, у ktora gdyby, 
przynaymniey (tak zmyślając ) od innego ro- 
wney natury y wielkości zadania mü była, u 
Boga iednakby była niefkończona , coż dopie= 
ro gdy ta nowym y niezmiernym ciężarem 
przyczyniona ? to iefł, twoią ktory to czyniż 
podłością? Ma ta bowiem do fiebie każda 
uraza, że nietylko zgodności ofoby przeciw 
ktorey fię dzieie, ale y z podłości tego ktory 
ją zadaie, tym więklza ieft. Jako przykładem 
być może policzek Krolowi naywyżlzemu zas 
дапу. Ciężkaż to dla tak wielkiey tego ktos 
гу ią odbiera godności krzywda, choćby mu 
ód drugiego także Krola zadana była, ale da- 
leko ciężlza dla więkfzey tak wielkiego tytu- 
łu zniewagi, ieżeliby od naypodleyfzego nę- 
dzatza zadana była. Ktożeś ty ieft w urodzes 
nr y naturze twoiey, ktory naywyżfzego 
Nieba у źiemi Pana obrażafz? Bydle z gliny 
ulepione, y przed kilku dniami zniczego wy* 
H pros 
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rowadzone, fzczegulney natury granicami 
okryślone, піс dobra ani mieć апі czynić wla- 
{пеп аі nie mogące, nie zliczonym mi- 
zeriom podległe, wylłępkow błędow zewlząd 
реше, elementow у innych rzeczy ftwotzo- 
nych przeciwnościom wyftawione, wfzyftkich 
rzeczy potrzebniące, ułotmne, flabe , śimiertel- 
ne, uftławicznie do zepfucia y zguby dążące : 
zapewne ieżeli na fiebie weyrzyfz że ta ieft 
natura y Пап twoy przeczyć temu nie możelz. 
Teraz że tedy, iakimeś йе być uznał, naprze- 
ciw Stworcy y Panu twoiemu, pofław Пе; 
rownaiąc ziego życiem początku żadnego 
nie maiącym nigdy nie odmiennym, ktore- 
go obecność być zaw[ze muli у cokolwiek do- 
brego ma, zfiebie to wfzylłko ma, twoie 
życie nie dawno zaczęte przypadkowe, nie fta- 
teczne, nic zfiebie dobrego niemaiące „ tee 
goktory ci go udziela władzy we wizyfłkim 
podległe: rownay z iego wielkością żadne: 
mi granicami nie okryśloną , му Кіе -ze- 
wlząd mieyfca napełuiaiącą , ziego wfzechmo- 
cnością ; ktorey nic trudnego nie maíz, y do 
wfzy[lkiego czegokolwiekby dokazać chciała, 
dofyć iey ieft chcieć tylko; fłabość twoią y 
do tych nie wielu rzeczy małych ktore czynić 
może, tak wiele czafu fpofobów, pomocy, 
ftarania , przykładania fil potrzebującą : Zic- 


go dofkonałością błogofławieńftwem ze wizy” 
ftkich 
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fikich miar zupełnym, twoią nic dobrego 
nie maiącą, iako ofłatniego żebraka nędzę. 
Jakże tedy profzę znim porownany wydawać 
fiş będziefz? Miarkny ztego iakbyś Пе wydał 
porownany ze wfzyfikietni ludzmi y Anioła- 
mi. jeżelitedy na przeciw temu żgromadze- 
h u wizyftek twoy łzacunek w oczach patrza= 
cych zniknąłby; у żadenby ciebie nie nwa- 
żał czyli byś był; czyli nie był na świecie , 
takby 2 tobą tak wielkiey liczbie nic hieptzy* 
było iak beż ciebie ше ubyło; w fzacunku two» 
im małobyś fię co więcey йай inuchę zdał być, 
albo próch iaki. Jako niętownie Wzgardzeńfzy 
hikczemnieylzy wydawać бе maíz porowna* 
ny ż Bogiem twoim przez ktorego nieogranie 
czoną wielkość, wfzyftko ludzi у Aniołow у 
wlzyftkich rzeczy ftwotzonych ktore fą y być 
mogą zgromadzenie daleko iie znacznieyfze 
hiżeli proch ieder y mato Пе czym od niczes 
go tożni. Wfzyfikie narody iakby ich nie było, 
tak [g przed nin.: y zanic ў prożność porowna* 
ne Ją, mowi Pilmo ulfaiafza w Rozd: 40. 
Jeżeli tedy twoia ta przed Bogiem podłość 
powinnaby cię do tak pokotnego pofzanowa* 
hia pomżać żeby cały truchleiąćc, na źiemię 
upadllzy yoczu ha weyrzenie ha tak wielki 
Maieftat podnieść, nie powinieneś бе odwa: 
żyć; Jakież to zuchwałftwo twoie było; żey 
ла iego godność y na (woią nędzę nie pamię: 
Hz {айас 
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taiąe, nietylko oczy do iego widzenia pod- 
nieść, ale у przetarte czoło bezwfłydne (prze- 
ciwiaiąc mu йе wynofić odważyłeś Пе. O krag- 
brności bezmiary, bez przykładu niefłycha. 
na, firafzliwa y nigdy nie znośna, y ledwie 
do wiary podobna. Dotego tobie tak mizer- 
nemu człowiekowi y niegodnemu źiemi ro- 
bakowi fzaleńftwa y zapamiętania przycho- 
dzić; że gdy naywyżlzego włzyfikich rzeczy, 
Rządce na naywyźlzym niefkończonego Ma- 
iefłatu fwego fiedzącego Tronie naypokors 
nieyfzemi ufługami czczą, tak Awielfcy du 
chowie od podziwienia zapatrywania Пе узуу” 
chwalania iegó nigdy nie uftaiący iako y 
wizyftkie inne ftworzenia Panfkie iego fkinie= 
nia uftawicznie zachowniące , ty ріс Пе nie 
Jękafz nayniegodziwfzemi fpofobami y wzgar: 
dami go obrażać, y Monarfze takiey wiel- 
kości iawnie nieprzyjacielem йе pokazować, 
Dziwuy fię iako Aniołowie y inne wizyftkie 
rzeczy choć rozumu nie maiące fzalone te 
twoie zuchwalftwa znofić mogły y niefprzy= 
fięgły fię przeciw tobie, żeby cię z gruntu 
znilzczyły , iaką nieznośną całego Świata hańe 
bę, ktora wierutnym zuchwalltwem powfze- 
chnego ich Stworcę y Pana tak iawnie 1236 
śmiała. Mowiąc fłowy Pifma: zaco złorzeczy 
pies ten zdechły Panu memu Krolowi, poydę J 


tep. mu odetnę w Xięgach Krolewfkich 2. w 
Rozd. 
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Rozd. 16. Mowil to odważny Dawida Zoł: 
nierz fiuchaiąc iako podły człowiek na Kro- 
la iego zelżywemi fłowami powftał ; nad kto- 
rymby fię był tey zniewagi zapewne zem= 
scil, gdyby mu był tey zemfly famże nayła« 
fkawfzy Krol nie zabronił. Nie inaczey malz 
rozumieć, że y naymiłofiernieyfzy. Bog wfzy: 
fikiego ftworzenia przeciw tobie zawziętość 
utrzymnie, żeby cię iako pfa zdechlego za 
wzgardę honoru iego: fłulznie nie ukarały, у 
zawziętości fwoiey nad tobą przez пауїрга- 
wiedliwfzą zemâlę, o oftatnią twoię zgubę 
nie wykonały, 
„ 3. Uważ iak cięfzką śmiertelny grzech Каз 
żdy krzywdę Bogu czyni; zatymiaką niego« 
dność y złość przeż fiebie famego y wfobie 
famym zawiera, Daiemnie albowiem tę 
krzywdę wycienczyć nieiako chce grzefżący 
człowiek gdy mowi: Coż fięto złego przez 
to Bogu fłanie, że ia czafem choć złym na- 
miętnościom moim uczynię zadofyć, yzażya 
waniem tey albo owey rzeczy, lubo zakaza- 
ney ukontentuię Пе, Czyliż co Bogu у na 
proch ieden ze wizyftkich dobr iego ubędzie? 
Czyż przez to gdy ia grzelzę on iuż nie tak 
święty, bez grzefzny, doftatni, błogofławio» 
ny będzie ? Wyżfza iego fzczęśliwość ieft niż. 
by icy wfzyfikie fprawy Ludzkie dofiągnąć 
mogły. Prożne mowię takowe fą wymowki, 

ani 
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ani do uięcią złości grzechow fpofobne, 
Wfzakże паусіе га y wfzelakiego ukarania 
godna . choćby bez naympbieylzey na ciele lub 
inney iakiey rzeczy ymy, może być krzy- 
wda; ktorą Namieśnikowi Chryftufowemu , 
albo Krolowi naywyżfzemu uczyniłby, kto- 
by go wízelakim zelżywości y zńiewagi oby: 
czaiem lżyt, w oczy у hanbił, Jeżeli zaś fpy- 
talz, na czym tą frogość krzywdy Bogu 
uczynioney, ktorą mu grzefzący zadaią, choć" 
by bez żadney iego fzkody zawita} dpo- 
wiadam: że wteyże famey wzgardzie: w ktos 
rey fię grzech śmiertelny zawierą. To iel 
w tych doczefnych y mizernych dobrach ziem: 
fkich , ktore nad prawdziwe y niefkończo= 
czone dobrą przekładamy « Gdy bowiem 
fiworzonego iakiego dobra. przeciw Bofkim 
prawom pragnącym, Bog utratą przyiaźni 
fwoiey odgraża, nie па to niedbaiąc grze- 
fznik, byle by to, czego pragnie pozyfkał, wie- 
cznego iakby mniey, warto było dobra, аточ 
chcąc odftępnie . Właśnie iakby mowił: Jeże= 
H przyjacielem Bofkim być, pokiby guzecho= 
wych upodobania kto. nie odrzucił, nie mo- 
żna: Niechże fobie ma, Bog fwoią przyiaźń, 
ia iey tak drogo fzacować y nad inne poży» 
tki przekładać nie będę. Nie będę iey miał, 
mmnieyfza oto: Lekfza fzkoda, iako rzeczy 
ktorey lubo człowiek pragnąć może, ale iey 
też 
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też łatwo zaniedbać у odfiąpić w porownaniu 
zwygodami у pożytkami śmiertelnego życia 
z ktoremi 06 zgodzić nie może. Coż tedy? 
Lekkaż to fię być krzywda Bogu widzi? Ze- 
by miało być, tak wzgardzone to powfze- 
chne y naywyżfze dobro ktere kazdemu ro- 
zumnemu ftworzeniu iedyną fzczegulnością 
iefl, tak dalece żeby ludzie więcey fzczęścia 
ромадан w naypodleyfzych ziemfkich- -do- 
brach y iedynym proznych dobr cieniu yum- 
brze niżeli w nayukochańfzym zBogiem złą: 
czeniu y miłości, żeby ią zaraz, kiedykolwiek 
o porownanie z dobrem iakim ziemkim idzie, 
precz odrzucali y gardzili: Każdy łatwo wi- 
dzieć może јако nieznośna y nad wfzyfikie 
obyczaie zelżywa ta wzgarda ieft; Ale es 
{усте jawnieyfza będzie, ieżeli fobie fławie. 
my Krola iakiego naygodnieyfzego  wfzy: 
ftkiemi natury przymiotami nayozdobniey 
fzego ktory fobie wieśńiaka Cerkę za 
Krolową cbrał, tak że fię iey przedziwne» 
mu fzczęściu wydziwić wfzyfcy nie moe 
82, y za nayfzczęśliwfzą їз między wfzyfkie= 
mi niewiaftami maią y głofzą. Ta zaś iedne- 
go fobie z nayoftatnieyfzych fwoiego człowiee 
ka proflego, nieobyczaynego, brzydkiego, 
głupiego , fmrodliwego do dziwowifka raczey 
podobnego , y wrzodami obfypanego , upa- 
trzywizy, na ktoregoby żaden bez obrzydze- 
nia weyrzeć nic mogł, w nim йе tak amoraa 
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mi zakochała, że uciekłfzy z Krolewfkich Pa- 
łacow wolała daleko gdzię w ubogiey lepian- 
ce y nędzy naymize ШОО, йе Zcbrako- 
wi wyrabiać, niżeli Krolewfkich zażywać ар: 
parencyi у doftatkow. I gdyby to tak było? 
ktożby бе temu wydziwił? ktoby to nie za 
naywięk(zą krzywdę y wzgardę honoru Kro- 
lewikiego poczytał ć ktoby tę bezecnicę go- 
апа być nayzelżywfzey śmierci nie fądził ? 
Ого? wtey powieści mafz prawdziwe każde- 
go człowieka śmiertelnie grzefzącego wyra- 
żenie. Јако bowiem ta nierżądnica do (po: 
leczności Райа y Kroleltwa AE 
fzego Krola przyięta, porzuciwfzy tak miłe: 
go przyjaciela, chwyciła fig nayobrzydlin 
wizego niewolnika, tak każdy grzelzący bę: 
dac od niebiefkiego Krola, nad ktorego nie 
wfpanialfzego у milfzego być nie może, przez 
nie poiętą łafkawość za przyjaciela у kochan- 
ka przybranym, dla niecnotliwey żądzy ku 
plugawey rofkofzy, albo; przemiiaiącęgo ho- 
noru y zyfku, za naymnieyfzą rzecz to fobie 
та , nayświętfzey poprzyfiężoney mu przy- 
iaźni przymierze, fzarpać bardziey fobie po- 
ważaiąc to, żeby Пе choć naymnieyfzą zni= 
komego dobra cząftką ciefzył , niżeliżeby z 
wiecznym у niefkończonym onym dobrem, 
przez zobopolny miłości obowiązek byłzłą- 
czonym nawieki. А do tego, iako nie то. 


©» пот «з 
wnie bardziey niefkończona Bofka dobroć у 
miłość wfzyfikie ftworzone dobra, ktore 
przez grzech nad niego przekładamy , prze- 
chodzi, niżeli naymożnieylzy Krol [wego nay- 
podleyfzego niewolnika przewyżfza. Dla cze: 
go ieżeli nie (rożiza y ze wlzyfikich miar nie: 
znośna od wfzyftkich uznanaby była krzy- 
wda, ktorąby mu ta niecnotliwa . wyrządziła , 
iednego 2 naypodleyfzych niecnot nad tak 
możnego Pana y Monarchę przekładaiąc, 
tak zawięklzą y nierownie ше znośńieylzą ` 
krzywdę poczytana ma byćta, ktorą każdy 
człowiek śmiertelnie grzefzący Bogu czyni, 
naywyżlze ono nad wlzyftkie dobra dóbro, 
nad naypodleyfze nikczemnych dobr śmiecie 
Іекєе ważąc, у obrzydliwą wzgardą,. iako 
rzecz mniey pożyteczną у niewartą odrzuca: 
iąc : Kto- fłyfzał tak firafzliwe rzeczy, ktore mi 
nazbyt wyrządziła corka Izraclfka Mowi Bog 
u Jerem: w Rozd: 18. Dziwnycie fie Nieba mad 
tym, у dramy iego pulofacie fie zbytecznie! 
Dwoże bowiem złego uczynił mi lud тоу. Mnie 
opuścił Zrzodło żywey wody, a pokopali fobie 
fiudnie, fłudnie roz(ypane. Tamże w Rozdz. 
2. Czyliż małe ieft w/zeteczenfiwo twoie? W czym 
oczyfzcze [етсе twoże ? mowi Pan Bog uEzech; 
Pror; w Rozdz, 16. 
4. Uważ iako tę obrazę Bofką lubo z tych 
ktore$ uważał przyczyn nayciężfzą , więklzą 
iefzcze ~ 
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jefzcze czynią mieyfca , czalu, fpofobu y in 
nych przyczyn okoliczności, Albowiem że: 
byśmy od mieylca poczęli; Gdzięż tedy grze- 
{тасу Вора obraża? na tym zaprawdę miey- 
fcu, na МО żaden z poddanych urażać by 
iwego Pana у Krola nie mogł, bez ofobli- 
wizey wzgardy, ynowey nie тако złości przy- 
czynienia to iefł w famych oczach iego „Cho. 
ciaż bowiem wie zapewne, że mu Bog w nay- 
mnüieyfzyor kącie y nayfkrytfzym mieyfcu 
obecny ieft, у na wfzyfikieiego nie tylko (рга» 
wy ale y potmyślenia patrzy ; iednxk tak obe- 
cny, t tak wielkiego Pana fwoiega Nfaiefłat 
zanie ma, że woczach iego, iegoż Pra- 
wa łamać befpiecznie odważa fię, y ktorych 
by niecnot, by go naywięcey wyuzdana żądzą 
pobudzała, przy obecności iakiego uczciwe: 
go y poważnego człowieka, przez wrodzo- 
ny wfłyd nigdy czynić nie śmiał, te w obe- 
cności naywyżfzego Prawodawcy y iflotney 
uczciwości y świątobliwości iego bez wfzel. 
kiego wfłydu popełnia. Tobie famemu zgrzoe 
fzyłem у zły przed tobą uczynitem „ w Pal. 50. 
Ktorego zaś to czafu czyni? tegoż famego у 
утеп czas, kiedy go oycowfkaiego opatrzność 
y dobroć utrżymuie , żeby znowu iako przed- 
tym niczym był, nie znifzczał , zachowuiące- 
go y utrzymuiącego Boga obrażać nie Jękaiąc 


fięwten czas, kiedy nie tylko woczach iego , 
ale 
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ale у na ręku prawie zofłaie właśnie iak gdy: 
by Syn wtwarz Оуса fwoiego plwał w ten 
czas kiedy go oycowfka iego opatrzność па 
łonie fwoim z miłości piaftuie, krzywdać to 
Qycu zawfze cięlzka, ale na ten czas wedwoy: 
nafob nieznośniepfza, Mowmyż daley o Їро+ 
fobach y inftrumentach ktoremi grzech. na 
zniewagę Bofką popełniamy ; inftrumenta al- 
bo maczynia f te: język, ulzy, oczy, 
ręce, doftątki, zdrowie, wolność umyfłu : 
co fz fzczere y prawdziwe dary bofkie. I ma- 
łoż przez to obciążać fię, nalze przeciw Bo- 
gu zniewagi będą, żę famez iego dobra: 
dzieyfiwa przeciw niemu w naczynia wzgar 
dy obracamy. Cobyśmy : otym żołnierzu 
mowili ktory miecza złotem у drogiemi ka- 
mieniami ofadzonego. y fobie na znak miło: 
ści darowanego, od wodza lub Krola медо: 
dobywałby przeciw temuż Krolowi ną ucięcie 
głowy iego, Czylibyśmy Пе tym iako ofo- 
bliwfzym niewdzięczności widokiem nie brzy- 
dzili, Ого? taka nafza przewrotność іс, kto: 
rych kiedy Bog nie tak iak niektorych, in: 
fzychbez rąk, ślepych . niemych , kalekow š 
zufłami y wymową, zoczami, rękami y in: 
nemi członkami dofkonałych uczynił , też 
fame ofobliwe dobrodzieyftwa na zniewagę у 
krzywdę iego obracamy. Co mowić o ins 
nych na koniec przyczynach ktore nas do grze: 
chu 
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chu przywodzą, ktoreż to fa? Czyliż nie 
zwyczayny закї у wielki pożytek y zyfk, iaki 
by był Pańftwo całego świata, albo nay- 
więklzego niefzczęścia naprzykład śmierci nie 
belpieczeńftwa! lubo ehoéby у to było, nie- 
zmiernaby to iednak była niecnota, y dla te: 
go Boga obrażać; gdy bowiem żadne docze- 
ine dobro być nie może ktorego by niefkoń- 
czenie dobrocią fwoią nie przewyżfzał Rog, 
żaden też nad niego chybaby tylko przez nie: 
fkończoną żłość przenofić Пе nie może. Coż 
tedy mowić? (co Ze Пе polpolicie dzieie, wi- 
dziemy ) I nikczemne pożytki, mizerny blafk, 
ludzki iaki refpekt, fzpetna rofkofz, umbra 
przemiiaiącego honoru taka ieft, że ią nad 
Boga przenofiemy . Јак zaś wierutną bezbo- 
Żnością nazwać Йе to па: tak wielkiego Pa- 
na nie tylko obrażać ale y dla mnieyfzych 
przyczyn, prawie za nic, iak gdyby dlaiedy- 
ney igrafzki znieważać go. Tak że fłufznie 
przeciwko nam ow żal {woy w nayfprawie- 
dliwfzey nienawiści ponawiać muli: Obraza- 
li mnie dla ват zboża у kawałka chleba „ u 
Ezech: Pror: w Rozd, 13. O wielki! ONay- 
wyżfzy! Oniefkończonego fzacunku go- 
dny Boże! do tegoż tedy ma przychodzić 
nieporownanych twoich łafk y nayzacnieyfzey 
twoiey godności naywyżfzego Maieftatu znie- 
waga ? Czego fięlękamy? fłyfząc że w piekiel- 
nych 
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nych ogniach wieczną męczarnią grzech kas 
2dy śmiertelny karany będzie. Lekkie ah 
lekkie у famych piekielnych ogniow okru- 
cieńllwo! у fama wieczność nie wyftarczy na 
ukaranie iakby należało tak przeklętey złości. 


l 
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DZIEN TRZECI 
MEDYTACYA L 


O „grzechach każdego włalnych., 


у wiefney ichżemizeryi у złości. 


РТЕЄ ТЕТЕ ON Kel ОХУ. 


F: Stawić fobie na pamięć ofobliw [ze 
ktoreś przez całe życie popełnił grzechy . 
2. Uważyć у uznać nayniefzczyśli- 
wfzy Рап dufzy poki w grzechu zojtaie 
przypomniaw|fzy fobie naygorfze fkutki, 
ktore z grzechu pochodzą, iako fig w ro- 
zmyślaniach dnia wczorayfzego wyra- 
Ио. 
3. Uważyć także, iakos niegodzą po- 
pełnił niecnotę, ileś razy z zgrzefzył wzglę- 
` dem Boga z znicwažontgo, pr zupominatqe 
fobie znowu coś ae medytacyach piera2 s= 
go dnia uważał. 
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4. Wzbudzifa w fobie afekta pokory 
tak wielkicy bezbożności twoicy przy- 
21210100, tak żebyś był wtym iako naydo- 
[konalcy wyperfiwadowany żeś zadnego 
dohra wtym усі: nie godny, yże nie таја 
tak AW złego, ktoreby ci kto. % Dis 
dzi wyrządzić mogł, zebyś пай to 114 
kfzego godnym ñie był, 

5. „Zbrzydzifz fobie йай w [zyftko złe ; 

z iako паугеї а ym żalem przefzłą złość 
ИРИ w obrażaniu po tyle гос Boga: 


Wyrażonych Punktow dalfze 
wytłumaczenie: 


I. w Spominiy fobie całe życie twoie kto- 

reś od famego dziecińftwa aż do 
tego czafu przeżył, tiważaiąc iak cięfzko y iak 
wiele razy w każdymi Roku to myślą; to mo- 
wą, to uczynkiem Niebiefkiego Pana twego 
obraziłeś. iwlżyfikie tak wielu y tak 
fzkaradnych gizechow mroftwa, nad ktore 
nic oktop nieyfzego do fądżenia być nie mo: 
że ktorych y liczby ledwiebyś dolżedł (law 
fobie w oczach y w przedziwney ich fzpetności 
uwadze zabaw Пе nieco , przykładem owego 
w Piśtnie Bożym Krola , ktory do Boga mo* 
wil: Przypominać ci będę wfzyfikie lata moie 

bgorz* 
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їр. gorzkości dufzy motey, Izaia w Rozdz. 38. 

2, Uważ iak niefzczęśliwy y opłakany był 
{Чап dufzy twoiey, poki? w grzechu śmiertel: 
nyin zoftawał przypomniawizy. fobie uwagę 
naygorlzych fkutkow , ktore zniego pocho- 
dzą; iakoś w drugiey Medytacyi dnia wczo= 
rayfzego uznał; to ieft żeś przez ten czas, ias 
ko nayplugawize zewfzyftkich monftrum fa: 
mego fzatąna obraz na {obie wyrażał , na kto» 
rego niktby ( gdyby twoia wewńętrzna brzyd- 
kość na oczy widzieć Пе dała ) bez .obrzy. 
dzenia y flrachu weyrzeć nie mogł. Ześ od 
naywyżlzego fynoftwa Bofkiego flopnia głę: 
biey nad naypodlevfze bydlęta zrzucony nad 
wfzyfikie naybrzydfze ftworzenia poniżonym 
zollał. Ze Bog nieprzebłaganym gniewem ia- 
ko naywięklfzym nieprzyjacielem у buntos 
wnikiem tobą йе brzydził. Ześ wízyfłkie 
prawo do Niebiefkiego Kroleftwa Dziedzictwa 
utracił, żeś zgoła nad firafzliwą piekła prze. 
paścią na fłabey śmiertelnego Życia nici ufta- 
wiecznie do zerwania wątleiący у iuż już pa- 
daiący wifiał. Toż fobie znowu przed oczy 
wyfławiay, y ztak mizerhego na ten czas 
ftanu twoiego boiaźni nabieray, iaką miałby 
podrożny, ktory w dzień pofirzegłby ( cze» 
go w cieimney nocy widzieć nie mogł) że 
przez całą noc po nad firafzliwfzą przepaścią 
tak йе niebefpiecznie wiefzał , że każde fłą: 


pies 
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pienie za cud fłufznie poczytać powinien, że 
w przepaść niewpadł. Tak fię y ty boiaźnią 
przerażay mowiąc do fiebie: biada mnie mi- 
zernemu! Coż fię to zemną działo! Nie fzczę- 
śliwy ten czas! przeklęte te dni! momenta 
nie Życia ale śmierci! Gdyby mnie była 
w tym Папе ( со бе codziennie wielu trafia ) 
nagła śmierć napadła, cożby Йе to teraz ze: 
mną działo? w iakich żalach у niefkończo: 
nych mękach wieczną paflwa piekła, nie śmier- 
telną Bofkiego gniewu offiarą potempiony 
bez nadziei ratunku, Niebu йеті у fobie fa- 
memu obrzydły byłbym na wieki, I w tak 
niebelpiecznym  raźie wtak oczywifłym у 
ftrafznym niebefpieczeńfłwie nic nie uważa: 
iąc , śmiałem (е, żartował, prożnemi ylek- 
komyślnemi zabawkami ciefzył!. O głupftwo! 
о ślepoto ! onierozumie! Bogu niefkończo* 
na chwała y dzięki, że mnie od brzegu pie- 
kła zmiłowawłzy Йе wyrwał. Alecoż potym 
będzie ? znowuż ia fię takimże fzaleńftwem 
tamże narażać y walić będę? Boże uchoway! 
Niech wfzyftkie tortury świata cierpię y zno* 
fzę, firalznaż to rzecz by na moment tam 
йе dofłać ! 

3: Uważ iak nie godną у obrzydliwą rzecz 
uczyniłeś ileś razy zgrzefzył? dla tego żeś 
Bofki Maiefłat tyle razy obraził, przypo- 
minaiąc fobie, у znowu to rozważaląc coś 

w me- 
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w inedytacyi wezoray[zey rozmyślał, nayprzod 
żeś tę krzywdę uczynił nie źiemfkiemu ia- 
kiemu Krolowi, ale naywyzfzemu wfzyfikich 
rzeczy Stworcy y Panu niefkończoney do- 
broci, dofkonałości , wfzechmocności y wiels 
kości; tak dalece, że gdybyśmy całe życie y 
całych ficbie na jego uczczenie, ufługi, y ko- 
chanie łożyli, wfzyftkiemi iednak ufug po: 
fzanowania yaffektow nafzych fiłami , y nay- 
‚ mnieyfzey byśmy cząfiki godności iego wy- 
rownać nie mogli. Druga: żeś krzywdę ta- 
kiemu Panu uczynił, ty: ktoryś w porowna- 
niu wielkości iego daleko mnieyfzy y podley- 
fzy , niżeli naymnieyfzy profzek w porowna: 
niu machiny całego świata; y ktory. dla tego 
z naygłęblzym fiebie poniżeniem у bojaźnią 
tak Пе fiawiać przed nim powinieneś, żebyś 
бе ledwie rafzyć , ledwie głowy od źiemi pod- 
nieść, ledwie odetłinąć odważył . Тудо 
tego cokolwiek iefteś, ziego ręku iefteś, 
iego dobrodzieyftwy zewlząd otoczonym 
uznawaćeś fię powinien tak że nietylko od 
wlzelkiey zelżywości iego być dalekim , ale 
у ciała, у dufzę, y życie, y wfzyfikie Шу 
fwoie na iego uflugi wydaceś był powinien. 
Ту па koniec ktory takes pofłanowiony*y 
uczyniony , źe inaczey fzczęścia y błogofła- 
wieńfiwa (wego tylko przez łafkę у| miłość ie. 
go doyść nie możefz, inaczey ani fiebie, ani 
I iego 
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iego kochać nie możefz , tylko iemu fłużyć, 
iego pelniąc rofkazy. Trzecia żę ta fama 
krzywda ktorąś grzelząc. uczynił fama z Пе» 
bie y w fobie famey ieft nader froga у cale 
nieznośna:, dla, wzgardy, dla nayniegodzi- 
wfzey przez ktorą. naywyżfze у nielkończo- 
ne dobro nad naypodleylze dobra źiem(kie 
poniżyłeś, bylebyś йе. był temi cielzył , tam- 
te niby podleyfze porzuciłeś у opuściłeś.. 
- Nadto żeś tak fzkaradną Bocu krzywdę uczy - 
nił woczach iego, patrzącemu na to, wten 
czas gdy cię na oycowkich ręku fwoich utrzy- 
mywał , żebyś wedlug iflotney (woiey nikcze: 
mności nie znilzczał... I nie innycheś do tego 
fpofobow y naczynia zażywał, tylko famych- 
że łafk y dobrodzieyftw iego. I żebyś go tak 
obrażał lada okazya cię do tego przywio Ла. 
Со wfzyftko ynaymnieyfzey krzywdzie wiel: 
kąby wagę przydać powinno. 

4. Wnieś lobie z tego, coś dotąd uważał: 
ponieważ tak nieznośna y nieporownana ieft 
złość każdey obrazy Bofkiey, fłufzna rzecz 
żebyś ty, ktoryś tyle razy Boga obraził, za tak 
niecnotliwe zuchwalltwo cały йе wfiydem 2а: 
lał, ani na fiebie nigdy bez wftydu y obrzy- 
dzenia niewlpomniał , żebyś wfzelakiego do= 
bra y życia famego niegodnym йе. olądził. 
Niegodnym , ktoremuby. fłońce przyświecało, 


ktoregoby nofila- ziemia, ktoremuby powie- 
trze 
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trze odetchnąć pozwalało, na ktoregoby kto 
z ludzi weyrzeć lub przeftławać z nim miał. 
Ponieważ gdyby iakeś zafłużył poftępować 
z tobą miano, powinniby raczey wlzyscy tobą 
fię brzydzić , od fiebie odpędzać , ftrzedz Пе 
iako zarazy, iako nay(mrodliwfzego kanału, 
iako przegniłego trupa, zropiąłego wrzodn, 
niecnot dziwowifka, ludzkiego rodzaiu ohydy, 
lzatańfkiego obrazu y wyrażenia, Za takiego 
bowiem prawdziwie powinien być miany kto 
aby raz przeciw Bogu buntownikiem y gwałt 
czyniącym Maieftatu iego йе być pokazał, 
dopieroż kto więkfzą część życia (jako 
ty podobno) ną nayniegodnieyfzym obraża- 
niu jego гау. Starayże Пе tedy o to 
nayfprawiedliwize wzgardy y podłości fame: 
go fiebie rozumienie, tym fobie nabiwizy gło- 
wę wyznay fię być godnym , żebyś у teraz y 
przez całą wieczność był naynędznieyfzym 
piekła niewolnikiem, żebyś w pazurach y pod 
nogami fzatańfkiemi więcznie ięczał. A zatym 
cokolwiek ci fię tu na ziemi złego czyli od 
Boga, czy to od ludzi cierpieć trafi, ponieważ 
to wyrownać nigdy niemoże текот, 
ktore potepieńcow w piekle dręczą miey to 
2а rzecz nierownie mnieyfżą у łafkawfzą , ni- 
żeli ty grzechami Íwoiemi zafużył, Y dla tego 
niemafz żadney wymowki, czemnubyś miał 
albo przeciwne iakie przypadki niecierpliwie 
12 przy» 


przyjmować, albo па wzgśrdy fobie wyrzą- 
dzone, iako niefprawiedhwe narzekać, choć- 
„by cię każdy potykaiący Пе z tobą łzył, ріш, 
nogami deptał -Y омей tak należy , żebyś 
przy. tych wfzyftkich wzgardach , zelżywo- 
ściach to fobie przyznawał, iako łafkawicy 
fię z tobą dzieie, niżeli twoie w obrażaniu 
Boga tyle razy zarobiło zuchwalftwo. Zgrze- 
fzytem y prawdziwie przewiniłem у iakom буѓ 
godzien nie odrórałum у w Kfięgach Joba, w 
Rozdz; 33. 

с. Wzbudź w dufzy fwoiey żal, iako mo- 
żefz naywiękfzy za krzywdy, ktoreś Niebie- 
fkiemu twoiemu Panu tyle razy uczynił, 7а 
pewną rzecz to fobie maiąc, że gdyby ci ztąd 
y do zerwania pierfi, у do utraty życia przy- 
fzło, nigdyby то dofyć nie było natym, ile 
aby iedna obraza Bolka wyciąga. A zatym 
nie kontentuy йе iakimkolwiek tego żalu na- 
tężeniem, ale więklzego proś od Bóga świa. 
На, żebyś uznał iak nieporawnaney miłości 
godna dobroć iego, a przeto так niefkoń- 
czonego obrzydzenia godna złość, każdey ie- 
go obrażaiącey niecnoty. “To bowiem gdy- 
byś dobrze zrozumiał, łatwo byś Пе y пау" 
gorętlzą ku niefkończonemu iego dobru mi- 
łością zapalił , tak żebyś go пай w[zyítkie 
inne rzeczy więcey kochał, gotowym będąc 


raczey wfzyftkie inne dobra porzucić, y wfzy- 
fiko 
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fiko złe znofić y cierpieć , niżeli na fprawie- 
dliwy gniew iego iakokolwiek zarobić.. Ta. 
Коча zaś maiąc w fercu milość, żadney tru- 
dności mieć nie będziefz, żałować nadewfzy- 
fiko żeś kiedy albo ficbie, albo ftworzone ia- 
kie dobro bardziey nad niego ukochał, brzy- 
dzić fię także złością fwoią, dziwować słepo: 
cie, żeś go kiedy nad rzeczy iakie flworzone 
ze wzgardą poniżał. W ktorych to affektach 
powinienbyś fię poty zabawiać, y one w fercu 
fwoim żarzyć , poki byś iakieykolwiek ftraco. 
ney łasce Bofkiey, a fprawiedliwemu z tąd 
żalowi fwoiemu nie uczynił nadgrody. — 
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MEDYTACYA II. 


O przypowieści Syna marnotra- 
wnego u Łukafza S. w Rozdz: . 15. 
Gdzie człowieka przez grzech od 
dalaiącego fię, a przez pokutę do 

Boga powracaiącego podobień: 
ftwo fię wyraża. 
Pięć iey Punktów. 

т. Тако ten Młodzian chęcią złey wol- 
ności uwiedziony, Dom Oycowfki porzu- 
cil, tak my dla teyże famey przyczyny 
przez grzech częfto Boga opufzczamy. 


ę 
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2: Porzuciiefzy ten ba do oflatniey 

prz yfzedt mizeryi, y naypodleyfzeyuflugi: 
7 toż у my niefaczęście wpadamy kiedy- 
kolwiek ат с Niębiejkiego Оуса na- 
Jtgo łajkę traciemy. 

3. Tako zaś tego do powrotu przywio- 
do porównanie у uwaga tey nydzy, kto- 
rą cierpiał z ozdobami Qycowfkiego Domu 
y doftątkiem; Tak grzefznicy nayłatwicy- 
by fig do Boga nawrócili, gdyby utrapie- 
mia dufzy fwoity, które oddaleni-od niego 
ponofzą, w porównaniu oncy pociechy у 
bespicczenjt 2, zatoce fłużąc mu na fumnie- 
niu тиісі; л; y wierzyli. 

4. tak łafkawie y z miłościa potoraca- 
iącego Syna „opufzczony Ociec przyimuie. 
Aiako nierównie więkfza łafkamość Bo- 
Jka w przyimowaniu tych , którzy fig da 
niego przez pokutę ża grzechy powraca- 
ig: 

н 5. Tako witynie żył potym niemyśląc 
nigdy więcey o opufzczeniu Qycowfkiego 
domu ten Młodzian. Tak ten dalekim od 
pomyślenia nawet być powinien, žeby miał 
kiedy porzucić znowu Boga, teń który od 
niego na fynow/kie mieysct ieft przytoró- 


ton 
х Tych- 
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“Гусһ2е Punktow wytłumaczenie. 


т. Wa: co tego Młodziana przywiodło 

do tego, żeby był dom Oycowfki 
porzucił, gdzie mu na niczym do wygody у 
dofiatkow niefchodziło 2  Przewrotna złey 
wolności miłość uwiodła go, życie mu Пе 
porządne wędług prawa fprzykrzyło „rządem 
оусом кит лако niewolniczym iarzmem brzy= 
dzić бе począł , namyślil йе na koniec zrzu- 
ciwfzy z fiebie y ufług powinnych y pofzano- 
. wania oycowfkiego obligacyą, fwoiey tylko 
woli. y upodobaniu czyniąc zadofyć dalsze 
prowadzić życie. Coż tedy? Czyliż y ciebie 
nie toż do tego przywiodło, żebyś Niebie- 
Посао Оуса twoiego przez grzech odfłąpił? 
Czegoż ci nie doftawało w łasce iego 2уіас. 
W czym cię rozgniewałć W czym ci fię gdyś 
oco fłufznie profit fprzeciwił?, Także był 
groźny? żeby Żadney {ynom uciechy niepo- 
zwalał? Y owfzem tak łafkawy, że zupełnie 
wfzyfikich uciech pozwalaiąc, tylko niektore 
plugawe nieprzyfłoyne.y godności twoicy nie- 
przyzwoite zakazał . Nad ktory zakaz піс 
nie może być fłulznieyszego , піс fprawiedli- 
wfzego, піс takowego , czegoby ktory prze- 
zorny осіес zakazować nie miał, у coby każ- 
demu godnego urodzenia fynowi zachować 
nie należało. A ty iednak o to fię roziadł, 

żeś 
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Żeś dla tego famego za игра rzecz poczytał 
fobie precz fię od niego oddalić, niemaiąc ża. 
dney inney okazyi, dla czego miałbyś fobie 
z nim przykrzyć y. brzydzić йе піт, у owfzem 
wlzyftko w nim maiąc miłośći affektu „y ufłu. 
gi godne. О rado! żadney zdrowey rady 
nieznaiąca / czegobyś był, gdybyś naymniey. 
{ха rozumu > miał i(kierkę nie tylko na jawie, 
ale y przez fen wimaginacyą przyiąć nie powi» 
nien. —Y także dla przewrotney zarazliwey 
złey wolności ponęty dałeś fię do tego przy» 
wieść, żebyś byl Boga odftąpił ? ktory, lubo 
£ iftoty twoiey fugąś być iego zawfze po- 
winien, z łafki iedvnie fwoiey za fyna cię fo- 
bie przy(posobił, у od początku narodzenia 
twoiego, w domu cię [woim to ieft Kościele 
Katolickim łafkami fwoiemi fzczodrobliwie 
wychował. Y gdybyś бе miał za fyna, wieczne 
ci Niebiefkiego Kroleftwa wego dziedzictwo 
przyobiecał . Brzydź бе tak nieenotliwym у bez 
rozumnym odftępftwem od Boga, wyznaiąc 
żeś fprawiedliwie, zafłużył na to, żebyś nie 
miał Być nigdy na mieysce y godność fyno- 
wiką przywroćony. / OQycze zgrzelzyłem w 
Niebo у przed tobą, iuż nie ieftem godzien 
zwać Пе fynem twoim. 

2.Uważ iak йе też nadało temu młodźianowi 
to iego od Оуса odftępftwo > należącą dzie- 
dzićtwa cząfikę naprzykrzonemi wymogłlzy 

рго» 
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proźbami, iak tylko tyle dofiatkow w ręku 
iwoich obaczył, y uznał wfzelaką fobie do 
rofporządzenia onych jak tylko by chciał wła- 
dzę, cielząc Пе у chlubiąc mowił fobie: Tuż 
też życie wetołe y mile prowadzić będę; ni- 
kogo tylko mego upodobania у woli шейи= 
chaiąc, nię maiąc nikogo nad foba, komubym 
fię miał z czego (prawować, Tak fobie 
mówił: ale inaczey niżeli fobie zakładał rzecz 
бе Йаа. Wfzyfiką fubfłancyi kwotę w krot- 
kim czafie rozu woniw(zy. przylzedł do tego 
że obcemu panu y tak nie ludzkiemu flużyć 
mufiał, y prawie w niewolą бе poddać. ktory 
mu naypodleyfzą ufługę paść wieprze bez Za- 
апеў zapłaty у. pożywienia nakazał. Y taż 
to wolność! życie rofkofzne у wefołe ‚ ktore 
Ícbie według {wego zdania obiecował > Szczo= 
drobliwych оуса {wego rządow uchodząc. w 
nayoflatnieyfzą obcego paną wpadł пое; 
y ktory pierwey innych flug gromadne miał 
aflyflencye , у we wlzyfłko opływał , па to 
przyfzedł, że (rmodliwą trzodę prowadził, y 
bydlęcey ісу pafłwy laknął. Pragnął napełnić 
brzuch роу wmłutem . ktore юше iadły y tego 
mu nikt nie dawał, u Łuk: w Rozdz: 15, Taki 
ieft y prawdziwie tenże ñan każdego grze- 
fzącego , zaślepiony wolności fwoiey chęcią 
` flużby Boga odfiępnie, fużby nayfzlachetniey- 
{геу = właśnie Krolewfkiey , ktorą у Апіо- 
łowie 
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łowie za honor fobie шаа. Coż więcey 
doftałże tey, ktorą fobie zakładał wolności 
y (wobody? Y омлет, naygłownieylzego 
fwego nieprzyjaciela у okrutnika fzatana Zo- 
ftal nayniegodnieyfzym niewolnikiem, pod 
jego bowiem iarzmo ilekroć grzefzy , kark 
fwoy poddawać mufi. Takim fię zaś poka- 
zie tym fwoim dobrowolnym niewolnikoma 
fzatan ? iakim owemu marnotrawnemu mło- 
dzianowi pokazał fię być pan iego. P.ść trzodę 
wieprzow , to ieit bydlęcych zmyślności, to 
jego zabawa, tak daleka od naygodnieyfzego 
rozumnego przyrodzenia, Zé po fzyie w [mro- 
dliwych rofkofzy błocku zanurzeni, nic рга: 
wie ludzkości w fobie nie msią, ledwie od 
nayplugawfzego bydła rozeznani być mogą! 
Ktorzy nielęgnowal fie w fzafranach , chwycili 
Де gmotu. ve (Tren: Rozd: 4. O odmiano nay- 
załośnieyfza. Każdemu z grzelznikow dawno 
w Kfięgach Bofkich przepowiedziana, Dla 
tega Żeś nie риту Panu fwoiemu w wefelu y 
radości [ercu dla dufłatkew wfzyfikich rzeczy, 
fużyć nieprzytacielowi twemu będziefz w gło” 
dzie у pragniemu у nagości у we wfzyfikim 
niedoffatku. Deut: w Rozdz: 28. 

3. Uważ! co też tego młodziana do zdroa 
wego rozumu у do Qycowfkiego domu przy- 
prowadziło ° Przywiodło /rozpamiętywanić 
zjedney fłrony złego ktore odds ony 


od 
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cd oyca ponofił, z drugiey dobra ktorych 
jod władzą iego zażywał, Do fiebie przy- 
fzeatfzy mowił: Tak wiele naiemuikow w domu 
буса moięgó obfiiwią w chleb, ia zaś tu glos 
dem ging, Whang oyde do Оуса mego: 
u Lulo: $. w ARA М. widzieli: 
byśimy powracaiącego do Qyca Niebiefkiego 
każdego ztych, krorzy go kiedy porzucili, 
gdy by бе tylko pomiarkowali z (од, iakiemi 
byli przed tym fłużąc inu wiernie, a iakiemi 
ftali йе od niego oddaleni. О зак wefeleyżył 
maiący Јаке Вока; niżeli teraz iemu obmier: 
zły! Jak był befpicezny,iak fpokoyny nie 
boiąc Пе żadnego śmierci niebefpiećzeńftwa 
zafypiał., Jako nie winne fumnienie у powo» 
dzenia 1zeczy czyniło milfze, у w przeci. 
wnych wiele uśmierzało przykrości, a teraz 
у momentu nie ma od pomiefzania, na 
dufzy oducifkow fumnienia , od boiaźni рга» 
wiedliwości Bofkiey wolnego. Gdzie tylko 
myśl moig obrocę wlzędzie okropne fmutku 
y boiaźni przycz*ny fławaią mi woczach: 
podniofę ią w gorę, tam Niebo dla mnie nie- 
godnego zawarte, obrocę ią na doł; tani 
więzienie piekielne , gdziem fobie na wieczne 
miefzkanie zarobił. "Та y owdzie na koło 
fiebie weyrzę, wfzyfikie rzeczy fiworzone 
moie mi od powfzechnego Pana oditępfiwo 
wyimawiaią. W fiebie zayrzę wfłyd mnie że 
bydle- 
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bydlęcia nie rozumnego raczey niżeli człowie: 
ka na fobie wyrażam! Gdy dzwony za umar. 
łego fłylzę, we mnie kołace ferce upomina- 
iąc o blifkiey śmierci. Na każdy grzmot y 
piorun zNieba drzę wfzyftek lękaiąc lie (pra- 
wiedliwego w шеспо пуа głowę uderzenia. 
Zadna mnie alteracya zdrowia nie tknie, żeby 
mi appoplexyi albo innych nagłey śmierci 
przyczyn nie fławiała na myśli. Ani mnie 
rofkofzy ciała, lubo w nich naywięk(za grze- 
chu materya, zupełnie kontentuią , tebowiem 
więkfzą gorzkością zawiedzionego  fumienia 
zalewane bywaią y zażywałącemu pragnienie 
raczey czynią, niżeli by go nafycić miały; 
oprocz tego że ani ich tyle mieć kiedy może= 
my., ile nie nafycony zmyślności appetyt pra- 
gnie. Ichoćbyśmy ich tyle mieć mogli, za- 
żywać, iednak tak rofpufłnie nie możemy; 
chybabyśmy у fławę na oftatnią uludzi wzgar- 
Че y zdrowie y życie na wiele niebefpieczeń. 
flwa narazili; Zkąd do tego przychodzi, że 
pragnąc tego, w czym choćbym. (ię naywię: 
сеу, zalewał, nigdy appetytu zupełnie nie nafy- 
cę„ygd yczego ledwie mi tylko fkofztować kie. 
dy przyjdzie, navmizernieyfzym y naypluga. 
wlzym głodem ufławicznie ginę. Te tedy y 
tym podobne fwęgo. tu odfłępftwa od Boga 
ukarania gdyby. pilno, uważyli niecnotliwi, 
y pomiarkowali z fzczęśliwością y wefołością 

na 
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na dulzy, ktorey przedtym trzymaiąc fię Bo- 
ga zażywali, pewnieby у oni iako ow mar- 
notrawny Młodziau, do Оуса Niebielkiego 
z taką fwoią utratą opufzczonego, powracać 
iako nayprędzey pospiefzali . ў 

4. Uważ, ziakim a:fektem tego {wego od- 
ftempce przyjął Ociec: Mogłza prawdę przed 
powracaijcym zamknąć wrota, у Z iaką 
przed tym wzgardą y uporem był obmier. 
ziony, ztaką teraz za fwoy błąd żałuiącego 
mogł wypędzić. Ale naymnieylfzego znaku 
urazy у rozżalonego ferca nie pokazał. Io- 
wfzem powracaiącemu fam drogę zdaleka za: 
fzedł, obawiaiącego бе mile przytulił , y do 
wlzyltkiego fynowfkiego prawa zaraz przy- 
wrocił. Zelzpeconego obmyć , obdartegow 
Pańfkie fzaty odziać rozkazał, y przy tym iee 
go przyięciu wielką ucztę w domu fwoim 
fprawił, I ktożby tu nie uznał łafkawości 
ktorą Bog powfłaiącym przeciwko fobie 
zwykł świadczyć, ilekroć fię do niego przez 
fzczerą pokutę nawracaią? fam ich wewnę* 
trznemi nathnieniami uprzedza z Oycowfkim 
przytuleniem у ucałowaniem przyimuie, od 
wizyfikich lzpetności grzechow obmywa, fu- 
kienką łafki poświęcaiącey przyodziewa, y 
przy uczonych do bydlęcego młuta fłodfzemi 
nie rownie niebiefkich fodyczy przylmakami 
częftuie. , Gdziejy to chciey uważać; Ociec 

ow 
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ow raz tylko przerzeczone affektu {wego 
oświadczenia powracaiącemu fynowi poka- 
zał; gdyby albowiem powtornie go był pa- 
rzucił, nie wiem czyby znowu powracaiące: 
{о ztą łafkawością przyiął; gdyby trzeci 
czwatty piąty raz albo y сгеќсісу te fobie żar- 
ty zdobroci Oycowfkiey czynił, nie byłby ża- 
den tak łafkawy oyciec ktoryby tyla odftęp- 
ftwy urażony, y wiedzieć o nim więcey nie 
chcąc nie miał przepralzaiącemu odpowiedzieć; 
A coż to za nieftatek obyczaiow у przyobieca- 
nego fłowa? Odchodzić у powracać бе? рома 
cać fięy znowu odchodzić? raz odeyścia dru- 
gi raz powrotu żałować? Jużeś mni. po tyle 
kroć porzucał idzże fobie na wieki. wiedz 
О tym że iuż nigdy mięć u mnięmicylca nie 
będziefz. Taki zapewne byłby każdego Оуса 
umyf, у taka dla złego (yna odprawa. Nie 
‚ taka Вока nad wlzylłkich ziemfkich Qycow 
ku nam lalkawfza dobroć była, od ktorych 
pigć kroć , dziefięć kroć, у owfzem lłokroć 
razy zelżywie porzuceny po tyle kroć iednak 
Z nieimnieyfzą iako pierwey łafkawością у do- 
brocią nawracaiących fię nałono fwoie Оу. 
cowikie do- fynowfkiego (апп przyimuie . 
Ołafkawości ! ktorey піс nigdy między ludź- 
mi rownego nie widziano! ktoraim go być 
godnicylzego wfzelakiego pofzanowania у 


y mi- 
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y miłości pokaznie, tym złość nafzą obrzy« 
dliwfzą przy tych ponowionych wzgardach 
wydaie . 

5. Uważ, co tez fobicmyślił ten młodziau 
do domu OQycowfkiego powrociwfzy? bra: 
łaż go у tedy у owedy chętka Чо opulzcze- 
nia znowu domu  Oycowfkiego? Nigdy; 
maiąc wżywey painięci na co mu wyfzło 
przefzłe oddalenie. I gdyby go był gdzie Pan 
iego przefzły Ipotkal, у mowił do niego; 
Panie młody, cży nie chciałbyś przyjąć u moie 
fłużby?. Owe tobie wiadomą trzódę znowu 
bymcei zlecił, 104: bymci y młuta ilebyś chciał 
ieść nie bronił. „Coż rozumiefz Cuby mu 
na to młodzian odpowiedział? iakąby wzgaw: 
dą у nienawiścią te z liebie urąganie odrzu- 
cit? y iabym to miał godność nrodzenia y йо 
mu moiego do ufług twoich poniżać? uczy. 
niłem to prawda przed tym ale - badaybym 
był nigdy na to nie przychodził! O czym ni- 
gdy bez żalu y cięlzkiego wítydu y wipomnieć 
nie będę mogł. leraz zaś gdy w Оусом киз 
domu mam wfzyfłko у zwielkim dofłatkiem, 
czyżbym nie oftatnią rozumu ifkierkę utra- 
cil, gdybym to miał uczynić. Zgiń, przepa- 
dad 2 fwoią š świń trzodą! fzukay (obie gdzie 
indziey takiego ktoryby ią рай, y przy niey 
йе żywił. Taki byś y ty być, y taki umyfl 
odtąd mieć powiniem: iakeś fię do domu 
Nie- 
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Niebiefkiego Oj przez pokutę powrócił: 
to iell żeby: ci ani myśl żadna do odftąpie: 
nia go kiedy do glowy nie przychodziła „' 
I gdyby cię (сабап, ktoremu przez oftatnią 
hańbę у uiecnotę fłużyłeś przedtym, do (уо- 
jey na potym fłużby chciał namawiać, у 
fzpetne ktoremiś fię przedtym karmił bydlę- 
cych rofkolzy , przyfmaki iako nawięcey obie- 
cywać, żebyś otym y fyfżzeć nigdy nie 
chciał, ale to zaraz z јако naywięklzym 
obrzydzeniem odrzucał, mowiąc: I śmiefz 
źe'mnie naybezecniey(za pokufo do tego qa- 
mawiać, żebym: ia będąc. w liczbie Synow 
Bofkich chciał zofłać twoim niewolnikiem? 
Wielkież to ach! nazbyt fzaleńftwo było, 
żem to kiedy uczynił. Mało na tym choć- 
bym przez całe życie pokutował za to, hie 
żebym miał to zaowu kiedy uczynić. Coż 
mi po świnikiey żołędzi у młucie zafia laia- 
cemu do fłołu Bofkiego у do Niebiefkich 
delicyi ktore wiecznie. błogofławionemi czy» 
nią przyuczonemu , Idź precz odemnie y 
fzakay fobie infzego ktoryby był'tak z rozu- 
mu y wfzelk kiey zdrowey rady obrany, iakom. 
in był przedtym, alem zimiłofierdzia Bofkie* 
go być przellal , 
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[ON EEEE EEEE OERE белен иси ША 


MEDYTACYA Ш. 


О Nawroceniu:S. Maryi Magda- 
leny u Łuk. 5. w Rozdz. 7. Gdzie 
każdemu grzefznikowi do dofkona« 

lego nawrocenia przykład Пе 

pokazuie. 


Pięć iey Punktow. 


т. Nawrócenie S. Magdaleny było 
prętkie za рит [хут wcyrzcniem, у na- 
tchnieniem Војт idączy . 

2. Było odważne w ргёгіатапін 
w fzyfikich trudności ktore boiażńn ludge 
kich oginij zarzuca. 

„3. Było Ropa dofkónałe: gdy to 
na айг Bogu okrociła , czego przed- 
tym na obrazę iego zażywała : 

4. Było š naygodńicy/zcy inteńcyi ў to 
ieft fzczercy miłości Bofkicy pochodzące « 

5. Było na хао јас fiateczne do ofła* 
tniego tchu życia zaczętty nie odmitniae 
iąc pokuty , 


К i. Uważ, 
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'T'ychze Punktow dalfze rozłożenie 


T.| | Waż,, iak prętkie у ochotne było na- 

wrocenie do Вора S. Magdaleny, bez 
wfzelkiey zwłoki: iak tylko fzpetność grze” 
chow. (woich przez wewnętrzne od Boga 
oświecenie uznała; Wielką natychmiaft por 
zylkania zbawienia [woiego chęcią zapalona , 
do fpofobnieyfzego nic nie odkładaiąc czalu , 
pod czas obiadu у uczty, gdzie dofpowie- 
dzi у odpufzczenia grzechow cale żadney fpo- 
fobności nie bywa, w padła fzukaiąe Niebie- 
fkiego {wego lekarza, przy Jego nogach 
рай у na ziemę, od niego ratunku у zba- 
wienia fwoiego żebrała. I zaifte tenci ielt do 
wybrnienia z grzechow y poprawy złego ży: 
cia naypewnieylzy obyczay , wewnętrznych 
łafk Bofkich, natchnienia tuż zaraz chwytać 
йе ,nie dopufzczaiąc żeby przez odkładanie y 
dalfzą czafu zwłokę powzięta do pokuty 
ochota ftygnąć y uftawać miała, dłużey bo- 
wiem czekać udrzwi Bog nie obiecał tym, 
ktorzy kołacącego do ferca nie zaraz przyi- 
muig; y zwyczaynie prawie z przyrodzenia 
ułomney natury tak Пе dzieie , że gdy kto w 
dobrym  przedfięwzięciu иЙаіс у ftygnie, 
cale chcieć potym nie będzie, y nigdy czy* 
nić tego nie zechce, czego w ten czas czynić 


nie chce. , Do przerwania zaftarzałych złym 
zwy 
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zwyczaiem 'więzow trzeba wielkich fi natęże- 
nia, ktore nigdy z ożiębłością y lenifiwem 
odkładania na dalfzy czas trwać nie mogą. 
А do tego kto do ufprawiedliwienia йе Ro- 
gu w grzechach fwoich fpolobności czafu y 
mieyfca upatruie, iawnie pokazuie że nie 
uznaie w iak niefzczęśliwym у niebefpiecznym 
ftanie dufza iego zoftaie, bo by pewnie za 
naypewnieyfzą rzecz to fobie miał zniego fię 
iak nayprędzey ratować. Na koniec nie- 
mafź iawnieyfzego dowodu, że kto ¿nie chce 
fkutecznie rzeczy iakiey wykonać, iako gdy 
ią na inny ezas odkłada. I nie ma dufz na» 
{zych nieprzyiaciel fkutecznieyfzego fpofobu, 
żeby nawroceniu grzelznika przefzkodził , 
iako gdy to niby za rzecz fłufzną у wielce po- 
trzebną udaiąc, nie rzeczy famey ale tey 
nie iako nagłości у prętkości йе wniey fprze- 
ciwia y odradza. Tak nieuważnych zwodząe 
ode dnia do dnia odkładaiąc do tego przy» 
wodzi, żeby co raz to więcey zwłaczaiąc ni- 
gdy nie wypełnili. 

2. Uważ: że oprocz tey prętkości y pun- 
ktualności do nawroeenia fię ku Bogu przy- 
dała Magdalena męftwo y odwagę do zwy- 
ciężenia tych wfzyfikich przeciwności, ktore 
iey nawroceniu przefzkadzały; іакіе były 
ludzkie mniemania, y na to coby o niey mo- 
wić miano względy. Gdy de domu (Fary 
K2 zeu- 
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zeufzowego, gdzie Zbawiciel nafz u ftołu 
 fiedział nie przyftroiona у umufkana, według 
dawnego fwego zwyczaiu, ale zapłakana y 
zalzpecona przez gminy ludzi patrzących па 
nią pobiegła, nic nie dbaiąc nato, co oniey 
fądzić y mowić będą wiedzący 0 iey urodze- 
niu, doftatkach, iako fię przed tym oczom 
ludzkim prezentowała; iak му (су patrzą- 
cy na to, cenfurować, nie bez podziwienia 
beda; fam Faryzeufz у inni u ftołu fiedzący; 
że tak nie przybrana, łzami zalana wpadado 
izby, rzuca Йе do nog Chryftufowych fzlo- 
chaniem, ięczeniem fwoim -wdzięczna biefia- 
dy chwilę kwafi у alternie, Tak właśnie 10- 
bie poftępuie , © kto fwoich grzechow fzpe- 
tność fzczerze uznaie. Żal za popełnione y 
ufilne (taranie żeby odpufzczono , tak cale 
myśl iego obeymuie y zaprząta, że mu nica 
nic uwagi na to co kto otym fądzić y mo- 
wić będzie nie dozwala: Dla czego ieżeli ty 
to zbytecznie uważafź, y trofkliwie upatruiefz, 
żeby е fwywolnieyfi towarzyfze nie naśmie- 
wali zciebie,y dla tego fzczerze fię Boga chwy- 
cić obawiafz, wiedz o tym zapewne, Żeś ic- 
fzcze dobrze nie zrozumiał iak fzpetny y 
obrzydły Bogu na piekielne męki zafługuią- 
cy Йап dufzy twoiey; gdybyś bowiem to ia- 
śnie uznał, czyżby cię przerażenie z tak wiel- 
kiego niefzczęścia do iako nayprętlzego wy- 
bawie- 
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bawienia Пе ztey nędzy nie pobudzało, że. 
byś Пе y przez ofłatnieżycia ludzkiego , nie= 
befpieczeńftwa јако  naybefpieczniey га- 
tował, nie żebyś lekkomyślnemi роготи- 
mieniami y powieściami gardzić nie miał. 
Starayże Пе tedy wto dofkonaley weyrzeć, у 
ieżeliś przez ten czas dogadzaiąe złym Гуо» 
im zmyślnościom, y о fłufzną nieflawe ztąd 
uludzi godnych pochodzącą niedbał, jakby 
rzecz przeciwna zdrowemu rozumowi była, 
żebyś teraz dla lekkomyślnych y prożnych 
naśmiewifk pożyteczney ku wiecznemu 2Ба= 
wieniu twoiemu , nie śmiał бе chwytać ra: 
ду; w ten czas tylko rozfądkami ludzkiemi 
gardząc, gdy fa fłufzne, prawdziwe y fpra- 
wiedliwe: wten czas zaś przez płochość пту» 
fu ich Бе obawiaiąc gdy {з prożne, fałfzy- 
we y nie fprawiedliwe. 

3. Uważ, iak nie tylko prętko у odwa- 
żnie ale y że wfzyftkim dofkonale бе ta Swię- 
ta Pokutnica nawrociła do Boga: gdy u nog 
iego leżąc, one  całuiąc, łzami polewaiąc 
wonnemi oleykami mafzcząc y wlofami ocie. 
raiąc, wlzyfikie przefzłey {woie ylubieżności 
obyczaie na ufługę Bogn, y żalu {wego wy- 
rażenie obrocila. Żkąd przykład bierz fobie, 
cobyś у {у miał czynić, gdybyś fię zupeł- 
nie do Boga nawrocił: То іеї, ftaraiąc fig 
tam naybardziey ийире Bogu czynić w czy: 
meś 
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meś ро naywięcey obrażał; żebyś wtey йе 
naywięcey cnocie ćwiczył, у o nią fłarał, kto- 
rey przeciwnym nałogiem uwiedziony więcey 
eś grzelzył , tak żebyś pychę pokorą y 
wzgardą fiebie famego; rozpufty ciała umar- 
twieniami, pofłami y niewczafami, złość y 
zemftę miłością піерггуіасіої, chciwość y ła. 
komftwo iałmużnami, dobrowolnym ubo- 
ftwem, dogadzanie wfmaku pofłami, złe 
konwes(owanie milczeniem, ofobnością у 
bogomyslnością nagradzał, у tak wfzyftkie 
złe przefzłego Życia obyczaje wprzeciwne 
świętey pokuty fprawy zamienił. ekosefe wy- 
dali członki wajze do fłużenia nieczyfłości ynie- 
prawości ‚ na nieprawość: tak teraz wydawaycie 
członki wafze do fłużenia fprawiedliwości na 
pońwięcenie. S. Pawel do Rzym. w Rodz. 6- 

4. Uważ iefzcz: inng nową ozdobę ktorą 
miało nawtocenie do Boga: S. Magdaleny; 
to ieft że to wfzyftko czyniła ziedyney ku Bo- 
gu miłości a miłości górącey yniengafzoney, 
zkąd to pofzło że według wielkości iey, y 
wielkość odpufzczenia naftąpiła. Odpu/zcza- 
śą fig iey wielkie grzechy , albowiem wielce 
ukochała : u Łuk. w Rozdz. 7. Tyś świętey tey 
niewiafty naśladował, a pewniey przefzedł w 
wolności grzefzenia, ale nie wiem ieżeli со- 
kolwiek w gorącey miłości y kochaniu Boga 
nadewfzyfiko ? podobno fama boiaźń kary do 

zaniee 
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zaniechania grzechow y onych obrzydzenia 
cię przywiodła., przy ktorey choćbyś. odpu- 
fzczenia grzechow na $, fpowiedzi dofiąpił, 
iakbyś teraz iednak w fobie y fłateczniey ła- 
fkę Bofką utwierdzał „ y więcey iey co razna- 
bywał, gdybyś йе grzechów chronić, yone« 
mi brzydzić dla famey Вора miłości przyu= 
czał. A do tego żeta miłość Bofka nie tylko 
fama by naywiękfze grzechy zgładzać może, 
ale yw niektorych nagłey śmierci przypad- 
kach do dofłąpienia zbawienia ieft Коше» 
cznie potrzebna. Przyuczayże fię tedy do 
niey iako mayufilniey, iey akty iako nayczę- 
ściey tak przy S. (powiedzi, iako y przyinnych 
nabożeńfiwach , a ofobliwie w okazyach na- 
padaiących pokus ponawiay . Zeby. przez to 
przyzwyczajenie łatwieyci iey było zażyć we 
wizelkich przypadkach, a ofobliwie w ofta- 
toim życia końcu. 

ç. Uważ iako to nawrocenie Magdaleny 
było fłateczne, у do ofłatniego momentu 
śmiertelnego zycia trwaiące. Nigdy bowiem 
iuż więcey do porzuconych grzechow nie 
wrociła fię, nigdy od zaczętey przeciwko nim 
nienawiści у obrzydzenia naymniey nie odftą- 
piła; am choć iey zupełnie Pan grzechy od- 
puścił, żadney fobie folgi w pokucie nie uczy- 
niła, ale ufławicznie one w fobie karać y 
opłakiwać aż do śmierci nie OGG, © 

ię 
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fis każdy nawraca do Roga ktory -fię zupeł. 
nie y dofkonale nawraca. Gdy bowiem Оп 
brzydzi fię grzechami fwoieini nie dla tego, że. 
by ich tylko fobie odpufzczenie ziednał, ale 
bardzicy dla tego, że niemi Boga tak dobre- 
go, y tak fobie ukochanego obraźił, a po- 
nieważ tażalu przyczyna nie uftaie, choćby 
mu у odpufzczono grzechy, tak też ani żal 
ehoéby y po odpufzczeniu grzechow uftawać 
nie powinien, I owfrem im pewniey 'zaiefł ди» 
fza, że, ieyto wfzyfiko co przeciw Boguprze- 
winiła, darowano; tym więkfzą ku tak wielu 
Кієу dobroci miłością a oraz przeciw’ grze- 
chom nienawiścią y obrzydzeniem zapalaćfię 
powinna. Tego tedy świętey pokuty fłatku 
ftaray Йе naśladować ; a tym bardziey im wię- 
kfzą malz niżeli Magdalena żebyś to czynił 
przyczynę; ponieważ nigdyś tak iako ona z 
uft Chryftufowych nie fyfzał: Odpufzczaią 
ci бе grzechy, у idź w pokoiu. Ale дауту2 
to Żebyś tak iako y ona pewny był,że ci wfzy- 
fikie 'orzechy przefzłego żywota zupełnie fą 
edpufzczone , yżeby ci to-częściey powtarza- 
ne obrzydzenie grzechow do więkfzego o od. 
pufzczeniu upewnienia pomogło, iednak 
karanie Żeby ci miało być cale darowa- 
ne, otym wiedzieć nigdy nie możefz; że- 
byś tedy v tegotu fobie uymował, nie, malz 


Rad 
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nad ten ikutecznieyfzego у dofkonalizego 
fpofobu iako trwać wczęfłym powtarzaniu 
zaczętey pokuty. 


MEDYTACYA IV. 


O Grzechu powfzednim. 
Trzy iey Punkta. 


т. Grzech powfzedni ma być iakaż- 
kolwiek obraza Војка, у dla tego nad 
22 [zy fikie obrzydliwości rzeczy ftworzo- 
nych ma Рус cięż/zy. 

2. Jil to choroba dufzy; w ktorey 
oną zofłaiąc na kfztałt fchorzałego ciała 
Jłabieie , y ociężałą fig do wfzyftkich do- 
brych uczynkow Јале ‚ wfzyftkiemi pofł- 
kami fobie pożytecznemi nudzi w uflawi= 
cznych mgłościach zofłaie, у do oftatniey 
zguby, to ik grzechu śmiertelnego co 
raz przychodzi. Dla czego iako dla po- 
zbycia fig choroby ciała , zwykliśmy wiem 
lu lubo miłych am rzeczy ftrzedz fig, lub 
przeciwnych y przykrych zażywać , tak 
daleko więcey tey nad nami furowości 
zażyć potrzeba dla ufirzeżenia fig "ką 

chow 


© 154. > 

chow poefzednich, to icf zarazy tym 
więkfzcy , im dufza nad ciało zacnicyfza. 

3. Nicznośnemi y wfzyftkiemi tego 
świata okrucieńftwa przechodzącemi mg- 
kami karze Bog po śmierci pow fzednie 
przewinienia , z czego [amego poznać iak 
wielka ieft złość grzechu pow/ztdniego , 
у ¿ako dla tego famego chronić fig ich pil- 
no trzeba. 


Przerzeczonych Punktów 
wytlumaczenie i 


1 Туа, że grzech pow[zedni lubo Boga 

у iego przyjaźń nad rzeczy doczelne 
nie przekłada , y dla tego famego cięlzkiey mu 
zniewagi nie czyni, iednak iakążkolwiek 
obrazę Maiefłatu Bofkiego w fobie zawiera . 
Ponieważ to rzecz pewha, że fię lub Pan, 
lub Ociec każdy oto uraża, gdy cokolwiek 
rofkazuiącego albo у zakązuiącego, poddani 
albo fynowie fluchaé nie chcą. Zkąd (бе 
wnofi , że grzech lubo powlzedni ieft zło cą 
nad wfzyftkie rzeczy fitworzone сіе 23, у kto- 
rą dla tego barzdiey fię nam brzydzić y lę- 
kać należy, niżeli naprzykład powfzechną y 
nam ludziom zwyczayną śmiercią, niżeli w 
pień wycięcia nie tylko pewnego ludu, kraiu, 

Kro- 
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Kroleflwa, а!е y wfzyftkich po Świecie ludzi. 
Tak dalece że gdyby Świat, źiemia y wfzy- 
fiko co na niey їе tuż zataz zginąć miała , 
amy przez iedno lekkie kłamftwo moglibyś- 
my towfzyftko od zguby ratować, fprawie- 
dliwie to by nam *raczey obierać należało; 
niech by to wfzyflko raczey zcałym zginęło 
światem, niż byśmy dla zachowania iego, 
na iakąkolwiek Boga y Stworce tych wfzy- 
fikich rzeczy obrazę zezwolić mieli, Iżebyś 
tego fobie za zbyteczne nad fzczerą prawdę 
wyrażenia nie miał, przypomniey fobie pro- 
izę, iakeś Пе zwykł lecie od much na twarz 
twoią podaiących y naprzykrzaiących ci fię 
bronić. Gdy ktorą znich pochwycifz;j lu- 
bo cię nie otruła, ani cirany .cięfzkiey nie 
zadała, zabiielz, fądząc to raczey żeby to mie 
zerne ftworzenie zgubę dla fiebie naycięż: 
fzą у ofłatnią ponofiło , niżeli żebysty od nie- 
go iakie uprzykrzenie cierpiał. Miey że to 
fobie za rzecz naypewnieyfzą, żeś ty y wfzy- 
fey ludzie у Aniołowie у wfzyftkie ftworze- 
nie nie rownie coś podleyfzego względem 
Boga, niżeli mucha względem człowieka . 
Jeżeli tedy przez tę rożność okryśloną że 
mnieyfzą rzecz fądzifz zgubę mizernieyfze- 
go ftworzenia, niżcli fwoie iakieżkolwiek na- 
przykrzenia, dla rożności nie rownie wię« 
klzey bo niefkończoney, ile Bog wfzyfikie 
tze= 
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rzeczy fłworzone przewyżfza, daleko za 
mnieylzą rzecz poczytaceś to powinien, y 
bardziey obierać powlzechrią wfzyftkich rze 
zy ftworzonych zgubę, niżeli chocby małą 
y lekką -Maiellatu iego obrazę. Otoż tedy! 
jak wielka złość у ciężkość y w tych grze- 
chach , ktoremi јако powfzednie a prawie, za 
nic mamy, y z iakicykolwiek okazyi ze wfze: 
Jakim  befpieczeńfiwem prawie, dla żartu у 
śmiechu. popełniamy ! tak wielka, że każdy 
znich więkfzy nad zgubę całego świata. Lek= 
ką w fobie zawiera obrazę, ale obrazę iez 
dnak Bofką. Itoiedno dofyć зей, że kto: 
kolwiek niefkończony iego Maiefłat godnie 
facuie, bardzicy Пе na to wzdrygać powi- 
nien, niżeli gdyby woczach fwoich widział 
мілуе gmachy świata, wiednę perzynę 
obracaiące йе lub ze wlzyftkiemi luminarza- 
mi nieba. cale nilzczejące . 

2. Uważ, że grzech powfzedni lubo du- 
{ту na śmierć nie gubi, iey iednak zdrowie 
y fly bardzo nifzczy, iako pewny rodzay 
wewnętrzney choroby, ktory dufzy 
nie mniey doymuie , niżeli gorączka lubin- 
ne choroby ciału, Coż bowiem ta w ciele 
ludzkim w ktorym йе w.korzeni złego czyni? 
O to Шу do roboty yzabaw życia ludzkiego 
potrzebne odeymuie, appetyt do iedzenia y 
przyrodzonego pofiłku cale gubi, przy we- 

wnę 
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wnętrznych nudnościach y ckliwościach od: 
począć nie da , yna koniec do śmierci iako 
do niey zawfze przymierzaiąca przywodzi. 
Otoż tym właśnie podobne“ fkutki z grze- 
chow powfzednich: ofobliwie dobrowolnie у 
rozmyślnie popełnionych y częfto ` powta- 
rzanych ydawnym zwyczaiem zafłarzałych 
pochodzące chciey iaśnie obaczyć . Naprzod 
przez nie wfzyftka rzeźwość y'ochota do do- 


brych uczynkow , do złych pożądliwości po- . 


fkromnienia , do poftępowania w cnocie fa- 
bieie yupada, tak że obciążony tą gnuśną 
fiabością umyfł , co przed tym dobrego bez 
wfzelkiey trudności czynił ; wtym potym wiel- 
kie cięfzkości uznaie, ktore mu wfłręt CZY: 
nią ydo opufzczenia przywodzą ; pokufom 
na fiebie powiłaiącym fłabo йе bardzo opie- 
ra. Coż ma czynić, gdyfiły przez tę nie- 
fzczęśliwą fłabość cale utracił ? Przy tey fła- 
bosci tempieie fimak, iuż бе rzeczami Bo- 
fkiemi nudzi , żadnego w nich ukontentowa: 
nia nie czuie, ‘апі йе modlitwą „ani. innym 
ewiczeniem naliożeńftwa bawić bez utęfknie. 
nia nie może, ufławicznie źiewa , nudzi fo- 
bie, y niczego bardziey tylko iakby ią prętko 
fkończyć nie czeka. Te Їз włalności czło- 
wieka, ktoremu choroba wfzyftek (паку ap- 
реу odięła. То ремпіе fwoim w grzechach 
pożądliwoeściom czyniąc zadofyć, welołe ży» 
cie 
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cie prowadzić będzie, nie maiąc tego , iakie: 
go flaby człowiek doznaie naprzykrzenią? 
I owlzem te fame pożądliwości, fą to iako 
febry ufławicznie nim trzęfące, animu fpo- 
cząć dopufzczą , fobie go ociążałym у ob- 
mierzłym czynią, codziennym doświadczeniem 
dowodząc tego izk prawdziwie napifał S. 
Augufiyn. Rozkazałeć Panie ytak fe dzieie, 
zeby fam fobie był ukaraniem każdy nieporzą- 
dny иту - Na koniec wątpić otym nie mo- 
żna, że tabefpieczna y nie utrzymana do 
grzechow powlzednich wolność, iako w du- 
fzy ludzkiey żywość wiary, miłość Bofką, 
y zażywanie enot, ktore Їз ofobliwfze do utrzy- 
mania łafki Bofkiey pofiłki uftawicznie со 
raz urywaiąc uimnieyfza, przeciwnym zaś 
fpofobem złe” obyczaie fwoim mamiętno- 
ściom dogadzania pożądliwości nad rozum, 
upodobania nad uczciwość , włalney woli nad 
Bofką przenofzenia , nad co піс zaraźliwłzego 
y do wfzelakich niecnot popędliwizego być 
nie może, ufławicznym codziennie używa" 
niem, co raz bardziey a bardziey w korze« 
nia у utwierdza; tak też y do więklzych 
śmiertelnych grzechow, gdy fię okazya poda, 
popełnienia z wielką fkłonnością przywodzi. 
Ito ief rzecz tak prawdziwa że to za olo: 
bliwfzy cud poczytać by бе powinno, gdyby 
kto za піс fobie powfzednie grzechy maiąc, 
miał 
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miał бе przez długi czas bez śmiertelnego 
grzechu obeyść . Со gdy tak ieħ: każdego 
znas rozumny na ficbie famego wzgląd po 
nas wyciąga, Żebyśmy iako nie tylko śmier- 
ci ciała , ale wyftrzegaiąc Пе у chorob, wiele 
fobie. rzeczy miłych zmyfłom nafzym путц» 
iemy, y zabraniamy : wiele zaś im przykrych 
y przeciwnych zażywamy; tak oprocz więk: 
fzych grzechow, iakie Їз śmiertelne krore du- 
fzę na wieki gubią; y mnieyfzych, ktore iey 
na zdrowiu fzkodzą, flrzeżmy бе, gotowi bę- 
dac , kiedykolwiek do uchronienia бе tych 
chorob dufznych potrzeba będzie, umyffwoy 
umartwiać , czyli to rzeczy nam milych, 
ftrzegąc Пе czyli przykrych zażywaiąc. I dla 
tego niech mi nikt nie mowi: mam bardzo 
wielki do tego appetyt lub pragnienie: Tey 
krzywdy znieść żadną miarą nie mogę; bo 
bym łatwa każdemu odpowiedział: Niech 
tak będzie; awfzakże gdy w gorączce zofła- 
ie[z, iak ci miło ochłodzić йе iagodami, albo 
świeżemi ktore rad iadafz fruktami, iak byś 
pragnął nayźimnieyfzey w рої ze śniegiem у 
lodem wody ; iedmak Пе od tego, boiąc бе 
więklzey gorączki martwifz у utrzymuiefz , 
odważafz Йе na przykre у nudne lekarftwa, 
y iako zdrowiu twoiemu pożytecznych ży- 
czylz fobie y fam fięchwytafz . A przeto „іе: 
żeli dla utrzymania ciała iakieżkolwiek 2ту- 
fow 
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flow twoich: chęci y żądze iak fobie obmier. 
złe zwyciężałz; iak by to rzecz nie godna 
у rozumowi przeciwna była, gdybyś tego cz». 
nić nie chciał gdzie o zachowanie dufzy idzie, 
części twoiey nierownie zacnieyłzey , у kto» 
ra faina całą prawie illota twoią iell.. Czyby 
to nie tak było; iak gdybyś dla zdrowia 16; 
dynego fyna woiego miał tego kofztu żałoe 
wać , ktorybyś dla zachowania iednego by: 
dlęcia chętnie łożył. 

3. Uważ iak grzech powfzedni nieznośne- 
mi w czyfcowych ogniach. mękami karzą! co 
famo, choćbyś - inney żadey przyczyny nie 
miał, do tego, zebyś złość iego iawnie uznał, 
y wlzyfikiemi (pofobami chronił fię go, dofyć 
ci być powinno . Naprzod ile do uznania zło- 
ści iego mowiąc: Na przykład, gdybyś wi 
dział iżby kto fyna (wego w ogniu piekł у 
męczył. Cobyś profzę patrząc na to mo: 
wil? iedno ztego dwoyga. То iefł, albo 
ten fyn muhal exces iakiś ofobliwlzy popet- 
nić; albo осіес iakiš mufi być cale ше ludze 
ki, у owizem nad nayokrutnieyfze  beltye 
gorfzy, ktory Syna 2а maly. iaki dziecinny 
wyftępek tak nie miłośiernie karze, Teraz 
żefiętedy do fwoiey rzeczy wrośmy - weyrzyi 
na owe święte dufze, ktore Bog po śmierci 
ciała, w czyfcowych mękach karze. Przeczyć 
temu nie można żeby one łafki Bofkiey pes 

wne 
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wnemi nie były у Bofkiemi na wieki przyiaa 
ciołkami у corkaini, chybabyś Bofkim wy- 
tokom mie dowierzał , Coż ztąd malz fobie 
wnofić? Jedno ztego dwoyga: albo coś wiel- 
kiego popełnić one mufiały; albo ieżeli nie 
tak ieft, to Bog Ktotyich tak karze , nie ftu- 
fznie to y okrutnie czynić ший, Ale zaś 
znowu na Boga niefprawiedliwość albo okrus 
cieńftwo iakie w kładać, chybaby to ten сту» 
nil, kto Boga cale nie zna, albo ifkierkiro= 
zumu niema, Toż tedy pierwfze wnofić fo - 
bie koniecznie potrzeba; iak wielka złość 
muli być y powfzedniego popelnionego grze- 
chu, ponieważ te dufze częftoktoć nie mas 
ią nie więcey na fobie tylko fame grzechy po» 
wizednie , za ktore od nayfprawiedliwfzego 
у nayłafkawizego Sędziego, y ow[zem od nay: 
ukochańlzego Oyca tak ciężko ukarane by: 
waią. A wlzakże lckkiemi йе. grzechami te 
grzechy powlzeduie nazywaią, Tak deft: 
lekkie fą w porownaniu grzechu śmiertelne- 
go ktory zguba oftatnią iet. Гак dak 
gorączka, zguba fubiłancyi, nędza, lekka 
ieft w porownaniu śmierci. Jednakże gdyby 
ie kto bez tego porownańia fame przez fię 
uważał , takciężkie fą, że wfzyftkich , ktore 
tylko na ziemi znofić możemy , niefzczęścią 
cięfzkość przechodzą; y gdybyśmy ich złość 
у brzydkoś iaką wlobie maig: obaczyć mo. 
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gli , więkfzym by nas firachem niżeli fama 
` wieczność piekielnych так przeraziły. Z tych 
mək ktoremi po Śmierci człowieka grzech 
powlzedni karzą, nie tylko tego dochodzić 
malz, iak wielka złość grzechu tego , ale też 
žiaka pilnością ieżeli cokolwiek mafz na fie- 
bie uwagi ftrzedz бе go powinieneś. Daymy 
to niechby w Kościele świętym takie prawo 
było; żeby y grzechow powfzednich, czy to 
flow gniewliwych, czy to kłamftwa fpowia= 
dać й koniecznie «wyrażeniem liczby ich 
trzeba było, y żeby za każde kłamfiwo lub 
inny grzech powizedni fpowiednik każdy ро= 
winien naznaczyć, albo przez cały miefiąc 
рой o chlebie у wodzie, albo со rownego 
w umartwieniu , odważyłżebyś Йе tak łatwo 
czy na fłowo uraźliwe, czy na kłamftwo ja- 
kie? pewnie nie : tak rozumiem; myśląc fo- 
bie: byłbym fzalonym y nie uważnym za 
krotkie nieutrzymanie ięzyka na tak długą 
karę zarabiać, Za coż fię tedy temiy tym 
podobnemi grzechami tak befpiecznie y bez 
wfzelkiey boiaźni obkładafz, choć wiefz do- 
brze, że zanie daleko więkfze męki y dłużey 
nie na kilka dni у miefięcy ponofić będziefz 
mufiał. Ach niechciey że na potym tak zapa: 
miętałym być na fiebie! ale z pilną roftrzą« 
faiac uwagą, w jakie też y iakiego rodzaiu 
nayczęściey y nayłatwiey wpadafz grzechy, 
pofta- 
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poftanow u fiebie, ze wlzelaką ufilnością fta- 
rać fię, żebyś ich odtąd dobrowolnie у zu. 
wagą nie popełnił nigdy, 
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O śmierci według iey iftoty kto» 
„ra iell przeyściem zczafu do wie- 
czności . 


"Trzy iey Punkta. 


| 


z. Przez śmierć trzeba wychodzić dy. 
Jey z ciała, у z świata tego na inny, 
gdzie iuż odtąd zawjfke być жий; 
dia tego iak nik rownie pilniey myslić 
powinna o wiecznym fwoim miefzkaniu 
niżeli o tey doczefney. go/podziz ` 

2. Odchodząccy na wieczność dufzy 
trzeba porzucić to wJzyjiko na zaw [ве co- 
kolwiek tu ma, y mieć z rzeczy doczejnych 
pragnie, dla czego iak ie fobie teraz lekce 
ważyć powinna. 

Lą 3. 
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3. Same tylko uczynki człowieka , te 
go nie opufaczą y po śmierci , ale za nim 
poydą na wieczność, у dla tego naywię= 


сеу by fig onie fłarać powinien,» 


"Tychże Punktów wytłumaczenie. 


т. | Waż, że śmierć nic innego nie ief, 

tylko przeyście z czafu do wieczności, 
to ieft wyiście dufzy z ciała, у ztego Świata 
widomego, gdzie terąz zofłaie, a przejście na 
inny świat fobie nieznaiomy , gdzie na wieki 
iuż miefzkać тий, Poydzie człowiek w dom 
wieczności fivoiey, u Eccl: w Rozdz: 14. Y dla 
tego gdy fię mowi, że każdy człowiek ше» 
rać mufi, nic innego fię tu nie rozumie , tylko 
że każdy człowiek ma dwie drogi y domy, ie- 
dñe doczefną, to iefł teraźnieyfzą, a drugą 
wieczną , to чей przyfzłą. Y to każdemu od 
natry opilane prawo ; że kiedyżkolwiek 
z pierwlzego domu wyniść, у tam fię nigdy 
wrocić niemaią, a przenieść do drugiego 
z kąd iuż więcey nigdy mie wynidą. Dwie 
tedy tu rzeczy do iftoty śmierci należące ulta- 
wicznie ci wbijać fobie w uwagę, y pamiętać 
potrzebą .  Pierwlza nie zawfze ci tu, y nie 
na długo żyć na tey ziemi, tu y tu bywać, w 
tey izbie miefzkać, tego powietrza zażywać, 


temi 
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temi intereflami fię zaprzątać „» tych uciech 
wefołości zażywać. L Ale naznaczofiy ieł w 
Bofkim rozporządzeniu, dzień pewny o kto: 
rym ty niewiefz, a podobno. bliżfzy niż fig 
fpodżiewalz, ktory iak nadeydzie, to życie 
twoiewnet Пе (kończy, az nim przefłanielz у 
ty fłarać Пе о fortunę, rządzić, panować, 
zaftawiać ftoły, chwalić fig z urodzenia, 
talent a /prezentować oczom ludzkim, y 
cożkólwiek robilz teraz y czym fe zaba- 
wiafz . Tak zapewne nie pochybnie będzie! 
przyidzie, przyidzie!- ten ` ofłatni fatalny 
dzień; ktory cię ztad na wieczne wygnanie 
wypędzi. ` Natura nas naten świat nieiako 
do domu iakiego, gdziebyśmy zawfze mie- 
fzkać mieli, ale ако йо: karczmy y gościńca 
zkądby Пе wybierać co prędzey ; wprowadzi- 
ła. Niemamy tu do miefzkania miajfła, ale 
przyfztego [гикату : S. Paweł ао: Zydów w 
Rozdz. 13. TQ druga rzecz ieft : tegoż fame- 
go dnia у momentu, wiktorym йе: to życie 
fkończy , inne ci zaczynać potrzeba, a bez 
porownania więklze, ktore йе fłnfznie ży. 
ciem nazwać powinno ;'w ktorym iakożkol- 
wiek czy fzczęśliwy czy nędzny. fłan człowie= 
ka będzie, bo trzeciego *mieyfca frzodka у, 
fpofobu między fzczęśliwością wiekuifią , a 
oftatnią niefzczęśliwością tam nie mafz; wnim 
byćbez końca y trwać na wieki mufifz. Te 


tedy 
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tedy dwie rzeczy, nad ktore nic pewhicy[ze- 
go nie ieft, pilno uważay: у nad tym йе nie 
co zaimyśliwfzy, patrz: iak byś głupie fobie 
poftąpił , gdybyś . o doczelne życie ktote w 
kilku leciech mafz fkończyć, więcey бе ftarał, 
niżeli o przyfzłe nigdy nie ufłaiące, yna wie- 
ki trwaiące ; a gorzey. iefzcze gdybyś: winte- 
reflach Życia: tego cale йе zatopiwfzy, 
żadnego o przylzłych ftorania'y myśli nie 
miał, Cobyś profze o takim. Człowieku) ro- 
zumiat, ktory iadąc do Krakowa „ żeby tam 
niewyieżdzaiąc, przez całe życie miefzkał, 
tu yowdzie przereżdzaiąc: po cudzych dobrach 
wyfławiałby: wfpaniałe rezydencye, опе ro- 
żnemi* malowidłami obiciami у, inną: арра» 
reucyą zdobit, гак 2еБух wlzyfłkę' na te for« 
tune ftraciwfzy „ y'fzeląga: (obie na. żywność 
tam. gdzie: ma zawize: miefzkać nie: zoftawił . 
Czyżbyś. ganie: cale z rozumu obranym: na- 
zwał. Coż to ieft ? tam gdzie noc ktorą: prze- 
nocował tracić wfzyftko.„. a daley: iak. Życie 
prowadzić, na: to, nie: mieć: uwagi? Pewnieci 
fię tak: nietozumuego człowieka widzieć nie 
trafiło: nigdy. Ale: wtey: podroży,, ktorą: do 
wieczności, idziemy wlzyfcy,. у. wycaźić: nie 
podobna. iak wielupodobnie, у bardziey fząe 
1еїзсуєһ? Choć bowiem. dowodnie wiedzą, 
że na tym świecie niby tylko przechodząciak 
w gościńcu у karczmie bawić nie mogą, zkąd 
nayda- 
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naydaley iutro wychodzić trzeba, a na tama 
tym bez końca wieczne prowadzić życie: 
wizyftkie iednak myśli y fłarania na ozdobę 
tey tu gofpody obracaią , багаас йе o dofta- 
tki, honory , fławę Imienia, a o przylzłey tam 
krainie gdzie ieft dom wieczności ich; nie 
niedbaią, y idą tam nic nie myśląc nie gotus 
iąc бе na to; iakie tam miefzkanie czy wy- 
godne czy opłakane mieć będą, iak tam żyć 
czy fzczęśliwie , czy w wiecznym паггекапіш 
będą? -O przewrotne fzalenftwo ! więcey wa- 
Zacych przechodnią katczmę, niżeli dom а 
wny - Nu jeno! żebyś y ty tak nie uważnym 
nie był około doczefnego życia, tak myśl że- 
byś fobie nierownie lepiey na życie wieczne 
poradził . 

2. Uważ; gdyby człowiekowi umieraiące: 
mu te rzeczy doczefne, ktorych tu zażywa 
przenieść х (оЬз na tamten Świat można by- 
ło; iefzczeby miał dla czego ie fobie powa- 
żać, oich zbieranie у przyczynianie tak pile 
no fięftarać. Alenic a nie ztąd zfobą nie 
wynofić, furowe y nie przebłagane natury рга- 
wo nie dozwala . Gdyby naywiękfze bogactwa 
у wielkich maiętności Pańftwa miał kto Zy- 
iąc: Gdy ginąć przyidzie nie weźmie z [06а wfzye 
fikiego, ani z fląpi znim chwała ¿ego  Pfalm: 
48. Nadzy na ten świat wyśliśmy, nie mniey 
nadzy wychodzić zniego mufiemy , zoftawu: 
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ige cokolwiekeśmy pracą nafzą uzbierali, y 
ztąką pilnością y miłością utrzymywali, Nikt 
od tego “Prawa wolnym być nie może, Tę 
powfzechną wfzyftkich rzeczy firatę wfzylcy 
wizelakiego апт у kondycyi ludzie konie- 
cznie” ponofić mufzą, czyież to będą owe 
Dobra, owe intraty, owe zbiory у dofłatki ? 
Wfzyftkich  bogaćtw  odfiąpić przyj: 
dzie% Ludziom z talentow umieiętnościwy= 
nofzącym fię na co wynidą fubtelne dowcipy, 
imądre inweńcye krafomowitwa, ktorych Ше 
nafłuchać nie można było. Krolom y Panom 
fłużyć nie będą liczne aflyftencye , parady, 
ordery , godność: urodzenia y czym fię nad 
innych wynofili. Nic a nic ztego. zloba nie 
wezmą, czy chcą, czynie chcą to wfzyftko 
na wieki zofławić y opuścić mufzą. Maia tofo- 
bie za wielkie fzczęście, że fn Пе tu tak wiele 
mieć doftało, alegdy im to śmierć zrak. wy- 
dźierać będzie z więkfzym uznaią żalem, że 
to wlzyftko! nic nie było , tylko iakaś. przemi- 
iaiąca (сепа , y prożne namóment міомі» 
{Ко Poznaią y fwoie głupftwo, że fię oto 
z tak wielką pracą: fiarali; yw tym fwoie na- 
dzieie, chwałę fzczęśliwość zakładali: dawne 
опе po, niewczalie: do, upamiętania przycho= 
dzących ponawiaiąc: narzekania: CoZ nam 
pomogła pycha albo chlubabogaćhw со nam przy- 
niofta? przeminęło to w/zyfiko, iako- umbra © c. 
ca 
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€5'e, T šako fhatek przechodzi przez fufa wodne, 
ktovegogdy przeydzie y sladu mie таіетс W 

Xiędze Mądrości w Rozd. у. krotko mowiąc. 

Zafną [пет [woim y тіс nia znaydą , mężowie 
bogactw w ręku [twoich Pfal: 75, Nic zapewne ani 
kawati ka nici zowych iedwabnych bogatych 
iprzętow, ani fzcləga z tak wielkich dofła- 
tkow. Podobnie do owego żebraka ktoremu 
fię śniło iakoby wielkie fkarby znalazł, ma- 
iac бе za bogatego у Íz zczęśliwego, tym fię 
kontentuiąc; g gdy Пе ocknął (woie tylko ubo- 
Awo koło fiebie widzi, a wfzyfikie оме fkarby, 
miłymci fobie, ale prożnym fnu z fiebie 
igrzyfkiem uznaie: Godny przykład mamy 
na, owym wielkim Alexandrze , kto nad ше. 
go dofłatnieyfzym у możnieylzym? pifze 
onim Swięta Xiqg Machabeyfkich hifłorya: 
1 flato [е gdy zbit Alexander Syn Filippa Kro- 
la Macedor/fkiego Duryu(za Krola  Perfkiego 
y Medow , fłoczył wiele bitwa yotrzymał wszy: 
ikiz fortece у pazabiiał Kreloów ziemi , у wziął 
korzyści wielkości narodow: у zamilkła ziemia 
przed obliczem ідо. Таку były męftwa icgo ў 
y zwycięfiw proceder, ale by nayfławniey- 
fzym w fprawach y powodzeniu fwoim bẹ- 
dac, że był iednak śmiestelnym, otoż yic- 
mu po zawoiowaniu. wielkiey: świata części), 
przylzło na to, że ztego świata ufłąpić ийа: 
Ipotym padł na tazko- y poznał ze umiera ; Coż 

fig 
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йе tedy w ofłatnim tak przykrcy potrzeby 
terminie ftało? Pifze Litera] Święta , I zawo« 
łał chłopców (woicb_fzlacbctnych y podzielił im 
Kroleftwo fmoie „. I także to wfzyftko innym; 
a fobie. nic! ztak wielkich doftatkow у Pań. 
Йа nie zofławił! Nica me: ale bez aflylten- 
cyi bez konwoim tak wielki Pan y Monarcha 
tak niezwyciężony Mocarz fam nagi, nes 
dzny, iak też у ktory żebrak na wieczność 
pofżedł . Tu йе nie co zabaw na uwadze tey 
prawdy , przypominaiąc niektorych tobie zna- 
iomych, ktorych gdy żyli za fzezęśliwych we 
wflzelakim powodzeniu uznawafz, oraz pomyśl 
fobie, зак у (суйко zoftawiwlzy nie bogatfi 
od nayuboż(zych żebrakow z tego świata zee 
fzli.. Tę daley uwagę у do fiebie famego 
obroć, co ci йе też ztwoiey rzeczy podoba? 
owa twoia maiętność, owe pomiefzkanie 
ktoreś fobie według wego umyfłu ułożył, 
owe fprzęty, ow porządek, owe aparencye, 
Wfzyftko cito do krotkiego cząfu tylka po- 
życzono y pozwolono, w ktotce to innym od- 
dać y zofławić mafifz. Ofobliwie przypa: 
truiąc бе temu domowi wktorym mięlzkafz 
pomyśl fobie: wiele tu Panow wtych izbach 
rezydowało! Gdy we. drzwi wchodzifz mow 
fobie: Przyjdzie ten dzień y wkrotce, kiedy 
temiż drzwiami złożonego mnie umarłego 
wyniofą ztąd , dokąd їп? nigdy nie powro: 
cę, 
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ce, iako wielu wyniefiono , ktorzy tu w tym 
domu przedemną miefzkali. A iakozwyczay- 
nie więcey ludzie pragną niżeli w famey rze- 
czy mieć mogą: włipomniy fobie, czego też 
ty naybardziey fobie na tym świecie życzyfz? 
Zebyś tego honoru godności dofzedł , teyfię 
fortuny doczekał? Daymy to, że doczekafz ; 
coż z tego ? осой tego ` zażywać będziefz? 
Oto ledwie tego doftaniefz zaraz to opuścić 
bedziefz mufiał. Co fobie dobrze uważy: 
wfzy, łatwo. cibędzie z tąd dwa wziąć poży: 
tki do życia na potym dobrego wielce potrze- 
bne. Jeder, żebyś od tych dobr tak nie fta- 
tecznych „ y prętko odftępuiących affekt y fta- 
rania fwoie cale oderwał, y onie teraz mniey 
dbaiąc, na kfztałt umieraiącego poglądać przy- 
оста! Пе, tak teraz maiąc ie za nie trwałe y 
prożne gdy ich zażywafz, iakie сі fię zdawać 
będą, gdy umieraiąc będziefz ie mufiał po- 
rzucić. Drugi: ponieważ cię śmierć ze wlzy- 
fikich twoich doftatkow lada w dzień obedrzeć 
ma, uczyń cnotę zprzymulu, zbywaiąc ie 
dla przyfługi Bogu „ żeby йе śmierci. mniey 
doftało , zczego by cię miała odzierać, tak 
bowiem bez żalu у fzkody у owfzem zpoży- 
tkiem dobrowolnie opuścifz ; cobyś potym 
poniewolnie bez żadney zafługi zwielką bo- 
leścia yżalem ftracić mufiał. Anibyś wpoł 
obumąrłym głofem przy oftatnim pomiefza: 
: niu 
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niu bardziey, niż dyfpozycyi totemu, to owes 
mu odkazywał; alebyś zwielką pociechą y 
nkontentowaniem wfzyflko w ręku Chryftu. 
fowych złożywfzy owe uczniow iego ponas 
wiał fłowa. Otośmy opuścili fzyfiko y paśli- 
śmy za Tobą, coż nam tedy będzie? u Matt. 
w Rozdz: 19 

3. Uważ; że iako: zapewne umieraiący 
opuścić mufzą wfzyftko, cokolwiek tu mieli, 
tak oniemylnie zabrać z [оба mułzą towfzy- 
fiko, cókolwiek tu czynili. Uczynki bo- 
wiem ich za niemi poydą . NV. obiaw: w Rordz, 
14. Ого? to ieft, co ztym życiem śmiérteļ- 
nym nie umiera; Patrz cośmy naywięcey po» 
ki żyiemy zbierać powinni, То ieft uczynki 
dobre, Bogu fię podobaiące, przez ktoreby- 
śmy na wieczną chwałę zarobić mogli. Te Їз 
prawdziwe bogactwa, to doftatki, Pana йе 
fwego trzymaiące, te dobra ktore nas na Wice 
ki (zczęśliwemi czynią. Czymże fięto dzie- 
ie, że wielu ludzi o dobradoczefne, o ktorych 
wiedzą Że razem zciałem ich zginą, tak fç 
ufilnie ftaraią; tak zaś fa niedbałemi у leni- 
welni w cwiczeniu fię w cuorach, у dobrych: 
uczynkach, Кобе: fame iedynym ich przez 
całą wieczność fkarbem będą.  czyliż to nie 
więkfzy zda Пе być nie rozum „niżeli owego; 
ktory wiedząc że ma być do pewnego kraiu 
zafłany, о takie Бе tylko rzeczy Жага ktore- 

tam 
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tam Їз po niczemu, yktore tam fą furowym 
prawem zakazane; Ah żebyś y ty tak przewro- 
tnym nie był „ale rozumniey iakby owemu 
należało wlzyftko co ma zbywać, azato na- 
bywać takich iakieby w tamtym kraiu, po- 
płacać mogły, tak y ty wiedząc dobrze, że 
przez całą wieczność, do ktorey nieomylnie 
wybierać Пе malz, nic nie popłaca tylko cno- 
ty, dobre uczynki, fpie(z Пе poki ci czas po- 
zwala, iako naywięcey tych fobie nazbierać 
towarow. Wizytek czas y ftarania przy. za- 
bawach życiu tu twoiemu potrzebnych na to 
10236; coby ci йе na potym na całą wieczność 
przydać miało. Zarabiaycie , nie na pokarm, 
ktory ginie, alenaten, ktory trwa na ZyWot/wie- 
“пу. u Jana S. w Rozdz. б. 
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© włafnościach śmierci. 


Trzy iey Punkta. 


т. Przeyście to na wieczność blifkie ka= 
zdemu ieft „ ta blifkość iak wiele fzacun- 
ku rzeczom doczefnym czy złym, czy do» 
brym uymować powinna . 


2. Jeh to fprawa nad wfzyfikie nay- 
więk/za, od ktorcy cała na potym czy 
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dobra , czyli zła wieczność zawifła, dla 
czego iak fig oto атас mamy żtbyśmy 
tg dobrze odprawić mogli. 

3. Niepewmy ігу czas: dla czego z 
wielką pilnością przefirzegać tego mamy, 
żeby mas ktory moment nie gotowych nie 
zaftał , ktory w każdym punkcie przy- 
pasc тоё. 


Tychże. Punktow wytłumaczenie. 


X. J Waż że śmierć iefl to rzecz prętkay 
nagła. Pumiętny albowiem śmićrć fie 
nie opoźnsa у u Ekkle. w Rozdz. тд. Poki bo* 
wiem na ziemi сі tu bawić pozwolą; choćby 
ci y wiele pozwolono ośmdziefiąt albo y co 
więcey lat. Dni lat nafzych , wnich fiedm- 
dziefiąt lat, істе zaś w możnych, osmdzio. ` 
Ла? lat. у daleyich praca у bolest. w Pfalm: 
$9. Obroć oczy na przelzły ktory fię fkoń- 
czył wiek. Wiele millionow ludzi było z po» 
czątku iego na świecie? między hiemi byli 
znaczni urodzeniem, w wielkich honorach „ 
fortunie , fławie, nie zwyciężeni w męftwie: 
Panowie, ,Xiążęta, Monarchowie, z tych 
wfzyftkich wielu też iefzcze teraz znaydzielz? 
Апі iednego . Coż йе zniemi ftało ? Gdzie fig 
podzielić Gdzie śmierć wfzyfikich += sm 
Sia- 
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Ciało dogrobow, a dufża na wieczność. A 
tych zaś wlzyftkich ktorzyteraz żyją, ktorzy 
na mieyfce tamtych  naftąpili, wielu 
też po fkończeniu tego wieku zoftanie. Ani 
| ieden; Ici wfzyfcy pokazawfzy Ge na tym 
| teatrum, y fwoią fcenę odprawiwfzy, iedni prę= 
dzey, drudzy poźniey ufłąpić ztąd mulzą, 
zoftawiwfzy ciała w grobach, a dufze na wie- 
cznóść  przeniofifzy; Partz тебу iakiż 
| to koniec długo wieczności życia ludzkiego 
| ieft? iedne ftolat. A'cożto ieft,ieżeli nie mae 
ły czafu urywek, w porownaniu do niefkoń: 
czoney wieczności. Liczba dni ludzkich, y to 
miele, fto lat za kroplę wody morfkiey ` uznane 
Ją. yiako okrąg piafku tak mate lata przy dniu 
| wieku, u Ekkli. w Rozdz. 18. Daymy to żeby 
ci pozwolono na całe (to lat przeciągnąć ży- 
cia, у żebyś przez ten czas we wfzyfikie do. 
bra opływał, tak: żebyś przez wfzyftek ten 
czas Żadney przykrości nie doznał, żebyś 
| niczego więcey do wfzelakich honorow, do= 
| fiatkow, rofkofzy nie pragnął ; w zupełnym - 
| zdrowiu zawfze wefoły, wfzyltkim miły, za 
| nayfzczęśliwfze, y ktore mogł tylko kto fobie 
życzyć, miałbyś to fobieżycie: z tych tedy tak 
| pomyślnych lat minąłby pierwfzy , przefzedł: 
by drugi, у tak ieden po drugim aż do fetne- 
|20. Aten za drugiemi iak bywyfzedł, gdzież 
[by figowe twoie fzczęśliwości, pomyślno- 
ści 
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ści podziały? Coż by znich тойаїо® Takby 
były iak by ich nie było, (ашеро tylko niby 
to Ínu przemiiaiącego imaginacyą zofławiwizy, 
ciebie by, fimego nędznego porzuciły. Nie 
inaczey о przeciwnym ipofobie Życia  TOZUe 
mieć potrzeba: Na przykład gdyby cię ofa: 
dzono przez tyleż lat na wlzyftkie mizerye у 
nędze, żadney znizkąd nie maiąc pomocy , 
żebyś ciężką złożony ehorobą w nieznośnych 
boleściach wlzylikim obrzydliwy y wzgardzo: 
ny ięczał. Ah coż by okropnicyfzego nad 
takie życie być mogło ? Nu ieno podnieś myśl 
y uwagę, y źtych takich lat pietwfzy drugi y 
trzeci ieden po drugim przeydzie, у konie. 
cznie muh przyiść do. oftatniego, że y tea 
przeminie, gdzie owe boleści" utrapienia ? 
Nie cina potym doymować nie będą, iak gdy: 
by nigdy przedtym nie były, Wizyftkich tee 
dy nas, ktorzy teraz żyiemy ieden czeka 
olłatni moment, ktory gdy nadeydzie, a pe- 
wnie nie daley iak wiednym -ftu lat міска być 
muli, zaiedno to będzie, сту Кїо fzczęśli: 
wie „czy mizernie w przefałych Іесіссћ pro- 
wadził życie, ponieważ co było  przedtym, 
nakfztalt dymu na wiatr rozelzło йе y nica 
nic ztego па dalfze czafy nie zofłało., afi 
- nam to co złego do przyfzłego fzczęścia , albo 
mizervi pomoże, Cala tedy pożytku y opa», 
trzenia fię na dalfze czafy rzecz ieft, Żeby» 
śmy 
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śmy na przyfzłą radzili o fobie wieczność ; 
gdzie ieżeli źle, zawfze źle: ieżeli dobrze, za« 
wlze dobrze będzie. Toto prawdziwie do nas 
należy, tośmy fobie fzacować „oto йе ftarać 
powinni. Cozaś do teraźnicyfzego krotkie- 
go y tak prętko uchodzącego Życia należy, 
czy to bogaci, czy nędzni, czy żdrowi, czy 
charzy, czy wefeli, czy fmutni „przebyć go mae 
my, te rożnice nie wiele о ро" 
winniśmy, iako rzeczy nikczemne iuż 104 ufta- 
waiące, ktore gdy przeydą піс z nich nie zo- 
flanie iakby nigdy nie były. Gdyby wiele 
lat żył człowiek у ywtymwj(zyfikim fe ciejzył, 
pamiętać powinien na ciemny czas, y dni wiele 
ktore gdy przyłdą, proznością fig być pokażą 
przefzłe u Ekkl. w Rozdz, rr, Weyrzyi na bos 
gacza yłazarza kto nad pierwlzego fzczęśliwe 
izy? „Odziewał jig їр purpurę y-bunkietował so 
azien Świetno u Łuk, wrozdż. 16. Ко наб 
drugiego nędznieyfzy?. Legal w drzwi seg 
, wrzodami napelniony , pragnąć fig pofilść Kaj 
bin ktore [padały ze fiołu bogaeza , y nikt mu mie 
dawał, I długóż ta fzczęścia СОЛГА? Ром 
śmierć w krotce Спайс лы a: wfzyfikiego 
nie zniofła, Stało йе że umażł Łazarz: Sc. 
umarł też у Bogacz, otoż w tym oba fob ie ro- 
wni, кш fię iak tego rofkofzy , tak 
tego nędze; Iten іці nie pragnie odrobim, 
yten iuż w przyfmakach nie przebiera. Nie 
ma 


tk ж» ZEG 
ma ani ten temu czego zazdrościć; ani ten 
tym za co gardzić. Chcieyże fię daley со Пе 
z ktorym po Śmierci 'fłalo przypatrzyć. We 
wfzyftkim cale przeciwna odmiana. Bogacz 
nędzny, Łazarz fzczęśliwy. Tego Aniolowie 
na łono Abrahama zanieśli, aten wpiekielney 
przepaści zanurzony fprawiedliwey w mękach 
fłucha fentencyi; Synu odebrałeś dobra w zy- 
ciu twośm, a Łazarz utrapichia, teraz tedy ten 
Ле ciefzy „ ty zaś udręczon. Јак dziwna od- 
miana! Ale fpytay: długoż to na fobie tę (сепе 
wyrażać będą ? Czy tylko do śmierci? Dare- 
mne pytanie. Jużeśmy do wieczności przy- 
sli, gdzie żadney śmierci, żadney fzczęścia 
odmiany nie malz , żadnego nie maig ani po- 
ciechy, ani męki końca. Tak długo ciefzyć 
йе będzie Łazarz,a męczyć bogacz, ром to, 
nie odmienne żezaz to niefkończone teraz, 
to wieczne teraz trwać będzie. Wreście oto 
tu tylko idzie; żebyś ty, ponieważ przez te 
ktotkie ktore ci iefzcze do życia zofłaig lata, 
możefz albo bogacza na fobie wyrażać гоог 
fzami бе bawiąc, albo Łazarza przykre dla 
Boga-rzeczy. znofząc, poftanowił fobie czego 
byś Пе miał chwycić, mając to za rzecz pes 
wna, Ze czyli to, czyli to fobie obieczelz , 
przyidzie w krotce dzień, w ktorym y pierwfze- 
go uciechy, у drugiego utrapienia całe ufta= 


ną. Dlaczego, ieżeli cokolwiek mafz rozu- 
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mu powinieneś fobie obrać nie to, eo ci teraz 
na Май: ginącego dymu powabnym podo- 
bieńftwem , iako (lan bogacza zmyfłom two- 
im podchlebia „ale co w przyfzłey wieczno- Ў 
ści, gdzie końca żadnego nie mafz, pożądań: ` 
fzą, iako [lan Łazarza, przyniefie ci odmianę . 

2. Uważ, że to przeyście do wieczności 
ktore wlada dzień uczynić mafz, ieft to [pra- 
wa ze wfzylłkich, ktore kiedy mogłbyś mieć, 
naywiękiza; ponieważ od піеу dobra albo 
zła wieczność, to ief koniec twoy ofłatni y 
wfzyfikich twoich rzeczy treść, żawifła. „Jdka 
bowiem dobra czyli zła, w grzechach czy od 
nich wolna Śnuerć ci przypadnie, takie albo 
w Niebie fzczęśliwe, albo w piekle opłakane 
życie przez całą wieczność prowadzić trzeba 
będzie. Wielką przeprawę przy końcu życia 
odprawić potrzeba z ziemi do, Nieba, a tę 
po nad bezdenną piekła przepaścią. przebywać 
z boiaźnią mufiemy. Każdy albo -Nieba do: 
ftać , albo w nią wpadać mufi, Jezeli fzczę- 
| меро zbawienia krefu doftanielz? O iakeś 
fzczęśliwy! Jużeś ze wfzyftkiego niebefpie- 
czeńftwa wybrnął, Już tam wiecznie być y 
naybłogofławieńfze z Bogiem kvolniąc pros 
wadzić życie! Ah ieżeli przez niedbalftwo 
iniafto  fzczęśliwego brzegu, (czego Boże 
| uchoway ) w niezgruntowaną piekła przepaść 
wpadniefz ! Q iakeś po fto, po tyfiąc kroćy 

Mą nigdy 


| 


Ф ло $> 
nigdy nie wypówiedzianie niefzezęśliwy ! Ju- 
Żeś na wieki yzbawienie у życie у wlzyltko 
ftracit! w okrutnych tam mekach bez żadney 
folgi, bez żadney: ratunku. nadziei na wieki 
być mulifz, „jeżeli padnie: drzewo na połu- 
dnie albo na pułnoc, па ktorym mieyfcu padnie 
tam będzie. u Ekkle: w Rozdz. 1. 1 pokiż 
tam będzie ? przez wfzyfikie wieki! poki trwać 
wieczność, poki Bog Bogiem, tam będzie ! 
Widzifz tedy iak wiele na tey przeprawie za- 
wilo? Ponieważ według dwoiakiego iev 
przypadku, albo do wiecznego z пісу przyiść 
ci wzeba błogofławieńftwa, albo w ofta- 
пиа у wieczną wpaść mizeryą, Jeżeli tedy у 
zapewne wiefz o tym, у wątpić nie może(z 
że wfzyfcy naświecie żyjący koniecznie tey nie 
befpieczney przeprawy doznawać mufzą , czy- 
liżby zdrowa rada tego nie wyciągała po tos 
bie, żebyś przez całe życie о tym iedynie my- 
5741, oto бе fłarał, nato ете wfzyftką pil- 
nością у uwagą gotował. Tak właśniciako gdy- 
by kto przez row wielki przelkoczyć umyślił, 
nie dofyćma na tym,że w famym fkaxaniu ufil= 
ności przyłoźy , ale йе zdaleka rozpędza, 26. 
by gdy do fammego amieyfca przyjdzie mogł 
z więkfzym impetem na drugą fironę przefa- 
dzić. Tak y nam nie dofyć by na tym było 
w ofłatniey dopiero chorobie, włąśnieńak na 
famym wyjściu dulzy ftarać fig o to, czego by 
nam 
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nam do wyfkoczenia w Niebo potrzeba, 
ale od „początku życia zapędziwizy йе у 
w dallzym ubiegaiących dni czafie trwać w 
tey ufilności, iakbyśmy to wkażdym mo- 
mencie uczynić mieli, па czym, żebyśmy do- 
brze uezynili, tak wiele zawifło, Ale o iak 
przedziwna gnuśność ludzka! ktorzy do ziem. 
fkich (woich zyfkow, do fpraw doczefnego 
życia iak do dziecinnych  igrafzek, do pro» 
żnych Intereffow całym Sercem. przykładaią 
йе, otym iednym ze wfzyftkich naywiękfzym; 
zkąd wieczne błogofławieńltwo у fzczęśliwość 
zawifła cale y wiedzieć nie cheą; I owfzem 
gdy im to ezafem na pamięć iakoby ztrefun- 
ku wpadnie, od tego'myśl у uwagę iako od: 
rzeczy okropney odwracaią. I gdy im ofta» 
bość zdrowia, interefs fortuny lub inną iaką 
do życia doczelnego potrzebę idzie, żadney 
pilności, Ќагапіа, wynalazkow nie opufzcza- 
ią: praeciwnym zaś fpofobem, gdzie ozba: 
wienie a wieczne przychodzi, iakimkolwiek 
to ftaraniem zbywaią . Iowfzem albo cale ża- 
dney wielu, albo byle iakieykolwiek dla zwy - 
czatu pilności przykładaią . Wfzyftkie ftara- 
nia па oftatni czas odkładaiąc, kiedy im o bli- 
fkicy tuż śmierci powiedzą. A ten czas na- 
przod dla tak wielu nagłych życia ludzkiego 
przypadkow nie pewny; ze wlzyftkich życialudz 
kiego czafow, potym dla alteracyi choroby de 
wiel 
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wielkich intereffow układania, z ktorych ten ` 
ieden naywiękfzy, nayniefpofobnieylzym ieft, 
І mogąż to fobie wyperlwadować, że na 
owym pomiefzanym fłaraniu y chęci, `w tak 
krotkim czafie przy fłabości y ciała y dulzy na 
fiłach ultaigcey do ułatwienia naytrudniey: 
{горо intereffu dofyć im bedzie? Głupfi za 
prawdę у bardziey o fobie nie dbaiący niżeli 
na śmierć ojądzony złoczyńca, ktory dopiera 
ofwoiey obronie myśleć zechce, gdy go przed 
fad do fłuchania oftatniey fentencyi wołać 
będą ; albo żołnierz, ktory dopiero w ten czas 
oręża chciałby kupować, gdy: iuż w oboz 
wpada nieprzyjaciel . Użal fię nad takową nic- 
uwagą, aoraz w fiebie weyrzyi, ieżeliś też 
nie tak jak należało otym myślał, nie upa- 
tuige wcześnie tych w życiu Ipolobow, ktore- 
by ci do tak wielkiego zbawienia intereflu y 
na ten czasdopomoc mogły; a ten ieft nad 
wfzyftkie inne: Swięty у- godny Chrześciań- 
fkiegó imienia życia fpolob: Jeżeli bowiem 
jaka ktorego człowieka czy pobożna, czy 
bezbożna Śmierć będzie, takie wieczne po 
śmierci czy błogofławione czy: też niefzczę- 
śliwe życie naftąpi; tak też ieżeli kto teraz por 
bożne, cżyli niecnotliwe prowadzić będzie 
życie, taką też pobożną, czyli bezbożną umrze 
śmiercią + 
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3. Uważ, lubo to zapewne wiemy, że 
śmierć prętko śpiefzy; yiaka ona będzie, ta- 
kie na potym wieezne życie człowieka; nie 
wiemy iednak kiedy y iako' każdy :2паѕ ma 
umrzeć. Zaden bowiem z nas po ludzku mo- 
wiąc nie wie za wiele lat, czy za kilka dni 
| ma umrzeć? czyli iakim przypadkiem, czy 
przez chorobę? czy nagle czy widząc iak mo» 
wiemy śmietć przed [oba . Dla tego na wielu 
Pifma Bożego mieyfcach do nocnego złodzie- ` 
ia przyrownana. Dzien Panjki iako złodziey 
опосу, tak przytdzie. S. Paweł do Tefal: w 
Rozdz. 5. Imy to (obie о nafzym fześciu cza. 
fem myśląc, zakładamy go fobie, iak gdyby 
w ofłatniey ftarości, у po długiey chorobie 
miało przyjść ma mas; ktova powoli powfta- 
‘ige da nam tyle czafn, że nas lekarze o šmier- 
ci wcześnie przefłrzegą , y my бе do niey przy- 
gotować będziemy mogli. Ale lekkomyślne 
to fą zumyfu z fiebie famego łudzącego 
bayki; nądzieia tą calezuchwała , у bezrozu- 
mna, Pewnieysza to bowiem rzecz; że mo- 
żemy czy dziś czy jutro, czy ktoregokolwiek 
innego dnia, godziny, bez żadney przefirogi, 
bez Xiędza, bez czafu, w ktorym byśmy fię 
cokolwiek, przygotować mogli, życie nie (po- 
dzianie zakonczyć ; czy fpiąc, czyli cożkol- 
wiek innego robiąc, albo apoplexia, nagłym 
ściśnieniem, lub zalaniem ferca , albo z czego 


fpad- 
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fpadlfzy, albo co zkąd nas, przywali, głowę 
rozbiie, gdzie Пе co 2 nami nie(podzianie 
zapadnie, y tyfigc innych fpofobow, ktore: 
mi że inni giną widziemy, fłyfzemy. Ponie- 
waż tedy Żadnego dnia nie mafz, żadney go* 
dziny, zadnego momentu ktoregoby nam 
śmierć przypaść nie mogła, a tak nagle, tak 
gwałtownie, żeby nam до iakieykolwiek dy: 
fpozycyi dufzy ani wladzy, ani стап nie zo- 
ftawiła, ale так by nas zafłała, tak na wis- 
czność czy niewinnych, czy w grzechach ob: 
winionych przeniofła ; iaśnie ztąd wnofić fo- 
bie potrzeba, ieżeli cokolwiek owieczne zba- 
wienie dbamy, żeśmy żadnego momentu 
życia bez przygotowania na śmierć opufzczać 
nie powinni; y nieinaczey w każdym fprawo- 
wać Пе czafie, tylko iak by ten byłofłatnim, co 
być łatwo może; takdalece że gdyby iakim 
przypadkiem, ynie fpodziewana śmierć na nas 
napadła, żeby nas takich zaftała, iakby icy za- 
ftać należało; to iek wolnych od grzechu, у 
w łafce Bofkiey zoftuiących. Jakoż z tąd wła- 
śnie ytozatym idzie: Јак nie rozumne be- 
śpieczeńltwo tych , ktorzy aby na jeden то. 
ment odważaią fię na śmiertelny grzech, nie 
ipodziewaiąc бе żeby ich właśnie w ten czas 
śmierć napaść miała. [ać to ieft naybefpie- 
ćznieyfza zaladzka ktorey fzatan na uchwy- 
cćnie dufzy zażywa , ta nayprościeyfza Ścież- 
ka 
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ka ktorą do piekła prowadzi, O ufności bez 
nadziei! o nadzieio bezrozumna! o belpie- 
czeńftwo ktore naywięcey ludzi do ofłatniey 
defperacyi przywodzić zwykło , y po dzis dzień 
przywodzi! Smierć ijelzcze daleko, mowilz 
fobie y тле tak mnie zaraz w tym momencie 
zgubi. Zkąd że ci to? ktoż cito przyobiecał? 
Co mafz za znak tego nie omylny? Zadnego 
nigdy. Joćtedy przynaymniey nie pewna, 
у na obiedwie firony wątpliwa rzecz ieft. 
Może to być, choć byś ty fobie nayzuchwa- 
ley perfwadował, w tym momencie w grzechu 
cię śmiertelnym zagubić może, iako wielu 
to fię flało , gdy Пе przez podobneż zuchwal- 
fiwo na grzech odważyli; nagłą Śmiercią, nie 
imaiąc więcey czafu do poprawy , ktory fo- 
bie obiecywali, zagubieni, fwoie teraz w pies 
kielnych pożarach, opłakuią, y nigdy gotz- 
kiemi łzami wiecznie opłakiwać nie рггеЌапа 
głupfiwa .\ Irozumnaż to rzecz? Jak fądzifz? 
Gdzie owieczne . zbawienie idzie, miafto pe- 
wnieyfzych nie pewnych йе rzeczy chwytać? 
lnterech ze wizyfikich naywiękfzy na wątpliwy 
со być może; a podobno będzie, podobno 
nie będzie, koniec pufzczać? A co naywiękfza, 
to na ktorym (ie zakładafz befpieczeńftwie ; 
iak wielu zdradziło; у nic wtym nie malz 
nie podobnego, czemuby y ciebie zdradzić nie 
mogło. Co ieżeli by бе ftało: a coż йе 710. 


bą 
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ba nędzńym prze Bog! dziać będzie? O iak 
byś wpadlfzy w tę okropną przepaść narzekał. 
Już fig to ftało! Ze wfzylłkim na wiekiś zgi- 
nął! Raz tam зурайту, iuż tam być nawie. 
ki! tłakać, gryść fig, narzekać na nic Йе nie 
zda, Ah iakżem bezrozumny | Czemużem 
fobie mogąc łatwo, lepiey nie poradził. Da- 
remny żal, prożne narzekanie, iuż Пе po: 
prawić nie dadzą . Rozdzieray Пе yrozpaday 
od złości у żalu, mulifz przez całą iak dłu- 
ga ielt wieczność , bez nadziei у bez folgi za- 
gniewanego Boga гете, piekielne pożary, 
fzatańfkie nad fobą okrucieńltwo ponofić. 
Jeżeli tedy w rzeczy tak wielkiey gdzie: o wie- 
czna: zgubę idzie, zdradzić Йе nie. chce, 
mądre Seneki napomnienie za regułę dalfzeż 
go weź fobie życia. Nie pewna rzecz iek 
gdzie cię smierć czeka, otoz ty йу na ka- 
zdym mieyfcu стеклу. w.Liście 26, Tak wła. 
śnie Jak gdy byś zapewne wiedział, że na twoy 
dom przylzłey nocy złodzieie napadną, ale nie 
wiefz ktorey godziny, każdey byś godziny 
czuyno ftrzegł fięy pilnował. Tak ponieważ 
nie omylnie wiefz że któregoś życia twego mo- 
mentu Śmierć na cię uderzy, tego tylko nie 
wiefz ktory to ten moment czy ten czy inny, 
w każdym momencie ubefpieczyć fe na nią 
powinieneś , Ponieważ calę nie wiefz czy to ten 
właśnie czy inny, czy ten iefzcze dalfzy, w kto- 
rym 
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rym ona ma przyiść, o żaden mniey dbać, 

lako -y o wlzylikie powinieneś, za naype- 
wnieyfzą rzecz to fobie таас, kiedykolwiek 
by cię w grzechu śmiertelnym napaść miała; 
tyle twego fzczęścia y nadziei, Na koniec, 
0 to tu nay więccy idzie: wto йе opatrzyć, że- 
byśmy żadnego momentu życia, tak, iak ofta- 
tniego bez gotowości na śmierć nie ае by. 
wali, Mowi Nayfwięt, Swiata Nauczyciel. 

Bądzcie gotowi, bo ktorey : fie godziny nie 
fpodztwwacie Syn. Człowieczy przyżdzie . uŁuk. 
Š. wRozdz. 12. Nieomylnie wnofząc znie- 
pewney godziny śmierci, nie odkładać na рб- 
tym ale na każdą godzinę mieć tuż zaraz 
wizelaką na ofłatnią godzinę gotowość! Кто 
ma ufzydo fłuchumia niech fucha, м Matt. 
w Rozdz. 13: 
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MEDYTACYA ПІ. 


O Rzeczach śmierć każdego po- 
przedzaiących. 
Trzy iey Punkta. 


1.0 ofłatnicy | fabości do czynienia co 
dobrtgo przy śmierci. Dla czego przed 
tym ofłatnim czafem trzebaby nam ће 
w. to opatrzyć, co by nam do zbawienia 
nafzego pomoc mogło . 
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2.0 radości ktorą umierciący nie x dobr 
ziem(kich , ktorych. żyiac zażywał, ale 
z tego co dla przyfługi Bogu cierpiał y 
czynił miec będzie з у dla tego ftarac fie 
nam oto ` debysmy iakiczkolwiek mieli 
śmiertelnych gorzkości ofodzenie. 

Gy) Жыл y boiszni, ktorą 
Jprawować będą grzechy w życiu popeł- 
nione, jpofoby do dobrych uczynkow za- 
niedhane, wątpliwość o przyfzley facag- 
sliwey. albo niefa: zgśliwey wieczności. 
Dla tego tak żyć mamy, żebyśmy od tych 
trzech Nieprzyiacizifkich maiażdow ube- 


Jpieczyć Йе mogli. 


'Tychże Punktow wytłumaczenie. 


I.| ) Waż, iaka człowieka umieraiącego do 
czynienia co dobrego ułomność y 
ftabość ieft, „Jeżeli bowiem , gdy kogo nie 
zwyczayne głowy lub żołądka boleści wezmą, 
tak Пе tym myśl y uwagazaprzątnie, iak gdy= 
by cale o rzeczach Bofkich y pomyślić nie 
mogł. A coż profzę wofłatniey chorobie 
pocznieęmy, kiedy ciało zewfząd boleściami 
ogarnione, głowa, zadumieniem : zaprzątnio- 
1, fiły wpół obumarie, humory pomiefza- 


ne, уу zawalone, iużiuż uftawać będą; iak* 
że 
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że tam myśl fpofobna do Aktow Wiary 

Nadziei, miłości , pokuty у fkruchy iako SA 
więkfzey być może? Zkąd poznać grube tych 
fzaleńfiwo, ktorzy prow: adząc Życie w ziem- 
fkich Пааа cale zatopione, o przyizłey 
wieczności, iak gdyby do nich nigdy nie na- 
leżała cale nie pamiętne; oprocz tego, Ze 
iak by ybczpoprzedzaiącey choroby; y bez 
czafu do przygotowania йе naśmierć umrzeć 
nie mogli, nigdy o tym nie pomyślą, to fobie 
perfwaduią ; że wczafie tak trudnym y do 
riaymnieylzego reflektowania йе nie fpofo- 
bnym ‚ iaki ieft w oftatniey chorobie, rozu- 
mieią: że tego łatwo dokazać będą mogli; 
czego teraz przy zupełnych fiłach y zdrowiu 
żeby nie czynili, dla wielkich w tym punk- 
cie trudności y boiaźni wyinawiaią Пе: to 
Іей żeby wzawiłości Sumienia (wego nigdy 
dobrze nie roftrząśnione należycie weyrzeli, 
żeby бе całym fcrcem у dufzą do Boga kto- 
rego ledwie tyle аш у wiedzą onimżeieft, 
nawrocili. Zeby fię grzechem bardziej mad 
wfzyftkie rzeczy, ktoreby. naygorfze być то: 
gły, brzydzili; nadco przed tym піс milfze- 
go im niebyło, у coim przez czelle zażywa- 
nie prawie wuaturę бе zamieniło , żeby fpo- 
wiedzi przefzłe albo cale ladaiakie, albo bar- 
dzo wątpliwe poprawili, We wfzyfikim że: 


by 
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by fie opatrzyli nato, cokolwiek е ich fumie- 
nia tykać może. I wczymkolwiek przez te 
życia (woiego lata fprawiedliwości fię Bofkiey 
zadłużyli; żeby [е ztego wyrachować y wy- 
płacić Bogu fłarali, Мо trudności z fie- 
ау dość“ ciężkie, сіе шеті iefzcze 
czyni  ladaiaka pokrewnych y przyia- 
cioł miłość, choruiącego człowieka, żeby Пе 
nowiną śmierci: nie przeraził, w ten czas do- 
piero o blifkiey Śmierci przeftrzegaiąc, kiedy 
duż. prawie konać zaczyna, zaprawdę śmierć 
blifka tak zwyczaynie zmyfły ludzkie przera- 
Za; Zena ten czas у do zwyczaynych fpraw', 

ktore w fzelaką łatwość dla ufławicznego 
zażywania maig, ani uwagi y ufilności wiel- 
kiey nie potrzebują , cale nie (pofobnyim czy: 
ni. Zdrugiey zaś ftrony, ktona dufzę fwo- 
ią у Boga wżycin fwoim tak dalece niedbał, 
do fkruchv dofkonałey tak ieft ciężki, v tak 
ma zawikłane fumienie, że choć by wzu: 
pełnym zdrowiu zofławał, nigdyby na to 
bez wielkiey głowy fwoiey mozoly y myśli 
fwoich ufilności zdobyć fię nie mogł, żeby 
albo - zawiłościom fumienia dał radę, albo 
akt iaki ferdeczney fkruchv fzczerze uczynił. 

Czegoż fię tedy tak powlzechnie mowiąc [pos 
dziewać potrzeba ; tylko że Kapłanowi nagle 
zawołanemu dla' 'zwyczaiu, nie zupełnie y 
nie z takim iakimby należało, żaiem, cokol- 

wiek 
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wiek- z grzechow fwoich opowie, y maige 
czas do pokuty, w ktorym wfzyfikie przed- 
tym nadzieię pokładał, bez żadney iednak zbas 
wienney y prawdziwey: pokuty umierać będzie 
mufiał: tym czafem przyiąwfzy Nayśw; Wia- 
tyk, v S. Oleiem namafzczony , przy modli- 
twach około ftoiących y ofłatnim dufzy ро: 
lecaniu profto do piekła poydzie. Ah! ah! 
jak wielu tak marnie ginie! choć tu onich 
domowi zapatruiąc fię na te ich powierz- 
chowne pobożności ułożenie dobrze fądzą, 
yczęfto wfpominaiąc mowią: Jak fzczęśli- 
wie dokonał! wfzyftkie S. Sakramenta przy- 
iął, "Kapłan od niego Akty zbawienne podda- 
iący przy fkonaniu potrzebne do ofłatniego 
tchu nie, odfłąpił, Święte Relikwie , Metalle 
z Odpufłami Papiezkiemi miał na fobie „wżiał 
ofłatnie rozgrzefzenie. Właśnie iak gdyby 
na tym wlzyltko zbawienie zawifło! y oto 
to ńaywięcey fzatanowi chodziło; a nie ra- 
стеу, pochwyciwfzy tę nie nfprawiedliwioną 
Boguiak należało duízę, temi powierzcho: 
wney pobożności przykładami iefzcze innych 
w ńieprawościach utwierdzić, żeby ich fobie 
brał Potym befpicczniey, pragnie. Co gdy 
fobie dobrze uważyfz у uznafz, trzy fobie rze- 
czy dla uchronienia fię podobney zguby na 
dalfzy czas pofłanow . Naprzod: na oftatni 
czas śmierci ufprawiedliwienia {wego przez 
fzczere 
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fyczere nawrocenie Пе do Boga nie odkładay, 
ale teraz pokiś zdrow na ciele у zmyfłach * 
uezyń to, czego ci do zbawienia dufzy ko» 
niecznie potrzeba, fumienie iako nayprędzey 
ufpokoy . Druga: częftym со dzień używa: 
niem przyuczay fię do Aktow Wiary, Nadziei 
Miłości, y dofkonałey fkruchy: żeby ci to 
przyzwyczaienie łatwieylze ich przy śmierci 
zażywanie fprawiło; kiedy y aaybardziey bę- 
dą potrzebne, у dla ofobliwfzych na ten czas 
przefzkod nie tak łatwe do „wzbudzenia ich 
w fobie, a ludziom: do nich nie zwyczay. 
nym prawie nie podobne. Trzecia, żebyś tego 
miał fobie za prawdziwego przyjaciela, yo to 
йе (taral, ktoryby iak tylko zachoruiefz poros 
zumiawfzy zkądkolwiek о ńiebefpieczeńftwie 
twóim iako nayprędzey cię przeltrzegł, żebyś 
fię mogł przy lepfzych iefzcze filach opatrzyć 
w to wlzyltko czego by ci do wybierania fig 
lepfzego w drogę wieczności trzeba było. 

m, Uważ, coby ci też przy blilkiey śmier: 
ci nudnościach y bolaźniach pociechą у pos 
mocą być mogło: Czyli "to, żeś fors 
tuny y doftatkow nie mało przyzbierał? żeś 
wyfokiego honoru у urzędu dofzedł? żeś we- 


fole w rofkofzach ybiefiadach prowadził ży: . 
cie ? 10 tym сі pewnie: miie będzie wipomanieć 
па ten czas? Ah nigdy! iakto wfzyfiko pra- 
wdziwie minęło y przefzio , W ten czas nagle: 
picy 
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piey obaczyfz , zezego zaś w tym Życiu za. 
żywaiąc więceyeś пе ciefzył, to tracić na ten czas, 
tym więklzym żalem napełniony będziefz . 
Naklztałr owego żarłoka у piiaka, ktory 
zalewaiąc fię co raz to bardziey, y napychaiąc, 
со raz nowcimi przyfinakaini: tym więkfzyma, 
wnętrzności fwoich gwałtem у ucilkiem za- 
kwaśniałe, y ofurowiałe potrawy y napoie 
wyrzucać potym z fiebie muli; (0/6 iego iwe- 
wnętrzu, obroci fie w zute padalkow ГАА 
bogaćtwa ktore pożarł wyzionie ; u Joba w Rozd. 
20. Ah mnie mizernemu! pofłuchay narzeka» 
igcego fchorzałym głofem: w krwawych pra- 
cach'y tyfigcznym fłaraniu firawiłem życie, 
żebym to był uzbierał, tego urzędu y godno= 
ści dofzedł. I kiedy doczekawizy бе tego, 
miałem też јако naylepiey zażyć, otoż le: 
dwiem zaczął, winize to ręce opuścić mufzę. 
Tey nocy dufzę moig odemnie odbiorą . To zaś 
com nagotował czyie będzie; u Łuk, м. Крга. 
I2. Ah ciężka to niewola! Ah iak okrutna ta 
śmierć. [także rozłącznie gorzka smiieyci з 
wa. Xiędz: *Krolew. w Rozdz. 15. Takienie 
znośnego żalu pożytki z dobr doczelnych 
меп czas zbierać będziefz, у ta` boleść 
nie rownie więklzą będzie , ieżeli Пе to tras 
fiło, że to zbieranie alba zażywanie ` dobr 
tych nie bez obrazy Bofkiey było; tak bowiem 
Oprocz tey ftraty, prac у wfzyftkiego poży- 

N tku 
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tku, nowa fzkoda z popełni ionych grzechów 
а Ог: odpowiadać trzeba będzie у 
żal więkfzy przybywa: Coz tędy. umieraią- 
cemu pociechą będzie? krotko mowiąc: 
to famo. co teraz żyjącemu przykrość czyni, 
to iell 'ukarania ciała, umarrwienie od Diko. 
(zy, znofzenie krzywd, namiętności utrzy= 
manie, Totoiedyną у naymillzą będzie w 
onym fmutnym czafie wychodzącey dufzy 
pociechą „Przykre teraz przyznam fig, v nie 
miłe zmyfłom zdaią fç być rzeczy, ale о јак 
wiele pociechy wten czas przyniołą? wiakicl 
radościach dufza na famo ich wfpomnienie 
rozpływać йе będzie? iak wefoło winlzniąc 
fobie tego , mowić będzie : Chwałaż „Води! 
y niefkończone dzięki, żem tę przedtyjm zuiofł 
cierpliwie krzywdę , żem” pożą dliwości moie 
martwi, żem cało шгар; ко ойе ię 
przyktości zniofło , iuż to minęło wlzyltko , 
czas przychodzi, żebym: z nich nayfinaczniey- 
fzych, a nigdy nie przemiiaiących póżytkow 
zażywał . Małom pracował „а znalaziem Wwsci- 
ki odpoczynek u Ekkl, w Rozdz. sr, Takie te- 
dy y twoie w ofłatniim terminie zdanie o 
włzyftkich rzeczach czy to miłych czy przye 
krych w doczefnym życiunie omylnie będzie. 
I dla tego gdy fięokazya poda, czyli czega 
| miłego zmyfłom dla miłości Bofkiey odfiąpić, 
czyli co przeciwnego y przykrego znieść , 
mow 
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mów fobie ; О iak wielką, radość przy śmier= 
ci yna całą Wieczność uczyni mi to tey miłey 
rzeczy opulzczenie, tey zaś nudney у przy 
krey wycierpienie! wcześnie takiemi myślami 
htwierdzaiąc птуй, żeby między trudna- 

inicnoty nie uftawał, ale pewną przylzłych 
radości пайгіе 3 wzbudzony, cokolwiek ma 
teraz prać y trudności dla Boga: przypadnie, 
ochotnie znofił, 

3. Uważ со też wychodzącą zciała dufzę 
naybardziey: za[mucié у przerażić może > Te 
trzy rzeczy zwyczaynie. Grzechy przez całe 
Życie popełnione, zaniedbanie dobrych uczyn- 
Коу угу nie pewny los przyfzłey  naftępuią- 
сеу wieczności. A naprzod naywiękfze za: 
miefzanie (prawią grzechy przez całe życie 
popelntone. 0 Ру innie boleści śmierci, y 
firumienie nieprawości żakłociły mnie. w 
Pfal. 17. Teć to y tak wiele y tak fzkaradne 
grzechy, na ktore teraż у weyrzeć nie chce, 
Ktore fobie wymawia iako upadki, ktorym 
zawiże. iako ułomności ludzkiey wybaczyć 
potrzeba, ktore [obie ftawia pod pozotem 
rzeczy upodobanych у pożytecznych . Ale to 
wiżyltko wten czas ha pamięć przyidzie y 
ftać w oczach ufławicznie będzie bez wfzel- 
kiego pozoru у tey ktorą teraz maia obłudy, 
według fwoiey wewnętrzney grzechom wła- 
fńey izpetności, Јако niecnoty przeciw Ma: 

Na iefla- 
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iefłatowi Bofkiemu niegodziwie popełnione 
poięcie rozumu ludzkiego [woa brzydkością 
przechodzące, nie maiey[zego tylko wieczney 
Śmierci ukarania y potępienia godne. O kto- 
tych iako zapewne wie Że ie popełnił, tak 
tego nie wie, czy mu ie Bog odpuści ? у dla 
tego ше wie iaki go dekret ma fądzie tuż 
naftępuiącym czeka, zkąd pobudzony. do 
obrzydzenia ich fobie nad wfzyfiko, głupfiwu 
fwoiemu że йе na nie odważył dziwować fię 
będzie, przeklinaiąć ten każdy moment, w 
ktorym na rzecz tak lobie fzkodliwą mogł 
fig zdobyć. Oprocz tego наш fię tym bę. 
dzie, gdy' fobie м Грота iak wiele bogactw 
nie śmiertelnych fkarbow mogł w życiu fwo" 
im przez dobre uczynki nazbierać, a przez 
fwoie niedbalftwo marnie utracił, Ah! tylem 
ląt na świecie przeżył? Ale eoż to za lata? 
jak czcze, bez dobrych uczynkow у zafług? 
yprożne? Jakiem. ich mało łożył na doftą- 
pienie fzczęśliwey wieczności! a Bog dla tey 
iedyney przyczyny życia mipozwałał. Wfzy- 
fikie prawiena igrafzkach rożnych у prożnych 
zabiepach, fłaraniach nie tylko ті піеройу- 
tecznych ale у fzkodliwych upłynęły, Jak wie: 
le przez ten wiek życia to do tey, to do inney 
cnoty fpofobności. w ręku miałem? I iakwie* 
le zafług to czyniąc miałbym był przed Boe 
giem? ale te wfzyftkie okazye у ipofobno- 
ści 
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ści przez moie niedbalfiwo wniwecz pofzły . 
Ateraz po tych wfzyftkich latach; ktore ftraci- 
łęm raczey, nie przeżył, oto do oltatniega 
przylzedłem terminu, po ktorym iuż czafi 
nie będzie, więcey; w Obiaw: w Rozdz. то. 
Мише“ z prożneini rękami na wieczność prze- 
chodzić , јак. ху przelzłym czafie utratny, tak 
па przyfzły cale nicnie maiąćy, ani inż odtąd 
żadnego mieć nie mogę moinentu, w kto- 
ryinbym mogł fobie cokolwiek do wiecznego 
przyrobić błogofławieńliwa. Ah! czemużem 
fobie tak źle poradził 2 - Czemużem tak wiele 
do zarobku na wieczność fpofobności marnie 
utracił  Gdybymi Вор ztey iefzcze choroby 
powfłać, у nakilka lat życia poźwólił; cale- 
bym inaczey żyć zaczął, nie: rownie bym 
oftrozniey pozwolonego fobie czalu zażywał z 
więkfzym dulzy moiey pożytkiem; całego bym 
йе Bogu, to przez dobre uczynki, to przez 
ufławiczne па wieczność zafługi oddał . Tak- 
by fobie mowił, ale daremnie po,czafie mą» 
dry. Takie mowy y zdania w onym ofta- 
tnim blifkiey śmierci czafie tylko do wyraże- 
nia więkfzych żalow y boleści fłużą. Trzecia 
у ta naywiękfza pomiefzania przyczyna ` bę- 
dzie, nie nię wiedzieć o przyfzłym czy do- 
brym czy złym dufzy fwoiey fłanie. Oto żem 
iuż , (tak mi йе zdaje, iak bym mowiącego 
fiyfzał do fiebie umieraiącego Człowieka) u 
wrot 
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wrot wieczności fłangł , gdzie Па daley na 
tamten nieograniczony świat ' wylzedł(zy 
obtocę? y dokąd Пе dofianę? wiedzieć nie 
mogę, totylko wiem, żealbo w Niebie. albo 
w piekle być шие? Ah iak rożne od fiebie 
miefzkania! Nie długo iednak wtey wątpli- 
wości poki. miiednego ztych mieyfca niena- 
znaczą, zolławać będę mogł, Za małą godzi- 
nę odkryć бе te Tsiemnice mogą. Pewny 
у nie odwołany flanie dekret. Czyli wiecznie 
fzczęśliwym w pierwfzym z Bogiem , czyli 
wiecznie. opłakanym w drvgim z fzatanem 
mieyfcu żyć będę mufiał, A coż ieżeli mnie 
ten drugi niefzczęśliwy życia fpofob wiecznie 
czeka? Ah! ua famo wlpotmnienie nielzczę- 
śliwego zcyścia moiego drzę wlzyfłek у fru. 
chleię a iednakowo піс w tym nie podobnego 
nie widzę, ani lepfzego fobie fzczęścia obie- 
cować nie mam 'zaco. Na co wynidzie ten 
moy oftatni moment, iuż Już wkrotce to mo- 
ie niebe/pieczeńftwo dami йе. widzieć. Ta 
wątpliwość: być między wiecznościami albo 
nayfzczęśliwfzą albo nayopłakańfzą , teraz nas 
tak nie przeymiie, kiedy niby zdaleka рах 
trzemiy па to; ale tych ktorym to , iako umie- 
raiącemu każdemu wkrotce doświadczyć te. 
go trzęba będzie, y poiąć tego nie można, 
iaką bojaźnią y pomiefzaniem przeraża ; ofo- 
bliwie że nieprzyiaciel dufz nafzych, iako 
wtym 
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wtym życiu wfzyfłkie rzeczy za łatwe у be- 
fpieczne, udawaiąc, do zuchwałości, y złey 
nadziei nas przywodźi, tak przy śmierci chcąc 
wprawić w defperacyg, cięlzkość grzechow , 
boiaźń fądow Bofkich iako nayftrałzliwiey 
flawia у wyraża. Jeżeliś to tedy dobrze twa: 
żał yuznał, takież odtąd pofłanow fobie ży- 
cie, żebyś od tych mogł fię iako. naylepiey 
nbefpieczyć przy śmierci zamiefzania у boia* 
źni. Dla czego naypierwey potrzeba że- 
byś od fiebie te trwogi fumienia zupełnie ode 
dalit, ktore z grzechow pochodzić zwykły, 
ftrzegąc Пе pilnie żebyś żadnego odtąd do- 
browolnie niepopcłnił, te zaś w ktorych cię 
przeświadcza fumienie, żebyś częlftym fkru- 
chy powtarzaniem, dobrowolnym ciała wego 
trapieniem , y innemi uprzątnął wcześnie po: 
Kutami, Druga: żeby uboftwo na dufzy zle- 
niftwa pochodzące nie trapiło cię, marnym a 
nie nadgrodzonym przy śmierci żalem, fta: 
rayże fig о wieczne zbiory y pożytki, to 
ieft o dobre uczynki y zafługi przed Bogiem, 
zażywaiąc dobrze , pozwolonego fobie czafu, 
to fobie przypominaiąc częftokroć: iak nie 
nadgrodzona tey utraty (zkoda ! przyidzie 
ten dzień kiedy fobie prożno wzdychaiąc y 
ięcząc, tych do dobrych uczynkow okazyi y 
fpolobności życzyć będziefz, ktoremi teraz 
gardzifz у marnie tracifz . Na koniec, żebyś 
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idąc na wieczność z dobrą nadzieją у wfzelką 
o przylzłym fzczęściu przechodził otuchą , 
flaray fię przez ten czas iako nayświątobli: 
wiey fłużyć Bogu, przez uczynki Jemu Пе 
podobaiące! iako Piotr S. napifał, pewne 
powołanie; y wybranie twoie czynić, w Liście 
drugim w Rozdz: т, Lubo albowiem żaden 
choćby naydofkonaley. żył, pewnym być 
oprocz obiawienia ofobliwego Bofkiego o 
fwoim zbawieniu nie może: iednakże kto tu 
żyjąc Boga po Synowlku z prawdziwą: mi- 
łością czcił, iego wfzyltkie prawa (laral Пе 
pilno zachować, iemu naywięcey podobać fię, 
y fłużyć, ma wielkie dowody o lalce y mi- 
tości iegoy łafkawości. przy śmierci dla бе. 
bie, y dla tego na fąd iego nie tylko fprawie- 
dliwy ale у Oycowfki wefoło y zdobrą na- 
dzieią idzie. Femi tedy fpofobami Święci 
zwykli, temiż y ty możefz boiaźni у zamic» 
fzania Śmierci uśmierzyć, Każdy fobie tego 
życzy? Niech umiera dufza moia śmiercią (pras 
wiedliwych y niech będą oftatki iey tym podó- 
bne. Num: w Rozdz. 23. Ale ieżeli (zczerze 
у fkutecznie chce tego dolłąpić, niechże Пе 
ftara Żyć życiem fprawiedliwych „ I co by 
chciał przy Śmierci albo czynić, albo czego 
йе ultrzedz, niechże wcześnie to czyni yte 
go Пе ftrzeże, żeby tego nie rychło y niepo: 
żytecznie żałuiąc ciężey na to nie bolał. 
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MEDYTACYA IV. 


O tym со po śmierci każdego 
naftępuie . 


Trzy iey Рипка. 


т. O prętkim ktore po śmierci u nay- 
bliżfzych y nayżyczliwfzych bywa každe- 
gozapomnicniu у zaniedbaniu ; y dla te- 
go iak mało y teraz o te przyiazni życzli- 
wości y pofżanowania ludzkie ` dbać 
powinnismy . 

2. O nędzney a prędkicy odmianie cia- 
ła, ktore nas nauczyć powinno żebyśmy 
figy w cudze urody ozdoby nie wlepiali 
uwagą lub oczami, уо fwoie ciało zby- 
tniego ftarania iemu dogadzaiąc nie czy- 
nili. 

3. O innym a prawdziw(zym, orze- 
czach doczefnych rozumieniu y rozfądku 
ktorego nabywa dufza przy fiwoum od 
zmy/łow oddaleniu ; według ktorego у 
teraz by nam żyć, у orzeczach Jiwo- 
rzonych fądzić należało . 


Tych- 


Tychże Punktow wytłumaczenie. 


I.|) Waż iako- razem prawie z życiem 

wlzyftka u krewnych , Towarzyfzow, 
przyiacioł miłość yfzacunek nifzczeie y gie 
nie : ledwie dulza wynidzie; iużci nań y wey= 
rzeć nie mogą; wynieść iako nayprędzey z 
domu ftaraią fiş: poki iefzcze dzwonienie Йу: 
chać, nim fię pogrzeb odprawi , iefzczeo nim 
coś wipominaią, żal [woy czafem zapłakawizy 
wyrażaią .. Alefchowawizy ciało do grobwpo 
owych ofłatnich pogrzebu fłowach: Niech 
odpoczywa w pokoiu, do fwoich Пе każdy za. 
baw yukontentowania obraca ; Wkrotce tak 
fobie pamięć na (wego naymilfzego przyia* 
ciela cale zgłowy wybiią, iakby go nigdy 
przedtym nie mieli; kto umarł to wziemi, 
kto żyie to znami, żył уоп poki mogł, żyi- 
my y my poki zmożemy , Jako bowiem prze- 
fzły affekt y przviazń albo był dla nadziei ia- 
kiego z niego pożytku y pomocy, albo dla mi- 
ley z nim ' konwerfacyi y pożycia ; tak gdy to 
ufłało, y przylaźń prętko ufłaie v ginie. Icoż 
bowiem częściey Пе dzieie między ludźmi? 
czego bardziey codziennym prawie doświad- 
czeniem doznawamy ? W [zakżeś ty fam taz 
kimeś fç fla! względem owych twoich To: 
warzylzow. Przyiacioł, nad ktorych poki ży- 
li niceś milfzego y ukochańfzego, nie miał, 
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Teraz zaś oumarłych cale п z, ledwie 
kiedy przypadkiem wfpomnielfz onich. Так 
też ani wątp o tym, Ze z takın affektem dla cie- 
bie będą ci twoi krewni, towarzyfze, przyia- 
ciele, ktorzy cifię teraz oświadeźają „- iakby 
żyć bez ciebie nie mogli nigdy. ©! profłaku, 
proftaku! iezeli kiedy takowym obietnicom 
wiarę daielz! udania to Їз, ожа to fa! w 
których піс pewnego у fłatecznego nie 
таба. Ledwie cię znich oczu wyniofa, ra- 
zem prawie y z pamięci wynidziefż. Bez two: 
iey kompanii, beż wfpomnienia na ciebie, 
ochoty fobie igizyfka fprawować, ftoły zafłs- 
wiać, tańczyć y wlzyfikie ukontentowania 
czynić będą. Ciż to fami, wierzył byś temu? 
сі, dla ktorych przyiaźni у przyfugi,. śmiałeś 
у Boga po tyle razy obrażać. Ci nayptędzey 
wizyftkę myśl, pamięć otobie precz od fiebie 
odrzucą: ltakże tę ich przyjaźń , tę na йере 
łafkawość, tak batdzo fobie fzacować bę- 
dziefz © żebyś dla icy utrzymania Boga cięzko 
gniewać, yprawie iego fię łafki „wyrzec od- 


ważał! Ah! nie badź że tak z rozumu obras 
пуш! Ale wiedząc że Bog między wfzyfikie- 
mi przyiaciołmi nayżyczliwizy, у po śmierci 
kochać nie przefłaie, ale w ten czas tym wię- 
kfzą miłość yłafkę, tym, ktorzy йе go trzy- 
mali w życiu , świadczy ; temn wierz, temu 
ufay, tego йе affektu y miłosci trzymay , 
tego 
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tego fobie nad wfzyfikich przyiacioł przekła. 
дау. 

2; Uwąż naiaką wzgardę у brzydkość przy- 
chodzi ciało ludzkie, gdy z niego dufza wyni. 
dzie? Przed oftatnią e ого widzieć go by: 
łorzeźwe, pracowite, dorodne, w zupełnych 
filach у zdrowiu; iużci teraz bląde, nieme 
bez zmyllow, do niczego, powoli pfić йе 
y roziewać w ropę Zaczyna, Zaden fetoru у 

weyrzenia Па niego znieść nie może. Co рге» 
dzey ftaraią Пё w trumnę go włożyć, fcho- 
wać do grobu, lub wziemię zakopać, żeby 
zaraźliwym  fwoim fintodem, у powietrza 
nie zarażało, tam zamknięte y zarzucone, 
odwizy (Rh opufzczone > czernieie naprzod, 
potym [е wieden апоу, fmrodliwego roba- 
&wa pełny zamienia,‘ potym nicz niego nie 
zoftaie , tylko proch z robaftwa, y cokolwiek 
żpruchniałych kości. Taki ieł koniec ciał 
ludzki sh, na taki у to twoie wkrotce przyidzie! 
To. kolby terąz rad naypiękniey zdobił, 
у iako 'naygodniey przybrane wfzyftkich 
oczom prezentował. То ktore ci Пе teraz za 
zdrowia , {il yiakiegożkolwiek ułożenia po- 
doba, ktore ty wfzelakiemi fpofobami pielę= 
gnować chciałbyś! dla ktorego ео pomyśle 
ne wygody у rofkofzy ftarafz, Uftanąć kie- 
dykolwiek, uftaną te iego wymyfły , ukon- 
tentowania, wczaly, chluby, lufztyki; w 
fmrod, 
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fmrod, zgniliznę у w zgardę бе zamienią. 
Staw go fobie iakie w Trumnie, a potym іа: 
kie w grobie będzie ? iak brzydkie iak ftrafzne? 
јак fmrodliwe. iak vbrżydliwe patrzącym? 
Aztąd wnoś'fobie: Czy fłufznaż to rzecz? 
żebyś oto zropiałe у tak nędzne ciało tak 
ufilnie бе агай więcey O nie dbaiąc ‚ niże- 
lio.dufzę nieśmiertelną?  ktorey wieczne 
zbawiene: dla brzydkiey: ciała rofkofzy w ofta- 
tnie podawfzy niebefpieczeńtłwo , у owlzem 
nad famego Вора wfzyfłkich rzeczy! Stwor- 
ce, więcey Пе w nim kochaiąc y poważaiącfo* 
bie, śmiefz go przenofié , ktorego naywyż- 
{шу obrażać Maieflat, łafkę tracić, na gniew 
zarabiać za піс maíz febie ,. bylebyś pożądli. 
wościom ciała у upodobaniom (woim uczy- 
mi zadofyć; tak dalece że fam Bog mogłby 
tobie „со w ftarym Piśmie niedbałemu Kapła- 
nowi wymawiał. Porzuciłeć mnie ро za ciało 
zweie, W kfięg: Krol. 3. w Rozdz. тд. Tęuwa- 
ge ktorą nad ciałem fwoim czynifz, iak fzpe* 
tnay przemierzła rzecz ieftdla tey brzydko- 
ści, do ktorey go śmierć w krotce przyprą: 
wadzi; obroć do cialinnych iakie бе tylko 
nayozdobnieyfze na tym nikczemnym świe- 
cie znaydować mogą. Staw fobie 'urodziwą 
iaką ofobę w kwitnącym wieku ze wfzelaką 
fiatury proporcyą y układnością , twarzy v 
weyrzenia ofobliwym wdziękiem, ktora by 
gdzie 
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gdzie пе tylko obroci, wfzyltkich do fiebie 


A 
fi 


wabiła affekt. IcoZ zapatruiąc Пе na nią 
fądzifzł |gniefz oczyma у fercem; oderwać 
byś Пе od niey nie rad, Tak ci Пе podoba, Je- 
паке wfpomniy fobie , profzę. Totak pig- 
kne cialo nie inaczey tylko iak wlzyftkie iane 
umierać mufi , y wkrotce martwym ftanie fię 
trupem. StąWże go fobie iakie fięna ten czas 
oczom ludzkim wydawać będzie , AM coż mo- 
że być odmientiieyfzego kiedy? Nikt by go 
za to ktore teraz зе nie uznał, Coż бе flato 
z przefzłey twarzy ozdoby? iak мука zgi- 
nela razem, у w taką йе fzpetność zamieniła! 
z onych oczu wdzięcznie, wynikaiących' dwa 
tylko zapadłe doły zofłały! piękność owa twa. 
tzy, plugawym -robaćtwem okryta, owe nig- 
dawno wiżyftkich rozwefelaigce  ufła, prze: 
imierzłym fmrodem zarażają . Gdziężeście te- 
raż owi: ktorzyście Z całym fercem y umy- 
fu zatopieniem та fżczęśliwych fię mieli, 
gdyście Йе widzeniem tey piękńości konten- 
towali! teraz iako naydłuźlzym przypatrywa: 
niem zabawić Йе godzi . Ukontentuycie рг2е« 
fzłą oczu woich ciekawość у dworność! Ale 
ah co widzę? twarz marfzczą, zatykaią no< 
{уз odwracaią бе nudząc пе, tym widokiem, 
odchodzą. Co przedtym za naymilfzą rzecz 
mieli , teraz iak przemierzłym gnoiem brzys 
dzą fç wfzyfcy . O śmierci ! iakążeś wielkiey 
у pozy» 


ypożyteczney mądrości. nauczycielką! Jako 
jaśnie złe 0 rzeczach zdanie ludzkie у у= 
we mniemania zawlłydzafz. Јако zewlzy- 
fikiey obludney poftury ułomność ludzką 
odzieralz, y tak ią јака ieft w rzeczy famey 
oczom ludzkim wyflawiafz . Naucz fię tedy 
z tąd nie fłatęczną y prętko ginącą ciał ludz- 
kich ozdobą gardzić. Nie tak iak zwyczaynie 
ludzie powierzchowną ich zabawialąc Пе pie= 
knością, ale fubtelnieyfzym przenikaniem ro- 
zuinu,  fłralzney  doweyrzenia, у prze» 
śmiardłey dochodząc zgnilizny, ktora luba 
„dopiero po śmierci iawnie fię wydaie, y te- 
raz fię iednak pod tym zdradliwym ukrywa 
pozorem. Na ofłatek żebyś tymże fpofobem 
а гуме o godności wielmożności y powa. 
dze ludzkiey mniemania poprawił: ñaw fo- 
bie naprzykład ktorego znaymożnieyfzych, 
naypyfznieyfzych, nayokrutnieyfzych Monar- 
chow y Krolow, na śmiertelnym po śmierci 
złożonego całunie, Nabuchodonozora, czyli 
Kaligulę Cefarza; przed ktorego. obliczem 
padać na twarz wfzyfcy mufieli ludzie, ża- 


den z blifka przyftąpić nie śmiał , mowić co z 
wielkim truchleniem у boiaźnią. Ого? go 
эсге Zinneini porownala, okrzepły, niemy 
leży iak ода, bez dufzy. Маа? go y teraz 
za Bożka ludzie? fłuchaiaż fkinienia ? roz- 
kazow? Towfzem co riadeń” nikczemnieyfze» 
go 
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goy wzgardzeńłzego być może . Jefłże ktory 
faymizernieylzy żebrak, ktoryby Пе bał do 
niego przyfłąpić, chyba przez (ате trupizny 
iego obrzydliwość ? Jak to ludzie naypodley- 
fi zaręce, hogi, y głowę biorą, Wtrunnę 
tłoczą? Cała wiednym momencie czyli do 
wyniefienia kogo, czyli do znifzczenia zginęła 
władza. Wfzyfikiego, myślenia o nim, Йагапіа, 
ufłagi, pofzanowania, zaniechali ludzie! Ah 
iak piękne nauki do fadzenia o rzeczach , pro- 
wadzenia życia, martwe nam, famym na fie- 
bie weyrzeniem даа trupy! fzczęśliwyś ieże. 
lie na fwolm tak utwierdzifz umyśle, że. 
byś;ani {wego anicudzego ciała więcey nie 
poważał, y nie kochał, tylko według 
mizerney kondycyi у ftanuiego , w ktorym 
po zakończonym życiu zofławać będzie, nie 
zapatruiąc fię na nie wediug lubieżney bly- 
fzcącey fię okazałości, ktorą oczy ludzkie 
przerażają „ale według tey prawdziwey a okro- 
pney pofłury, ktorą na nich śmierć blifko 
nadchodząca włoży y ktorą do ofłatniego koń. 
ca świata mieć na fobie mufzą. 

3, Uważ, nowe od przelzłych daleko od- 
mienne zdania у rozumienia о rzeczach w 
dufzy każdego, ledwie co z ciała ludzkiego 
wynidzie: Jak temi wfzyfikiemi rzeczami, 
ktore tu fobie naywięcey poważała, zaraz fię 
brzydzić y gardzić; to zaś co tu za nic miała, 
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fzacować ze wfłydem у żalem fwoim pocznie. 
Ah! iak przy owym prawdziwym. wieczno- 
ści świetle drobnieé у nifzczeć będą te okaza- 
łości , Кесте Пе tu coś przedziwnego być zda: 
ły! Nie mniey fobie iako dziecinne czaczka 
poważać będzie owe fwoie interefla, dyfpo= 
zycye, zamachy maktore tak wiele flarania 
y ufilności łożył, żeby mogł był czego doka- 
zać. Jako Пе fam z tego naśmiewać będzie , 
nad czym przed tym tak bardzo ubolewał, al- 
bo fięteż gdy mu fię. udało niewymownie 
kontentował, Sam {е (obie dziwować, y fwo- 
ie głupfiwo potępiać będzie, że rzeczy tak 
nikczemne у marne mogł fobie хак bardzo 
fzacować y poważać „ "Takie będzie po śmier- 
ciiako wfzyfikich ludzitak y twoie zdanie, 
rozlądek у orzeczach rozumienie. A to żda- 
nie naypewnieyfze ad tych cielefnych zmy: 
flow, błędow ślepoty uwolnione, wedłu 

famey fzczerey prawdy rzeczy wlzyfikie ро= 
znawające, Zacożbyś teraz miał powątpiewać 
otym, żebyś y teraz naylepiey tak о wlzyll- 
kich rzeczach rozumiał у fądził, iak potym o 
nich fądzić bądziefz. Czemuż poki teraz mo- 
żelz, apożytecznie Íwoie zdanie poprawić, 
na tamten czas odkładafz, kiedy ztego ža. 
dnego pożytku mieć nie będziefz tylko żal 
whyd у boleść nad przyfzłym nierozumem 
fwoim . Erzyuczayże Йе tedy tu w tym życiu, 

о cokol- 
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cokolwiek сі na oczy, czyli do uwagi przy. 
chodzi, nie według obłudney tey powierza 
chowney pofłury, ani według zmyślności y po- 
żądliwośći (woich omamienia, aniwedług ро» 
wieści ludzkich, y omylnego ich zdania, fą- 
dzić otym у poważać to fobie; ale według 
‚ nayprawdziwfzego rozlądku owego po Śmier- 
ci rozumienia y uwagi, iakie otym na ten 
czas nieotnylnie mieć będziefz, I ieżeli Пе kie. 
dy niepohamowanym o iaką [уота zniewagę 
zapalać poczniefz gniewem y złością ; albo fię 
trapić у gryźć, że сїйє zamyfły, гаду, lub ia- 
kie nie udały interefla będzie(ź, albo'w nie- 
fzczęściu у przypadku iakim gubić бе prawie; 
fpytayże fię fam fiebie, асо otych rzeczach y 
iak byś fądził. po śmierci ? Czy ci йе tak wiel- 
kie y godne tey apprehenlyi będą potym zda- 
wały? czy też za nic ie fobie iako prożne y 
пікстетпе mieć będziefz? A ponieważ prze- 
czyć temu nie możefz Ze w (еп czas prawdzi- 
wlze ydofkonalfze zdanie twoie będzie: cze- 
muż у teraz tak fądzić otym nie chcelz? 
Starayże fię tedy mieć zawfze na pogotowiu 
ywzwyczaiaćfię wten fpolob proflowania 
у poprawiania rozłądku у zdania fwoiego ; 
Przez coby do tego przyfzło żebyś tu iefzcze 
żyiąc, wlzyltkim obłudom doczefnym obi 
marl; tak na nich patrząc, nie iak teraz oczy 


ludz- 
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ludzkie łudzą, ale iakiemi fiębyć przy опеу 
wieczney światłości pokażą , gdy fię im prze- 
fzedllzy ztego świata na wieczność lepiey tam 
przypatizemy г 


WE (NM VV 
DZIEN PIĄTY 


MEDYTACYA I. 


O Sądzie Partykularnym 


Cztery iey Punkta. 


1. Kto tam będzie Sędzia? Bog kto- 
regośmy tak wielą grzechcwi rozgnicien= 
№, ktory na zadne ozdoby godności 
względu nic ma, ktory bez odpu/zczenia 
ymiłofierdzie iak kogo zalanie Jądzić bg- 
dzie . 

2. Kto tam jądzony będzie? każdy 
znas , bez żadney pomocy у obrony, kto 
by ва nami mowić lub nam со uprofić 
mogł. Zkąd wuośmy: co ża nierozum 
tych , ktorzy dla krewnych, przyiacioł 
kbsłafii Ponfkicy, ktora im w onym nade 
cięż[zyym razie mc niepomoże, naywyże 
Jego Sydziego fiwoitgo odważaią Ле 
obrażać. 02 
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3. Co ża fprawa tam bedzie? Oto, co- 
kolwiekeśmy mysleli , mowili 1 у czynili 
Dla czego tako naypilnicy uważać to fo- 
bie mamy co teraz у iako ` czyniemy, my- 
ślemy , mowiemy? wiedząc dobrze że fig 
ztego w[zyfikiego furowo rachować trze- 
ba Będzie 2 

4. Jaka tam fentencya. y dekret 9 Je- 
dna na żywot wieczny dujzom zupetnaie 
ufprawiedliwionym „ Druga na wieczną 
zguby dla grzefznikow. Trzecia na docze- 
[ne ukaranie dla potrzebujących iefacze 
oczy[zczenia . Jakesmy fip tedy Јагас 
powinni, żebyśmy na pierie ед raczey 
niżeli ña inne zarobili . 


'Tychże Punktow wytłumaczenie. 


I. TWaż , kto to twoim po śmierci Sędzią 

bedzie? Nie kto infzy tylko Bog. Sẹ- 
dzia zapewne zwielu miar ftrafzliwy. Nay- 
pszod że wielć razy ciężko obrażony y co- 
dziennie go nie przeflaie[z , co raz to јппеті, 
choć to y powfzedniemi grzechami obrażać, 
Co byś fobie za wielki wftyd od grzechow 
mieć powinien żebyś go więcey nie obrażał; 
ponieważ byłaby to rzecz człowieka bezrozu- 


me- 
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mnego у cale fzalonego; tego przeciw fobie 
pi budz: ać ktory wlzyftkie PE nalżzego 


loly ma mieć kiedy w ręku y naywyżlzey 
ła 
ү 
AX 


władzy fwoiey. I nie maíz takiego na świecie 
człowieka , ktoryby ofobliwiey nie czcił y fza- 
nował, tego oktorymby wiedział że go w 
Ек iakiey fprawie fądzić y dekretować 
będzie , flar: пас Пе wfzyftkiemi fpofobami 
o iego przyiaźń y łafkę. Druga żeten Sędzia 
fame tylko fprawy każdego Бег wfzelkiego na 
iakie ozdoby, godności olob względu úwa- 
ża yfądzi. Jako doznali tego Auguftowie , 
Afwerowie, Alexandrowie > yinni Monatcho- 
wie , Cefarze ludzie wielcy | ktorych za ży- 
wota nad ludzi czczono wynofzono . Na kto- 
rych оп żadnego refpektu nie miał, ale zna- 
ч бү) w grzechu а егеу" obwinio= 
narodu- ludzkiego 
śmiecie w Bat zarzucił. Dla czego ponie- 
waż widzifz Ze te ludzkie ozdoby nic u twego 
Sędziego nie ważą, у ty w'nich nadzieię ро- 
kładać nie осе ale raczey o inne wież 
czne {е Йагаё, ktore do zarobienia па łafkę 
ieg6. pomoc ci wiele mogą. Trzecia że iak 
> go zafłanie , tak go bez wfżelkiego miło- 
fierdzia у względu na przefzłe iego zafługi fa: 
sę będzie. Так dalece, że gdyby kto fześć. . 
dziefiąt albo у więcey lat na uftawiczney ba: 
gomyślności y nayfurowfzych umartwieniach 
prze- 
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przeżył, a popełniwizy iaki śmiertelny grzech 
w пип ита! , оп nienie uważatąc na wlzyfłkę 
iego przefzłą fwiątobliwość , у zaieden grzech 
na wieczne bv go da piekła tkaral męki, Ten 
to albowiem Sędzia , ktory iak z wielką tu ży= 
iącym łatwością у łalkawością grzechy odpu- 
fzcza, tak z więklzą fprawiedliwości fwoiey 
furowością wianych potym karze y potępia; 
Odpowiadaiąc każdemu ktoby (ię żalił na to : 
fynu. na nikogo tylko na fieb'e narzekay. 
Prawo odemnie na wfzyiłkich polłanawione у 
tobie dobrze wiadome tak każe; żeby kto- 
kolwiek w grzechu śmiertelnym umiera bez 
wizelkiey nadziei do piekła był fkazany. Ty 
chocieś о tymdobrze/wiedział , odważyłeś iç 
iednak w grzechu śmiertelnym tu йе na moy 
fad Пау. Zadnegotedy ratunku у rady nie 
malz na to, ale koniecznie mulilz, na iakąś 
zafłażył taką karę ponofić. Zkąd wnofić (о. 
bie trzeba; że nikt fobie dobrey na tym fą- 
dzie (prawy zuchwale obiecywać nie powinien 
dla tego, że przez wiele lat świątobliwie fłażył 
Bogu. Dobrato rzecz. Ale fłrzeż fię ktoż- 
kolwiek iefteś, żebyś cięfzkim grzechem prze. 
{еу fwoiey Świątobliwości nie zmazał, a 2а- 
tym żebyś bez pokuty na ten Bofki Trybunał 
nie ftanąl. To bowiem ieżeliby przypaść mia: 
ło, wfzyftkie inne dobre uczynki піс niepo“ 
mogą; żebyś y za ieden grzech nie miał być 
wie: 
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wiecznie роїерїәпу. „Jeżeli fie odwroci [рға- 
miedliwy od /prawiedliwości fwotev y uczyni 
nieprawość: €5c. Wfzyfikie (prawiedliwości kto- 
re czynił mie będą pamiętane : w przefiępffwie 
[voim ktore popełuiż, y w grzechu P[moim ktos 
rym zgrzefzył umrze u Ezech: w Rozdz. 18. 

2. Uważ ; kto to na tym Sądzie przyfzłym 
fądzony będzie? Ty famnie kto inny! a ża» 
dnego tam obrońcy, przyjaciela, Т owarzy« 
fza ktoryby ci wfprawie. twoiey mogł 
cokolwiek dopomoc, albo co u Sędziego upro- 
fić , nie będzie. Kazdy znas za fiebie rachunek 
odda Bogu. $. Pawel do Rzym: w Rozdz. 14. 
Jezeli ofzufiem бейге] [ат poniefiefz złość w 
Przyftowiach w Rozdz, 3. А ty właśnie teraz 
żebyś Јаке przyiaciela, lub Pana iakiego po- 
zyfkał, nie obawiafz йе boga grzefząc obra- 
żać, nie uważaiąc na to; że podczas owego 
nieodmiennego fądu żadney od nich pomo» 
cy mieć nie będziefz „ale zwoli famego Bo- 
ga, ktoregoś na Пере im Пе przyfługuiąc roz- 
gniewał, albo wieczne zbawienie, albo też 
potępienie wiekuifte odbierzefz, Biada tobie пе- 
dznemu w tak cię(zkim terminie, dokąd йе 
o pomoc udafz! Do Bofkiego miłofierdzia? Ale 
On cię z gorzkim urąganierm do owych twoich 
Opiekunow odefzłe, mowiąc co niegdy lu- 
dowi Izraelfkiemu : Gdzie [g Bogowie twoi w 
ktorycheś miał nadzicię niech wftaną, у miech 

cię 
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cię poratuią , y w potrzebie niech cię obronią . 
Dent; w Rozdz: 32. Czego teraz przedemną 
padafz', któregoś żyiąć miał za nic. Owych, 
owych teraz fobie wzyway Obrońców, przy- 
laciol; ktorycheś fobie'łafkę przedtym więcey 
poważał niż moią.. Niech cię teraz wipomo- 
54 , niech cię fhrapionego ztego teraz nic- 
befpieczeńltwa wybawią ! I coż tedy ? do ich 
Pomocy uciekać fe wołając zaklinaiąc be- 
dziefz ? żeby cie dawnego przyjaciela y fluge z 
tych ucifkow , w ktoreš Йе dla ich wdał przy» 
iaźni lub" przyfługi ratowali, w nayciężlzy:n 
гайе nie odftępowali ? zawiodłeś Пе t Oni bo- 
wiem albo cale'dbać oto nie: będą, mowiąc 
rzeczą” faing, co ftarli żydowfcy: narzekają: 
cemu Ju lulzowi.* Coż:ż0 49 nas! ty fie fim 
patrz! w Matt, wRozdz. 27. Со fię-z tobą 
dzieje , піс to do nas nie iależy. Jakeś fiępo- 
wikłał „* tak бе ywyzwól'! Albo ieżeli cokol: 
wiek miłofietnieyfżemi będą ; ubolewaiąe 
nad twoim: wiefzczęściem , rzeką cr; Przyia- 
cielu pokiś żył na ziemi ftaraliśmy fię raro- 
wać cię, pokiśmy mogli, y teraz ztymże 
айемеп: y chęcią dla’ ciebie iefteśmy, Ale 
coż mamy czynić? kiedyś (е na tam ten 
świat przeniof, gdzie nafze fly y ftarania 
nic nie ważą. A zatym dallzych urażaiące* 
go Пе Boga flow poffuchay ; Patrzciefz że ia 
fam'ieden iefiem „ynie таја innego Bogaoprocz 
Mie 
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‘omie! Jazabiię, у Ja ożywię ; fa uderzę, 
у Jauleczę,y miemafz ktoby z rąk móch 
most (myrwac . Deutt: w Rozdz. 32: O iakże 
wierutne (zaleńftwo ftaraiących fię tym przyfłu- 
gować, oktorych wiedzą: że ich w naytru- 
dnieyfzym czafie opufzczałą; a nie bardziey te- 
mu, ktory ich fam ieden zupełnie zachować 
może; y więcey fobie fzacmących, co o nich 
ludzie mowić y rozumieć będą , ktorych zda: 
nia yfłowa właśnie na wiatr idą, niżeli iak 
naywyżfzy Sędzia dekretować у fądzić będzie, 
ktore zdanie niefkończoney godności, bo za 
nim v wieczne błogofławieńftwo albo zguba 
nafłąpi. Nauczże ię tu lepfzego rozumu y 
rozh lku orzeczach, nigdy fi tak nie obawia- 
ige niektorych mizernych ludzi obmowy, że: 
by cię taboiaźń do fprowadzenia na głowę 
twoią wiecznego odnaywyżlzego Boga potę* 
pienia przywieść kiedy miała, aniteż tak za= 
biegać o łafki y przyiazni ludzkie 

ftaranie Вока przeciw tobie wz 

nawiść. ktory moze y dufzę yctafo zgubić do 
piekła, u Matt. w Rozdz: то. Ale wolnym у 
wfpaniałyn umyfłem każdemu przywodzące- 
mu cię do grzechu choćby ciłafka iego WSA 
trzebnieyfza była, yehoćby był ze wfżyftkieh 
naygodnieyfzy odpowiedź: Wiele fobie two- 
їз mey Panie , ale więcey Вора Naywyżfze: 
go poważam łafkę.. |eżelibowiem tobie czy: 

niąc 
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niąc zadofyć, uczynię to co Пе iemu nie po- 
doba; na owym przy ofłatnim końcu życia 
moiego fądzie, fam tylko za to odpowiadać 
mufzę, y iemu йе tylko famemu fprawować, 
przy ktorym wlzyfika ‘na ten czas władza, 
ty fam ani fię pokazać, a dopieroż poratować, 
mnie wczym ше będziefz mogłnigdy, lądź że 
fam: w tey mierze: Jeżeli ciebie fiachaiąc za: 
wfze gdzie Bog pozwała; tu wtey okazyi, 
gdy mi йе со z utrzymaniem lalki iego nie 
godei; iako więcey Bogu niż tobie powinie- 
nem, od ktorego więcey mi złegoy dobrego 
przyiść może, żeiego wolą nad twoią prze- 
niofę. Jezeli fłufznaieft przed Obliczem Bo- 
frim was bardziey fłuchaćniż Boga, rozfądzcie? 
w Dziei. Apoft. w Rozdz. 4. 

3. Uważ, o co topytać? у со na tym Їз 
dzie roztrząlać będą? I wiedz o tym zape- 
wne, Ze o całe życie twoie pytać Пе będą, 
ktoreś od pierwlzego rozumu światła do ofła- 
tniego tchu prowadził, озу уе y пау. 
mnieyfze (prawy cokolwiekeś kiedy dobrowo|- 
nić y rozmyślnie czynił, mowił, myślił ; lubo 
zaniedbał , co czynić, o czym mowić, albo у 
myślić należało. Coż mowifz о tak obfzer= 
ney tego fądu materyi? Jak wiele być może 
flow ktore iednego dnia od rana do wieezo- 
ra z uft twoich wylecą! iak wiele myśli ulta- 
wicznie fię wgłowie twoiey олбу iak 

wiele 
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wiele ianych czyli affektow porufzenia, czyli 
zmyfłow у fpraw rożnych . А бу піс na to nie 
uważaiąc, każdą myśl ktora ci do głowy 
wpadnie przyimuiefz ; coć na ięzyk przydzie 
mowifz; co w oczy wnidzie.„ coć йе podoba 
tym йе zabawialz, to czynifz. Aleć to te 
myśli, te fowa „te weyrzenia, te affekta, te 
uczynki, nie tym (атут że miną y przeydą 
їп? oraz cale giną ynifzczeią, każdą znich 
by naymnieyfzą w Regelirze (prawiedliwości 
Bofkiey wpifnią, у wfzyftkie iak tylko na ląd 
Bofki ftaniefz rzetelnie y wyraźnie ftaną ci w 
oczach : Strofować cię będę y fliwię przeci 
twarzy twożey , w Plalm. 43: Nic fię nie utai, 
o cobyś w fzczegulności у furowie fądzony 
być miał, Nu ieno flugo „niecnotliwy odday 
fprawę fzafarfiwa twoiego: uŁuk: w Rozdz, 
16. Na co żeś too tym , y o tym myślał? te у 
takie fłowa mowił? za coś fiętemu у temu przy: 
patrywał? Za co tegoś pragnął? w tymeś fię 
kochał? toś czynił? Ah przeBog! iakci to 
wiele zamiefzania, to tak wielorakie o rożne 
bez liczby rzeczy pytanie uczynić gdy na każdą 
rzecz a dofłatecznie odpowiedzieć trzeba bę- 
dzie. Zwłafzcza że tam rachunek dać trzeba 
będzie nie tylko zrzeczy złych у prożnych, 
ale y z fwiętych, y bogoboynych, z Modlitw, 
Jałmużn zażywania świętych Taiemnic; kto» 
re lubo fame zfiebie święte , ale albo dla złey 
intens 
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intencyi, albo złym fpofobem, albo ziakimi 
defektami czynione ; nad to nie tylko to coś 
mowił, czyni?, ale coś mowić, czynić był po- 
winien z obligacyi urzędu у Папи twoiego, a 
przez leniftwo v niedbalftwo zaniedbałeś, Ja- 
Ко? tedy gdybyś miał w wielkiey о całą fub- 
Йапсуа y honor [woy fprawie przed ufta- 
nowionemi nato wielkiey godności Sędziami 
y trybunałem odpowiadać, czybyś befpiecznie, 
nic O tym nie myśląc czekał, tey“ godziny w 
ktorey ci fłanąć każą, ani raczey uważałbyś 
pilno iakbyś miał па iaki zarzut odpowie: 
dzieć? y co ci ielzcze na to mowić by mogli? 
ty znowu  iakbyś znowu у iakiemi dowodami 
popierał: Tak daleko bardziey przyzwoit 
fza rzecz ieft żebyś fię nie rownie pilniey go: 
tował , na ten tak trudny , y tak wielkiey fpra: 
wy fad, na ktory w lada dzień fanąćci trze- 
ba będzie. Naktorym nie ludzie śmiertelni, 
ale wieczny у naywyżlzy wflzyftkich Sędzia, 
nie fortunę zżyciem uftaiącą , ale охуу Кіе 
у naymnieyfze całego życia fprawy; nie dla 
doczelney nagany albo pochwały; ale 
cię na wiekido piekła wtrącić ? czy na niefkoń. 
czoną wziąść do Nieba cliwałę? dekretować 
będzie. Uiltawicznie tedy owe fobie Joba 
rozmyślaiąc fłowa: Co czynić będę edy poa 
тате do [ądzenia Bog, у gdy pytać będzieco 
ти odpowiem? w Rozdz. 31. Mow do: fiebie y 
ty: 
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ty: Przed Sędzią Bogiem iak prętko fłanę y 
pytalącemu odpowiadać trzeba będzie; Nu 
jeno! co mu odpowiem gdy fpyta : z iakim 
pożytkiem dawnych fobie talentow darow na- 
rury zażywałem ? Co gdy;pytać będzie; дак 
pożytek z przyftępowania do SS, Sakramen- 
tow, zfłuchania Kazań, nauk dochownych y 
innych do; życia dobrego: pobudek brałem? 
Co gdy pytać będzie? Jakem pilno. powinno= 
ści urzędu moiego у obiigacyi Йапп moiego 
dofyć czynił? Co gdy pytać będzie? Jakem 
йе prawował w tych у w tych okazyach według 
obligacyi Chrześciańfkiego życia? Co gdy py- 
tać będzie? z iakim pofzanowaniem na miey- 
fcach świętych w Kościele bawiłem йе? ja- 
kem tamugęfzczał? Ale ponieważ niefkoń= 
czona by to rzecz była, takowe o każdey ipra- 
wie ktorą tam rozlądzać będą, pytania czynić, 
to przygotowanie na przylzły życia twego ra- 
chunek na dwie części podzielić możefz, w іе- 
dney przefzłe życie rozwaźaiąc, w drugiey 
na przyfzłe oglądaiąc Йе. Пе do pierwizey 
części pofłanow fobie cobyś miał czynić nad- 
gradzaiąc у karząc w fobie przefzłe fwoie wi- 
ny y przefłępftwa , nie zofiawuiąc więklzey 
па ow czas doukarania obligacyi: ile do dru- 
giey: obmyślaiąe naprzyfzłe czafy ziakąbyś 
miał pilnością y oftrożnością we wizyfikich 
{prawach twoich poftępować fobie ; żebyś nic 
nigdy 
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nigdy nie mowił” ani czynił zczegobyś fię 
przed onym Naywyżlzym Sędzią twoim fprź. 
wićtnie mogł. Lękąem fe tofzyjikich [prai 
moich, wiedząc Że nie przepufzezafš trzejzącee 
жш. u Jobawrozdz. 9. 

4. Uważ ‚ iaki tam dekret na tym Sądzie 
każdego czeka ? Proiaki : według rożnego 
ftanu tych ktorzy fądzeni będą: pierwizy na 
żywot wieczny, dla dufz zupełnie ufprawie- 
wiedliwionych; drugi na zgubę wieczną, dla 
grzefzących ; trzeci na doczefne ukaranie dla 
ufprawiedliwionych, ktorzy tuiednak za grzew 
chy fwoie w pokucie nie uczynili zadofyć, 
Staw tedy fobie rożne tych trzech ñanow Јах 
dzi aftekta, gdy na fad Bofki Папа: A nayprzod 
człowieka pobożnego, ktory przez całe życie, 
o nicbardziey у pilniey йе nie farat, tylko 
żeby ziako naywięk(zym pofzanówaniem y 
miłością Pana у Boga fwoiego czcił, nie tyl- 
ko z wielkim ftaraniem (терас Üç y nay- 
mnieyfzey Jego obrazy , ale у піс nie pufzcza. 
iąc, przez co by' fię mogł mu więccy podo- 
bać y przyflużyć; ziakim ten ułożeniem 
twarzy y umyfłu na ten czas będzie? Ah! ia» 
ko zwefołą ten twarzą ypełnym dobrey na. 
dziei umyfłem w fynowfkiey. widząc йе po- 
Пасі na Twarz prawdziwie Oycowfką miło- 
ści dla fiebiepełną mile poglądaiąc czeka po- 
żądancy - dla liebie fentencyi ktora go iefzcze 

przed 
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przed fkutkiem fwoim w famym iey fucha» 
niu błogofławionym czyni. ' Nu zeno fugo dos 
bry y wierny, żeś nad mało był wiernym, nad 
bielą cię pofanowię, wniydź do wefela Pana 
twego: Matt, w Rozdz, 27. ztąd do drugiego го: 
dzaiu ludzi obroć oczy; Stawlobie iednego 
zowych niecnotliwych ludzi trzody, krorzy 
bez boiaźni Bofkicy bez względu na wiarę y 
chrześciańfką obligacyą, bez uwagi na wic- 
czność, iak bydlęta fwoim tylko namiętno* 
ściom dogadzaiąc żyią , у czynią co fig im po- 
doba 4 Co tam w iego myśli у affekcie dziać 
Пе na ten czas będzie: Аһ iak wielką boia* 
nią przerażony w ofłatniey Пе. być obaczy 
zdefperowanym Фа grzechow [woich zgubie? 
Coby Пе działo temu człowiekowi na przy= 
kład, ktory głownemu nieprzyiaciełowi Пу О 
iemu na życie iego czuwaiącemiu wpadłby beze 
bronny w ręce y iuż iuż zamierzony na fwoy 
kark miecz nad foba widział! w więkfzym ten 
niefzczęściu widzieć fię będzie; uznaiąc fię 
być wtak potężnych ręku Bofkich, ktorego 
obrażać yzą nic mieć nie przefławał przed tym, 
nie maiąc żadney do uchronienia fię gniewu 
iego albo przebłagania nadziei у fpofobu. 
Ztakim przerażeniem czekać będzie prętko- 
li z uft zagniewanego Sędziego wypadnie owa 
nad wfzyftkie pioruny nayfirafzliwfza fenten: 
eya. Idź precz odemnie przeklęty na ogień 
wie» 


wieczny u Matt, w Rozdz, 25. Przypatrz бе też 
y trzeciemu rodzaiowi, ludzi na tym dzie, 
Staw fobie człowieka czyli duchownego, czy- 
li świeckiego, ktorego tu ludzie za pobożne- 
go przykładnego mieli, y lubo od grzechu 
śmiertelnego był dalekim, ua powlzednie 
iednak łatwo üç odważał, Ten lubo owey 
wiecznego, zatracenia mieć nie będzie defpera- 
cyi, lękać Пе iednak gniewu Sędziego będzie, 
jak fuga utratuy у leniwy gdy znim Pan o 
rzeczy powierzone a marnie potracone га: 
chunek czyni, wiedzieć dobrze że lie niedba!= 
ftwa (woiego zaprzeć nie będzie mogł. A do 
tego że fiç to nie famym źawiłydzeniem y wv- 
rzucaniem na oczy gnuśności zakończy : ale 
w nieznośne Czyfcowe męki wtrącić każe 
furowy Sędzia, groźno opowiadaiąc, Że po- 
ty z tamtąd wyniść niema, poki. naymnicy- 
fzey tam życia zmazy nie pozbędzie, у co- 
kolwiek grzechom ukarania należy zupełnie 
nie wypłaci. Za prawdę mowie ci, mie Wy- 
nidziefz z sąd, poki nie oddafz do naymniey 
'fzego kwartnika; u Matt. w Rozdz. 5. Co zna: 
leżytą uwagą uznawlzy na koniec pomiarkuy 
fię fam. zloba, iakiey йе też z'tych ‘trzech 
fentencyi dla fiebie fpodziewać możelz. Ta- 
kiey бе nieomylnie doimyślay, jakie tu pro" 
wadzilz życie. To ieft jeżeli świątobliwe , 
pierwfzey, ieżeli bezbożne , drugiey, ieżeli 
nie 
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niedbale, ale przecie bez śmiertelnego grzechu 
trzecie cię potkać może, Dla czego poftanow 
fobie tak ¿yé odtąd, żeby. na ow czas Sądu 
wiecznego raczey zbawienia Sentencyi z wiere 
nemi fugami Bofkiemi wefoło y 'zradością 
„czekał у wyglądał, aniżeli fimutny у od boja- 
éni truchleiący, y na doczelne zniedbałe- 
mi męki, aBoże uchoway! co nie rownie 
ftralzliwiza у do wfpomnienia tzecz ieft, na 
wieczne do piekła z beżboźnemi fkazany nie 
był okrucieńftwa „ ! 


Б> э — Won | 
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O Sadzie Powizechnym. 
Pięć iey Punktow. 


х. O rożności ciał ktore Jprawiedli- 
wych у grzefznikow dufze w ow dzień 
ofłatni bračna ейге będą, tych nayltra- 
Јове tamtych zaś nayfzczęsśli [ue у 
że 0 rożnym affkcie ziakim ktora. du- 
Jea de fwego ciała powracać będzie : 
pierefze z radością , drugić x obrzydze= 
niem у nienawiścią. Idla tego iakby raczey 
furowiey [obie teraz według pierwfzych 

Р przy- 
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przykładu % ciałem fwoim poftypować 
trzeba , nizeli według drugich przewro+ 
tńcy rozpufły pobłażać mu у dogadzać . 


2. O odłączeniu fprawiedliwych odpo- 
tępicńcow , ро zazdrosc. у złości tych 
gdy widzieć tamtych będą po prawey 
Jfiromie Sędziego w chwale y radości , 
febie zaś ma lewą wyłączonych = 
wzgardą у wfłydem: Zkąd każdy po- 
winienby fig zachęcać do Š. pokory у po- 
nizenia wtym życiu , niedbaiac o tę pychę 
y wyniofłość bezbożnych , ktora na taką 
mia potym przychodzić wzgardą. 


3. O publicznym wfzyftkich grzechów 
odkogożkolwiek popełnionych wyiawie- 
niu y uznaniu, a ztąd о mieznosnym 
wftydzie potępitńcow, widzących nay- 
fkrytfze życia fiwoiego niecnoty teraz 
wfzyftkim na widowifko  wyjfławiont . 

4. O dwoch rożnych od fiebie fenten- 
cyach ftrafaliwego Sędziego х ktorych 
iedna na wieczne błogofławieńftwo [pra- 
wiedliwych , druga złych na wiekuifte 
wskaże męki: yo różności affektow š 
iakim kto wydany na ficbie przyimie dt- 
kret . 

2. 
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5. O wykonaniu tych fentencyt , yich 
po wjzyfikie wieki nie odmienności , 1р 
którcy każdy na wieki, czy faczęslinwym, 
czy niefzczyśliwym trwać y byt na za- 
w/ze mufi. 


' Tychże Punktow wytłumaczenie. 


r.U Wa, że przyidzie kiedyś ten dzień, 

gdy wlzylłko co na ziemi ief ; 
przez padaiące z Nieba ognie w popioł y pes 
rzynę poydzie, ludzie wfzyfcy у wfzyftkie 
żyiące ftworzenia wymrą , {am czas у wizy» 
{tko koniec fwoy weźmie; w ludziach iednak 
dufze od ciała tak fię rozłączą , że Йе wkrot- 
ce znówu. do ciał tychże powrocić imulzą, 
у ztemiż ciałami na fad powizechny, gdzie 
wfzyftkie rzeczy rozlądzone będą › апа, Га 
tedy dwie rzeczy pilno maíz uważać, naprzod 
iaka będzie w ciałach fprawiedliwych у grze» 
fznikow przywroconych do życia rożnica, Te 
bowiem uwielbione fzczęśliwie na kfztałt fton- 
la iaśnieiące, Te zaś fzpetne, okropne, pie- 
kielnym ofmaleniem fmrodliwe. Oszerniona 
żefł nad węgle twarz ich « w Tren: Jerem: w 
Rozdz. 4. A potym iak rożnym aflektem tych 
oboyga. fłanow ludzkich dufre każda do 
{wego ciała powracać. będzie? Sprawiedli- 
wego albowiem: dulza żiak wielką radością 

P: y nica 
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у niepoiętą ochotą toż ciało ktore przedtym 
ożywiała przyimować będzie, win[zuiac mu 
tego, żeza male у krotkie bardzo prace, 
ktore przed tym z nią ponofiło w ufługach Bo- 
gu, niefkończonego znim wiecznié zażywać 
będzie błogofawieńltwa у chwały. Przecie 
wnym zaś fpofobem , ktoby to mogł wyra- 
{16 ziaką przeciwnością y obimierżeniem grze» 
fznika dufza ciało буо!е brać na fiebie Ье» 
dzie? przeraźliwie narzekaiąc że jey wie- 
czney zguby było przyczyną . Ah cało prze- 
mierzłe! przeklęty ten moment ktory 
mnie z tobą złączył! ale nie rownie bare 
dziey: przeklęte te wfzyfikie сга(у! w ktorem- 
ci /niegodziwych у zakazanych rzeczy pragną= 
cemu pozwalała! Ah iakem niefzczęśliwa y 
bezrozuimna, żem cie delikatnie chowaiąc 
fiebie w oftatnią podała zgubę! a teraz oboie 
razem wieczne męki za owe momentalne rofko 
{ту ponofić mufiemy, ktorych o bodaybym ci 
była nigdy nie dodała! Patrz tedy do czego 
to przychodzi nie pomiarkowana ludzka ku 
ciału fwoiemu miłość. Oto w naygłowniey- 
fzą y wieczną obraca Пе nienawiść. Ah iak 
zaślepieni y zrozumu obrani, ktorzy tego nie 
widzą: że daleko lepiey ten fobie poradzić 
umie, ktory ladaiakie ciała zmyślności W 
tym życiu martwi y utrzymuje, żeby go 28 


touwielbione na całą wieczność odebrał; nie 
żeli 
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żeli ten ktory ти tu dogadzaiąc , za tę ladaia- 
ką ku niemu miłość, zawfze potym brzydzić 
йе nim y mierźić będzie mufiał, Wnoś fo- 
bie ztąd daley: że yty tym lepiey ciału two- 
iemn życzyć będziefz gdy tu znim furowiey 
fobie pofłąpifz. Według owey Wielkiego 
Augufiyna z fow Chryflufowych nauki, Je- 
Zelis złe kochał wtenczafćś ` znienawedził : 
Jezelis dobrze znienawsdził , wtenczafeś uko- 
chat. Szczęsliwi ktorzy nienawidzili ; zacho- 
waige Zeby nie utracili kochaiąc. W kfiędze sr, 
па Ewang. $,]апа, 

2. Uważ rożność mieyfca ktorą błogofła- 
wieni y potęmpieńcy na tym fądzie mieć bę- 
dą. Ci albowiem po prawey ftronie z Annio- 
laimi, cipo po. lewey zpiekielnemi fzatana- 
mipofławieni będą. A tu ziaką nienawością 
y okrutną złością obaczą tych; ktorych. ży» 
iąc za proftakow у naypodleyfzych ludzi mie- 
li, niemi gardzili, wyfzydzali, ktorzy u nich w 
cfłatnich byli ufługach; gdy tych w liczbie 
fynow Bofkich, w ozdobie у świetle wiekui- 
fiym widzieć będą ; fiebie zaś z owych przed- 
tym honorow , dofłatkow, powagi, godno- 
ści, w ofłatniey wzgardzie potępieniu iako 
piekielne (trafzydła , iako zarazę świata y na» 
rodu Ludzkiego odrzuconych. Ah! iako па 
tę tak przeciwną fobie odmianę zadumieli 
przelzłe (моіе o fobie, y oinnych zdania za 

błąd 
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błąd , ślepotę; nierozum potempiać y natre- 
kać będą:'mowiąc do fiebie, boleiąc na to y 
przez usifk.dufzy ięcząc, С? fa ktorych mieli» 
smy' kiedy zapośmiewifko y za obraz -fzyder: 
fiwa. "My bezrozumni! życie ich mielismy za 
Гетото Ze czci nie godnie do konca. bedzie! 
Oto jako policzeni fg miedzy: SyuntoBofkichy 
miedzy Siwiçtemi dziedziftwo ich ief nw Xięg. 
Mądrości "w Rozdz. 5. Gdzież Пе podzieie 
оме zuchwalitwoa ? pycha? wynofzenie fię nad 
innych? owaczy to w mowie, czy w famym 
chodzeniu y po fturze , chluba: у fantazya? 
ktorąteraz па, fobie prezentnią? Jak w ziemię 
wlepiwfzy oczy wftydem 'zewfząd ogarnier 
ni, y przed całym światem y fami u fiebie 
aznawaiąc йе być: nędznemi, Sądu Już inż 
nadchodzącego зу мойл tak ladaiakim, Йа. 
nie końca czekać będą. Czemuż tedy teraz 
nato tylko obracamy oczy; że /miecnotliwi 
łeb zadzieraiąc dumną fobie teraz fantazyą 
ftroią; nad ubożfzemii  panuiąc wlzyltkiego 
według woli (woiey: zachwale dokazuią ; {pras 
wię iliwi zaś w zarzuceniń, wzgardzie y zanie: 
dbaniu iako wyrzutki tego świata, że o nich 
ledwie kto: z maniey lardi chyba przez ро%шїе- 
wifko yurąganie wfpomni. Przyidzie zape: 
wie przyidzie , y niedługo czekać: nayfpra* 
wiedliwlzy fądu powfzechnego dzień, ktory 


to wlzyftko: ca йе teraz przeciwnie dzieie do 
fwe- 


© эз: Ф 
fwego porządku przyprowadzi: ktory ka- 
żdemu według zafług icgo da fwoie mieyfce: 
ktory poniżoną teraz cnotę do powinnego iey 
honoru y czci wywyżlzy: niecnoty przez 
przywłafzczone fobie niefłulznie panowanie | 
nadęte, w przepaść wfzelakicy hańby pogrą- 
ży: ktory na koniec nieomylną Bofkich 
owych wyrokow prawdę iaśnie całemu «а= 
tu pokaże. Ktokolwiek uwielbi mnie, uwielbig 
go, ktorzy zaś mną gardzą, będą wzgardzoz 
nemi, wi. Xięg. Krol. wRozdz. 2. Otym te= 
dy dniu, ујак okropne mieć w fobie odmia- 
ny będzie, częftomyśleć , y mieć go zawfze 
w oczach potrzeba; Jego bowiem pewne 
oczekiwanie tak cię utwierdzi, że kochać 
raczey у pragnąć, anie ubolewać па to kto- 
ге cię na potym tak wywyżlzy wfzelakie w 
tym życiu poniżenie twoie będziefz; ani za- 
zdrości, ale użalenia godną, ktora Пе w tak 
„wielką ma potym wzgardę zamienić tę mo- 
mentalną niecnotliwych pychę y wyniofłość 
fądzić będziefz. 

3. Uważ, publiczne owo niecnot od ka- 
żdego popełnionych odkrycie y wyiawienie. 
Kiedy w otwartey owey Xiędze, wktorty fig 
wlzyftko zawiera х каа ma być świat ofądzo« 
ny, wfzyftkie wiednym punkcie у moie y 
twoie, у kogożkolwiek innego nietylko mo- 
wy ylprawy ale y myśli, w oczach calego 

owego 
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owego powfzechnego (Rang zgromadzenia. 
Ale o! ziak wielkim: wflydem ! gdy nayfkryt: 
{ге fumienia fwoiego zbrodnie, owe obłudy 
zmysloney pobożności, owe udania przyia- 
ciot tak niegodziwe, owe niewfłydliwey lu. 
bieżności wynalazki, tak fzpetne, у tym po- 
dobne niecnoty, ktore taigc fię iakby przed 
Bogiem lamym kryiąc popełniali, y żeby 
do wiadomości czyrey nie dolzly , iako naypil- 
пісу flarali Пе; iawnie na ten czas obaczą, gdy 
ie bez żadney 5. pokuty ozdoby w oczach ca- 
łego świata wyfławiać będą... Wiele to: nay- 
fkrzytfzych ferc ludzkich. fekretow tego бе 
dnia wyiawiż о ktotych nikt przed tym wie: 
dzieć nie mogł. Wiele йе uayzdradliwfzey 
odkryje obłudy ? Озак wielu ktorzy Пе teraz 
za naylzezerfzych у naywietnieylzych udaią, 
naygłownieylzemi fig być złośnikami pakażą! 
Ого? to'ow' Młodzian ( гак fobie z podziwie= 
niem drudzy imowić będą ) ktoregośmy za 
Anioła wfkromności, wfłrzemieźliwości, y 
pobożności, obyczaiow mieli. Otoż to owa 
Matrona, ktorgśmy za Judytę, Zuzannę у 
nayfławnieyfze świąobliwośćci przykłady po- 
czytali у taką być rozumieli! Otoż to ow Ka- 

lan ktory flowy ypowiezchowną pofiurą fas 
mą zdał fię tchnąć pobożnością y za święte- 
go go wlzyfcy mieli, ktożby mogł pomyślić, 
a dopieroż wierzyć temu , żeby pod zdradli- 

wą 
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wą zmyśloney pobożności pokrywką tak nie- 
wfłydliwa y mieczyfła Бе niecnot taić mogła 
zaraza ? Ah! wyżuwż fie, wyiawi fie niefława 
ioia у będzie widziana bauba'twoża, wlzai; 
w Rozdz. 14. Ani ci nawet z ludzi niecnotli- 
wych, ktorzy teraz bezwfłydnie z fwoich Пе 
zbrodni chlubią , nie mogą być tak bez czoła 
y wfłydw, żeby ich to publiczneyhańby yka- 
rahie ciężko przerażać nie miało. (Oprocz 
tego bowiem żey oni wiele takich rzeczy w 
fobie maig, z ktoremi (е iako naypilniey oba- 
wiaiąc бе niefławy taią , że Йе zaś zniektore- 
mi niewłłydliwie chlubią, tym f dzieie że 
ani fzpetności ich nieuznaią , albo tę chlubę 
przed rowuemi fobie wniecnotach czynią 
albo przed infzemi krorzv im tego zganić 
nie mogą. Ale na ow dzień fądu wfzyftko 
inaczey będzie. Albowiem iaka ујак wielka 
ieft grzechow fzkaradność każdy iawnie uzna, 
у że”m tolako przeświadczonym zbredniom, 
y Sędzia Bog y wizyfcy fprawiedliwi ziako 
naywiękfzym obrzydzeniem wyrzucać będą, 
y fami йе być wzgardzonemi od wfzyfikich 
јако naywierutnieyfze narodu ludzkiego za- 
razy obaczą. Zkąd takim wfłydem y hańbą 
ogarnieni będą że wołać mufzą y mowić. 
Gorom upadaycje na nas, у Pagorkom okry- 
waycie' nasz w Łuk: w rozdz. 28. Tego fo- 

bie raczey życząc, żeby ich te przywalały, 

niże- 
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niżeli żeby publiczney owey niefławy ciężar 
znofić mieli, Krotko mowiąc: Ukryć Пе bę- 
dzie niepodobna pokazać fię nieznośna. 

4. Uważ dwa bardzo od fiebie rożne kto- 
rë po iawnyin uznaniu fpraw wfzyltkich Sę- 
dzią Bog wyda dekreta у ofłatnie Sentencye: 
A riavprzod pełną łafkawości twarzą na pra: 
wiedliwych poglądaiąc rzecze: Podźcie blogo- 
Jfławisni Оуса mego ofągniycie zgotowane want 
Krolefiwo od pofawowienia Świata: u Matt. S. 
wnozdz 25. Oto Słudzy dobrzy, y mnie wier- 
nie zaftyżeni, iakoście na ziemi żyląc po: 
winną mi cześć y ufluge czynili , iuż też czas 
przylzedł, żebym Ja was do niebiefkich mo- 
ich. Pałacow y wiecznegó błogofławieńlłwa 
na ktore ftworzeni iefteście, żebyście go wie- 
wiecznie zażywali wprowadził. Ktorą naypo- 
żądańfzą odebrawłzy nowinę, ktoby. mogł 
wyrazić, Swięte owo wybranych zgromadze- 
nie јак wielką napełoione będzie radością, 
ziakim pofzanowaniem y Affektem powinne 
nayłafkawfzemu Stworcy у Panu fwemu dzię: 
ki. czynić będą, przyznawaiąc, тако перо 
dobnego do tey tak wielkiey nadgrody ani 
ucezynii, ani uczynić kiedy mogli; ynieina- 
czey to przyimować, y, lądzić o tym mogą tyl. 
ko iako fkutek przedziwney у niepoiętey 
fzczodrobliwości v dobroci, ktorym łafki y 
dobrodzieyftwa przez całe życie fobie świad 
ezone; tym naydziwnieyfzym utwierdza mi- 
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łofierdziem Ale oiak okropna, nad ktorą 
nie firafznieylfzego! pomyślić fię nie może, 
druga będzie naywyżfzego Sędziego przeciw 
niecnotliwym lentencya , ktorych zagniewaną 
у groźną l'warzą przerażając fwafzliwfzemi 
nad игу кіс Ву flowy potępiać będzie. 
Idzcie odemnie przeklęci na ogień wieczny, 
ktory zgotowany іеї diabła у aniołom i iego. 
Precz ztąd narodzie niewierny, ródzaiu zło- 
śliwy, oblicza mego nie godny, nie mam 
z wami fprawy. więcey, ktoregoście dobra* 
dzieyftwom nie wdzięczni byli „Praw fu- 
chać nie chcieli. Maieftatu znieważać nie 
obawiali ię! Przeklinam was у wfzyfikim 
nayfrożfzym przeklęćctwom oddaię. Imiona 
walze na wieki  wymaznię.. Miłości moiey 
ktorą wam ..przez życie wafze świadczyłem 
na wieki Пе zaczekam у wyprzyfięgam . Przew 
padniycie z fwoim Xiążęciem ciemności , kto- 
remuścię raczey niżeli mnie fłużyć wol leli, 

Razem znim y pod iego okrucieńftwem żyć 
wam od tąd trzeba będzie. Więzienie ono 
ognifte ktore jemu nie wam zgotowane było, 
ponieważeście ‘go fobie nad moie, Niebiefkie 
przybytki obrali , wieczaym będzie odtąd 
nieśmiertelnego życia wafzego miefzkaniem, 
y nieśmiertelney śmierci wafzey nieodmien- 
nym grobem. O wyroki, ktotych każdefło: 
wo nad wlzyftkie pioruny więcey do przerąe 

Zenia 
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Zenia ferca ludzkiego ważą! Coż tedy na 
tak ftrafzliwe gromy nie fzczęśliwa potępień. 
cow trzoda pocznie? Jak drętwieć! jak roze 
paczać! iak ciężkim płaczem , rykiem yna- 
rzekanien) powietrza napełniać będzie? Itak- 
że tedy nayłafkawizy sędzio nas cale od (е: 
bie odrzucafz ? у od Twarzy fwoiey na wieki 
oddalafz? żeśmy zarobili na to grzechami na- 
fzemi przeciw tobie popełnionemi przyzna: 
ету, zaktorerowne ukaranie być nigdy nie 
może. Ale chciey wipomniść na to: że v 
my dzieła гак Twoich iefteśmy! Wfpomniy 
na (woie miłofierdzie wfzyftkie by naywięklze 
grzechy ludzkie przewyżlzaiące! Wfpomniy 
na fwoią więcey niż Oycowfką miłość ktora 
cię do wylania wfzyftkicy krwi twoiey przy- 
wiodła. Nie profiemy oto, żebyś fwoy de- 
kret na nas wydany miał odmienić; ale że- 
byś go cokolwiek uśmierzył. Odrzuć win- 
nych od Twarzy fwoiey, ale do pewnego 
by naydłużfzego Czafu. Piekielnym duchom 
w moc у na męki przylądź byle nie na całą 
wieczność. Jakieżkolwiek ukaranie za dobre 
y flufzne przyimiemy zfamey бе tyłko mak 
wieczności wyprafzamy. Takie tam będą ne. 
dznych narzekania, ale daremnie, y więcey 
nie dokażą , tylko że do więklzego nad fobą 
urągania Sędziego pobudzą . I także naynie- 
cnotliwsi (rzecze do nich ) moig mi terazkrew 
wipo* 
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wlpominacie ? ktorąście gardzili y  deptali 
| gczefząc: fmiecie wzywać mego miłofier. 
| dzia, ktoregoście nie na co innego zażywali, 
tylko żebyście mnie zuchwaley obrażali. Nie 
rychło йе doproźby- uciekacie: Czas ten ше 
iet odpufzczenia ale тету. Same mi mie 
łofierdzie wiele przyczyn dodaie , żebym йе 
nigdy niezmiłował. Sama krew ktorą dla 
zbawienia walzego wylałem zemfty Пе teraz 
nad wamidomawia. Już ofłatnia na zgubę 
walzą wypadła decyzva: z dekretu na was 
wydanego, aniiedno Jota, ani punkt ieden, 
choćbyście całą wiecznością profili y ięczeli, 
піс może być odmieniony. Idzcie precz po» 
rzuciw(zy wfzyftkie zbawienia nadzieję na 
ogień wieczny. Í 

ç. Uważ wykonanie tych fentencyi w ktot= 
| kich fłowach Ewangelifty zawarte: I poydą 
сі па Кате wieczną, Sprawiedliwi zaś ha Żywot 
wieczny. п Мак. wRozdz: 25. Так zape- 
wne po fkończonym fądzie na naznaczone 
fobie mieyfca w tym punkcie zaraz y ci y owi 
poyść mufzą. Sprawiedliwi niebiefką iafno- 
ścią otoczeni naywefelfze fzczęśliwości у chwas 
ły pienia Stworcy fwemu wyśpiewuiący, od 
ziemi podnofić бе będą; do naybłagofławień- 
fzych Nieba Krolewfkich Pałacow na nieufta- 
iące radości wfłępniąc. І tak zawfze z Panem 
będą ! Alenie tak bezbożni nie tak! Lecz iak 

fię 
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fig pod 'niemi otworzy ziemia, wlzyfey їе: 
Чеп nadrugiego lecąc , między naywściekley- 
fzym wrzafkiem, w ofłatniey rozpaczy z Nie- 
bem Пе y światłem na wieki pożegnawfzy, па 
йере yBoga wlzyfikie rzucaiąc przeklęćtwa, 
w otwartą pożarow piekielnych przepaść po- 
lecą. Gdzie iak tylko wpadną -zaraz lig 
ziemia zamknie, y w tym okropnym więzie- 
niu wiecznie  niefzczęśliwych pogrzebie. 
Ttak każdy człowiek (woy Пап yfwoiemiey- 
fce odbierze, ani zniego nigdy na lepfze al- 
bo роге mievfce nie przeydzie. Ale iakie 
ktorego z nich na ow dzień Sądu fzczęściey 
miey(ce potka, takiepo wfzyftkiedni, wieki, 
czaly bez odmiany mieć zawlze będzie Jeżeli w 
ten czas (zczęśliwym, zawlze fzczęśliwym jeżeli 
w ten czas nędznym, гау (ге opłakanym będzie. 
Na ktorymkolwiek mieyfcu, to је czyli na pra- 
wą czyli na lewą ftronę padnie, tam będzie! 
Ufłały odmiany złego у dobrego, ufłały od: 
miany fzczęścia y przypadkow, radościy (ли. 
tku, ciemności y światła. Przybite niewzru: 
fżonemi hakami obracaiącego Йе czafu kolo, 
miafto tak krotkich y po fobie naftępuiących 
dni y nocy , ieden na potym wieczny dzień; 
iedna aniefkończona Noc па zawfze będzie. 
Dzień nieuftaiącego życia fzczęśliwości, rado- 
ści dla fprawiedliwych . Noc ufławicznego 
płaczu przeklęćtwa, y śmierci dla bezbo- 
żnych. 
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MEDYTACYA III. 
O Mękach Piekielnych. 
Trzy iey Punkta. 


т. Qukaraniu ciała y dufzypo/politym, 
to ief o odięciu wfzclakiego dobra у po- 
ciechy. I jak to kicznośneieft. I iak beze 
rozumny ten ef, ktory żeby fig małą 
rojkofzą ciefzył у kontentował , nie nie 
dba chocby za to wieczne то] fikich 
pociech zażywanie utracił . 

2. O ukuraniach do ciała należących : 

o nayfrożfzych, у ktorym nic podobnego 
| 2 yciu być nic może na wfzyftkich zmy- 
fach ukaraniach у mokach , 

3. О ukaraniu dufzy , y nayciężfaym, 
| £iorc wfzyfikie iey fiły przeymować bea 
„| dzie, okrucicńfiwie у boleści . 


| "Тусһ2е Punktow wytłumaczenie. 


r.U wa Пап potęmpionych do piekła, 
| ponieważ iefł jedyną у fama niefzczęe 
śliwością у potempieniem, zatym nie może 
mieć nic w fobie pożądanego у miłego . 


Dla 
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Dla tego tedy, Ktokolwiek tam wtrącony 
Ў będzie; ; той бе na wieki pożegnać, ze wfzy. 
Йкіеті, czy to do ciała czy do апу nale. 
żącemi pociechami у dobrami. Co żebyś le- 
р!еу rozumiał; ftaw fobie cokolwiek na ziemi 
człowieka Kontenrować może, Czas pogo» 
dny, miły na kwitnące pola profpekt, wdzię: 
czne rozrywki, przyiacielikie rozmowy, w czas 
na miękkiey pościeli, zabawki na łowach, 
muzyce, ochotach, konwerlacyi, zdrowie do: 
bre ; Pań(kiego Imienia fławę, doftatki, ho- 
nory, powodzenia we wfzyltkim y tym podo- 
bne dobra. I mowże fobie: żadney z tych 
rzeczy miefzkańcy piekła mieć nigdy nie bę. 
dą ! wiecznie im to fą zakazane rzeczy у od- 
„ięte , ynaymnieylzey tego kropli nie ikofztu- 
ią nigdy. Uftata uciecha kotow рай dzwięk 
twefelących fig, zamilkła fłodkosć lutni: @ 
Opufzezona ief w/zyfika radość przeniefione 
wefełe ziemi, ulzai, Pror: w Rozdz, 24- 
Daymyż tely, żeby w.tey katufzy czy 
więzieniu zawarci żadneyinney męki у okru: / 
cieńftwa nie cierpiąc, fam tylko wfzyftkiego 
dobray pociechy wizelakiey niedoftatek, у nay- 
furowlze zabronienie fobie tego , cokolwiek- 
by ich w czymkolwiek ukontentować mogło 
ponofić mieli;. czyliż to famo nie powinno- 
by nas tak przerazić, żebyśmy za naymniey* 
{ша rzecz mieli to fobie dla uchronienia fię y 
tey 
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tey kary, od każdego zakazaney, rofkofzy 
appetytu umartwić бе, Маке (итеу natus 
ry infiynktem wízędzie dobra (wego iakie: 
gożkolwiek upatruiemy y pragniemy, tak że 
gdybyśmy, go cale nie mieli, żyćbyśmy y 
nie mogli, у nie chcieli, Dla czego niechby 
kogo w podziemnym gdzie więzieniu głębo- 
ko zamknięto, gdzieby ani światła widzieć, 
ani zczłowiekiem żadnym mowić nie mogł, 
ani ciału (wemu odpoczynku, ani zmyfłow 
zabawy żadney nie miał, pewnieby żyć tam 
długo żadną miatą niemogł , ale co raz nę- 
dznieiąc vzdrowie у życie tracicby mufiał, 
Jakież tedy życie będzie człowieka ( ktore w 
piekłe być тий )/ w takim fłanie całą trawić 
wieczność у nieomylnie zawfze to z fobą ro- 
zważać . Zadney nigdy odtąd pociechy, żadne- 
go ani na dufzy, ani na ciele ukontentowa: 
nia mieć nie będę mogł: Co to ieft wefele? 
co rofkolz? co miła kompania ? co żyć wefo- 
ło y fzczęśliwie? nigdy tego odtąd iuż wie= 
dzieć у fłyfzeć nie będę.  Wizyftkich nay- 
milfzych rzeczy nadzieig iużem na wieki utra- 
cH. Zyć mufzę w uftławicznym ich pragnie- 
niu ale zawfze ich głodny w nich umartwiony. 
Odrzucona ief od pokoiu dufza moia zapomnia- 
łem 0 dobrach; u Jerem. Pror. w Tren. w 
Rozdz. 3. Tu бе uważyć godzi grzelzących 
fzaleńfiwo , ktorzy, byleby mizerny iakiey 


Q plus 
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plugawey zażyli na moment rofkofzy, nic nie 
wątpią y zanie maig na wieczną wlzyflkicgo 
dobra utratę zarabiać. Azwłalzcza że y 
procz tey grzechowey uciechy, mieć mogą 
tak wiele innych ciała y dufzy ukontentowania 
przy ktorych y wefoło y (zcześliwie żyć mo- 
gą iak żyli Święci, Nieznośna to rzecz (tak 
mowić śmieią ) у zbyt gwałtowna bez pluga- 


‘wey ciała rofkofzy do ktorey przywykli przed 


tym y na ieden Rok wytrwać. I takżeto ё 
Niechby z kąd miarkowali, iak nie rownie 
ciężey y nieznośniey im będzie w piekle v z 
więkfzym gwałtem nie "przez rok albo mie: 
fiąc, bez niektorych tylko rofkofzy być, ale 
żadney ażadney ani naciele,ani na dufzy, y 
to przez niefkończone tyfiące lat y wiekow. 
pociechy nie znać. Niech fobie z tąd (mowię ) 
wnofzą , a im bardziey rzeczy kontentuiących 
fiebie pragną, tym bardziey niech fię lękaią 
ukontentowania w grzechu, ktorego y w 
naykrotfzym kofztuiąc momencie zarabiaią 
па to ukaranie; żeby przez całą wieczność 
żadnego nigdy zżadneyrzeczy ukontentowa- 
nia ypociechy nie mieli. i 

0, Ома? piekielne więzienie, oprocz tego 
że Żadney ani na ciele ani na dufzy pociechy 


піс dozwala, wfzyftkie nadto у ciałay due 


{у okrucieńftwa wfobie zawiera, уйа tego 
w Ewangelii nazywa fig Mięy/ce Кїїнї; ü 
Łuk: 


© 243 Ф 
Łuk, S- w Rozdz,. 16. Albowiem co . do ciała 
należy: niemalz żadnego z tych piąciu zmye 
fow nalzych, ktoryby ofobliwfzemi, y wię: 
сеу niż o tym pomyślić/ można; okrucień. 
flwy dręczony nie był, Wzrok y widzenie 
męki (woie mieć będzie to od przeraźliwego 
у pozeraiącego dymu, to od firafzliwych fza- 
tańftwa widokow, brzydkie larwy fwo- 
ie ultawicznie woczach ftawiaiących . Słuch 
przerażać będą. niewymowne potempieńicow 
wrzaki przy nieznośnych imękach w okro» 
phym narzekanii y przeklęćctwach nieuftaiąe 
ce. Роугопіепіе dręczyć będzie багаа. nie- 
znośny. to powietrza owego na wieki гапа 
kniętego, to zognia fiarczyfiego, to z brzyde 
kiego ciał pótempieńców odethnienia, Smak 
imięczony będzie okrutnym pragnieniem, ktos 
te iak wielką męką wonym ogniltym "będzie 
więzieniu, Ewangelicznego bogącza. świadczą 
fowa, temu iediemu okrucieńfiwu ochłody 
profzącego, Dręczone będzie na koniec do- 
tykanie , zmyfł między  wfzyftkiemi naywię: 
Коу y. nayprzeraźliw(zy орпіет. pożeraią- 
cym, nędzne owe ciało zewfząd otaczającym ; 
y wfzyftkie wnętrzności у członki przeyma* 
iącym. Itu bym. chciał żebyś fię olobliwiey 
zabawiał, y myśl zatopił, iako około fpofo- 
bu męki, y według wiary nhaypewnieylzego 
y każdemu wiadomego, y do wyrażenia ing- 
Qa : ki 
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ki wciele ludzkim naypodobnieyfzego pilno 
to fobie uważaiąc, iakby to nieznośna y itra: 
fzliwa rzecz była , w pożeraiącym ogniu od 
ftop aż do głowy być cale zanurzonym : Że- 
by ogień piekł у palił, twarz, Oczy, iężyk 
y wfzyllkie nayfłabfze części ciała żeby były 
ognia pełne, ийа, gardło , wnętrzności, kości, 
żyły: ie mieć innego koncika tylko ogień, 
іппеу pościeli tylko ogień, innego odzienia 
tylko” ogień, innego powietrza, do ode- 
tchnienia tylko ogień; Со? więcey ? 
Przemienić fię nie iako w ogień być ia: 
ko żelazo rozpalone, Ktore“ wogniu długo 
leżąc nie tak żelaza iako ognia ma na fobie 
podobieńftwo , y zewfząd pełne ognia fiebyć 
zdaie, y wydaie. Ah przebog : wierzyć te- 
mu mogą ludzie , a przecięż znaleść fię tacy 
ktorzyby grzelzyć chcieli! : Dobrze przede 
tym Chryftus Pan gdy hauczał że niecnotli= 
wi w piec ognia goreiącego wrzuceni będą po 
śmierci'; za rzecz potrzebną to fądził „ żeby 
бе byl {pytał fiuchaiących, czy tak wielką 
rzecz zroztimieli, przydaiąc; Zrozumieliście 
го wfzyfikoł u Matt. 5. w Rozdz. 13. Ah! 
ktorykolwiek odważafz Пе grzefzyć odpo- 
wiedz y mnie gdy cię pytam, zrozumiałżeśto 
wfzyltko? Zrozamiałżeś to? co to ieft, w pie” 
cu ognia piekielnego , ognia zawfze palącego, 


` 


s 245 $> 
anigdy nie umarzaiącego na wieki goreć 
Kiezrozumiałeś zapewne, nie zrozumiał. Gdy- 
byś to okrucieńfiwo tak iakby należało poiął, 
nigdy to być nie może żebyś fię odważył, 
dla krotkiey rofkofzy na tak wielkie okru: 
cieńfiwo zarobić. Gdy ci ñanaé kiedy y pas" 
trzyć na ftos, goreiącego Ognia przyidzie po* 
myśl fobie: Coby ci Йе ziadło, gdyby 
cię w ten flus wrzucono , Żebyś fię po wízy= 
fikim ciele piekł? nie można byś na to nie 
zadrzał uważaiąc śmierć okrutną, ktorąbyś w 
krotkim czafie ponieść mufiał: Ale czyliż nie 
daleko więkfzą boiaźnią przerażać fię powie 
nieneś rozpamiętywaiąc piec ow nieuftaiących 
pożarow, ktory ci iuż ieft pod ziemią zapalo» 
ny , do Storego ieżeli w padniefz ( a w padziefz 
zapewne jeżeli życia na lepfzenie poprawifz) 
nie przez kwadrans godziny, ale przez niee 
fkończone wieki męczony tam będziefz, zas 
wfze tak goreiąc v umieraiąc nigdy nie z gos 
xciefz y nie umrzefz, Kto może miefzkać zwas 
2 ogniem poźeraiącym kto miefzkać będzie z was 
2pozarami wiecznemi.. u lzai: Pror: w Rozd. 
33. Teraz iako widzę maíz fig za tak delika« 
tnego y miękkiego , Зе fobie za nieznośną 
rzecz poczytafz зака wodzieniu grubiznę, 
w pościeli niewygodę, w pomięfzkaniu przy: 
krość! Jakże tedy ponieważeś taki, naynie: 


ZINIO» 


znośnieyfze piekielnych ogniow męki znie: 
fiefz , ktory gdybyś był ftalowy , czy miedzia: 
ny, czy kamienny, tych byś uftawicznych 
pożarow znieść nigdy nie mogł. liakże to 
być może? żeby cie to żadnym nad fobą uża- 
leniem ani fłaraniem nie tykało? żebyś ty, 
gdy Пе o ciało twoie broniąc go od nays 
mnieyfzych przykrości tak fłarafz, oto cale 
niedbał, choćbyś go na udręczenie wnayfroż» 
fzych piekła mękach cale wydał. Zwyczay» 
nie tak ię mowi: wielka ku ciału fwemu mis 
łość ludzka temu winna, że ludzie grzelzą , 
Ale ieżeli rzecz prawdziwiey uważemy tak das 
lecę żadnego. па ciało [woie nie maia ludzie 
względu gdy grzefzą,że owlzem więkfzą. przes 
ciw niemu. maia nienawiść: niżby mogł mieć 
naygłownieylzy” nieprzyjaciel па, [wego przes 
‘eiwnika, albo y- fam bies, ktory pewnie nie 
2 dobrego, afiektu, ale chcąc nam, naywięcey 
fzkodzić, pobudza, do takich ciała rofkofzy, za 
które. wkrotce. патек wieczne iść mulzą. 
Pewnie iefzcze: (ак odpowiefz, iak czafem ma- 
wiaią nie ktorzy: ieżeli, do, piekła, wtrącony 
będę, tam choćbym. niechciał ponofić, to bę- 
de. тапбай, y- mufzę tocierpieć, co mi tam. na~ 
znaczą, O proftoto! nie wiefzco mowifz, gdy 
tak odpowiadafż. Właśnie. iakby: mogła gdzie 
kiedy: tak zacięta y twarda znaleść Пе natura 
„ktoraby y przez godzinę: w takich е 
2 gia 
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gla okrucieńftwach . Będziefz mogł y mufiał 
znieść to w piekle? zgrzytania zębów, fza- 
lone rzucania Пе, wycia, przeklęctwa у Bo- 
ga y fiebie famych nieufłaiące, znakiem będą 
jak to tamcierpieć у znofić mogłbyś, gdy- 
byś tam przez dzień ieden, nie mowię przez 
całą mi.ł bawić wieczność, Ah! miey ro- 
zum! wupamiętay fię! żebyś tak o zbawieniu 
fwoim zapamiętąłym nie był, żebyś w piee 
kielnych raczey ogniach wieczną ponofić ra- 
czey wolał zgubę niżeli, od momentalney y 
plugawey wfłrzymać бе rofkofzy . Jeżeli bo- 
wiem gdyby ci йе dom zaiął , y iuż płomień 
w tę izbę wpadł, wktorey byś ty na ten czas 
grzelzył, porwałbyś йе co prędzey, у o wlzy 
ftkiey zapomniawfzy rofkofzy ktoreyeś tam 
zażywał; o niczym byś więcey tylko orato= 
waniu fiebie w takim niebefpieczeńftwie nie 
myślał, czyżbyś niedaleko fkuteczniey od 
grzechow cię oderwać, y wfzyftkę do nich 
chęć zgubić zupełnie powinna piekielnego 
owego pożaru boiaźń, ktory iuży teraz za= 
palony czeka cię, у w każdym życia momens 
cie pochłonąć cię może , iako nie mafz te= 
go momentu w ktorymbyś nagłą śmiercią 
wtrącony tam być nie mogł. 

3. Uważ iakożkolwiek nięznośne Їз , ktos 
reś dotych czas uwazał, ciału ludzkiemu na: 
leżące w piekle męki, nie mnieyfze iednak 

уо- 
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y owfzem ИИА ktore poótempioną 
7 y wlzyltkie iey namiętności dręczyć bę 

A naprzod od pamięci zaczynając: gdy 
T wipomni хау Кіе „życia przelzłego 
‚ przepę: dzońe lata, nic tam nie znaydzie coby 
iey nieznośnego żalu nie było przyczyną . 
| Okrutnie ją есту będą marue wiecznego 
` potempienia łmzyc, rzeczy cale nikczemne ; 
momentalne: A fię łatwo każdy 
ultrzedz: « powi Ў, to iet mizerny zylk, 
wzgląd ludzki: chę: do zemfty, do krotkiey 
rolkofzy nie utrzymany appetyt , Z kąd po 
czalie у cale nie pożyteczny ale tym więcey 
przerażający żal y boleść: Ach! mnienędzne- 
mu! za rzeczy tak marne na tak wielkie mes 
ki zarobiłem! Kofetuiqc fko/ztowałem na kons 
cu gałąfki odrobinę miodu > aotoumieram Wa 
Xięg. Krol. w Rozdz. 14, Czy godneż tego . 
były 'owe do niecnot' ponenty , owe. zyiki, 
żebym. Пе byłza to. w tę przepaść piekła. rzu- 
cał. Wielkaż to była rzecz y praca rzeczą tak 
marną wzgardzić, ow impet złości utrzymać, 
owey rofkolzy zaniechać. Ah! iak ciężkie mo» 
ie fzaleńftwo:, żemitego czynić nie chciał. Tak 
małą pracą ух fłaraniem nayfrożlzych tych 
mak ulzedłbym był. ktore na wiski pono» 
fić będę mufiał, A do tego dla. przyczynienia 
więkfzey boleści Дапа. na pamięć tak pożytes 
czne do zbawienia wiecznego pomocy, śą 
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fki ktorych Bog przez całe życie dodawał , 
ktorych y chwycić Пе. łatwo było, y przez 
to famo: że figich nie, chwycił,  zgubionym 
fię być na wieki uznaie. Ah! przeftrzegał mnie 
tyle razy ow moy  fpowiednik Zebym tych 
żartow z Boga nie czynił, żebymiego mułofier- 
dzia na złe nie żażywał, żebym fięw'te niebefpie- 
czeńftwa nie wdawał, z ktorychbym potym у 
wybrnąć nie mogł. . Upomiwał mnie on ras 
dząc o zbawieniu moim, alórria zatykał na to 
ufzy, co teraz iak rzecz była zbawienna y poży* 
teczna, widzę. Wtym a wtym życia mego 
roku fłuchaiąc tey nauki, czytaiąc te reflexye, 
uważaiąc (obie te zbawienne przelłrogi pozna- 
łem był dofkónale, iakby: to, ftrafzna rzecz by- 
ta całą wpiekielnych ogniach trawić wie- 
czność, dla tego pofianowiłem był poprawić 
życie, umrzeć raczey niżeli śmiertelnym Boga 
obrazić grzechem. Ale ah! gdybym był w 
tym fłatecznie trwał przedfięwzięciu , iakbym 
byłterazpewny zbawienia. Ale ledwie ieden 
y drogi miefiac minat, wfzyftko to na wiatr po- 
fzło, a ia popędliwością złego nałogu do prze- 
fzley wrociłem fię rofpufty, y niedługo potym 
nagłey śmierci przypadkiem w tę nie: 
izczęśliwą, bezdnio wpadłem piekła. Gdzie 
zanurzonemu. nic niezoftaie tylko wiecznym 
narzekaniem nie powetowany błąd opłakiwać, 
Јако był о niefzczęśliwym przypadku przed 
kilką 


kilką lat pewnego mego kompana wfłyfzał, 
Bog wewnętrznym natchnieniem kołatał do 
ferca, być to może że ytobie na tenże wyniy- 
dzie koniec, czym przeraziwfzy fię nie com fię 
był od grzechow powściągnął, Ah! czemuż 
nie na całe życie? byłbym od tych póżarow 
daleki, ktore mnie teraz dla niellatku moie- 
go bez nadziei ratunku iakiego, na wieki drę= 
czą. „Jakaż to тоја ślepota, iakinad wfzy- 
fikie głupftwa nierozum. Czemużem na to 
uwagi ше miał? czemu maiąc wfzyfikę do 
tego łatwość y czas nie poradziłem fobie 
wcześnie? Takie nieukoionego: żalu okazye 
nakazde przefzłego życia wfpownienie po: 
nawiać wlobie będzie, uftawicznie na przes 
Гле błędy narzekaiąc ywłafne na fobie gry: 
гас ciało, dlatego że nie poznał czafu nawie: 
dzenia [wvięgo ułŁwk. w Rozdz, 19. Ile zaś do 
rozumu y poięcia należy: dwoch'mu rzeczy 
wyrażenia y obrazy uftawicznie na uwadze у 
myśli będą, że Пе od nich у na moment ni. 
gdy oderwać nie będzie mogł. Naprzod 
Niebiefkie Błogofławieńfiwo, dla ktorego ftwo= 
rzony od Boga, у ktorego zażywaią inni 
iemu znaiomi ,.y on bybył nieomylnie zaży- 
wał, gdyby fię był tak wiele łatwych y ktore 
miał w ręku zawfze chwycił fpofobow, аде 
ich żyiąc na ziemi zaniedbał, przeto od nie- 
go. na wieki odpadł. Ah! nie na teć mnie z 


{za- 
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fzatanami udręczenie, ale nawieczną z Anio- 
lami chwałę fitworzył Bog! tam naypożądań: 
{zy wizyltkich prąc moich koniec, tam wie: 
czney dla mnie  izczęśliwości miefzkanie : 
Gdybym tę navmnieyfzą mu był ufługę uczy- 
nił ktorey po mnie obiecuiąc mi tę chwałę za 
to wyciągał Bog, у iak torzecz.łatwa była, 
o iakbym tęraz fzczęśliwym w niefkończonych 
radościach zofławał, tak iak ow moy brat, 
fluga, ow przyjaciel, ow 2паіоту, ow nędzny, 
ktoregom fobie za nic miał, Żarty y naśmie- 
мка zniego czynił. Razem żyli zemną, a 

teraz ci wiecznie żyią we wfzyfikie opływa- 
iac dobrą y ktorych rozum nie obeymie fzczę- 
śliwości, ia od nich na wieki odlądzony, у 
w te ciemności wtrącony, tak że żadnego dnia 
nie malz y nie będzie. w ktorym by oni fwo- 
je radości, ia męki y płacz miał zakończyć. 
O Niebo ! Bofkięgo Maieftatu Stolico! Swię- 
tych miefzkanie takżem cię na wieki utracił ë 
I także у odrobiny chwały twoiey nie mam 2 
y mieć nie będę nigdy? Takżem cię fobie 
wfzyftkiego dobra naybłogofławieńfza Stoli- 
co ztym okropnym wfzyftkich mizeryi ba- 
gnifkiem zamienił. Strata у zamiana nieufła- 
iącym łez wylaniem nieopłakana nigdy. Przes 
padł konièc тоу. у nadzieia moia od Pana: u 
Jer. Pror. w Tren. w Rozdz. 3. Drugi Obraz 
nie mniey. na myśli uftawiczny iako ią też wy» 

raże- 
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rażeniem fwoim dręczący їе ипак ktore w 
pieklć ponofić тий nielkończona wieczność; 
ktora iako wimaginacyi potempieńcow cała 
iak w fobie ieft według fwoiey włzyltkiey ob- 
fzerności, wyrażać fię będzie, fak w każdym 
momencie tą fwoią wielkością miezmierzoną 
dręczyć; tak dalece, że lubo ciało 'potempień. 
са w iednym czafie y godzinie bie może tych 
mak ponofić, ktoreby w nafłępuiących przy» 
fzłych miało znofić godzinach v czasach, 
ale tylko te fame ktore wtym czafie у godzi: 
nie cierpi; dulza iednak ktora wizyfikie ia. 
„kie by kiedyżkolwiek ponofić miała boleści у 
męki poymować y uznawać. może, razem ie 
fobie wyrażając na umyśle, w każdym mo: 
mencie razem wlzyfikiemi przerażona być 
może. Wkażdym tedy momencie ognia 
owego okrucieńftwo ktorego  doznaie, tyle 
razy powtarzaiac ile być może w 'całey wie- 
cznościinomentow, fako to iaśnie ynie omylnie 
poznawać będzie że przez te wfzyftkie czafy 
ponofić to mufi , tak w każdym momeńcie, 
za wfzyftkie nieiako czafy na umyśle fwoim 
męczyć fie tym muli. Wola na koniec nię 
tylko z żalem onym nieznośnym у nigdy nie 
ukoionym zalana będzie dla mąk okrutnych 
w ktorych bez nadziei końca albo odetchnie- 
nia na moment od Boga/y wfzyfikiego ftwo* 
rzenia opulzczoną Йе być widzi, oprocz te- 
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go żalu y nudzenia z foba. ktorego ani teraz 
poiąć, ani wyrażić nie można, gwałtownemi 
paflyami złości, zawziętości, nienawiści, to 
przeciw fzatanom, to przeciw Bogu, to, prze: 
ciw fobie famey nieznośnie rzucać fię będzie. 
А nayprzod gryźć będzie każdego z potempień- 
cow dufzę, wściekła, przeciw fzatanom zaia* 
dłość, јако przeciw naygłownieyfzym nie- 
przyiacielom , ktorzy ich zdradliwie w te 
przepaść wprowadziwfzy, w ten czas fię z nich 
natrząlać , zich zguby ciefzyć у wlzyfłkiemi 
fpofobami z urąganiem dręczyć ich beda. 
А dotego едер. to do fiebic ZNA że 
żadnych fił nie maig, ani йе oprzeć iako, ani 
zemścić nie mogą , toim bardzo doymować 
będzie że wfzyfikie ich wrzafki, przeklęćtwa 
nanic Йе nie zdadzą, choćby ich naywięcey 
wywierali, fzatańftwu nie tylko żeby co za” 
fzkodzić mieli, alé owfzem cidokazuiąc nad 
niemi z takowey ich zaiadłości wiecey fobie 
fzydzić y wywoływać na nich będą. Nuieno 
mizeraku wrzefzcz dobyway (Чу, bluzniy,iak 
chcefz, zaliy fię złością, pień fię, zgrzytay 
zębami, fzczekay, rozryway fię. Prożne te 
twoie wrzafki, daremne fiły. Chciey nie 
chciey wnafzych pazurach pod nogami y 
władzą nafzą na wieki być mufifz, Z kąd na 
to przyidzie że owa złość, nienawiść, zemfła 
z temi wfzyfikiemi fiłami znowu Йе na famych 
potem- 
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potempieńcow dufze zwali у ich famych tyl. 
ko wolą у dulze dręczyć będzie , Nie inakfza 
będzie zapalczywość y nienawiść przeciw Bo: 
gu ktory ich potempił: |akożkolwiek bowiem 
nędznik przeciw niemu fzaleć będzie у iad nie. 
nawiści fwoiey wywierać, wlzyfikę zemitę 
{woig w nayplugawizych zelżywościach blu. 
znierftw fwoich zawieraiąc: wie iednad do. 
brze y uznawać to zawfze będzie że to wfzyft. 
ko na wiatr idzie ; Bogu naymniey Chwały у 
fzczęśliwości nie wymie, I dla tego co prze. 
ciw Niebu wyplunie у iadu złośliwego, wya 
żionie, wlzyftko to brać wfiebie y fam fię 
tym gryźć wiecznie ший, Według fow pal, 
rr, Grze/znik będzie widział, y gniował Ќе, 
zembami fwotemi zgrzytał y nifzczat , pragniea 
nie grzefznikow przepadnie, Na koniec nie maige 
nic na świecie nacoby mogł wywrzeć złość [wos 
ią na fiebiefamego, wlzyfłkie futye fzalone 
wywrze, brzydząc (ię tym że ieft у był kie: 
dy na świecie . I dla tego przeklinać Boga, 
od ktorego tworzony. Rodzicow przez ktos 
rych na świat wydany, dzień у godzinę na: 
rodzenia fwoiego będzie, ktora złość icto 
ofobliwlzym zaiadłości rodzaiem, nie tylko 
nierozemnym, ale famey naturze przeci. 
wnym, Jet to monftrum albo cudowilko 
iakieś złości, ktorey człowiek mieć w fobie 
niemoże chyba przez ftogość fzaleńftwa ia- 

kiego 


7 
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kiego rozum pierwey utraci yfam niewie 
czego chce, albo nie chce, у foba cale nie 
władnie. I тесто żalu defperacyi złości za- 
wziętości, gtyzoty owym fą robakiem ktory 
nigdy ńie zamrze a potępieńcow dufzę gryzć 
okrutnie będzie, niżeli ogień у wízyfłkie 
męki, ktorena ciele ponofić mufzą. Uważ to 
fobie fzczegulnie, I gdy z tąd boiaźni nabie- 
гге(2 ktora zpilney tego wizyftkiego uwagi 
nie może być tylko nayokropnieyfza , przy- 
patrz йе fobie y (айг: Jeżelibyś cale z ludz- 
kicy fię natury wyzuć y nad wfzyftkie beflye 
głupfzym być nie powinien, gdybyś zapewne 
wiedząc że grzech ieft to iedyną tey wfzy- 
fikiey nędzy przyczyną, miał fię dla iakiey 
doczefnego życia rofkofży nań odważyć. 


Biada ! biada! biada! ktorym pierwey dozna- 
wać niż wierzyć temu przychodzi. I ktory ia- 
ko ow wEwangelii Bogacz wtenczas dopie- 
го: Podniofł осту gdy był wmękach. uŁuk, 
S. w Rozdz. 16, Nie pierwey na zbawienue 
rady oczy twoie otwieraią aż gdy cale wfzy» 
fikie do zbawienia fpofoby y władzą utracą. 
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MEDYTACYA IV. 


O niektorych wlafnościach mąk 
piekielnych. 


Trzy iey Punkta. 


т. Piekielne męki fa wieczne , co tak 
wiele im dodaie ośrucieńfitwa ? 


2. Jak wielkie do wwpadnienia w nie nie 
befpieczeńfiwo: żak że żadnego na świte 
cie człowieka nie ma fz ktoryby wpaść 
12 nit nie mogł; dla tego iakicy pilności 
у ofłrożności ЖИР trzeba, zeby fe 
od mich iako пауіерігу ubefpieczył , 

3. Za każdy grzech śmiertelny fa na- 
zmaczone. I dla tego iczeliśmy aby ieden 
grzech popełnili kiedy, iużbyś ny ie do 
tych czas wonofc powinni, A po- 
nieważ Boskie ЖЛ ЕШ potempic nas 
nie chciało, toć by należało zebysmy nie 
kniwiey Bogu Rużyli, niżelibu fłużył kto 
z potempieńcow ktory przez fo lat twpicz 
kle męczony, byłby teraz przywrócony do 
życia . 
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Jychże Punktów wytłumaczenie. 


y.U Wa: Że piekielne inęki chocby ich 

„tylko przez tyfigc lat ponofić trżeba 
było; fa tak okrutne, у niezhoślie; żebyśmy 
dla ich uchronienia Пе za nic fobie powinni 
Mieć ; cokolwiek by пайа lub naymilfzego na 
świecie opiiścić, lúb iayggrfzego cierpieć przy. 
chódziłó. Prze Bóg ktożby na to wizyftkiemi 
fitami nie żadrzał; fłyfząc że ina być przez 
tyfigc lat W ókrutiym ogniu palony! ftrae 

zma rzecz przeż ieden dzień tak goreć, do, 
pieróż  ftralznieyfza przez cały tok; coż 
przeż dzielięć lat? cóż prźeż fto łat? Z tym 
wlżyfikim gdyby terdz potempieńcy Чуге» 
li; 2е 2а субас lat Wybawiéni będą; o iakby 
im to wiele folgi; wiele tkotitentowania 
przydało : Ale tey dla nich pociechy nie bgs 
dzie nigdy. Gdy bowiem tyfiąc lat W onym 
Viekielayih Rolie przeydzie , drugie tyfiąc lat 
naftąpi > po tych drugie y tak tyfiąc ро tyfią- 
ch iak wiele żainyśleć у. zamiietzjjć fobie mo» 
zefz przydaiącj naytagiey wieczności nie пу. 
iniefź kiedyby piekło 2даїпд© y ufłać tniałoe 
Podobieńftyweta oKtggu albo cyrkułu жуга» 
ża feto. Јако bowicin kto w koło na птівуг 
{си iśkim W ókrąg окгӯйопуі chodzi, nigdy 
końca iego ше doydźie; tak grzefznik kto- 
tykolwiek w owe Opłakarie witcźiiości kolo 

whiy- 


© 258 Ф 
witiydzie wkoło chodzić iako pfalm rr. mowi 
nie +przefłanie „ Pomyśl fobie iako йау (оу 
wiek y czastych wiekow у czalow: niechby było 
tyle, ile naymnieyfzych profzkow w ealym 
świecie. zmieścić (ię może, ta ledwie poięta. 
wielkośś „czafa w porownaniu wieczności ty» 
le nie waży co kropla w porownaniii morza, 
Precież y motże ma pewną liczbę kropel, wig- 
czność tego: czalu nie ma y mieć nie może, 
ktorym by fię wymierzyć у oktyślic mogła; 
po tych wfzyltkich wiekach у czafach założo- 
nych tylaż bez naymnieyfzego ufzezerbku bg- 
dzie , siak była w pierwfzym od fłworzenia 
świata momencie, Otoż tedy, tak długo'w 
piekle potempieńcy być птш. Dręczeni bę- 
dą przez tyle tyfięcy lat, ile piafku w ziemi y 
na ziemi y wlzyfikie powiecze zafypuiąc, 
mieścić Пе może, сому ко (lubo sam Пе 
być zda rzecz niefkofńczona przecież kiedyż- 
kolwiek zapewne fkończyć by Пе mufiało) 
gdy przeminie ; tyle potempieńcom ubę- 
dać wieczności, iak gdybydą dopiero zaczęli. 
Niech style drugie, trzecie, y tak po туйбас kroć 
cierpią mic mn nie ubędzie, iak gdyby do* 
piero zaczęli. Coż to za rodzay у [pofob tak 
ftrafzliwey męki, ktoraby y na ieden dzień 
była nieznośna, a wiedzieć о tym nie: 
omylnie; że ią ер trzeba będzie przez 
niefkończone wieki. Daymyto: żeby cię na 
miętkiey pościeli przywiązano, żebyś na ie' 
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dnym boku ieżąc nayniñiey бе rufzyć ` nie 
mogł przez cały rok: Jakby'ci to przykro 
było! iakbyś fobie przez ten czas nudził ?Rok 
ten nad flo lat dłnżizymby ci бе zdawał, 
łóżko о Jeżeli tedy fame ptzez rok 
leżenie bez insveh boleści v meki і 


бе tak nieznośne; a coż prof zę 


cze 
1 ` ` BA ZR Пе 5 х 
Кіе nie na miękim pierzu, na Пой pożera- 


iącego ognia, y nie'przeź tok, ale przez tyle 
jar v wiekow. ile żadną liczbą niedościgłych 
zawiera w fobie wieczność: Coz to bedzie? 
Mow łam до ficbie : Cóż'to będzie? Ach 
moy Boże! czemuż to о tyn wiedząc ludzie 
malo dbaią? orżeczy tak wielkiey y firafzli- 
wey by fię iey ichronić mogli, mafo myślą ? 
Towfzem miafto s aka М po in- 
ko naywięklzego ód tak firafzliwey prz ] 
takiemi drogami idą; ktore ich та 
wieda; y około niey tak właśnie iakó koło 
лау еро" zrzódła” pląfuią, ciefzą fe, 
czą; nie myśląc naymniey o tym co ich tam 
czeka; усо lię tam ее z ich tówatzyfzami, 
kompanamii, ktorych śmierć eżefto od bo- 
Ku ich odrywa. : id a fwo- 
ich towaczylżow: obi Ra d; obies 
ста у wieki э KGB БУЙ кїт, gdy 
о famo ich towarzyizów zgubiło, тей to ich, 
głupfiwo y nieuw: 15а, że fobie w tych niebe- 
fi ieczeńftwa QKazyach oftrożność obiecywali. 


R3 Narod 
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Narod bez rady ief, ybeżrozfądku. Bodayby | 
nauczyl fie y rozumieli y na oftatnie з fe rzeczy 
© zapatrywali | `w Хіба Praw: Deut. Roz: 32. 
2. Uważ iak przedziwna у do wiaty, удо 
poięcia triióna rzecz ief]: zeby aby ieden czło: 
wiek , mial być wiecznie na meki piekielne 
potępiony! Gdy bowiem to potempienie na 
nikogo paść nie może, chyba że ranie człowiek 
dobrowolnie у famocheżć zafłaży y żarobi; 
ktożby wierzył ? żeby człowiek чаї być tak 
fzalonym fobie famemu nieprzyiacielen ? 
tak wielką złość yzgubę'chcąc y wiedząc 10: ` 
bie famemu czyniącym ? Dla czego po lidź: 
ku mówiąc ta frogość ognia piekielnego nie 
powinnaby паз bardziey przerażać, iako gdy 
flyfzemy że gora Etna wKrolellwie Sycylyi- 
fkim ftrafzie ognie wyrzuca z wielką (zkodą y | 
ruing bliżfzych tam Kraiow; wiedząc że папі 
to tu w Pollzcze піс nie żafzkódzi, chyba żeż 
byśmy tam zafzliy fami fię dobrowolńie w të 
gorę wrzucili, a kiedy tego nie uczyniefiiy, у 
włola nam z głowy te tam ognie nie fpalą г 
Takteż ftvfząc że ieft pod ziemią fiarczyfte 
jakieś morze, gdzie człowiek gdy wpadnie 
102 tam na wieki w ogniach pożeraiących a 
nigdy nieuga(zonych być тий, Czego lubo 
lako rzeczy ftrafzliwey у prawdy wiary nieo* 
mylney fłuchamy ; lękaćbyśmy fię tak dalece 
nie powinni, aleśmiele y beśpiecznie mowić 
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na to; Cożto do mnie należy? Niech będzie 
iako nayftralzliwfży ten ogień уге męki, nie 
dla mnie to : wfząkże tam nikt. w niego nie 
wpada , tylko. kto famochcąe, y wiedząc co 
godnego tey meki popełnia: ia zaś miałbym 
lię za głupiego y fzalonego żebym famochcąc 
dobrowolnie miał со takowego czynić, przez 
cobym ma tę zgubę wieczną miał zarobić, 
prawie to fobie mam za rzecz niepodobną . 
Dla tego. lubo Ogień piekielny. tak firafzliwy 
fam z fiebie ieft, mate to iędnąk mnicy prze- 
raza, ile fiędalekim być od tego fzaleńftwa 
żebym, miał na niego zarabiać, дле. I takieć 
by ludzkie rozumne zdania, być prawdziwie 
| mogły. Ale coinnego pofpolite życia ludz- 
kiego doświadczenie. y obyczay pokazuie, 
| Albowiem, czyli Przez fłabość umyfłu wia. 
ху, czyli przez nieuwagę na Boga, czyli 
przez. niedoftatęk oboyga tych rzeczy ta ieft 
przewrotność. a pofpolita życia ludzkiego ; że 
miaílo tego coby f2dzié miel: za rzecz prawie 
H niepodobna ‚ żeby kto famochczc na piekło 
zarabiał, na żadną rzecz więcey nie'narzekaią 

у za naywiękfzą trudność fobie maig, inaczey 
żyć y drogą od grzechow daleką wiek fwoy 
prowadzić, Nie żeby za rzecz do wiary tru= 
ра. mieli to fobie: iąkby miał kto dobro- 
wolnie w piekło lecieć, ale temu raczey ktøby ' 
Wierzył ( co fię z niewyżałowaną dufz ftratą 
zawize dzicie ) iak zniezliczonym gminem 


«% 06 «8 

uftawićznie tam giną. Dałto świadectwo Pa.. 
ryfki Kanclerz ktory po śmierci [woiey, а, 
przed š śmiercią Bilkupa, pokazawlzy fię се 
muż fwoiemy Bifkupowi, у o fwoim porgi 
pieniu opowiedziawízy to przydał. My w 
piekle rozumieliśmy że fię dzień (зба ofta-. 
twego odprawił bo tako śnieg z Nieba pada, 
tak dufze do piekła lecą. €o wyrażoia fłowa 
Jzai; Prog w Rozdz, s. Rozfzerzyto piekto due, 
(zę Jivoig уна fivoże rtworzyło без. końca у 
zfiępować będą mocni icyo y lud iego у Wy- 
яф, yehwalebni 2—20 do niego. Zkąd: po” 
znać, Że tó zaś! iepione rzudania (e Binoe. 
chcąc w pieklo. izaleńitwo. choćby famo z 
fiebie zdało Че być wielkiego Wipe 
nia godne „y niepraktykówańe biądy; те! ie 
dnak takwielką zarazą v tak polpolitą mig- 
dzy. ludzmii, że Zaden па“ świecie żyjący be. 
fpiecznytm fię być od niey у wolnyin (20216 
nie może. Ponieważ zaś naywięcey nam natym 
należy, fłrzedz, fię tey wieczney zguby, a 
wiemy Ze więkfza y daleko. więkfza część 
ludzi tego fię nie ufłrzeże, Kto to Tos 
bie dobrze rozważa , powinien ( chyba ifkier- 
ki rozumu nie ma) iako nay fłateczniev czynić. 

oftanowienie, żeby fig tego, jedynie wizy: 
fikiemi fiłami y (pofobami (гері -y chropił. 

Так іо fiebić mowiąc: Jużem to fobie y fla- 
tecznie pofłanowił. Być w piekielnych mękach, 


po wfzyfikie wieki. nigdy nie chcę. I zacoż 
miałbym być tak beztozumnym , żebym. Бє 
na torezolwował ? Nigdy ach żadnym fpo- 
{обет niechce! Choćbym . miał wfzyfiko co- 
kolwiek mam dobrego na tym świecie utra: 
cić, awfzyfiko złe ponofić , у cierpieć. 
Wlzakże to wlzyliko w porownaniu mak pie» 
Kielnych *żarcieden y cień tylko. Coż mam 
czynić żebym fobie rzecz. tak wielką, upe- 
wnił y ubefpieczył? do Zakonu ktorego wllas 
pie! Wielka усо pomoc ale nie zewlzyftkim 
pewna: wiele? to y zludzi Zakonnych wie- 
cznie ginie. Na pufiynią gdzie poydę oddalony 
od ludzi famemu Bogu żyć będę: befpieczniey- 


{га to, ale nié ze wfzyfikim nieomylna do zba. 
wieria droga; wielu у Puflelnikow utraciło. na 
wieki zbawienie. Do fpowiedzi Swiętey. zaraz 
iak tylko mi trafi fię z grzefzyć uciekać Йе bę- 
dę! Ito mnie nie ubefpieczy, wieleż to ipo: 
wiedzi źle odprawionych czyli przez. niedo» 
flatek żalu y poprawy marnie ginie у ow[zem 


poteinpienia przyczynia , Wieluwteż po grze: 
chu żeim y do fpowiedzi nie przyidzie umie- 
ra; Coż tedy iefi? przez cobym żadną mia: 
rą- wpiekło w paść ше mogl? nic innego tyle 
ko chronienie fię śmiertelnego grzechu : po- 
nieważ żądney inncy Oproez niego dopo- 
tempienia przyczyny nie mafz. Itakże to? 
żadney rady ipofobu do uchronienia fig mąk = 


pie- 
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iekielnych nie malz, oprocz addalenią 
Ë od grzechow śmiertelnych 2 Otoż iak mo: 
cno fłanowię żebym zguby wieczney ufzedi 
tak fłateczną у gruntowną mam wolą żebym 
był ną заме od wfzylikich grzechow 
śmiertelnych dalekim. Ale mi to, cięzko bga 
dzie przez całe życie tego dotrzymać? Alboż 
też lekka w piekielnych mekach wieczność; 
żebym Йе dla niey na wfzyllkie cięfzkości 
iako, nayochotniey. odważać nie miał. А da 
tego naczymże też ta cięfzkość. zawifła? nie 
na czym innym, tylko na zachowaniu ngay- 
świętlzego, y. navfbrawiedliwfzego. Rofkiego, 
Prawa, na wźtrzymywaniu fe. od niektorych 
rofkofzy, ktorych on zakazuie, y czywięniu 
niektorych dobrych uczynkow ktore. рглу< 
kazuię. 1002 to fobie mieć za rzecz ciężką? 
co czynigc nayftrafzliwizych mak ро wfzykikie, 
wieki ufzędłbym zapewne. Nie тобу, alenie 
rownie trudnieyfze y ciężfze. rzeczy, powinien, 
bym zochotą cierpieć v ponofić chcąę йе. 
od tey zguby. ubefpieczyć . Nie. tylko wfzye 
fikie prawa Bofkie. do naymnieyfzego. punktu 
zachować, ale iako, nayfurowfze wnaywię- 
kfzych umartwieniach prowadzić życie: wfzye 
fikiemi; йе. dręczyć у katować ciało fpofoba- 
mi. Му у nazywać to cięfzkościammi , 
gdzie o uftrzeżenie. (е mąk piekielnychidzie, 
Nie rozumi tego co to ieftpiek?o, kto fobie 
za 
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za przykrość poczyta cokolwiek go od tey 
zguby zafłąpić y ochronić może. Co do mnie 
teraz należy: nie żebym miał uciążać fobie. 
wtym, cokolwięk mi (bym byłod potęmpie- 
nia dalekim ) czynić należy, ale owfzem (залез, 
że lekfzey, latwieyfzey rzeczy y fpofobu do. 
uchronienia fię wieczney zguby być nie mogło, 
nigdy, ymnieyfza to rzecz: niżby komu po- 
fłanowiono , żęby iędnym fzelągiem; maiąc 
więkize w ręku fwoich dofłątki, z niewoli fię 
у więzienia na całę życie wykupił. Z ta tedy. 
rezolucyą у poftanowieniem nigdy. śmiertel.. 
ше nie zgrzęlzyć, każdy ztych rekollekcyi wy- 
chodzić powinien „(kto Prawdy te nieomyl- 
ne fzczerzę uwąży. Ktoby zaś tego w fobie. 
przedfięwzięcia nie miał, iawnie by poka- 
zał; że tego nie rozumi, iak Ёга ҹа y- 
okrutna rzecz ięft w piekielnych mękaąch przez 
całą zofławać wieczność, niechże то znowu 
3 z więkfzą pilnością rozważać fobie zaczyna, 
poki mu fięta niefzczęśliwość tak iak ief w fo: 
bie, na umyśle iego nie wyrazi. Czego gdy 
dokażę : iak; wię zapewne, Ze to nicinnęgo nie 
ieft zgrzelzyć śmiertelnie, tylko tym famym. 
na. piekło zarobić, tak піс głupfzego у 
dziwnieylzego nie może być, iako. dla. cze- 
gożkolwiek ną: grzech, fię kiedy śmiertelny 
odważyć, ANA 


3, уа? 


3. Uważ ieżelś aby raz kiedykolwiek 
Śmiertelnie zgrzefzył, zarobiłeś nato, żebyś, 
był, wiecznie w piekle pograżany, y męki te 
nie tu wtey izbie przez uwagę, ale tamże па 
fobie (amym w niengafzonych oguiach pono» 
fil. Wipommyże fobiena ow grzech pier- 
хау śmiertelny y mow do fiebie: Gdyby mi 
było w ten czaś umrzeć przyfzło, gdzieżbym, 
teraz” zofławal? Ah! w ogniach wiecznych, 
mękach niefkończonych, boleściach , finu- 
tku, narzekaniu ufiawicznym , Tak ief: Ten 
` tó ftan moy na ktory mi nieprawość moia zas 

robiła! w ktorymbym był od tego czafu 20- 
ftawal . T nie dla czego innego teraz Йе tam 
nie znayduię ; tylko że mi dobroć Bofka cza- 
fu do.pokuty pozwoliła. Zkąd łatwo wnoś 
fobie; jakąś to ufługą zawdzięczać Bogu po: 
winien? Co żebyś lepiey uznał ftaw fobie Bo- 
ga iakoby naprzepaść piekła poglądaiącego: 
wtym weyrzawizy na iednego poteimpieńca 
ktory tam  iuż całe fto lat przeBolał rzecze 
do niego: Nawieczneści ty za fwoie grzechy 
zarobił męki; ale ieżeli mi wierniey flużyć 
będziefz, znowu cię do życia przywrocę. I 
coż też czynić dlamnie w życiu fwoim obje- 
cuielz? Jak myślifz coby też Bogu odpowie- 
działa owa dufza? Ah тоу Panie! ieżelimnie 
ztąd wybawifz fłużyć ci będę lepiey' yocho- 
еу niżeli ci kto kiedy fłużył z żyjących na 

zie mi 
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ziemi ludzi. Dni nocy całe na chwale улЙп- 
dzetwoiey trawić będę, Czynić, cierpieć dla 
ciebie to wfzyfiko będę co kto kiędy od po- 
czątku świata czynił у cierpiał , Toby z fzcze: 
rego ierca obiecywała у. czynić cliciała owa 
dufza, wtym przywrócona do ciała , zia-, 
kaby to piluością firzegła Пе у naymnieyjze- 
go cienia grzechu | .myślieno! iakby ochotniie, 
we wlzyftkim, Bofkisy upatrywała uflugi 2 
Cobyiey przykrego y trudnego we wizy” 
ftkich być mogło przypadkach? Uwaz da: 
lcy: gdyby йе to z tobą ` lamym 
dzisło! po pierwzlym grzechu  śmiertel-. 
nym, gdybyś był zaraz umarł, у '(prawiedli-. 
wie zau do piekła wtrącony, a potym w lat 
Kilka żeby cię Bog - chciał. do życia przywro- 
cić, bylebyś mu wiernie fłużyć przyobieczł; 
y pomyśliwizy otym, iakbyś na wizyfiko 
Qchotnie ofiarował życie fwoie? cobyś y ia- 
„ko obiecywał Bogu? tak fç daley ziamym 
foba rozinawiav: Pewna. rzecz: że to ich 
więkfze dobrodzisyfiwo yłafka Bofka że mu e 
lubom na piekło zarobił , nie potempił iednak, 
niżeli adyby mi potempionemu, w lat kilką 
wyniść z piekła dozwolił, tak właśnie iako 
gdyby Krolna więzienie do śmierci oladzo- 
hemu darował to wfzyfiko, niżeli żeby lat kil- 
ka być w więzieniu. a potym wypuścić kazał, 
Jeżeli tedy gdyby mnie Bog z piekielnych mak 
уг. 


w porownaniu. do, mak piekiele. 
nych, ktorem byłod owego стаи. po. wlzy- 
fikie wieki ponofić mufiał, że mi to Bog 
w tak małe y przemiiające rzeczy. zamienił ;. 
alem ia. nawiękfze y gorfze nierownie zarobit, 
I weż to fobie. w zwyczay у przyfłowie, iako, 
mawiał pewny nazwifkiem, Drichelmus, kto. 
гу po śmierci gdy obaczył pickięlne męki 

znowu 
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znowu do życia przywrocony przedziwne сїа= 
ło fwoie trapit: perfwaduiącytń żeby tey furo. 
wości nad fobą zaniechał; zwykł odpowia. 
дас: Gorfze ia rzeczy widziałem. Słufznicy w 
każdey przyktości mawiać imożefz: па gor- 
{те ia rzeczy zarobiłem! Wipomniy tu fobie, 
у uważ niepoięte owe niektorych fzaleńftwe, 
ktorzy dotkiiięci iakirm niepomiyślnym pczy- 
padkiem ; iak beż rozumni wolaią; Coźem 
tak złego przeciw Вора uczynił? com wi- 
nien? cżymem fobie zarobił na to? Zamil- 
kniy błuznierfka реро . “(рову fobie tak 
wiele, grżechow  ktoreś w całym Życiu 
туой popełnił, a za każdy z nich, choćbyie- 
den tylko, w piekielnych mękach dręczyć byś 
fię wiecznie powinien » • Ima[z to za złe Во- 
gu, Ze cię iniafto owych nieugafzonych ni- 
gdyftofow, lekfzemi nierowńie przykrościami 
trapić dópufżcża, Gdybyś zarobił na ścięcie 
albo na fzubienicę , afad daiiige cię życiem 
trzy dni by ci więzienia naznaczył, mogłże 
byś Пё na iego okrucieńfiwo żalić? czybyś 
nie raczey (о  fafno „trzydniowe wię- 
zienie zà ofobliwfze miał fobie dobrodziey* 
fiwo?  Cżeinuż gdy ci Bog miao mak 
wiecznych w piekle, na ktoreś  zafłu- 
żył, doczefne jakie (W tym życiu utrapienie; 

tore względem piekła nieporowitanie miiey: 
fze ieft, niżeli trzydniowe więzienie wzglę. 

demi 
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dem doczelney śmierci, nażnacza y cierpieć 
każe, tak niewdzięcznie to przyimniefz 2 Ah! 

nierozumieją ludzie iak wlzyllkie w tym ży: 

cin utrąpienia bic nie lą: do przyfztey w pig- 
kle nędzy. Wierzmy że jelt piekło! myślmy 
otym co to lą męki w piekle! chcieymy to 
rozumieć! a nigdy żadney w ludziach niecier: 

pliwości nie będzie б 
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DZIEN SZOSTY 


МЕРҮТАСҮА L. 


O wcieleniu Syna Bożego, wę: 
dług tey przyczyny, iako Пе to fiało 
dla dofyć uczynienia fprawiedliwo- 
ści Bofkiey za grzechy ludzkie. 


Trzy, теу Punkta; 


Moto Ути potrzeba tego było” żeby był 
Syn Bojki" fiat fie Ozłoweickichhi; zeby, lit- 
‘dzie przez niego za grzechy [sooie mogli 
zadofyć uczymć [prawitdiwosci Bofkity, 
у ла odpufzczenić ich fobie zafłużyć . 


2. „Jak przedziwna była ża Bofka ku 
ludziom miłośc? gdy dla naynikczemnicy- 
` Jzego 
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[его robaka wziąc Ciało ma ficbie, у za 
grzechy ktoremi był fam obrażony taż 
wiele ucierpieć raczył . 

3. Jakby to nieludzka y nierozumna 
rzecz była, gdybyśmy tak wielkicy ku 
nam miłosci zawdzięczać те mieli; yia» 
kimby to [pofobem to zawdzięczenie czy- 
т należało . 


„Tychże Punktow wytlumaczenie. 


rL Weź tako niepodobnabyło żeby lndzie 

fprawiedliwości Bofkiey ża popełnio- 
ne grzechy doflatecznie nadgrodzić , у uczy. 
nić zadofyć mogli, y naich ' odpufzezeniś 
zarobić, Ponieważ do zupełnego ‘do? 
fyć uczynienia potrzeba, żeby” tyleż "g0: 
dności: y dobroci w fobie «miało, ile grzech 
złości, Jako zaś grzech ‘przeto że lży Мае. 
„Даг Boga 'niefkończony, ma też 21056 у cigż- 
kość w fobie niefkończoną: "tak y Sprawa 
przez ktorąby fię Bogu €zyniło zadofyć; po- 
winna by mieé-fzacunek y godność той: 
стопа. Do szego , iawna rzecz icht żeby wiży- 
fikie {Чу y nafze y wizy kiego ftworzewia , 
iako fa mizerne y okryślone, nie wyftarczyły. 
Dla czego choćbyśmy dla przebłagania {pra 


| ‚ © 272 $> 
wiedliwości Bofkiey,wfżyftkie októcieńltwA kto: 
Te święciMęczćniiicy ża wiarę ponofili: wiżyfikie 
птаггулепіа ktore święci Wyznawcy czynili, 
boleści ktore na fobie przez całeżycie wlzyfcy 
ludzie portofili у cierpieli: Gdybyśmy żal ża 


grzechy tak wielki wźbiidźali w fobie; ktoryby 
паш pierli rozrywał y życie tracił; wlzyfikie 
te przyfługi у ża ieden grzech śtniertelny nie 
uczyniłyby zadofyć : Cżegoż Пе tedy fpodzie. 
wać? ycoczynić iñieli ludzie? do zatobicnid 
na odpufzczetie grźechów, trzeba Było ufługi 
wgodńości fwdiey hiefkończońey: tey zaś 
ani My, ап! Żadna (wotrzona oloba inieć nie 
mogla: Po Bogu też przy iego godności 
żeby cidze grzechy brał na fiebie y za nie 
był karany; wyciągać tego trudno było : Dla 
tego wedlúg prawa fptawiedliwości Bofkiey; 
ginąć nam мут wiecznie. nielichroninie 
należało; gdyby Bog (czego fię Zaden ай ź 
ludzi; ani żAniołow y fpodziewać nigdy ше 
mogł) nie ftat: fig człowiekiem ;- tiattirę Во: 
{ка yludzką , Wiednieyże Bofkiey fwoiey рг2ё- 
dziwnie łącząc ofobie. 2, któtego to dwoch 
natur Hipófłatycźnego złączenia taż ofobż 
była prawdziwym Bogiein ; Vofaź prawdzi» 
зул Człowiekiem. Jako prawdziwy: Czło: 
wiek żeby йе za grzechy ludzkie fprawiedli- 
wości Bofkicy wypłacał ; јако prawdziwy Bog 
żeby niefkończońią godność у walor үсе wys 
placa; 
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płacaniu czynił. "Ten iedenbył (pofob przez 
ktory Bogu.y prawn iego grzechami nafzewmi 
zgwałcenemu mogło бе fłać zadofyć. ¿kad 
упойе fobie niafż. Jak wielka żłość grzechow 
nafzych; ktorą nadgradżać takim à nietnniey= 
lzym cudem trzeba było; tylko żeby Bog 
fam żnieba zfłąpił y ciało ludzkie Wwziąs 
wlzy, był, wnim ża nie ukarany. Dziwnie 
złośliwy iad ‘у загада być mufiała, dia któ. 
tey uleczenia tak dziwnego ; niefłychanego 
у nieofzacowanego lekariiwa fprawiedliwość 
ymądtość Bofka Сака mufała . A ponieważ 
tak Пе rzecz ma, ża coż my йе tak piefzczóż 
nemi cżynić трапу? y natzekać na to kiedy 
ham nie dyfkretóąa za grzechy pokutę nazna: 
czą; ćżyto dyfeypliny, егу. polly, czy wło. 
йешисе Саут żyćiein bądź my wdzięczni 
у dziękuyiny Bogu Chryftufowi y Panu nas 
Гает, Ze 2а grzechy пае imękg y krwią fos 
ią naydtożlzą nadgrodził fprawiedliwości ño: 
Пісу. Beż czego wlzyftkie potty, dyféypliñý 
Y nayfrozfże ciał nafzych do oftatniey zgi: 
by udręczeńia у. momentu! tuby ñam iedńea 
20 od Wiecznego za grzech Śmiertelny pos 
teripienia nie алеу : 

2: Uważ nieżmiettią шёууўпїозупа ; y wizy: 
fikie podziwienia przewyżfzaiącą w odkupie: 
hiu олау Bofką miłość! Mogt: паужу2 у 
świata Rżądźca  fprawiedliwie inowić: Nie 

паа 


<> 274 $> 
maia ludzie fił tyle do zapłacenia grzechów у 
wykupienia (6 z wiećznego potempienia: A 
coż mi do tego? Cżyż godni tego kiedy? że- 
byia ich winę brał na fiebie? y ża te grzechy, 
ktocemi. mie obraźili , a przeż to-na śmierć 
у zgubę wieczną zawobili ; Je śmiercią mo» 
ią nadgradżał? Iżapewne uważając ludzką 
naturę y w[zyllkie iey właflności nie można 
піс więcey użhać nad fame zewlząd niego- 
dność, żeby go Bog miał takkochać у сие 
czynić dla niego. Co famo tym dziwnievlże 
te dobroci Bofkiey dla niego oświadczenia 
czynić powinno - Anaprzod iężeli па ludzką 
naturę według iftoty iey włalney weyrżemy 
względem Boga nierownie podleyfza yniegó. 
dnieyfża ieft, niżeli względem ludzi Їй mie 
chy, ао inne jakie robaćłwo 3 a zatym nie 
więcey nas fobie poważać bowińien Вор зак 
my fobie poważamy naynędznieyfzego to- 
baczka, Dla czego iako cud olobliwizy 
wfpomina Dawid, że tak wielki Рай y pamię- 
таё oczłowieku raćzył. Na со Z podziwie- 
niem, mowi wPfal. g, Gożo tefl Człowiek że 
pamięta(z onim? A czyfz to nie więkfzy cud , 
że dla człowieka prawie o fobie żapomniał. 
Staw fobie robaka po ziemi fię czołgaiące- 
go ktorego ktoś idąc nogą rozdeptał, I gdy 
go tak mizernie roztartego widzifz , rzecze 
ei kto z boku, А wiefz że iakim byś (pofobem 
mogł 
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mogl tego róbaka ożywić? О to ten ieden 
naypewnieyfzy mafz [polob, żebyś ferce {wo 
ie przebił, ykrwią z ierca wypływaiącą fkro- 
piłtego robaka, żaraż ożyie. Niechby to niee 
тупа prawda у fpofob do ożywienia tegó 
robaka był naypewnieylży, Cożty па to? za. 
żył żebyś go? twolnisiąc od zguby OWO mia 
żerne fworzenie. Takci pewnie! rzeczelz? 
chybabym tak różum ¿ak to fiworzenie ży: 
те trach. Coż ідо tego? czy żyć będzie ; 
Czyli nie, ten nędzny tóbak; nie żebym dla 
iego Życia fobie śmiertelną rang ` miał żada: 
wać. Таку żapewne (5421, niefpodziea 
waląc Пе żeby ci rak glupia przyfuga y po- 
аё kiedy wmmyśli rwiała, Gdyby cię zaś ла“ 
kówym przypadkiem - tak nieróżumnie uża- 
lenie pórwało: ktożby fię temu nie dziwił, ў 
rhiędzy Miepraktykowaney miłości fzaleń: 
(wà tegó ше liczył . Wtym iednak zmyśloż 
пут _ podobieńfiwie prawdziwe Пе przedzi: 
Wney Бога ku пат Tniłóści wyrażają cuda% 

fzakże Człowiek w porownaniu niefkończo: 
перо Stworcy fwegó Maieflatu zà nayihizera 
hieyfżego tie ftoi robaka; tak iednak to ftwos 
rzenie fwóje ukochał Bog, że widząć go 
©biunarłego ną dulzy, у wiedząc że nie mo- 
| że być ifinym tylko krwi uboftwioney lekar: 
| fiwem ratówany, żeby go dó życia wiecznego 
przywrócił; Bofką Krew fwoią prżeż уйд: 
| 32 czne 


© 216 © 

czne rany wylać, у uayokrntnieylzą śmierć po- 
diąć, polłanowił. О cuda miłości rozum: 
ludzki ypoięcie przechodzące! A ktożby fię 
był z nas odważał у profić o tak niepoięte do- 
brodzieylłwo?, Do fiedzącego na Niebiefkim 
Maieftacie Boga temi naprzykład mowić, 
Йому: naywyżfzy moy Stwotcoy Panie, 
widzifz że niemam fil tyle, żeby za moie 
zbrodnie mogł fprawiedliwości twoicy uczy» 
nić zadofyć, profzę cię tedy żebyś mnie 
w tym zaftąpić raczył, у com ia za grzechy 
moie żafłużył, żebyś na (obie te ukarania 
ponofił , żebyś Пе biczować , męczyć y ukrzy- 
żować dopuścił. A iednak coby nikomu, 
by też nayzuchwalzemu y w myśli шеройа. 
ło, żeby oto miał ргойс, z famey iedvnie 
miłości ku nam uczynił у zniofłto na fobie 
Вов. Przyday iefzcze do tego, со Oprocz 
polpolitey пасту iego, zinnemi ftworzenia* 
mi, podłościami niegodnieyfzym tey Хай czło 
wieka czyniło ; żebył tak zuchwały, nie lę- 
kał бе Pana у Stworcę fwego frogiemi grzes 
chami obrażać. “Tak że Bog chcąc zanie» 
go uczynić zadofyć, muliał na fiebie wziąść 
ukaranie tychże grzechow, ktoremi fam był | 
obrażony. Tak właśnie iak gdyby kto od 
wierutnego zboycy śmiertelnie raniony, ufły- 
fzawlzy, że tegoż potym zboycę na fzubienie 
cç prowadzą, profit Sędziow, żeby iego za 

Í š zaboycę . 
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zaboycę traeono a łotra żeby śmiercią fwoią 
mogl uwolnić, Tu iefzeze przypomniy fobie 
Оше mizernego robaka zgubę, a żebyś rzecz 
fobie lepiey wyraził, miafto robaczka inne- 
go flaw fobie iafzczurkę, ktora cię iadowi: 
tym ukąfzeniem Śmiertelnie тайа „ yzato od 
kogo zabita na ziemi leży, ktorąbyś tąkim 
iako fie wyżey namieniło mogł ożywić fpo- 
fobem, to ieft krwią z przebitego.. ferca fwo- 
iego wytoczoną. Tufięy pytać nie fmiem , 
chciałżebyś ią tym fpofobem od śmietci rato- 
wać ? bo nie wątpię, żebyś na takie pytanie 
iako wielkiego śmiechu godne odpowiedział: 
ItakZe tak złośliwą beflyə mam zaślepienie 
kochać ? .żębym ią fwoią włalną zgubą od 
śmierci ratował ? у owfzem gdyby żyła, fam 
bymią co prędzey zgubił. "Takbyś prawdzi- 
wie yimowił, ywfercu fwoim na zgubę tey 
befiyi był gotow t Ale czylilz takowy przeciw 
człowiekowi więcey iak iadowitą złością, na 
obrazę: Bofk3 odważaiącemu fię Bofki był 
umyf ? I owfzem tak łafkawy, że uwalnia- 
iąc od wieczney zguby niecnotę, z Nieba na 
ziemię z арі, Judzkie ciało na fiebie wziąść, 
wlzyfikie zniewagi у nieznośne rany cierpieć , 
śmiercią haniebną umierać za niego raczył, 
I możemyż tego: ffuchać a nie całym wzrufzyć 
йе fercem? zdumiewaiąc Пе w podziwieniu . 
Ого iak kochał go! u Jana 5, wRozdz. m. 
Mowi- 
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Mowili Zydzi gdy, widzieli placzącego, пай 
grobem Łazarzowym Jezufa. Przypatz fię ty. 
Chrześciauinie. Synowi. Bofkiemu ubiczową- 
nemu, okrutnie zranionemu, cierniem, 
ukoronowanemu, gwodzmi, okrutnie do, 
Krzyża. przybstemu, nie łzy ale. krew, wfzy- 


{ikẹ dla zbawienia twoiego wylewającemu,, у 
тоу (obie; Oto,iak cię ukochał! niegodne- 
go robaka zbuntowanego, przeciw. fobie. nie-. 
wolnika., Zapewne, te rak niefłychane. у nie 
poięte Bofkiey, ku nam miłości: cuda tak, prze 
wyżfzaią. rozum. że bez. ofobliwizego, do. 
wiary oświecenia. Bofkiego, nie mogłyby nam 
йе inaczcy. wyrażać tylko, iakofen y baykiwad. 
wfzyfikie. inne zmyślania, do, wiary: nicpodos 
bnicyfże .. Zydom, rakoby do. zgorfzenian Мата. 
dom zaś, ołupfiwo., Pilze. S. Pawel: do Korynth.. 
w, Liście. r. w Rozdz:. 1. Coż więcey. mowić? 
„co przydać: do, wyrażenia, tak, wielkiey, łafki 2: 
Gdybyśmy. nie.więdzieli, Ze. ten. ktory, to. dla 
nas; czyni, nie tylkoniepoięcie, dobrym, ale 
oraz. niefkończoną, mądrością, ifłotnie v-niero>. 
adzielnie, ieft:. mufiglibyśmy, omamieniem, 
albo, fzaleńftwem, miłości: nazywać. 

3.. Uważ, iako,wfzelka fłufzność y fam.ro-. 
zum, po tobie. tego wyciąga 5, że.gdy cię Bog, 
tak. przedziwnie. ukochał, tyś mu, też. to 
` wfzelaką, ile. możefz wdzięcznością , miłością 
y ufluga zawdzięcgać. powinien. Jakięż, tedy, 

Ги š tey, 
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tey miłości oświadczenia te twoie- będą? Naya 
pierwfza : żebyś od iego czci y polzanowa: 
nia nigdy odtąd nie odlłąpił, y iako nayftate- 
сгпісу zaraz mu przyrzekł, że go nigdy ża. 
dnym śmiertelnym grzechem nie obraźifz . 
Coż nato? godnafz to rzecz? tym tylko za 
tak wielkie falki zawdzięczać Bogu? Czyż йе 
yna to krzywićà y czyli malz to przyrzec 
namyślać iefzcze będziefz? Ach Prze Bog! 
о coż to, chodzi? wielkafz to rzecz? coż 
mnieyfzego Фа niego , ktory. tak wiele y tak 
okrutnych mąk dla nas cierpiał, uczynić me- 
żemy? јако gdy fięod wzgardy у obrazy iego 
utrzymamy ? Z tak wielu, y tak wielkich przy- 
czyn iefteś obowiązany do tego, żebyś.-to. nie 
tylko za rzecz nayniegodnieylzą , ale y zewfząd 
nie podobną być fadził, żebyś to. choćbyś 
chciał , mogł kiedy według rozumu. ludzkie- 
£O uczynić. Iakże byś Пе bowiem mogłczło= 
wiekiem. nazywać? yktoby cię. widząc mie 
za iednę rodzaiu ludzkiego ochydę być fądził? 
_ Że kiedy cię Bog tak niegodnego śmiercią fwo- 
ią naydrożfzą odkupił; krwią fwoią życie. ci 
ktoreś grzefzac przeciw niemu na wie. 
ki był utracił miłościwie przywrocił; ty 
tak przedziwne odebrawfzy dobrodzieyftwa , 
wzgardę y grzechy oddawał byś mu za to; 
Biorąc to co raz w więkfzą uwagę, о jakie 
podziwienie fprawnie! Mogłżeś to człowiecze 
uczy: 
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uczynić kiedy nie tylko: przeciw Bogu, айе 
przeciw. rownęmu fobie człowiekowi? żebys, 
tego. lżył „ kańbił ktory бе za ciebie dał mgs 


czyć y zabijać. Rzecz to nie praktykowana ni- - 


gdy; żadne otakowey niewdzięczności dzicie 
ше pifzą. Аһ муле! y bawić Пе nad. ta- 
Коза perfwazyg, do.czego każdego fam in. 
Пупке natury wiedzie. “Го, tedy: niech pier: 
wfze wdzięczności twoiey ku Bogu: oświad- 
czenie a; niewzryulzone 'y (łateczne będzie : 
że fię tak każdego: grzechu lękać y. brzydzić 
fię nim będziefz , iakbyś gonigdy żadnym Грох 
fobem. ynie mogłipopełnić., Fo. mowię-pier.. 
wfze wdzięczności twoiey ku. Bogii oświądcze: 
nie niech będzie. Bo-lubo iaśnie uzuaiefż iak 
° Ьу$ to.mało dla niefkończoney Boga: dobro:: 
ci czynił, gdybyś, wfzyfikę fwoig ufłagęw tym, 
tylko, żebyś go. nie obrazał:zakładał, to bo- 
wiem.y bez:twego oświadczenia iemuieft rzecz 


wizelakim: prawem. należąca. y. powipna =; 


Oprocz, tego,zawdzięczenia. pomyśl: oinnych: 


włalney;ochoty, ktoreby żadnym: prawem opie. 
fane: nie były: a-przez to więkfzym. twoiey ku. 
Bogu ufugi były dowodem. Jako: to; akty. 
cnot ofobliwfzych. nietak: w fowach y ochocie. 


тако wfkutku y rzeczy. famey- przytrafiatących: 


{е okazyach, ktore: iakobyś mogł! opuścić: 
bez grzechu, tak czwicząe fię w nich dalz two-. 
iey ku Bogu miłości. dowod .. Stawże fobie nie-. 


. ktore. 


<> 281 <> 
które takowych cnot, okazye, у przypomi- 
naiąc fobie: iako nierownie trudnieyfze rze- 
czy Przedwieczne fłowó w ciele ludzkim cier- 
pisto dla nas, у рогу йе pobudzać do nich, 
choćby ci z naywięklzą cięfzkością przychodzi- 
ły nieprzefiaway, poki wfzyftkie trudności y 
światowego zdania zarzuty przekonawfzy nie 
uznalz iako!ama fłulzność, żebyś бе wnich 
ćwiczył tego wyciąga. I gdy Пе czas у 
mieyfce poda, żebyś Пе takowey okazyi 
ochotnie chwycił, To fobie fkutecznie pofta- 
now. А w (zezęgulności mowiąc: pomyśl 
fobie. Gdyby mi w kompanii iakiey godney 
fiedzącemu kto. nadfzedłfzy ftowa zelżywe 
powiedział, lub: mnie w czym afftontował. 
Jakże bym tona obie zniofł tę hańbę? Znieść 
bez żadnego pragnienia zemfty wyraźne Pra- 
wo. Cbtyftufowe każe. Ale cożby więcey 
uczynić optacz prawa przez miłość y оборе 
Bogu należało . Oto żebyś tego famego po- 
twarce ofobliwizym iakim czciy affektu twego 
oświadczeniem. ukontentował. Nie miałbyś 
pewnie tyle fiły у odwagi na to. Jużby też 
to bezprawie wielkie było? Prawda: Ale czy 
nie więkfze dla Вора było: za te grzechy 
ktoremi, fam byłod nas zelżony. w ludzką 
fię naturę poniżać, y tak okrutne brać na fie- 
bie ukarania, I kiedy. пай! wfzyftkie prawa 
y obowiązki! zdobrowolacy miłości fwoiey 
tyle 
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tyle: czynił Bog dla mnie; iabym dla niego 


nic, więcey tylko co prawo każe nie czynił? 


Ależ to przykra, y ludzkim zmyfłom prze» 
ступа rzecz jelt. Nie przeczę temu. Ale 
czyhfz feto miłością y wielką nazwać może q 
(kiedy kto піс przykrego dla теу uczynić nie 
chcę. Alboż nie przykrzey[ze rzęczy były kto. 
Ic Bog w ciele ludzkim dla zbawienia nalze. 
go cierpieć raczył? Czemuż tedy, gdy iego 
miłość ku mnie па wizyftkie rzeczy naytru- 
dnievfze tak mężna yochotną była? moiaku 
niemu, tak nikczemna będzie, że ią lada przy» 
krość przełamie? Rzeczefz; takowy fpofob. 
iąwnego у publicznego poniżenia ieft rzecz 
ftanowi у urodzeniu moiemu cale nie przy- 
zwojta.. Niech, tak będzie! Ale też Synowi 
Bofkiemu być uplwanym, ubiczowanym, migs. 
dzy Łotry na krzyżu zawielzonym y cokol- 
więk dlą nasprzy męce fwoiey ротой, nie 
byłaż to rzecz Maieftatowi Pana nad Pany y 
_Krola nad Krqlmi nierownie nie przyzwo » 
га ? Nu ieno ! iakże бе tedy rezolwuię? mam. 
że ia to Niebiefkiemu Panu ktory mnie tak 
bardzo ukochał ten wzaiemney: miłości dać 
dowod ° czyli nież Jefzczefz fię namyślać y 
powątpiewać otym będę wielkaż to rzecz? 
1(zczeż nie mam tyle fiły żebym йе na to od- 
ważył? o niewdzieczniku! na wflzyftką fu. 
fzność у lalki (obie wyświadczone zapamięta: 
ły? 
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ty | Wfzakże to cożkolwiek bym dla Boga kto- 
ту dla nas nayfrożlęe męki poniof przykrego, 
у trudnego wyvierpiał, nierownie  potyfiąc 
kroć mnieyfzą rzecz będzie względem tego 
iako, on mnie nayniegodnieyfzego, niewolni. 
ka ukochał. Ah! niech wfzyfikie fzatańfkiev 
pychy ufłępuią zarzuty! przyznać mufzę iako 
піс апіс nieieft moje by naywiękfze ропіѓе- 
nie. w porownaniu tego przez ktore naywyżfr 
świata Rządzca wynifzczył fiebie fąmego po- 
Пас fingi, przyimniąc; iako. pilze S. Paweł w 
Liście. do. Filipp, w. Rozdz. 2. Jakby to rzecz 
niegodna,była, żebym mu, y tego. za tak nie. 
рогомпапе łatki iego. uczynić. nie miał za. 
wdzięczenia. Mufzę. to, koniecznie муре!- 
nić... Gotowe. {erce moie Boże, gotowe.ferce 
moie.. Już teraz ftatecznie fłanowig: iak mi 
fięczas y okązya, do tego. poda, żebym two- 
ią ku mne. miłość. тоу Boze! w: zyrgkole. 
wiek; zawdzięczył . Кадети ktokolwiek. by, 
mnie znącznie. zelżył. zaraz, (ię. uniżę, y; Zna». 
сапу mu, to.affektem.y ufługą. nadoradżać. 
będę , v.o.iego fię łafkę. fłaraiac, czcić: goy; 
ochotnię. przyfługiwać muig: będę. Uczynię. 
to;koniecznie.;. choćbym. naywiękfze. czuł: w, 
fobie odrażanie y-przeciwność, zanic: to» (obie. 
таіас. W porownaniu, tego coś dla miłościemo-. 
iey czynił, Panie, ycoby mi wzaiemnie. dla, 
miłości. twoiey czynić należało. Tak zfóbą, 

rozmə. ` 
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rozmawiay w podobnych innych cnot okazy. 
ach, takowąż per(wazyą przywodząc fię do 
zwyciężenia fiebie y cwiczenia fię w cnotach 
ofobliwiey twoią ku Bogu miłość pokaznią: 
cych. Czyli do wzgardy honoru y godności 
ktora by ci ofiarowano. Czyli do ufługi ia- 
kiey wzgatdzoney ytobie obmierzłey , czyli 
do przyięcia kalumnii nie broniąc fię wniey, 
Czyli w odżałowaniu yodfąpieniu rzeczy ia 
kiey fobie naymilfzey, czyli 'wianych tym 
podobnych; Przy ү każdey ` to fobie nie тро, 
wieści ale przez fzczerą uwagę przypomina. 
iac, Jak nierowne- więcey w takichże okoli- 
cznościach Bog dla mnie uczynił. Jakby to 
rzecz nie fłufzna była, żebyś ty dla niego rze- 
'ezy nierownie majeyfzey czynić. nie chciał, 
poki fię tym nie zwyciężyfz y iak Пе poda 
okazya wlzyftkiemi fiłami tego е nie chwy- 
cifż, 
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O wcieleniu Syna Bożego , z dru- 
giey przyczyny ktora wtym fobie 
Bog założył: to ieft żeby fpofob ia- 
ko naydofkonalfzy do wykorzenie- 
nia grzechow pokazał ludziom. 


"Trzy iey Punkta. 


r. Cztery Ja grzechow źrzodła, to ief 
miepomiarkowane dufzy nafzey chęci ku 
dobrom doczefnym , doftatkom, rolko- 
Jzy,  honorom, y wolności włafnego 
zdania + 


2. Niemafz nic fpofobnicyfzego do wy- 
korzenienia z бију nafzey tych zarazli» 
wych chęci y [kuteczniey[zego, iako nau- 
ka ktorą nam z Мера na to Syn Boży 
przyniofł . 

3. Naukę: tę żebyśmy tym łatwicy po- 
icli; па fobie ią wykonał : y całego Życia 
fwowgo przykładem w nas ludziach 
chciał ią utwierdzić y timockić. 

Tych- 
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Тусе Punktow wytłumaczenie. 


i. U wa; ktoreż to fa grzechów nalzych 

„przyczyńyż у nieiakie zrzodła? I 
znaydziefz ich cztery , to їе tyle niepomiar 
kowanych do tzecży doczeluych aflektow , 
ktorśmi albo dofiatków; albo wygody, àl- 
Бө chwały, albo wolności włalńcy ptagnicz 
my. Te chęci јако fą naturze nalzey włafne, 
tak zbawienin dulży wielce przeciwne: po- 
nieważ niema(z żadnego grzechu; ktoryby, 
żiednego żtych Zrzóodel nie wypływał, Jeże. 
li na miłość борау Weyrzemy; iak wiele 
ztąd niecnot pochodzi ° Lichwiarfiwa, olzu: 
Каша, zdzierftwa; świętóktpfiwa; bezpra- 
wia, rożbóie ; у tak wiele fnńych. Ż miłości 
wygód ciału fłużących ; піёсгу осі, cudzos 
łoftwa ‚ Sodomie, beftyalftwa у tyfigczne 
w obyczajach  niewftydy pochodzą, Вед 
chęć do honorow y chwały, idą nienawiści, 
zwady, żażdrości, гету, . woyńy y całych 
zguba narodow . Со żaś do imiłości fwoiej 
włalney woli należą, ta początkiem wlżyfikich 
prawie grzechow nazwać Пе powinna, tym 
bowiem powfzechńie ludzie grżefżą że wē 
dług fwoiey wali hie według Bofkiego Pras 
Wa Żyją. Patrz tedy w iak ciężkich у. nies 
belpieczńych chorobach ż natury fwoiey żófła: 


iefż 
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iefz podległym. Dlaczego tezeba ci йе ufil 
nie fłarać о takie lekatftwa Kktoreby тоё 
ofobliwfżą miały do ułeczenia tey na dulzy 
zarazy , BEN 

2. Uważ że nic może być fkutecznieyfeś 
lekarftwo, nad to, ktore nam Syn Bofki 2 
Nieba przyniof, у dla wfzyftkieh ludzi zba- 
wienia opowiedział: То iefł żebyśmy tym nas 
tury nalfżey chęciom przeciwnie Życie prówa: 
dzili, fłaraiąc fię o choty ćztety „ to іе doe 
browolne uboftwo , umartwienie , pokorę, ý 
włafney woli zaprzenie: ktore od tego ódwo- 
dzą przeż to pierw[ze owe żłe chęci ńatuty, 
wfzylłkiego złego fą początkiem. I zaprawdę 
gdybyś świżtey Ewangelii chsiał prźeyrżeć já- 
ukiz cobvś tam więcey v wytażniey znalażł 
Jako ieżeli chce(z być dofkonałym, idź przes 
dav co maíz, а day ubogitm . Ktofię nie zaprze 
w[zyflkiego co trzvma, niemoże być uczñiem 
moim. Май: S. w Rożdz. 19.u Łuk: S w 
Rożdz. 14, Ого? mafz do wżgardy dóftatkow; 
a miłości uboftwa radę, Biada wap ktorzy fè 
śmieiecie teraz , ufiłnycie w chodzić przez (йаз 
Jng bramę, Kto nie dżwiga krzyży [boiegó nie 
moze być uczniem mom, ułŁuk: 8. wRożd. 
6. 13. 14. To zachęcenie do wzgardy tych 
rzeczy przez chęć y miłość czyfłości, ktore 
Пе zmyfłom podobaią, a агапїа Пе 0 rze: 
czy im cale przeciwne. Siądź na ofutniy 

mieja 
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mieyfcu : ktowiękfzy ¿cfl między nami „ niecb 
będzie iako mwięyfzy, Jeżeli cię kto uderży 
w prawą feczekę twożę tadflaw mu y Ағизїгу š 
Błogofłuwieni iefleście gdy mas przeklinać y ке 
sładować będą, y mowić wfzyftko złe przeci ` 
Ro Wam. мїлкї. S. w Rozdz t4 у. 22 Matt. 
S. w Rożdz. 4. у. 6. Oto malz zalecone co do 
pokory należy (tronienie od honorow ziem: 
fkich y pociechę ztwoiey u ludzi pogardy. 
Kto chce poysć za mną niech fie zaprze fiebie fän 
mego Kto przychodzi do кийе а ñiaña wnie 
nawifct Оуѓа ‚ Matki: ETc: nadto y dufży fioo- 
iey, nie może бус uczniem morn. Oto паро» 
ninienie do fprzeciwienia бе włalney woli, . 
Jak zaś pożyteczna y iak potrzebna. dufżom. 
ñafzym ta fłowa Bofkiego nauka, łatwo to 
zrozumieć. Albo wiem nie zinnego ztżodła 
wiżyftkich ńalzych grzechów у nieprawości 
wypływa zaraza, tylko, z zbytniey dobr dó: 
czefnych miłości. ynie malz- fkutecznictfze: 
go па iey pofkrormienie fpofobu, iako żeby: 
śmy. w całym życiu iey йе (kłounościom Iprze- 
ciwiali; przeciwne zawfże rzeczy tym kto. 
tych ona pragnie obieraiąc, Так iako gdy 
krzywo wytaftaiącą gałąź chcąc naproftować; 
żawiże ią od ісу: Йгопу odginać potrzeba; na 
ktorą йе podaie. Dla czego ieżeli ten fpofob 
życia od Chryftufa podany , przykry y nie ła: 
twy do poięcia komu Пе. być zdaie , miogłby 
inowić 
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mowić; Już to dobrze rozumiem , że doftas 
tki, rofkoizy, honory y cokolwiek ludzkie= 
mu zdaniu miłego fię być widzi; nie роті» 
ny być w tak ulilnym fłaraniu у chęci, żeby 
któ © nie czy godziwemi czy nie godziwcmi 
fpolobami zabiegał, у koniecznie ich, choć: 
by z przelłempiłwem boikiego prawa pragnąń 
Ale tego niepoymnię; dla czego niemi gar- 
dzić? Kiedy kto przy łafce Bofkiey beż marne 
fzemia futnnienia zażywać ich może? Łatwoby 
fobie odpowiedzieć mogł. czemu iafzczurek 
Бапа w izbie fwoicy nie chowa, złodzieią 
w domu v tym podobne fobi [zkodzące rze: 
czy? Luboby mogł mieć tyle fpofobuy ойго» 
źności żeby mm to nie (zkodziłoz y łatwiey 
tego by бе ufłrzegł nie maize do ni Ñ tak wto: 
dzoney chęciy fkłonności , Czego zaś z natury 
pragnie, oddałstby y w rzeczach godziwych 
zawlze od fiebie powinien 5 trzymając bowiem 
niepodobna żeby Пе wrodzoną chęcią nie 
uwiodł; у coraz pozwalając więcey fwoim 
fklonnościom , przywiodłby go у do tego ро- 
tym, czegoby y przeciw Bofkiemu Prawu z заь 
wng dufzy fwoicy zguba zażywał, Dla czes 
go tależy wrodzoney do tzeczy doczefnych 
milości zawfze (ç fprzeciwiać, у do сгеро 
опа bardziey wiedzie у nakłania , tym бе bara 
dziey brzydzić y tó od fiebie oddalać. Tak 
bowiem ztemi fkłonnościamni, uftawicznie 
ГУ Wale 
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walcząc ‚ coraz ich w fobie fłabić, yumarzać 
będzie, A dotego gdyby lekarz, o ktorym 
byś dowodnie wiedział iak iet dofkonały, у 
nigdy cię zdradzić nie chce, Јека о ci ia- 
kie opifal, przez famę iego godność befpie- 
czniebyś choć przykrego lekarftwa zażywał. 
Czemuż? lubo wiefz otym, że Syn Bofki со” 
by ci do zbawienia twego naypożytecznieylze 
było dofkonale to przenika ; y nie dla czego 
innego tę doczefnych dobr wzgardę radzi, 
nie malz przyznać: że піс zbawiennieyfzego 
mędrlzego uczynić nie możelz, iako gdy 
według iego rady życie twoie prowadzić bę- 
dziefz, iakożkolwiek by fkłonnościom nas 
tury twoiey przeciwne być miało ? 

3. Uważ że Syn Bofki wiedząc о tym doe 
brze iak pożyteczna y potrzebna” na zbawie- 
nie dufz ludzkich ta nauka była. nie dofyć 
miai na tym Ze ia opowiadał , chciał ią fam па 
fobie daiąc przykład ludziom wypełnić у со 
kolwiek radził pierwfzy fam czynił y to na 
fobie wyrażał. Dla czego: ieżelido dobrowol- 
nego ubofłwa naszachęcał, widzi każdy liak 
to ściśle od narodzenia fwoiego zachował: Nie 
gdźie indziey tylko, w ftayni między bydlęty 
fięrodząc, nie zdobr lub iakich dochodow, 
ale zpracy podłego rzemiofła, lub -zczyich 
pobożnych iałmużn żyiąc. Jeżeli, umartwie- 
nie zalecił ; ktoż o tym wątpi? iako gdy fię 
zawlze 
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zawize olobliwie iednak-prży męce fwoiey tak 
poniżył, że Пе pokażał być, według lzaiafzą 
Proroka w Rozdz. 3: Ofłatntm 2 męzow: we- 
dług Pfal: że robakiem nte czlowiekiem, ochydą 
ludzką у odrżutkiem pofpolftwa, Jeżeli radził 
zaprzenie włafney woli: iak y to dofkonale 
na fobie pokazał, gdy fam ofobie mowi u 
Jana S. wRożdz. д, Nie f/zukam mali moz 
tey, ale Woli о Ktory mnie ройа?. Ale coż 
inu było potyin? Ze takie życie ludzkim zmy: 


ślnościom cale przeciwne, ktore dla nas tyl- 
-ko y żłych chęci nafżych potrzebnego utrzy« 
mania opifał był, fam będąc od nich zu: . 
pełnie wolnym prowadził ° Tego inu y dla 
nafżego źżbawietia , żeby to był w ofobie fwo- 


iey czynił, nie trzeba było: wedłag godności 
|. fwoiey niefkończoney przez każdą naymniey- 
| 05 fwoią fprawę, nie ztego co wżyciu y 
| przy śmierci fwoley poniof nie cierpiąc ; 
| gdybyiednym uderzeniem fię w pierfi mogł 
tyfigc światow odkupić ¿= Coż go tedy do te: 
80 przywiodło że bez żadney tego potrzeby 
| tak ubogie у рокогпе prowadził życie! tak Һа 
niebną у okrutną śnierć ропіой? Oto to; 
nie coinnego! Zeby mu fç ludzie łatwiey le- 
czyć dali, y lekarftw Ktore dla nich z Nieba 
рггупіой w ñabosciach ў chorobach fwoich 
nie odrzucali , widząc że (am lekarz lubo zü. 
pełnie zdrowy dla ich zachęcenia tegoż 2а7у 
T2 Wa: 
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wa. W czym przedziwną у olobliwizą zba- 
wienia nafzego miłość na fobie wyraził, Czvż 
my to o ktorym z Monarchow ziemfkich у 
{zeli kiedy? żebytak бе Пага! ozdrowie ia: 
gi (woiego; że gdy ten wrzodu fobie na kar- 
ku fwoim żadną miarą przeciąć nie dał, у dla 
tego miał umierać; Pan przyfzedłizy do -nie. 
go, na zdrowym ciele fwoim kralać (iç wo- 
czach iego kazał, żeby był fugę do przecię 
cia wrzodu inaczey  nieuleczonego zachę- 
cil. Nie widziały pewnie takowego Krolew- 
{kiego przykładu żadne wieki. I gdyby Пе co 
podobnego przytrafiło; iakby to za ofobli- 
wfze у ledwie do wiary podobne łafkawotci 
dziwowifko poczytano! I takżć do takich 
Cudow miepoięta Zbawiciela nafzego miłość 
ku nam nigdy niegodnym проп) рггуѓ2 а? 
zarażeniśmy byli wlzy(cy złemi dą tych czte= 
rech rzeczy ziemfkich ; bogactw, `rofkofzy, 
wyniofłości y wolności affektami, chorobami 
cale morowemi , dla ktorych codziennie przez 
śmierć wieczną ginęły dufzę,ani na oddale- 
nie tey zarazy innego niebyło fpolobu; iako 
uboftwo dobrowolne, umartwienie ciała. po- 
kora у zaprzenie włafney woli: Ale wtym 
wielka trudność była . ‚ iakby ludzie tak przy= 
krego lekarftwa nie tylko zażyć ale у fłyfzeć 
onim mieli. 1 także gdy bogaćtwy każdy 


fięciefzyć pragnie: dobrowolnie gardzić nie- 
mi 
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mi a nędze `y niedoftatek ponofić mamy? 
I także miafło tego abyśmy fię-o-wizelakie 
ciała wygody ftarać mieli , dyfcyplinami, 
pofłami  y innym umartwieniem trapić go 
uzeba? I także nie zabiegać ohonor y fławę? 
czego y życiem przypłacić gotowi ludzie, ale 
być niewiadomym wzgardzonym raczey. 
Скиба to ¿eft mowa! J ktož iey może fłuchac? 
n Jana $. w Rozdziale б. mowili tak na naukę 
Chryflufową ludzie. Coż miał czynić ?2е. 
by był fwego dokazal; żeby mu Пе do ząe 
zażywania tak zbawiennego lekarfiwa choć- 
by znaywiękfzą (rata fwoią przywieść dali 
ludzie ; iako pierwlzy tego nauczał , tak pier- 
wfzy rzeczą famą na fobie pokazał, 
Jakby mowił: Nie przyimuycie choćby wam 
rzecz naypożytecznieyfza naypotrzebnieyfza 
była, cokolwiek wam opilywać będę; poki 
nie obaczycie że fam tego by też co nayprzy* 
krzeyfzego ‚ у naynudnieyfzego, zażywać bę. 
dę. I coż to będzie za głupfiwo nafze! ieże- 
li zatak ufilne okołozdrowia dufz nafzych 
ftarania nayukuchańlzego Zbawiciela nafzego 
Powinney mu nie pokażemy wdzięczności? 
A eraziak byśmy 6 włafne dobro пабе nie- 
dbałemi fię być pokazali, gdybyśmy iefzcze 
temiz Lekarfiwy gardzić mieli : ktorych Chrye 
ftus dla tego zażywał, żeby naš do nich zachę. 
cil, јако do zbawienia dufz nafzych wielce 
potrzes 
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potrzebnych у ten fobie pożytek całego nays | 
mizernievizego - życia fwoiego у пау у= 
wfzey na Krzyżu śmierci араку zniewaz | 
wfzyfikich założył, j 


MEDYTACYA Ш. 


Jako przyzwoita rzecz ieft żeby: 
wfzyfcy. Chrześcianie żyli według 


nauk y przykładow Chryftufowych. 


Trzy 16у Punkta. 


т. Powinni żyć  w/zyfcy Chr ześcianie. 
według nauki y przykładu. Chryftujowe-. | 
go tak- dla tego. że ta її naypewnieyfza, 
do zbawienia. wiecznego, droga ten a nig 
inny [pofob.; iako. dla tego. :- że Chry- | 
Лиг tey też. chce nadgrody y wyciąga po, 
nas. za wfzyftkie fiwoie męki y prace: iako 
у dla tego: boby wielce nig przyzwoita 
rzecz była żeby fłudzy tempiey y wygo- 
dniey żyli niżeli Panich żył na świecie. 

2. fak wiele Chrześciąn cale przecie 
wne nauce у przykłądom Chryftufoweym. 
prowadzi życie: y iak torzecz лер [дут 
fkich miar nieprzyzmjoita s 
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3. Zawf[ze iednak w Kosciele Bożym 
mie sbywało ną takich ktorzy życie fwo- 
ie do życia y nauki Chryftujowey Jofo- 
wali, Toż улат czynić trzeba, ие 
Chrześcianami nie tylko Ле nazywać, ай 
y być chcemy , 


Tychże.Punktow wytłumaczenie. 


I. { Jwa ceż tedy шай wnofić fobie zte» 

80, że Syn Boży Пас Йе czlowies 
kiem raczył, nić tylko dla odpufzczenia' gi ze: 
chow па!2усЬ : ale też. żeby Żyjąc na świe: 
іе, у nauką v przykładami życia. fwoiega 
chronić (ię grzechow nas nauczył © Zezaś dø 
uftrzeżenia һе. ich nauczał , iake _niemafz піс 
fkutecznieyfzego nad dobrowolne uboftwo; 
ciała umartwienie , pokorę y zaprzenie woli 
włalney przez ktore wrodzonym: nafżym do 
dobr doczefnych fklonnościom uftawicznie 
fię fprzeciwiamy, żeby nas do tego. bardziey 
zachęcił, fam fobie ten fpofob. życia obrał. 
Idzie za tym: że. Chrześcianie wfzyfcy ktorzy 
naukę Chryfłufową za prawdziwą y nieomyl- 
ną maią y przyimuią , nie tylko Zakonnicy 
ale y wfżyfcy na świecie Zyigcy ote cztery 
cnoty całym fercem ftaraé бе powinni . I tae 
Кас naukę z młodu zaraz Chrześciańlcy Ro» 


dzice. 
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dzice dzieciom AB dawać powinni s Strzeż 
йе dziecie gdy do lat. dallzych przychodić 
będziefz, żebycię chęć do, zbiorow y bogaćiw 
ziemifkich nie brała nigdy. Brzydź liş tą chcia 
wością bo. Pan, nalz Jezus Chryllus ftralzne 
biada bogaczom, opowiedział, a błogofławio» 
nemi uczynił tych, ktorzy ubogie przykładem 
iego prowadzą Życie. Dla czego. miarkuy 
fig woią. potrzebą, z tego co będziefz miał 
у ubogim udzielay, йтгеў бе y tego: żeby cię 
do onorow у chwały nie brała chluba. Nie 
dbay oto nigdy Йоге? пе tey powabucy dufzy 
,twoiey zguby. Tenże Pan па у Nauczyciel 
naśladowcom fwoim tego zakazał, yzżeby бе 
ze wzgardy: y poniżenia fwoiego ciefzyli, tega 
ich nauczył, Tego ty: raczey fłuchay, nie 
innych: rowiennikow fwoich , ktorzyby cale 
inaczey żyli, 4 naukom, Chryfłufowym cale 
przeciwnie. T gdyby takie nauki wfżylcy 
dzieciom fwoim: dawali Rodzice „ prętkoby= 
śiny wielką a pożądaną Чой ЕЕН wfzyft. 

kiego - Chrześciańfiwa wiedzieli od- 

miang.. I każdy „znający fię do prawa y nanki 
Chryftufowey takby żyć powinien. Nivprzod 
że innego: fpofobu; życia: nie mamy ktorym-. 
byśmy'pewniey:do zbawienia: wiecznego doyść 
©mogli. Syn: Boży, ktory ani бе, (am ani nas: 
emylić nie: może, tego: nas: uczy; iakby тө 
wil, nie wierzcie! Ja: wiem: naylepiey E 

y na. 
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y natom zftompił na ziemię, żebym wam to 
opowiedział у na fobie pokazał. | Jeżeli tedy 
godzien wiary nauczyciel, ieżeli miłe zbawie- 
nie ktorego doyść chcemy, niechże nam fię 
у droga ktora naypewnieyfza być może podo- 
ba. A dotego zlebyśmy też zawdzięczyli uay- 
ukochańfzemu Zbawicielowi nafzemu; zais- 
go ftarania у prace, miechcąc fię chwycić tych 
ipofobow do Zbawienia , ktore on żeby nam 
był opatzył, tak wiele czynił y cierpiał dla 
nas. Rzecz dziwna: że mogąc na ziemi tak 
żyć popańfku iakby Synowi Bożemu a Panu 
nad Pany należała, w naywięklzym ubofiwie w 
wzgardach y mękach nędzne obra fobie życie: 
nie dla czego innego tylko żeby nasdo podo: 
bnego zachęcił , a to famo dla tego, że wi- 
dział że nam tego było potrzeba dla zbawie- 
nia dufz nafzych . Pewnieć Пе z ubofiwa na- 
fzego zbogacić tu. na ziemi nie pragnął, ani 
przez wzgardę nafzą o Krolefiwo Пе Lem- 
fkie nie ftarał yoiaką między ludzmi powa- 
ge! Czemuż mu tego pożytku z nauki prac 
y męki iego'nie czyniemy, ktory nam bardziey 
у ze wfzyltkim do wiecznego zbawienia na- 
fzego należy? Przez co iako: Chryftus nie 
mogłwiękfzey ku nam pokazać miłości nad 
tę gdy wiadgrodę wfzyftkich так y prac 
fwoich tego wyciąga po nasco nam {атут 
wieczną nadgrodę przynofi; “Fak my nie- 
ж mogli- 
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moglibyśmy więklzey niewdzięczności polas 
246 nad tę, gdybyśmy naiego zafługi y tego 
uczynić nie chcieli , żebyśmy iego РИ и 
zbawionemi Буй. Na koniec ktożbyy nata 
względu nie miał? iakby to mie przyzwoita y 
niezżaośua rzecz była; żebyśmy my z błota 
ulepieni ludzie, fudzy iego niegodni ‘chcieli 
doltatniey у wygodniey żyć niżeli famże nafz 
Stworca: Pan у Вор żył na świecie. Niech by 
dziś Ociec 8, Papież, слу też Cefarz, czy 
Krol y Monarcha Райа naywyżfzy, 2пах 
bożeńiłwa piefzo kościoły obchodził; y gdy 
to czyni, ieden zol(latnich Dworuiego ГОРА 
lik kazał Пе w karecie obwozić, czyli w lekty- 
ce obnofić. Czyżby йе kto wflrzymal, bez 
готуп go być y wielkiego fzyderfiwa go- 
dnym fądząc. A myż to czy nie rowney albo 
więkfzey „nagany y wiecznego wrągania go» 
dni? Idzie przednami nafz Рав у Bog w ciere 
niowey, Koronie, Krzyż dzwigając zewłząd 
zniewagami у ranami okryty: my zaś iego 
oflatni fłudzy przyftroieni,  upizmowani 
wlzyfikich ufług pofzanowania wyciągaiący 
lonorow, flawy pragnący, tak mu flużyć chce- 
my; ше mamy fię czego wftydzićć I fu- 
fzniey nie rownie więkizemu naśiniewifkie 
y urąganiu podpadać ? Chcieyże- to.iako. nay- 
gruntowniey zrozumieć: zewfzyfikich przy: 
szyn tak należy żeby każdy ktory fłuży Chry= 

ftufowi,. 


«> 299 > 
fufowi, życie fwoie do ubofiwa, pokory, 
umartwienia, zaprzenia fiebie ftofował-we- 
dług przykładu danego nam, y wnauce yw 
całym życiu Jezulowym. Każdy mowię Chry- 
fuilowi fużący czy Zakonnik, czy Ducho- 
way, czy Świecki. Gdy bowiem tę парке 
opowiedział Zbawiciek nie czynił żadney mię- 
dzy Ofobamiani Дапа żadnego rożnicy. Ale 
јако niefami Zakonnicy z nieporżądnego do 
ziemfkich dobr affektu zapadaią па dufzy, 
tak nie fami Zakonnicy ale wfzyfcy ludzie te- 
go potrzebowali lekarftwa. Azatymy Pan 
Jezus nie do famych to Zakonnych ale do 
wfzyftkich wyraźńie mowił ludzi! Go wam 
mowie w/zyfłkim mowię. u Marka 5, w Roz; 
13. Dla czego bardzo to zawodna ta ludzi 
światowych perfwazya , iakoby nauki у cnoty 
w Ewangelii opifane do famych «tylko należa 
dy Zakonnikow . Każdy Chrześcianin јако 
fię być fądzi uczniem Chryftułowym, tak 
za nieomylną prawdę wyperfwadować tofo- 
bie powinien; żę lubo nie za klauzurą , ale 
w domu fwoim żyje, tak znać йе do Chry- 
fufa y fłuchać iego zbawienney rady у nauki, 
iakby ykto kłafztorny powinien, cokolwiek 
po pofkromienia wrodzonych natuty na. 
fzey afłektow y checi tam w niey: opifano. Ja, 
ko żył S. Karol Boromeufz. S. Elzeasinfz. S, 
Francifzek Borgiafz nim iefzcze Zakonnikiem 
zoñal, 
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zoflal, w miłości uboftwa, pokory, umar- 
twienia naydofkonal(zym Zakonnaikom ro- 
wnaiacy ' fig: I z takich y tym podóbnych 
innych hidzi świętych zaden tego nie mowil: 
nie ieftem zakonnikiem, nie Klafztor ci to tu! 
nie powinienem fię:o taką fłarać /'cnot у życia 
dofkonałość. Ale to bardziey: Chrześcianin 
ieftem; więc nayubożfze , navpokornieyfze 
wnaywiękfzym umartwieniu trzeba mi prowa. 
dzić zycie, zachowuiąc iako naydofkonaley 
naukę Ewangelii y naśladniąc Chryftafa. Nie 
tedy innego wlzyfikie Zakony nie czynią, 
ani żadney więkfzey dofkonałości fobie nie 
zakładaig, tylko to co wlzyfikim Chryfłus 
opowiedział y wfzyftkim Chrześcianom rzecz 
włalna: ofobliwfzego tylko zażywaią ftarania 
do zachowania tego, co wfzyfikim w Ewan- 
gelii powiedzieno, v że йе do niektorych puns 
ktow zachowania ofobliwiey obliguią у 2а» 
przyfięgaią. Przez со Пе ma rozumieć że 
pie na to fa Zakony żeby coś więcey nad in- 
nych czynić powinny, ale żeby to co do wfzy- 
ftkich należy oni łatwiey wypełnić mogli. S. 
Chcyzoftom w Xiędze 3. przeciw! ganiącym 
życie zakonne То żefł właśnie co smiat w/zy- 
fick wytoraca: ze rozumiemy, żakoby Ми 
z naywięk/zą pilnością żyć powinni innym zas 
iak by fie godziło niedbałe prowadzić Życie „ Nie 


tak 


© зо: <> 
tak icf zaprawdę, nie tak deft, ale od wfzyfikich 
żednakowcyże pówinaqsći , y prawa zycia Wycią” 
гиа. i 

v a Uważ, ieżeli włzyfcy Chrześcianie 
wrzeczy famcy takżyią? a obaczylz że wię: 
сеу nierownie takich, ktorzy cale przecie 
wiie prowadzą życie. Gdy bowiem Syn Bo- 
ży, doftatkow, rofkalzy, honorow y włafney 
woli uczniom fwoim firzedz йе јако nay- 
piłniey kazal; uboflwa zaś niewygod у wzgare 
dy, усо nam przykrego być może pragnąć у 
fzukać ; niczego oni bardziey fię nie chronią 
iak rzeczy przykrych, niczego więcey iak 
rzeczy do upodobania [wego fużących nie 
pragną. Zapewne gdyby był Pan Jezus powie- 
dział miafto tego co mowił: Rłogofławieni 
ubodzy, Błogofławieni ktorzy płaczą , Blogo- 
flawieni ktorzy prześladowania cierpią, 
przeciwnie mowiąc; Błogofławieni bogacze , 
błogofławieni śmieiący 06. błogofławieni 
ktorych czczą y chwalą ludzie. I gdyby nie do 
fprzeciwienia fię ale raczey do dogodzenia 
chęciom fwoim naśladowcow fwoich nama»: 
wiał; fądź , każdy: czyby mogli ludzie z 
więkfzą trofkliwością о doftatki fłarać fięy 
rofkofzy у honory? I czyby bardziey unikali 
od niewczafow, poniżenia , niedofłatkow 
jako teraz czynią, gdy im Chryfłus cale przes 
ciwne nauki y przykłady zofławił. I nie ieft 
to 
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tofamych tylko ñucnotliwych; którzy ¿les 
imi obyczaiami od Pogan йе таѓо rożnią ta- 
kowe żdanie tak przewrotne , ale у famiż na. 
wet pobożni niby y duchowni y w famych 
Klafztorach у Zakonach tym Йе zarażają umy: 
flam, Wielu godnych у nie iako przykła: 
dnych widziemy; јака паз do rzeczy do: 
czefnych chciwość; iako, wfzędzie (woiey 
upatraią wygody! јак tego praguą żeby ich 
wielbiono z umieiętności ; godności urodze: 
nia у innych przymiotow. Jak nieznośnie 
boleią па naymilieyfze Вауу fwoiey nięcie; 
y iakieżkolwiek poniżenie do oftatnich ich 
złości poburza; Co więcey: do tego rzeczy 
przychodzą: że gdyby kto, a zwłafzcza czło: 
wieka fzlachetaego godnie urodzonego na- 
mawiał do pokory; wżgardy fiebie famego 
у innych enot, do ktorych wyraźnie Chrys 
fius w Ewangelii naśladowcow [woich zachę: 
ca; iako to do wdzięczności za uczynioną fos 
bie wzgardę, do uftgpienia wniefprawiedli. 
wey napaści, do miłości nieprzyiacioł ; niech 
byto kto ludziom godnym perfwadował, 
polzedłby w naśmiewifko iako profłak, na 
maniecze йе tego wieku nieznaiący; przeź 
fwoie nierozeznane nabożeńfiwo, nie Wies 
dzący co komu wiakiey ludziom godności 
mowić. Nawet gdyby Ко takowych cnot 
ofobliwfzy przykład у odwagę Р 
: iebie 
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fiebie famego uczynił, prawie ton wlzyfikich 
za pofpalitą hańbę nikczemnego człowieka 
сепіпге v wzgarde by pofzło; że у dla tego 
{перо ledwie fiękto na to odważyć może, 
żeby wpośmiewifko u ludzi nie pofzedł. 
Czego w żadnym {апе nikt бе nie wftydzi, 
żeby fię јако naydofkonalfzym mogł w nim 
pokazać , naprzykład w Woyfku  nayśmiel- 
lzym Zołnierzem, w nauce naymędrfzym na- 
uczycielem , w prawie naybiegleyizym Jury- 
fią; w famym Chrześciańfiwie rzecz witydu 
ma bydź godna, pokazać Йе iakonaydofho- 
naley prawa y nauki Chryftufowe zachowsia- 
cym Chrześcianinem. О niefłychana prze- 
wrotność! orozfłądkow. 2 światłem йе rozu» 
imu mie zgadzaiących przeciwność! iak po- 
w(zechna tak nie mniey dziwna. [tak że to? 
Ewangelią za naukę z Nieba nam Чапа Јака 
Bofkie wyroki czcić у fzanować y razem Żyć 
cale przeciwnie! у doikonale teyże nauki 4a- 
chowanie za wftyd y hańbę fobie poczytać? 

3. Uważ lubo wiele Chrześcian tak bezbo:. 
Żnie świątobliwości Imienia ynazwifka [wego 
odftępuie , nigdy iednak w Kościele S, nie 
fchodziło na takich, ktorzy według powin- 
ności fwoiey a zolławioney fobie od Chryftu- 
fa nauki żyć Пе аган. To iefl w iako пау: 
więkfzym rzeczy doczefnych niedofłatku, 
w uftawicznych ciała utrapieniach, w poniże» 

niu 
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nia, wzgardzie y (przeciwienia fię woli wła. 
зет. tacy byli Święci, ktorych tak wielką 
lezbe wfpdmina Kościoł Boży, ktory imienia 
Chrześciańfkicgo godność nie przez lam tyl. 
ko Chrzelt, ałeprzez .dofkchałość obyczarow 
y naśladowanie Chry(lufa Wodza ту Millrza 
fwego na fobie wyrażali. "Гут fię przypa= 
twzywizy refłektuy бе: ieżeliś według tych 
mężow przykładu, czvli według zwyczayney' 
pofpolitego ludu nieprawości dotąd prowa: 
Ча życie? aiawnie uznafz, żeś y ty batdzicy 
ciała (wego wygod, pofzanowania od ludzi, 
rzeczy doczelnych у woli fwoiey/ we wizy- 
fikim upatrywał, niczego Пе bardzicy, јако 
niedoftatku , wzgardy, uinartwienia [irzegąć 
у unikaiąc, przez co obaczyfzi iakoś cale 
przeciwnie Żył dotąd mie tak iak uczniowi 
Chryftulowemu y naśladowcy jego należa: 
ło.  Przyznay tedy у mow do fiebie: Ah! 
iakiem daleko od powinności życia Chrzee 
‚ ścrańlkiego odfłąpił! powinienem był, we. 
dług nauki Chryftufowey wfzyftkiemi rzecza* 
mi swiatowemi gardzić; iam dla ieh zgromae 
dzenia wlzyftkich fpofobow zażywał. Powi- 
nienem był ciału fig fwemu зако nieprzyia. 
cielowi dufzy głownemu fprzeciwiać, aiam 
бе przeciwnie Ќагаї oto, żeby chęciom y 
appetytom iego na niczym nie fchodziło: 
Powinienem był wzgatdy у poniżenia fobie 
życzyć 
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życzyć ; niczegom bardziey iako“ fławy ulu. 
dzi y honoru. moiego pragnął. Na koniec 
zważywizy doflatecznie tę włalną obyczajów 
przeciwność , у fłuiznie zawlłydziwizy бе za 
to, przyltąp do polłańnowienia takiego ia: 
kiebyś pówinień od tąd prowadzić fpofobu 
Życie; tolobie za rzecźnie wątpliwą imaiąc; 
że takowe życie ту przyżwoitfze Chrze: 
ściańikicy obligacyi będzie, iu więcey w do. 
browolnyi ubofłwie, umartwieniu, pokorze; 
y zaprzeniu włafney woli połłąpi: Dla cze- 
go ftarać fç malz wtey micize ; Zcbyš nie 
iakim kolwiek kontentówał бе poftempkiem; 
šle żapattuiąc Пе na cel dofkotiałości naim 
wlzyfłkim ; zamierżony lamegoż Chryftufa 
Wodza у Zbawiciela у Świętych iego nasla- 
` dowcow ао tego wlzyfikie fiły; chęci, y ftas 
rania iwoie obracał. Do czego żebyś fię 
tym ochotnicy wzbudzał; у to fobie јако 
rzecz nie omylną wypetfwadhy, że to dla 
Iwego włalnego dobra y pożytku, niedla in- 
ney iakicy potrzeby czynić таба; twoy 
wtym włafny nie Gudzy intetes.; ieżeli јако 
Nhaybilniey rady Chryltu(owey fuchać bę. 
dzielż, ktorą cidla twego dał y daie pożys 
tku: Cofamo że to rada Chryfłufowa Каі twe- 
mu pożytkowi zbawiennemu dana, nad 
wizylłkie inne per(wazys y. przyczyny dofta: 
teczną, pəwinuoby сі Бус do wykonania y 
U fiara: 
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ftarania iako naydofkonallzego pobudką, 
Coż bowiem za korzyść ztego mog! mieć 
Syn Вой! ё żeby cię raczey nędznym niżeli 
bogatym rad widział? Coby mu ztego przys 
fzło, czyli przybyło? żebyś ty «тарі ciało 
fwoie y w poniżenin był u wfzyftkich? cale 
ani ztego pożytku iakiego,ani z przeciwnych 
rzeczy (zkody żadney mieć nie mogł „coby 
go dotego przywodzić miało, żeby ci ras 
стеу ten a nie inny fpofob życia perfwado* 
wał. Jedynie cito dla tego tylko radzi у 
ztaką fwoią pracą y wynifźczeniem fwoim 
wyperfwadować chce, że cię więcey niż Oy- 
eowikim affektem kochaiąc; widział, że 2а» 
dnym innym lekarfiwem y fpofobem nie 
mogł cięod miłości rzeczy ziemfkich odere 
wać, to ieft od naygłownieylzey zarazy 


w ktorąś ziawnym zguby wieczney niebefpie- . 


czeńltwem zapadał. Jako tedy chory gdy 
mu lekarz ratniąc go w zapaleniu, gangreny 
lub inney podobney zarazy niebefpieczeń: 
ftwie, rozpalonym żelazem , rękę lub nogę 
odcinać każe , ma to fobie za rzecz wvperfwa- 
dowaną ; że to nic lekarzowi ani pomoże, 
ani zalzkodzi , czy бе on podanego chwyci 
fpofobu czyli nie, ale cały z przyiętego, lub 
odrzuconego lekarftwa pożytek yfzkoda ie- 
goż włafna będzie; ani przez to gdy йе go 
chwyci komu innemu przyfługę w tym uczy” 
ni 


е 2 
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ni tylko (obie famemu: yten fam na włafać 
zdrowie wzgląd oprocz iniych wfzyftkich 
przyczyn dofiatecznie mu wyperfwadować 
powinien, żeby йе go dobrowolnie у осћо= 
tnie chwycił, Tak ani ty otym fądzić nie 
powinienes, że to dla fwego:iakiego pożytku 
Syn Boży te сі fpofoby podaię, уйе mu ty; 
gdy Hë ich chwycifż przyfługę w tym iaką 
uczyniłz; aleś to za rzecz naypewnieyfzą mieć 
y póltanowić u fiebie powinien; Ze tótuo 
twoy tyko: włalny interes y pożytek idzie. 
I niepowinieneś opifanych lekarfiw zażywać; 
zelmutku albo. 2 pótrzeby, właśnie jak by 
kro dla fwoiey tylko włafney wygody do te: 
go cię Żebyś to czynił przymufzał , ale z 
zupełną raczey ochotą y wolą iako człowiek 
fam z fiebie у dobrowolnie chwytający fie co 
2 fwoim włafiym być uznałe pożytkiem: 
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MEDYTACYA IV. 
O niektorych pobudkach ktoreby 
ten fpofob. życia od Chryfiufa пага -| 
podany łatwieyfzym y nie tak przy- | 
krym czyniły. 


x 


Cztery теу Części. 


r. „jak wiele do tego pomaga wieczny 
odpoczynek y fzczęśliwość ktora po ttjch 
momentalnych utrapieniach naftempuie . 

2. Jak wiele Chryftufa Pana Przy- 
kład, ktory. wfzyfikie teutrapienia pierw” 
fey na fobie poniafł . 

3. Miele przykłady Swietych ktorzy | 
to famo lubo ułomni y mizerni ludzie wyż 
cierpieli . 

4. Jak wielka na dufzy rofkofz ktorą 
Bog tak życie prowadzących роја. 


Tychże Punktow wytłumaczenie. 


т. [Waż że ten fpofob życia od Chryftu- 
° fa opowiedziany, przez ktory zawlze 
fię fkłonnościom natury fprzeciwiamy, lubo 


przez 
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przez Пе przykry у trudny ieft, y (woiemi 
trudnościami y umartwieniarmi ułomność 
ludzką nie mało odftrafza,. dwie iednak 
fa rzeczy, ktore tę iego przykrość, łatwą do 
znofzenia czynią: То jeft że ktotka ieft, y 
Ze do wiecznego odpoczynku у fzczęśliwo- 
ści prowadzi, Długoż bowiem ztemi tru: 
dnościami walczyć, wrodzone fkłonności ZWy= 
ciężać yco cię kontentować może tym fię 
brzydzić, rzeczy zaś przykrych. chwytać Пе 
trzeba będzie? Krotki ach! krotki temu czas. 
Niedłużey bowiem trwać to może, tylko 
poki śmiertelnego tego życia wyfłarczy kto- 
re lam: widzifż jak prętko mia. Так zapra- 
ме. Cokolwiek malz do czynienia y ciers 
pienia, w krotkich leciech wizyfiko fię fkoń- 
czy, ynie przyniefie ci Więcey парггукг2е- 
Dia „ tylko iak gdyby nigdy nie było. A na 
to mieyfce naftąpi zaraz naywyżlzey chwały, 
niewymowney pociechy, maydofkonalfzey 
izczęśliwości ап, ktorego nigdy nie prze- 
ftaniefz zażywać, Iwiclkaz to tedy rzecz 
będzie , przez krotki czas tego śmiertelnego 
wieku cokolwiek przykrego znieść 
y 2сіегріеё? Ah! wftydzie! Nie Ja godne utra- 
pienia tego czafu do przyfzłey chwały, ktora 
obiawiona będzię w nas. S. Pawel «do Rzym, 
w Rozdz: g. Znośmy mężnie ktore fię przez 
te nie wiele lat nafzych trafiać mogą uprzy: 
Š rze- 


PORN 


krzęnia, przęciwności, trudy, nie będzie nam. 
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czym сі do wfzelakiego dobrą obfitości zby- 
wać nie będzie.  Nafyeony będę gdy fię poka- 
Ze chwała. twoja.  w-Plal. тб. Krotko mo- 
wiąc. Poki tu. naziemi żyjemy, nie zażywa- 
nia ale ftarania Пе, obłogofiawieńftwo wie. 
czne czas ten іе, komu nie ciężko” przez 
te krotkie utrapienia na nie fobie zarobić 
wkrotce zupełnego” y wiecznie trwaiącego 
w nadchodzącey nieśmiertelności: zażywąć 
będzie. 

2. Uważ ak wielka: wfzyfikich przykrości 
ktore wtym życiu trafiaią бе folga у poče- 
cha, mieć-zawlze na Pana Zbawiciela uwagę 
y pamięć. Ktory cierniem uwieńczony, y 
cięfzkim krzyżem przyciśniony, cały krwią 
zalany; drogę nam. toruie.  Jakażkolwiek 
bowiem tworaby pokora y wzgarda była; 
nigdy do tego- nie przyjdzie, żebyś tyle 
okrucieńftwa boleści ywzgardy miał ропо- 
fié; ile-on nayfrożfzey dla ciebie męki wycier- 
pial.. Dla czego iak izpetna y wielkiegowfły. 
du godna rzecz іе: żebyś gdy Syn Bofki, 
Pan świata, па ofłatnie naywiękfze dla twego 
pożytku ofiarował fię wzgardy:, ty iego ofta- 
tni flażebnik daleko mnieyfzych miałbyś dia 
niego unikać: umartwienia. Ttakże delika- 
пут ynie dotkliwym wnaymnieyfzey urazie 
będziefz., patrząc że оп: dla ciebie уу Кіе 
natarczywości, ҺайЫу; ; boleści przyimuie 

chę- 
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chetnie? Drakże naymnieylzego cinta twego 
udraśnienia lęksć fig będaieiz? nad ły twos 
ie zdawać ci бе będzie, gdy na nieuo patrzyiz 
biczmi fkatowanego, cierniem ukłotego, v 
na krzyżu. umieraęcego. Laprawdęć ten 
widok ieżeli cokolwiek polzanowania maly 
miłości ku temu Niebiefkiemu Panu, tyle ci 
amęfiwa dodsć powinien, żebyś wcierpieniu 
nie. fobie nieznośnego y przykrego przy ije. 
go fpołe czności у. towarzyfiwie nie poczytał, 

lowfzem żebyś tego Пе y cięfzka włiydził, 

żebyś ty miał wygód y rófkofzy patrzyć « gdy. 
on krety za cię wylewa: Јаны Ge każdy mę: 
żnego umyfłu, муа izl żołnierz ro: Jegać trę 
na miękkiey pościeli, kiedy Krol iego źdobye 
tym mieczem całą file nieprzyracielikąna lo- 
bie vtrzymuie ` Proypominayeie (wala N. 
Apoftał ) przyjaminuycie. fobie tego ktory tas. 
ką od возвел ui przeciw. fobie zniyf przecie, 
wnasć, 2 byscie fie nir mordowali w оу асћ 
wa/zych ufławasący ni Jefzczeż bowiem aż: do 
krwie nie [przeciwil feie fie. S. Раме do żv- 
dow. w Rozdz. 12. P'owiedz profrę. cię gdy- 
byś wtenczas gy Chryflus Pan. krzyżem, 
fwoim obciążony fzedł na kalwaryą, był mu. 
tamże obecnym, y żeby. Chryfłus na ciebie 
poglądaiąc у. nie. mogąc przez ао: ciała 
fwoiego tak wielkiego. nieść. ciężaru , profil 
cię, żebyś mu, cokolwiek. w nolzeniu tegoż 

- krzy: 
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krzyża dopomogł. Cożbyś mu odpowiedział? 

czylibyś бе ztey mu uñugi wymawiał? mo- 
wiąc widzę moy Panie јако cię ten krzyż 
przycifka, а le jednak fam go dzwigay aj 
żefz, poki go do mieyfea śmierci nie do: 

nieficfz. ja bowiem SEWER кову 
tucyi y do tego niezwyczayny Żebyinci poma. 
gał ЇЧ ро teimu nie mam.  [takżebys Pana 

BLA у Bogu odpowiadał. ¿da mi бе że 
fię wzdrvgafz y famiego wipomnieniatak nie 
przyftóyney odpowiedzi. Alewiedz о tym, 
Że to rzeczą famą ступі , ile kroć gdy оп 
cierpi , tycie рес niechcefz, na niego fame- 
go, krzyż y mękę iego zwalafz. Nie wfity- 
dząc fię w rofkofzach у nkontentowaniu czas 
trawić, gdy Chryftus potem fe МҮК 
zalewa y ledwieżyje. brzeciynym zaś i ро! fo- 
bem gdy co dlaniego cierpilz , towarzyfzem 
femu y pomocnikiem do dzwigania krzyża 
flaie(z, ktory razem, oniedną część krzyża 
przodem idąc, ty druga za nim pofiępuiąc 
niefiecie. Ге Кос tedy zmyśliość two pod 
krzyżem Chryfiufowym y iarzmem Ewange- 
lizney. racynarzeka , w lada przykrości wiel- 
cc fobie uciaża, jakby tego znofić dłużcy 
nie. mogła; weyreyi na Zbawiciela y Pana two- 
iego pod takowym ciężarem tobie drogę to- 
Kuiącego , y widząc ziaką ochotą, tak nie- 
znośny пак y zbytkow nad (ора czynionych 

ciężar 
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ciężar dzwiga, whydź Йе fwoieychoć ledwie. 
naymnicyfzą Krzyża cząlikę znofić na fobie 
niecierpliwości, y piefzczonego шруйи, . 
Olądź бе byćniegodnym nazwifka Chrześci- 
ашпа ieżeli patrząc na iego tak frogie y nie 
znośne męki woczach twoich. cierpiącego, 
ty o wygodach , honorach , upodobaniu my. . 
śleć możefz. I także Pan тоу. wifi: na. Krzy. 
žu „a ia rofkofzą zabawiać fię.będę? Zadna. 
ciała iego cząfika od nayokrutnieylzych Ran. 
nie iefł wolna, a ia naymaicyfzey utrąpienia 
ще zmofę odrobiny, wfzyfikie on hańby у 
nie fiawy chciał żeby fię zlewały na niego, a 
ia wielkiey u ludzi fiawy, honorow,. ромада: 
nia fzukać bedę., Przez zbalniente twoie, przez 
zbawienie dufzy twotcy. nie uczynię tegon, W 
Xięg. э. Krolew. w Rozdz. rr, A 

3. Uważ, iak wiele ważą da ułatwienia. 
wtey mierzę trudności y uięcia, odrażającey 
bojaźni świętych pczykładyć ktorzy. teyże jako 
y myułomney natury będąc , takownim złym. 
pożądliwościom podlegli, takiednak, mężnie 
zwyciężali, fłrongc od” tego cokolwiek 
miłego im być moglo , cokolwiek. zaś. 
zmyślności przeciwnego tego upatruiący pra- 
gnąc.. Czymże fię. bowiem, wymawiać już 
więcey możemy? ieżeli według ich świątobii. 
wości, żyćnie chcemy 2. Możemyfz, Йе tym 
fkładać, iak byśmy czynić tego nie mogli? 
Jakże to? kiedy niezliczeni z nafzego śmier- 
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telniego rodząiu; a wielu. delikatniey od: dzie- 
dziecińftwa wychowanych fiabfzych na: zdro» 
wiu y аср, w konfi;tucyi, ciała. ułomniey. 
fzych, przez,złe przed tym, nałogi. do złego 
ikłonnieyfzych więklzę przefzkody у txadno- 
ści do dobrego maiących; przecież, to, czynić 
mogli. Lu fuża Дома S. Ацрийупа. Moghci, 
y te, a czemuż ty nie możefz, Zapewne iężeli 
uznaiemy, że ch tak świątobliwie żyć: mogli, 
mufiemy.y to przyznać , że у my także mo- 
żemy,, Bog. ynam tyle łafki. (woicy, żebyśmy 
tak żyć mogli nie umyka. A ieżeli tak rñ, 
że moźcmy: coż: tedy tego. za przyczyna; 
czemuż. nie chcemy ?. Wizakże ich za to. że 
Çbrydtufa, iego nauki fuchali., iego przykładu 
naśladowali, fwoiey. Пе narwy4kł nrościom 
fprzeciwiali „ świętemi, y fzczęśliwemi. zowie» 
шу? tak ief, Przęz co ото) wyznawamy, 
że ta ktore oni. prowadzili życie < daleko 
chwalebnieylze, gądnieylze, y bardziev nam 
żebyśmy. tak żyli. potrzebnieyfze;. niżeli to 
nalze , jak fami żyiemy , Czemu tędy. obie- 
rać Тай. їёдо, cą lepizega. y-godnieyfzego 
być dziemy. nie он. czemuź Йе o tę. 
świątobliwość dla, ktorey. drugich błogofła-. 
wionemi nazywamy, przy A lenifiwie 
tegoim zazdrolzcząc. fami dla fiebie ftaraé fig 

ае chcemy)? Czemuż to? .pytay. fi fię Гата Gebie, 
y, patrz ieżeli iaką podobną, wymowkę znay, 

dzicz 
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dziefz przez” ktorą | byś fobie odpowiedział? 
Żadney nigdy! choćbyś Пе przez Йо lat mv. 
śląco tym możolił, Niemal nigdy y mieć 
nie możefz żadney do tego roznmnty przy- 
czyny y wymowki. Dla tego przyznać ko. 
niecznie mufilz, żeieżeli o te świętych przy: 
Каду nie dbafz, nie możefz tego iuaczey tylko 
nierozumnie y przeciw wfzelkiey  fłufzno: 
ściczynić, Stawże fobie tedy owe w Niebie. 
fkiey chwały daśnieiące dulze. iakoby temi 
flowy ciebie do naśladowania fwoiego zachę: 
cały. Nuieno miły 'Fowarzylza! o co cicho. 
dzi? żebyś tą drogą nie (рей! którąś my ci 
utorowali? y ktoraémy fzczęśliwego blogo- 
fiawieńftwa wiecznego końca “ДОЙ. 
Niech cię przykre у przeciwne rzeczy , kto. 
re fię czalem wtey drodze trafiaig nie odraża: 
19. IT myśmy Пе żniewi potykać азбен, v 
trudności ich zwyciężać. Ale јака оће 
w tym byłą praca, wkrotkim czafie znikńe- ` 
ła prętko , Jak zaś teraz to nas kontentuie v 
y cielzy, ześmy w zaczętey drodze przeciw- 
wizelakim przefzkodom aż do famego termi: 
nu y mety fzczęśliwey dotrwali. Podnieś 
(е tedy na umyśle , maiąc to za rzecz pewną, * 
Ze to wlzyftko prętko zginie ‚со ci teraz tę 
drogę zatrudnia. | Jeżeli zag mężnie fobie 
w tcy mierze pofiapić zechcefż, nie długo te- 
go czekać, żepizebywizy tę podroż, у (2626 
: śliwym 
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siwym Де być terminie. użuałź. Ktorego 
iak doydzielz , ab! iakza nić wlzyllkie utra- 
pienia , ktore ci Пе wtymbiesu życia trafia- 
lv, mieć będziefz w porownaniu niefkończo- 
nych pociech / jak wielkie dzięki oraz z na- 
mi Bofkiemu miłolierdziu czynić bedziefz 
że przez małe krotkich dni prace , do wieczne» 
- go ynaylzczęśliwizego Kiolefiwa Wiecznego 
doprowadziło cię odpoczynku, Uciefzylitmiy 
ДЕ ża dni р ktore upokorżyłej nas za zale w 
kiore widzieliśmy co złego. w Plal. Qo. 

4. Uważ że gdyby żadney ztych 'ktoreś 
dotąd uważał pociechy y pobudki w tvm żv- 
ciu niebyło, dofyć by iednak było nie tylko 
do tśmierzenia ale do ukontentowania prze- 
ciw wlżyłikiin przykrościom duchownych po- 
ciech; ktoremi Bog mężnie walczących ро- 
filać zwykł, niemnicy fmakowitą mannę па 
dufzę ich fpufzczaiąc z Nieba, iaką kiedy lud 
Įzraelfki w drodze do Paleftyńikich Krolefiw 
idący karmił, Albo тако gdy ztego potym 
ludu drudzy zafzedłfzy na puftynig za Chry- 
tufeni od niego cudownie kilką chlebami na- 
karmieni byli. Jedli y nafycili fig: u Matt. 
5. w Rozdz. 14. Swiadkiem tego niech będzie 
Nauczyciel Narodow naczynie wybrane Pa- 
wet S. A kto z Uczniów y naśladowcow Chry- 
ñufowych Więcey nad niego utrapienia po- 
шой ё Oto malz cząftkę ich od niegoż fame- 

w 
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gó w Liście do Koryńtyan opilaną w pracach 
nayczęfifzych, w więzteniach obficiey, W biciach 
nadobyczay w śmierciach стей. Od żydów pięć 
Fazy poczterdzieści bez гелеу wziąłem, po 
trzykroć rozgami bity ieflein, raz kamienoloae 
%y, po trzykrottopiowy, przez nocy dzień w 
głębokości inorfkiey уй , w drogach тео, 
10 niedefpieczenfiwach rzek, W nibefpieczeń= 
Јас zboytów: Ge 1 рғасу у t biedzie, № 
dezfennych czuynosciach wiel, głodzie у pra- 
gnieniu , W pojłach wielkich, m zimnie у nagości. 
w Liście a do Korynt: w Rozdz. т", Aiednak 
w tak wielkich pracach nietylko Пе być we. 
fołym ale y opływaiącymm w radości świadczy; 
Napethiony ieem pociechą у opływam tradi- 
Sti We wfzyfikich utrapieńiach. wi Liście 2. W 
Rozdz. 1. Nieodmienuy w S. Francilzkń Xa- 
Werym Таду пі Apoftole v drugim pra- 
wie mowiac Pawle przykład mamy. Także 
y ten w oftatnim międży grubenii Narodarni, 
wfzyfikich rżeczy niedoftatki, y furowości ży: 
cia przy tak wielkich przez imicyfca przykre 
y nieprzyfłempne, у prawiebofemi nogami 
podrożach, między uftawicznemi niebefpie: 
czeñilwy, у prawie codzicnnerhi życia przy 
tak wielkich у ludzkie Шу przewyżfzających 
pracach , ktore mü dniein у поса odetchńąć 
nie dały, tak wielkiemi jednak opływał z Nie- 
ba pociechaini, że jakby zbyteczną ich obfitos 
ścią 
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ścią zalanemu fercu odetchu'enia fzukaiąc, 
pierfi rozdzicrał ku Niebu wołaijc. Dofyć 
imż Panie, dofyć jeft Panie. Tych zaś ducho- 
wnych radości, ktorym fię żadne rownać 
nie mogą doczefie' tkontentowania, tym 
więcey doznawać zwykli Rudzy Bofty, iim fię 
więcey fobie y wrodzonym pożądiiwościom 
fwoim fprzeciwiaią y przeciw nim walczą. Te 
bowiem fa dwa zrzodła, zktorych one na 
dufzę ludzką wypływać zwykły: Chęć do 
przyfłużenia йе, у podobania йе Bogu , y na: 
dzieia zażywania chwały lego wieczney. Jako 
tedy. im fię kto więcey fobie fprzeciwia, tym 
rzecz Bogu milfzą czyni, у na więk(zą w Nie: 
bie chwałę zarabia; tak fię też przeźż to tym 
więcey ciefzy у kontentnie na доу. Dla tego 
w tym йе iako haygruntowniey upewniy, y tó 
fobie za rzecz nicomylną wyperfwaduy. Je- 
żeli Chryftufa naśladować według przykrey 
iego Ewangeliczney natki poftanowifz, we- 
fel(ze a nie obłudnie na dufzy życie prowadzić 
będziefz ; niżeli gdybyś fię rozwiozleyfzą fan + 
tazyą miał uwodzić. Inizeli kto kiedy z ludzi 
w naywiękfzych bogactwach, tofko(zach hono- 
rach żyjąc mogł fobie dogodzić. Choc'ażbyś tee 
dy takowych rofkofzy iakie fobie ludzie w ziem- 
fkich dobrach pokładaią. nie zażył, nadgrodzis 
łoby ci fię to przez inne prawdziwfze y dofko= 
nalfze ukontentowania, ktore wierni пазу Boe 
cy, 
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fev, z milosci, Pana Гиоіево y fodkiey obieca- 
hego wiecznie fzezęścia nadziei AE 

jech że ciętedy, Ewangeliczneytey drogi true 
dności y przykrości nie odrażaią, Ше ftate- 
cznie wierz temu, Że cokolwiek w zwycię: 
żaniu pracy ТАЛЫ przeż wewnęttzne pa- 
ciechv; ktorych Bog to czyniącymi hoynie 
udziela ; ; nietylko ci łatwo ale: y miło będzie: 


os Чу кш 4 
DZIEN SIODMY. 


MEDYTACYA І 


O przeciwności ftanow flużących 


Вори, y flużących Światu : 
Trzy iey Punkta: 

т. Jak rożna tych dwoch Pańote od 
fiebie natura? Bojka: w rofkazach po- 
miarkowana, przezorna 10 йоротава- 
miu, łatwa wprzyięciu każdey ufługi, 
nayfaczodrobliio/za 10 zapłacie. бирө 
nic w fwiecie ие mafz у овет rzeczy 
sale przeciwne } i 
| 2, Jak rożne od fiebie fa źdego tych 

PRACA życie? Aużących pieriofzemi 
zy 
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tcfołe, fpokoyne, wierne, fprawiedlia 
we, rozumem у skromnością fie rządzą- 
ce: fłużących zas drugiemu , troskliwe, 
nie Јесте, niefprawiedhiwye: pożądliwo- 
ści fwoicy, у włefnych tylko wygod у 
zyskow chciwie upatruiące . 

3. Jako przyzwoita rzecz : ponieważ 
zednemu z tych fłużyć potrzeba: Bog 
fużyć nie swiatu . 


"Гусһ2е Punktow wytłumaczenie. 


r. UW, iako Beg lepfzym od {wiata Ра» 

nen) ieft, naprzod dla więklzego 
w rofkazywaniu pomiarkowania у łafkawości . 
Ponieważ żadnego z fłużących fobie nie przy: 
mufza czyli do podeymowania tak wielkich 
kofztow, czy do znofzenia tak wielkich-prac, 
czyli do narażenia fię na tak wielkie niebe- 
fpieczeńftwa życia , ile fłużący światu według 
praw iego ponofzą y podeymuią, iako co- 
dziennie widziemy. Druga że nikomu піс 
nie rozkazuie, żeby zaraz БЇ zdolnych y 
pomocy do tego potrzebnych dodać nie mial; 
gdy przeciwnie świat wyciągaiąc tego po fłu- 
gach fwoich , żeby dla zyfkow , rofkofzy, ho- 
norow, żadnych prac nie unikali , na wfzy- 
ftkie йе niebefpieczeńftwa narażali, а do tes 


go 


$> 302, Gp 

go ani fil, ani pomocy żadney,. О, fię w 
niebefpieczeńfiwach ratować mogli nie dodać 
ie. Czym fię dzieie: że wielu pod ciężareńń 
tych praw Шу trawiąc y zdrowie gubią y ży- 
cie , czy to napóiedynkach dochodząc prożnc= 
go honoru Íwoiego omamienia, czy 10 w 
fwywolnych a prędko zwadliwych komp: ach, 
czy to winnych chciwych гука zabiegach y 
niebefpieczeńitwach. Trzecia ponieważ ten 
Pan nafzey ufłagi cale nie potrzebiież nicze- 
go więcey po nas піе wyciąga, nadto, czy 
to mało, czy to wiele, codła niego Dat 
uczyniemy, y famą nA dobrą у fzczerą ` 
wolą y ochotą gdy fit do ступка тие ñaie 
kontentuiąc fig, со Пё caleprzeciwnie odświaż 
towych dzieie obyczajów, ktoremu choćby Пе 
kto naylepiey chciał przyfłużyć ledwie fię kie- 
dy trafi, żeby zupełnie mogł go ukońteuto: 

wać y godną za tońadgrodę odebrać. Jak бе ' 
to żwyczaymie w pvfztym y prożney chwały 
pragnącym hunmiórże dzieje, ktorym gdyby 
йе kto ofłatniemi Głami w isywiękizych рга- 
cach wyfługiwał bywa to że miafło wdzie= 
czności у łafki, całe w ńaypódleyfżych ufłu. 
gach firawiwlzy życie obmierzenie y w па: 
grodę odbiera wzgardę. Czwarta że Bog przeż 
_fwoią y iltotng fobie fzczodrobliwość у do- 
broć za nafze iakieżkolwiek y naymnieyfze 
ufługi, nie AUO nam nadgrodę, tylko 

zupeł- 
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zupełną у wieczuą [zczęśliwość nie ordylnie 
obiecnie ; nadgroda zaś ktora Świat (woich 
uwodzi, nietylko że па krótki bardzo czas; 
ale y cała w dobrach plügawych iakie Ía vofko: 
fzy, y POwierzchownvch tylko, iakie lą dotta: 
tki y honory. Piąta że Niebiefki Pan iako w 
obietnicach nayfzczodróbliwizy tak w wypeł: 
nieniu ich niemnicy nie omylny y ochotny; 
nikogo bowiem nie maíz, ktory: by fprawies 
dliwie nin fażąc; nie rownie więkfzey nad 
wfzyfłkie nadzieie буре nadgrody nie odea 
brał. Przeciwnym таб Гро Бет między wia» 
towemi flugami ieżeli iedćn albo drugi przy» 
obiecańey doffatków; rofkólzy; honorów, 
nadgrody doftampil, nie zliczona tych liczba 
ktorzy бе (ата tylko nadżieią dó śmierci cies 
fzyli. Dnie mak tego katana świecie gdżieby 
wielu nie narzekałó ia zdradę tego świata, па 
marną bez nadgrody całego życia na еро 
ufugach firiwiónego utrate. o 

2. Омад, iako taybożądańlzy ynie róż 
wnie fzczęśliwizy fpolób życia tych; ktorzy 
Bogu, niżeli tych którzy światu fłużą. Któreż 
bowiem ludzi zgromadzenie na (wiecie żńaleść 
йе może fpokóynieyfze 2 wfzelakiey fpras 
wiedliwości, ucźciwości, Prawa przefirzegaź 
ice? Nie maf; tam inieyfca nienawiściom ; 
żłościóm; (brzecżkom y zawaćnieniu. Zadejt ` 
tam towarzy[za fwego Podeyšé, £ iego fłratą 

Wż fubftan 
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fubfiancyi fobie przyczyniać nie chce, Ко» 
chaią fię zybopolnie, wzaiemnie fobie dopo- 
magaią , braterlką między fobą utrzymnią 
miłość . Myśli ich o rzeczach wiecznych y 
Niebiefkich. Starania ich y przemyfły, nie 
` oczym innym tylko onowy, a co raz wię: 
kfzy w cnotach ройерек. Ulpokoienie fu- 
mienia, pofkromienie рау: wewnętrzney w 
powierzchownym twarzy ułożeniu , miłym y 
zawfze ukontentowanyim wydaie бе. Grun: 
towna  przyfzłego zbawienia nadzieja, tak 
ch dufze napełnia , że niczego w tym życiu 
inie pragną w iakimkolwiek rzeczy .docze- 
fnych opatrzeniw, za doftatnich у obficie ma» 
iętnych бе maia. ` Ani ich fzczęśliwe powo» 
dzenia do zbyteczney welołości nie wynolzą, 
ani przeciwności nie potrzebnym żalem 
przerażaią; wewfzyfikim једупеу Niebiefkiego 
fwoiego Pana woli upatruią. Widzieć w nich 
wefołość bez płochości , fpokoyność bez le- 
„niftwa, prace bez trofkliwości , zimyślonego 
udania nie utmieiących , w prawdzie fię ko- 
chaiących , owa dotrzymuiących , uczciwo* 
ści przeftrzegaiących we wfzyfłkim . Coż ci 
йе zdaje taki rodzay ludzi y obyczaiow? 
Czyż byto nie prawdziwa złotych wiekow 
była fzczęśliwość? gdyby tak wfzylcy na fwiee 
— cie żyli ludzie. < A takież fq obyczaietych kto- 
rzy fig па fluzbç fwiatu oddają? y wedługie- 
go 
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go Praw у zwyczaijow żyią? Cale odmienne, 
iak noc ciemna od dnia naywefellzego. Jae 
kiego tam zamiefzania, zgorfzenia, у ia= 
kiey nie doftaie obrzydliwości? Patrz iako 
w ziemi zanurzeni, zgryzliwemi affektow 
fw och nawałnościami ufławicznie Пе kłocą y 
rzucaią. Inni w plugawym bydlęcych rofko: 
fzy kale gniią y giną: inni w uftawicznym 
dorobkow [woich у honorow ftaraniu mare 
nie fię trawią y gryzą: inni głownemi zawzię- 
tościami fzaleiąc {femi fię gubią. Nie mafz 
prawa tak (więtego, przyiazni tak fcifłey, po- 
krewień(ftwa tak blifkiego, żeby fię to ła- 
mać nie miało, gdzie tego dla włafney trze- 
ba wygody у zyfku. Wizyftka wktorey бе 
ewiczą у ktorą йе chlubią Mądrość ieft w tym: 
Jak zdradliwe w [obie utaić udania, iak po- 
deyść drugiego , iak fałfz udać za prawdę? 
wdzięcznie mowią „а zazdrością nienawiścią 
pełne ferce maia, obiecnią pomoc у ufługę, a 
zgubę y zdradę Коца na mvšli; w oczy chwa- 
lą, za oczami wfzyfikie fprawy wyfzydzaią 
у ławę złośliwie fzarpią. Z.goła rodzay ludz- 
ki na Boga, wiarę, światło rozumu у fpra- 
wiedliwość niedbaiący, fwoich tylko pożądli- 
wości у doczefnych zyfkow upatruiący. Dla 
czego iako w pierwfzych życia wydaiącą йе 
pierwfzą ое ziemfkiego raiu niewinność 
y fzczęśliwość widzieć można, tak w tych po* 
WtOT= 


{ 
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wtorsych obyczajach Piekielną prawie prze. 
wrotnosé y zaniefzanje poznawać Пе, godzi., 

3, Uważ, że jednemu z „tych dwoch. Pa-. 
now fłużyć. y do iednego ztych dwoch 70ГО-. 
madzenia Pizy ас ci, koniecznie. potrzeba; 
y nie mafz więcey, wolności, Ze cl jedną .z tych, 
partya, ktorą, zechcefz obierać. wolno l Pos. 
nieważ bowiem tak fobie б, przeciwne, ża», 
dna miarątrzymać fię obydwu nie mozelz, у: 
tak użyć razem. у Bogu у. wistu. ЧЫК. 
tedy, dę tego. obierania przyftąpić ? ktoryż tu, 

z tych dach Panow godnicylzy, у, twoim, 
I przyzwąjtlzy ? gdzjebyś. 1i ktore». 
go tych Dworow welellze, mogł, prowadzić: 
Życie ?, Ai; Brze Rog: takaż to Лей rzecz, żem. 
by nad nią Aa йб. y, пашу ié. ie trzeba 2; jas. 
ko nad; rzecza wątpliwa y trudności iąkie w, 
dobie. mąiącą? , Niechby, dwoch Kolo у, 
Monarchow, ufilnie ie do Dworu fwolego па". 
mawiało :. Jed en Qycowfki 10 Prawdziwie. 
dla fiużących, lerca, ше, wiele, wyciągaiący.. 
ufług „. 2(Y.-częQO nie mogą ama dobr ra Woe. 
1а kontentujący, fię za Day aa przylługę. 
wielkie. nadgrocy. dający. Drugi, (орі у, 
nie, miłofierny,, wiele rofkazniący, nie wyror, 
zumiany,. wymowki maylprawiedliwfzey nie 
przyiniuiący, mizerną zapłatę obiecniący; kto- 
za rzadko komu. wypłaca. Czyżbyś йе. y, na 
moment, rozmyślał, ktoregobyś z nich za Pas. 

na 5 
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na miał fobie obrać? Nigdy zapewne ; ale nie 
nie bawiąc zaraz byś pofłanowił, żeby tego 
a nie infzego każdy itkierkę rozumu maiący 
obrać powimen. Jeżeli tedy w pierwfzym 
prawdziwe Boga wyrażenie, w drugim zaś 
właściwe fwiata nznaiefz , nad czymże mafz 
wątpić iezeli Пе zdrowym rozumęm rzə- 
d.ifz, że Bogu raczey nie światu fłużyć ро» 
winieneś, Wfzakże choćby żądncy mięs 
dzy temi Panami rożnicy nie było, dofyć 
by cię do wybierania pobudzić miało, życie 
ktore fłużacy Bogu, a fłużący światu prowa- 
dzą. Ktoż bowiem. у pomyślić: o piecwfzyim 
może „Лако fprawiedliwości zdrowemu ro- 
zumowi y ludzkim właśnie. obyczaiom przys 
zwoitym.,. fpokoynym,. miłym; żeby fię nim 
Kontentować у iego pragnąć nie miał. Ja 
ko przeciwnie o drugim. myśląc: klotliwym 
Войи у ludzkim prawom przeciwnym, Ье. 
ftiom,raczey. nie ludziom przyzwoit'zym, że- 
by go [obie zbrzydzić y nim zgardzić nie miał. 
Tego tylko nie dofłaie żebyś, ieżeli iaka 
rozumu у prawdziwey ku fobie miłości mafz 
ifkierkę, odrznciwfzy zdradliwe świata ponę* 
ty, ktore bvcie potym wcięfzkie wprowadzie 
ły zbrodnie y wewnętrzne tortury y boleści 
na wieczną йе ufugę naywyżfzemu wfzyfikich 
rzeczy Pańu y Rządzcy oddał; ktorego rząe 
dy Oycowfkie saczey niż Pańfkie, ktorego 
nadgro= 
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nadgrody y zapłaty wfzyftek zadug nalzych 
walor niefkończenie przechodzę, którego 
Prawa nikomu innemu, tylko l(amytnże ffu- 
żącym pożyteczne , ktoremu fłużąc nic inne- 
"go nie іс tylko dobrze у według roznmu y 
wfzelkiey dofkonałości żyć, zaczynaiąc tu 
y kofztuigc owego fzczęścia у błogofiawień- 
dtwa, ktore nam wieczne zgotowane. Idla 
tego tylko w Niebie ieft więkize, że Петаш 
dofkonaliza Bogu czyni ufługa, Szczęśliwyś 
ynader fzczęśliwy. Jeżeli to twoie obranie y 
pofianowienie, więcey niż fłalowemi gwodz- 
mi w umyśle fwoim utwierdzilz y przyku- 
iefz „ Jakbyś Пе odrodził , zaraz póżądanych 
у miłych  fkutkow doznawać  będzief*. 
Nawroccie fig a obaczycie co za rożnica, między 
fprawiedliwym yniecnotą, między fłażącym Bo» 
gu, anie fluzącym mu u Malach. w Rozdz. $. 
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MEDYTACYA Il. 


* 


О Zyciu Syna Bożego do czafu 
męki. 


Cztery iey Punkta. 


т. Jak ubogie у utrapiania pełne ? 
р Ўт pokorne у wagardzone ? 


2. Ja- 
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3. Jak o chwałę Boflka fłaraiące fie? 
4. fak w ufługowanu wjzyjtkim 
pilne 2 


'Tychze Punktow wytłumaczenie. 


1.| | Waź, iakubogi iak nędzny fpofob ży- 

cia Syn Bofki przez trzydzieści y trzy 
lat prowadził. Nie maiąc innego w gofpodzie 
mieylca w Ipuftofzałey rodzi бе Stayni, па 
fisnie czy też ftomie miafto pościeli położo- 
ny. Przy ftolarikim Jozefa rzemieśle y pra- 
cy, żądnych nie maiąc dobr у dochodow do- 
rafta; Co mowić о niewczafach у utrapie- 
niach? w nagłey do Egiptu ucieczce, tam w 
nieznajomym kraiu , między grubym zofłając 
narodem: to przy domowym  ńiędofłatku 
na pożywienie (obie zarabiając? to przy ezter- 
dzieftodniowym Poście na puftyni, bez po- 
karmu, Бех przyiulenia, nie maiąc gdzieby 
głowę fkłonił? to przez lat trzy nauczający 
obchodząc całą Judzką Krainę. Nie wipo- 
minaiąc owego dziewięć miefięcznego wię: 
zienia w Żywocie Nayświętfzey MAaRv1, od 
poczęcia twoiego do narodzenia maiąc dofko« 
nały zaraz rozum v poięcie nayściślsyfzey we 
wnętcznościach Macierzyńfkich niewoli. Ta- 
kie tędy tak nędzne y ułomności ludzkich do: 


znawa* 
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znawaiące chciał prowadzić życie Syn Bofki: 
Krol Krolow, y Pan panniących, ktorego 
fkarbow naymnieyfzą odrobiuą Їй wfzyfkie. 
dofłatki ziemi. Zkąd dla nas fprawiedliwego 
zawftydzenia przyczyna; ktorzy naylichfzemi 
iego fługami będącnigdy nie mamy dofyć, 
wizyftkim chęci у ЇЇ nafzych, ftaraniem zbie« 
гас со raz pragniemy więccy., żadnego сїеге 
pieć nie chcemy niedofłatku , onaymnieyfzą, 
niewygodę wielce narzekamy we wizelakich 
doftatkach y rośkofzach żyćcbyśmy. fobie йух 
czyli. А іейпақ należałoby. ponieważ go los. 
bie za Pana mamy у uznaicmy, żebyśmy wy- 
godami życia nalzego nie przechodzili, wes 
dług nayfprawiedlwfzey odni:goż (amego. 
dancy Regut. Nie де ncżeń nid nauczyciela , 
ani fługa nad Pana [wego „ Dojyć uczniowi е: 
by byt iako Nauczyciel tego, y słudze iak Pan, 
iego „ w Matt, S., w Rozdz, ro, Ajeżeli nie. 
mawy tyle ochoty, żebyśmy. uboflwa. y cier.. 
pliwościiego we wfzyflkim naśladowali , te- 
go fię przynaymniey wfłydźmy; żeśmy we-. 
w[zyllkim tak rożąemi y przeciwnemi mu bys 
li, Miarkuiąc Пе w chęciach. nafzych przez 
przykład iego nmartwienia, nie, unikaiąc 
czałem doznać niedoflatku , widząc : całe ży - 
cie iego, w tak wielkim ubofiwie.. 

2. Uważ, iak wielką tenże pokorę, y 
ziemfkiey chwały wzgatdę, przez, całe ży- 

се 
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cie fwoie. na, fobie wyrażał. Nie gdzię indziey 
tylko w navpodleyfzym - bydląt przytuleniu 
obieraiąc (obie narodzenie. Poddaiąc fię pod 
prawo ‹ brzezania ną ukajanie grzechu ройа- 
nowione , wyrażaiąc па fobie poftać człowie- 
ka pokyty potzebuiącego, lubo. fam był: 
zrzodłem wfzyfikiey. świątobliwości „y Гата 
iflotką fwiątobliwościg. Qd Flerodowego, 
miecza krył Ge y ueickał, iak gdyby fitobro- 
ny nig spial. Żyjąc w rzemieślniczym, ubo» 
gim don:ku, cichy pokornie ufługuiący uta- 
iony, ktory buł naqczycielem Swiata y przed: 
wieczną mądrością , Сте od fwego. Prze- 
Вайса wraz zinnym ludem przyimuigc, nie 
innych fobie. Towatzyfzow dobieraigc- tyl- 
ko 2 proftego ludu, zakazuiąc tym ktorych 
azdrawiał, żeby go nie ogłałzali, dozwala= 
iąc fię па, ywać czorownikjem opetanym, bun. 
towmkiem, zdraycą,. Przy.ofłatniev więcze: 
rzy peniżaiąc (їе. do umywania nog Uczniom 
fwoim y, famego zdraycę Judafza . Uważ: te- 
dy, te włzyfłkie pokory. przykłady od naywyż-. 
fzego wfzyllikich rzeczy Pana tabie dane; у 
pomyśl: fobię: fprawiedliważ, to rzecz: że. 
byśity. lego naśladowca, uczeń ,y, fuga, od. 
naymnieyfzego wzgardy, y, nieffawy cienia tak 
trofkliwie unikał? Nieprzyjacięłom. wet za 
wet oddaiąc nie poniżaiąc. im fię, tak Пе 
gorliwie burzyfz, gdy ciękto mniey ućzciwym 
Я Š flowem_ 


«зз O 
- fłowem nazwie? nie chciałbyś tylko znaygo: 
dnieyfzemi przefławać? Niczego bardziey nie 
pragniefz „iako буо cnoty у dofkonałości 
ktoreby ci fławę między ludzmi. czyniły, 
ogłalzać y wielbić. Ah! iak takowe oby- 
czaie bardzo fa rożne od tego ktory Boga 
uznaie, że dla tego na ziemie zfłąpił, zeby 
na fobie dał przykład dofkonałey pokory, 
y wyraźnie nas napomina, żebyśmy йе tey 
ofobliwie enoty od niego псу. Uczcie fig 
odemnie zem iet cichy у pokarmego [ауса . u 
Matt: S. w Rozdz. rr. Dla czego też gdy ow 
znaczny przykład w umywaniu nog Uczniow 
fwoich dał na (obie, tego iako wielkiego do- 
wodu zażył dla pokazaniaże y im rzecz przy» 
zwoita toż czynić: mowiąc. Wy mnie nazy- 
wacie Nauczycielem y Panem, у dobrze mn. - 
wicie | Jeftem albowiem, Jezelifz tedy Ta 
umyłem nogi wafze Nauczyciel у Pan, y hy 
powinniscie ieden drugiego nogi umywa. Przy» 
kład bowiem dałem wam, zebyscie iakom Ja 
mam czynił, tak y my czynili u Jana S. w 
Rozdz. тз. Ожай tedy iak fłufznie to ztego, 
wnofi Zbawiciel, y przyznay Niebiefkiemu 
. twemu, Nauczycielowi, że nie male wczym* 
byś mu fię fprzeciwił. Oiakoialna rzecz ieft, 
Jak by to niegodna rzecz była ponieważeś ty 
naywyżlzy. wfzyftkiego Rządzca wynilzczył 
fm бебе poftać fugi na fiebie biorąc żeby 
ktory z flug twoich miał йе wynofić, у Panem 
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fię czynić. Już mnie tedy odtąd zdradliwemi 
ponętami uwodzić nie będzie. ludzkiego po* 
wazania y chwały żądza. Niech pragnie kto 
chce doczefney Imienia fwoiego fławy, Tytu. 
low, pochwał, urzędow godności; nad wlzy- 
fikie wyfokości y chwały miley mi będzie 
być z tobą utaionym, wzgardzonym: pokotne 
yuniżone ztobą prowadzić zycie. 

3. Uważ, ziaką ufilnością y ochotą o wy- 
pełnienie we wfzyftkim woli Przedwiecznego 
Qyca fwoiego , y przyczynienie chwały iego 
ftarał йе. Га to była fprawa iego, dla ktorey, 
iako Пе oświadczył na ziemię  zfiampił. 
Zfłąnipiłem z Nieba nie zebym czynił wolą mo- 
ią, ale wołątego ktory mnie pofiać. u Jana S. 
w Rozdz. 6. Та zabawa па ktorą ad dzieciń: 
fiwa cale бе wydał. Nayśw. MATCE gdy go 
przez trzy dni fzukała odpowiadaiąc. Co fb 
zescie mnie [zukali? Niewiedzieliście ze wtych 
rzeczach ktore [а Ojca moiege potrzebą zebym 
był. u Łuk. S. w Rozdz. 2. Ja iego praca, 
dla ktorey y o potrzebnym pożywaniu ciała nie 
pamiętaiąc, nią бе pofilał v nafycał iako Apo- 
flołom mowiącym żeby йе był pokarmem 
pefilił , powiedział. Moy pokarm ¿fh żebym 
czynił wolą. tego ktory mnie posłał, u Jama S. 
w Rozdz: 4. Ta icgo chęć dla ktorćy у nay- 
potężnieyfze ludzkichzńnyfłow {йу przemagał, 
Lubo wielkim ich gwałtem 4Z do śmierci y 

krwa 
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krwawegó рока w ogrodzie Getfemań(kim 
przywiedziońy, nic go tó rednak nie litrzyma: 
ło od naydolkonalizego z naywięklzyni po- 
niżeniem wypełnienia rófkazow Oycowfkich. 
‚ Towlzem ztym upewnieniem y ódwagą tó 
uczynił: nie uważając na wlzyltkie czyli to 
mak frogości, czyli” wiłręt natury, że йау- 
mnièylze fprzeciwieńie ża rzecz niepodobną 
poczytał, mowiąc z podziwieniem do Piotra 
bróniącego; Kielżchh ktory mi duit Gtieć nie 
chcefz zebym go pił. u Jana Š. w Rozdz. 18. 
"Ten to bvł naypieryfzy yiedyny wóli y my: 
śliiegó kres y koniec, doktorego еу іе 
fprawy życia (wójego chęci y (багаа obra- 
cał, Żadney nie хагас pracy; przez którą- 
by Kioleftwó  Niebieikiego vcs fwoiego 
mogł na ziemi Fozfżerzyć. Żadńą ani ludz- 
kich refpektow narażenia; ani włalnego ñie- 
befpiecżeńliwa boiaznią nieufirafżóny żeby 
nie miał zachowania Bogoti powinñey czci 
y zabronienia zniewagi iego przeltrzegać, ia: 
kó gdy móc y powagę więcey niż ludzką ma- 
jąc na fobie, na cały gmin ludzi hańdlatni 
fwiątobliwość Kościoła profanniących wpadł, , 
floly ich pówywracał, Towary y pieniędze 
poroztucał, у wfzyfikich tym f bawiących 
z Kościoła wypędził. Albo gdy pó tyle kroć 
рӯ (епа Fatyżeyfką obłudę publicznie grożli- 
wemi Bowy frofował у karat, choć iawnie 
; widział; 
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widział, że ztąd naygłównieyfzą przeciw ie. 
mu zabierali nienawi é nie inaczey tylko wy- 
laniem krwi iego nafyconą. © przedziwna 
Syna Bofkiego około chwały Przedwieczneż 
go Оуса (woiego fłarsnie y pilność, godńe- 
przedziwnego wżaiemnie oświadczenia. Туй 
tef Syn туу Roch ny y w którym mi fig dobrze 
upodobażo tego łusbaycie „ w Matt. 8, w Rożdz. 
AT. Tegoż ty, ffuchafz 2 tym бе tządzifz? czy: 
licię naymnieyfza przykrość od pełnienia 
woli Bożey nie odrywa. żebyś ha fiebie kogo 
nieńraził; wiele chwały Boga zaniedbywafz 
‘obrazy iego nie przeftrzegafz ? Pomiarkuy 
fig, iakby to ódtąd wypełniać у оїо йе ftarać 
należało; wiedząc dobrze że miłość y chwała 
Niebiefkiego Оуса у Райа nie na prożnych 4f- 
fektach, nie na kłamliwych flowach y oświad- 
czeniach , ale na wypetlnieniú woli iegó; y 
czynieniu chwały zawifła, ' 

4. Uważ,„iak zaś pilnym był w ufłudże 
wfzyftkim ludzioin ich tak na zdrowiu iako 
у na dufzy ratuigc? Jak wiclorako fwoią ku 
wfzelakiego ftanu у kondycyi ludziom „a ofo- 
bliwie ubogim y wżgardzonym miłość poka: 
zał, ziaką łafkawością, nietylko tiidaiących 
йе do бее ratował, ale drugich fzukał 
ktorychby narażaiąc Пе na obmowy Zydow- 
fkie у we Święta użdrawiał, iak Z przefznia 
kami РО przyiacielfku ptzeliawał ; шч ich 

ył 
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był do lepfzego Życia nawrocił. Jakiemi па 
wet padebieńliwy tę fwoią ku ludziom miłość 
wyrażał, rownaiąc fię do kokofzy о wycho- 
'wanie pifkląt fwoich trofkliwey . Jeruzalem! 
Jeruzalem! wiele razy chciałem zgromadzić [p * 
ny twoie, iako kokofz  zgromadza kurczęta 
fwote pod fkrzydła. u Matt. S. w Rozdz. 23 
'То до Pafierza, ktory dla ftraży ukochanych 
Owieczek fam fiebie na niebefpieczeńfiwa 
zguby naraża. Ja iefem Paflez dobry ёс, 
4 dufzę moig kładę za Owce той u Jana 8; 

* w Rozdz. тө. Jako zgoła całe Życie iego 
przez trzy lata ofłatnie przed męką nic inne» 
go nie było tylko uftawiczne po miatłach , 
wiofkach Judzkich rozfiewaiące wfzędzie do: 
brodzieyftwa przechodzenie Пе. Obchodził 
(mowi o nim Mattheulz S. ) W/fzyjłkie Mafla 
у wiofki nauczuiąc W bóznicach ich у opowiam 
daiąc Ewangelią Krolefwa у leczą w/fzełką niee 
móc у wfzelką chorobę з. w Rozdz. 9. Cożci · 
fięzdaie о tey miłości tak łalkawey, tak роғ 
wfzechney, tak pracowitey , tak Һоупеу? · 
Chce tego koniecznie”, żeby y twoia taka | 
zupełnie była. To ief przykazanie moie, Że 
byscie fię kochali wzajemnie , iakom: Ja was 
ukochat. u Jana' 8. w Rozdz. 15. Starayże Пе 
ją ztak dofkonałego wzoru na dufzę fwoię y 
życie ћуоіе ile możefz przenofić,  Wfzy: 
fikich ludzi nie uwodząc Йе pafłyi fzczegulno- | 
ścią | 
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Ścią braterfką miłością obeytmuige, wlzyftkim 
ufługwiąc, rataiąc, o wfzyftkich dobro zwła: 
{zeza wieczne zbawienie ufilnie Пе ftaraiąc . 
Oiakbyś dobrze tak drugich kochając fobie 
poradził | Niemafz pewnieyfżzego fpofobu nad 
ten ,ktorymbyś Bofkie miłofierdzie wfzyftkie= 
go dobra у łafk zrzodło mogł fobie ziednać 
y pozyłkać ; Błogosłuwienź miłofierni , ponies 
ipaź oni miłofierdzie ofągńą. „u Matt S, 
w Rozdz, < 


Hs 
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MEDYTACYA Ш. 


О Krzywdach y zniewagach od 


Syna Bożego przy Męce Jego po- 
niefionych, żeby nam dofkonałey 
pokory dal przykład. 

Ośm iey Punktow. 


1. Okrzwydzie ktorą od niewdzięczne- 
80 zdraycy ucznia ротој?. 

a. O zniewagach w domu. Kaifafao= 
wym zadanych . 

3: Opotwarzach przy fądzie Pilata 
zarzuconych . 

4: O nasmiewiskach ktoremi od Heros 
da był wyjfsydzony : 

X 


5: Oznie: 
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5. Ozniewadźe ktorą od Вабо 
‚ poniżony. 

6. 0 niefprawiedliecy przeciw niemu 
żydote/kiego ludu zawsiytości . 
` 7, O nasśmiewifkach у zniewagach kto- 
rb od po/politego ludu wycierpiał . 

8. U:urąganiach ktore. wifząc 
Krzyżu ролојй. 


'Tychze Punktow wytłumaczenie, 


т.[ |Waż, ofobliwfzy. krzywdy obyczay 
ktorą Judalz Synowi Bożemu uczynił, 
Gdy od niego bez wfzelkich zaflug na go. 
dność Apofłolfką wyniefiony, tak długo: wtym 
zgromadzeniu, y miłym z fobą ЕЕ 
łafkawie trzymany, dla mizernego  niewiel- 
kich fkarbow lakómfiwa na zgubę go nay- 
głownieyfzym iego. nieprzyiaciołom wydał. 
Chwytaiącym go Zołnierzom 'Wodzem fię 
uczynił, naymniey Пе nie wfłydząc iawnego 
zdradziećłwa, do Jezufa przyftąpił; pócalo- 
wał. Godzien był tego przy fwoim tak iawnym 
niewfłydzie żeby go był groźną twarzą y fo- 
wyodrzucił od йеме Chryflus mowiąc. Itak- 
że nayzłośliwfzy zdrayco w famym tak nie- 
cnotliwym uczynku fmiefz ufła twoie ku mnie 
przytulać: zgiń , przepadniy, niech twey beze ' 
boźno: 
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bożności oko ludzkie nie widzi , Ale nie tego 
nie uczynił nayłafkawfzy Рап : y owfzem przy: 
fiępuiącego do fiebie mile przyiął, przy ia- 
cielem nazwał, łafkawie upomniał, (warz 
Íwoig do pocałówania опи. Wielkrdla twe- 
go zawłłydzenia przykład, ktory gdy cię kto 
z towarzyfzow ‚ choć lekko urazi , nie chcefz 
йе wtym złamać, żebyś fię odniego nie od- 
wracał, żebyś znim. po przyiacielfku rozma 
wiał, żebyś йе z nun zupełnie poiednał, 
poki mu tego nie wymówilz, lub za fwoie 
nieoddalz., _ Ab! wfłydz fiężeś tk mało z tak 
wielkiey Niebiefkiego Мита nauki pofłąpił:. 
І gdy ciękto odtąd urazi wfpomniy na flowa 
powtarzaiącęgo ci fzczegulnie , Uczcie fig ode” 
mmie bom teft lafkawy y pokornego fereca, u 
Matt. S. w Rozdz: rr. 

з: Uważ ; Jak wierutne zniewagi poniofł w 
domu Karfafza Arcykapłana, dokąd go zwią: 
zanego przyprowadzono : Gdy go ten blu= 
żniercą, y całe owo zgromadzenie godnym 
śmierci obwołało ; Jak gdyby każdemu dana 
wolność iak chcieć zbytkować, nie mogło 
być nigdy więcey zniewagi urągania y zbyt= 
ków, iakie czyniła owa Żołnierzy, ñuZacych y 
oftatnia z ludzi Halaftra cheącfię w tym fwoiey 
przyfłażyć ftarfzyznie . Obftąpiwfzy związae 
hego cokolwiek nayplugawfzych plwocin zee 
brać wlobie mogli, te ieden nad drugiego 

Xz їїїйїса- 
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rzucali na Twarz Jezulową , ktora iako była 
` poważna у ozdobna, tak dochodzić łatwo, 
iak fię plwocinami brzydkiemmi za zuconaa wy= 
_ dawało , Nie tym fię kontentuiąc; oczy mu 
zawiążawfzy bili, pogębkowali, fwywolnie 
Żart fobie z Proroctwa iego czyniąc, żeby był 
powiadał kto go biie. Co on wlzyflko z prze= 
/ dziwną cichością niewzrulzenie, iak gdyby te- 
go nie czuł przyimował „ Jako dawnicy ор! 
fali Prorocy. „Jako Baranek przed firzygącym 
fe опігтіеіг. Da biiącemu fie prawicę, nafyco: 
ny będzie zelżywościami. Ciużo тиле даап 
biiącym , y Jagody moie fzarpiącym. Twarzy 
smoiey nie odwrocił:.m od batafuiących y piwa 
iących ma mnie „ u lzai. w Rozdz. $3. u Jerem: 
w Rozdz. 3. u Jzai: w Rozdz: уо. ktoż kiedy 
{е mogl niżey poniżyć, у ktoby więcey znie: 
wagi y wzgardy ponieść, choćby naypodlej: 
{уу ze wlzyftkich ludzi, nie Naywyżlzy wlzv- 
ftkiego rządca у niefkończonego МајеЙаѓа 
Bog! Jakie było па ten czas Aniołow SS. zda- 
nie: gdy widzieli Krolafwoiego у Pana, iak 
gdyby był robakiem nie człowiekiem, wzgar- 
dąyodrzutktem ludzkim od nayniewftydli: 
wfzego hultayftwa w takim naśmiewik у urg- 
ganiu - Lowlzem iakie moie powinno być zda. 
- nie wierząc temu yuważaiąc ktory znaymniey- 
{седо podobieńltwa wzgardy tak fig zapalam, 
y porulzam, ani fię wzłości ulpokoić mogę 
poki 
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pokiiey naurażaiących nis wyzionę y złości 
zs złość nie oddam. A ktoż ia to ieftem? 
y iska godność тоја, ieden zniezliczoney lua 
dzi liczby, nic w fobie nie maige ofobliwe» 
go Ízacunku godnego, aco gorlza, cięizkich 
gizechow pełny: za ktore na nieporownanie 
więkize famych fzatanow zelżywości y obelgi 
zarabiam, . Nie nauczęż йе kiedv od poko- 
ry ktorą Pan тоу. tak nieznośne zniewagi 
cierpiał, fkromniey dwoie urazy, iako mars 
ne y lekkie znofić, АҺ! gdybym gó” ko. 
chal, jako go święci ludzie wierni iega fue 
dzy kochali, tak bym był daleki od tey nie 
cierpliwości na włafne urazy, żebym йе ras 
стеу wfzelekiey cza wftydził* y pofzanowa» 
nia, gdy tegy tak poniżonego widzę. O nie 
bym fi bardziey nie fłarał, iako być uczefini- 
kiem wzgasdy iego. 

3. Uważ: Po tych świętokrazdkich przez ca- 
łą noc zelżywościach , iako zrana zaraz przed 
(4d Starofty Rzymfkiego porwany, w naywie* 
rutnieyfzych zbrodniach od ktorych iak dale- 
kie życie iego było przez niewftydliwe kalua 
mnie ofkarźony. Ze buntował polpolftwo, 
że Krolewfkie fobie przywłafzczał nazwifko, 
że zakazował czyn(z płacie Cefarzowi. Coż 
Оппа to? czy fię ufkarżył o nieftulzną Дайе 
bę? iak йе bronił w zadanych potwarzach ? 
Wywodził fig w niewinności fwoiey, fiawiał 

świad- 
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świadkow ? Towfzem ieżeli wierzemy Ewan, 
geliltom mię nie í u Май, w ROZ. 
27 Jak gdyby ulzu zmyfiów niemiał, ięzy- 
kieni na odrzucenie. kalumnii- nie władni gł. 
Między nieprzyiacioł zaiadłością, ktorzy jo z: 
ууш wrzalkien powietrze, nąpelniali , 
łata użaleniem „ktory ро fam do obrony pras 
wy fwóiey zachęcał, toż iednofłaynie ftate= 
czne milczenie zachował. , Tak ze fig dziwo- 
аё Starofa poręznie , u Matt. S. w Rozdz, 
27. Gdzież łą tedy ci niby to fkromni y pobo- 
2ш ludzie? ktorzy gdy робу (а że ich ikto 
( Јак to yol policie, w e wach ludzkich by- 

wa ) ОД y obnofi, me maią końca y 
miaty, w ufławicznych /uikarżaniach „ wys 
mowkach, narczekaniach. Niech fe z tego 
przysław nauczą. Jeżeli tych kalumniy za: 
milszeé nie mogą ktore im więklzą niefławg 
czynią; Lubo tak wiele ludzi świętych przy- 
kładem Chryllufowym: y źtych fig nie wvinas 
wiało: przvnaymauiey tych narzekania y Ко + 
кошу nie'czynić gdzie ledwie fç co ich Йа- 
wy tyka. Ponieważ nie ieft rzecz tak niezno- 
śna gdy; mały iaki wyftępek Pw na 
nich kładą, kiedy oni daleko więklze popeł- 
niaią o ktorych ludzie nie wiedzą. Ale przy- 
nayinniey niechby (ię nauczyli firzedz fię wymo- 
wek w takowych okazyach, w ktorychich fun ice 
nie nie obwinia. Nic bowiem  przeciwniey- 

fzego 
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fzego pokorze Chrześciańfkiey nie ieft, iako 
unikać ,, fprawiedliwego zawfłydzenia, y 
chcieć żeby nas ludzie za niewianieylzych 
mieli, niżeli fami w fobie гу przed Bogiem 
iefteśmy. 

4. Uważ przefłanie P. Jezufa od Piłata do 
Fiercda , у iako tam na Dworze ięgo wzgar* 
dzory był у wyśmiany. Lubo albowiem He- 
od, ktory fiylzat wiele o nim, 9 fpodziewał 
fe cud акі widzieć od miego, u Łuk. S. w 
Rozdz. 22. gdy go przyprowadzonopo ludze 
ku przyjął; widząc iednak' że mu nic'nie ods 
powiada , лако fzalonym у głupim iawnie 
wzgardził. Po ktorym iego zdaniu naftą- 
piły dworfkich naśmiewifka, obelgi; ktorzy 
gdy Ше dowoli nazbytkowali, odprowadzo- 
ny znowu zwielkim natrząłaiących Пе gmi- 
nem do Piłata. Przy tych prowadzenia publi 
kach nie mało mu przybyło fzyderftw, prze- 
klęftw, wfzelakich plugaftw nań rzucania od 
fwywolnych dziecek y naylichfzey ofłatniego 
ludu halaftry . Z. takim pofzanowaniem y czcią 
naywyżfza Mądrość Bofka chciała być рггуіег 
ta па ziemi. My zaś co? Nie tak хае, nie 
tak, ale przeciwnym cale obyczajem , chce» 
my żeby onas wfzyfcy iako naygodniey ro- 
zumieli, żeśmy rozfądni, mężni у żeby na» 
{та przezorność w każdey okażyi wychwala» 
no, rady nafze uczciwie przyjmowano , y za 

wyroki 
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wyroki nieomylne miano. Abh wfłydźmy fię 
tey prożności y pychy kiedy Słowo przede 
wieczne w poftać Пе głupitwa у fzaleńfiwa ро» 

niża. 
5. Uważ, nówą u Piłata zniewagę. Gdy 
bowiem ten chcąc Chryftufa iako niewinne- 
go od śmierci у niefłufznego na hańbę po- 
'tępienia umknąć, zażył okoliczności nadehor 
dzących świąt Palchy, że pod ten czas zwykł 
był któremu z więzniow śmierci godnych da- 
rować życie, y uwolnić na proźbę ludu, kto» 
regoby fobie uwolnić życzyli. Dla tego у wteń 
czas dwoch ludziom -do wybierania podał 
Chryftufa : у Barabafza Mężoboyce y łotra , 
Rzecz dziwna yniefłychana ? Wfzczął Пе za: 
raz wielki wrzafk ludu y wołanie, prolzących 
o uwolnienie Barabafza, a ó ukrzyżowanie 
Chryftufa, ktore to wołania, łotra krwię ro: 
zlewce przenofzące nad Chryfiufa, gdyby na 
to mowiąc y Synem Bożym nie był, ale przez 
chwałę cudow, przez fiawę nauki, przez świą- 
tobliwość obyczaiow, po całey Judzkiey Zie. 
mi fławnego , iako zelżywe być Panu muía 
ły? A ziaką to uprzeymością, ułożeniem 
twarzy, у łafkawością przyjął? A kto nie uzna- 
ie? Ale kto też nie uznaie iak wielkito przy: 
kład do ройготіепіа nafzego narzekania, 
kiedy albo w urzędzie, albo iakieykolwiek 
сеї y chwale ludzkiey widziemy że nad nas 
; prze- 
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przenofzą tych , ktorych my godnością dale- 
ko pizewyżlzamy . Choćby albowiem godność 
паба nie tylko według włafnego na: 
{zego , o fobie rozumienia, ale wrzeczy fa- 
mey у (prawiedliwego innych zdania była zas 
cnicylfza. DVolednak rzecz nieomylna; że 
my nigdy tey godności względem  innvch 
naypodleylzych  ktorychby nad nas prze» 
noleono tak  wielkiey nie mamy, јака 
miał Syn Bofki w porownaniu Вагађа а, 
Dia czego ieżeli on cierpiał to poniżenie, nie- 
w iakimkolwiek pupkcie honoru, nie w oka- 
zyi nadgrody iakiey, ale w naywiękfzey fpra- 
wiegłowy y Życia fwoiego; łatwo każdy 
uznać inoże; iako rzecz przyzwoita żebyśmy 


łatwiey' przyimowali poniżenia od ofob niż. 
fzych wokazyach mnieyfzych y marnych. 


6. Uważ, ponowione od zbytkuiących 
Zołnierzow fzyderitwa okrutnieyfzym niero- 
wanie fpofobem nad te ktore w domu Kaifa- 
fzowym cierpiał Chryfłus. Jako bowiem tak 
za falfzywego Proroka wyśmiany y ubity, tam 
go tu złośliwe Zołnierliwo fzyderfkim Kro- 
lem czyni. Nayprzod tedy miafto purputy 
wytartym czerwonego. fukna płatem ramio- 
na iego okryli, miafto berła trzcinę w rękę 
mu dali, drudzy z ciernia Korovę uwinawfzy 


na 
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na głowę iego wtłaczali робит» wfzyfcy ni- 
by przyklękaiącórzed Nim, w krotce to fzy- 
derikie polzanowanie w zelżywiości y naśmic- | 
wilka obruciii „ temuż Krolowi w twarz plwa* 
iąć , ywytwawizy mu trzeinę z Кеки maw f 
głowę bili ofice ciernie żeby głębiey przecho- 
dziło pobiiaiąc. Przypatrz lie znowu zpodzi. 
wieniem pokorze Pana tego dozwalaiącev tak 
bezbożnego oftatnim ludziom z fobą igrzyfka, 
iak gdyby każdemu wolno było naywieru. 
tnicylze bezprawia czynić nad wim okrucieśń- 
ftwa y zbytki. Wnofząc fobie ztąd , iak ci nie 
przyłtoi na naymnieyfzą zniewagę być taknie- 
cierpliwym, gdy iego widzifz  navokrutnieye 
{хе urągania beż ofkarżenia fię y naymniev- 
{сего porufzenia znolzącym. Nie malz na~ 
dziei żebyś miał kiedy Chrześciańlkiey poko- 
ry fię chwycić, ieżeli йе iey ztąd nie nauczyfz. 
Jakież ci mogą racye, dowody, pobudki: to 
wyperfwadować, żebyś naśmiewifko urąga- 
nie iakie zniofł cierpliwie ? kiedy ten ofobiiw- 
fzy y przedziwny tego w tobie dokonać nie 
może przykład? 

у. Uważ, okrutną y ledwo do wiary po- 
dobną zawziętość , ktorą śmierci iego doma- 
gilo fig Zydowftwo. Gdy bowiem im 
Rzymíki Starofta Cierniem ukoronowanego,: 
biczowaniem zewfząd: zranionega wyprowa- 
dził do nich; Oto Człowiek ktoregoście na 

Sąd 
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Sąd związanego przywiedli, Patrzciefz iako 
с-Ху ranami okryty, ktwią zalany, yiego mg- 
ką yboleściami nafyceni , zawziętości iuż wa- 
lzey zaniechaycie. Ta iego zńnędzona у po- 
htowania wielkiego godna pofłać , ktory przy 
łatkawości fwoiey nikogo nie uraził, przez 
cale trzy lata Кгау ich obeliodził, dobrze czy- 
nige y lecząc, wfzyltkich złośliwych fers 
zmiękczyć nie mogła, więcey tym póburze- 
ni, więcey niż belłyalfką zaiadłością wołali. 
Ukrzyżuy, Ukrzyżuy. Coż to jelt; mało to. 
па шеро, niech nayhaniebnieyfzą śimiefcią gi. 
nie. Aleć ieżeli nad (гу ек obyczay przedzi 
wana ta ich złość była, nierownie dziwnieyfza 
cierpliwość y łafkawość , ktorą to wfzyłtko 
по lan y cierpiał „ Ktobv nie przyznał ? 
iak cięfzko przeraża nienawiść niefłufzna y 
cale daremna, zwłafzcza od: tych ktorych 
nam miłość wielkie dobrodzieyfłtwa im wy: 
świadczone ziednać powinny były? I niedo. 
fyć na iakieykolwiek złości, alegdzie tylko y 
wizym fzkadzić mogą, co naygorfzego uczy. 
nić, oto fig fłaraią. Rzadko бе to między 
ludzmi trafia, wielce to bowiem wrodzoney 
ich ludzkości, nawet yfamych Ьейуї natu- 
rze przeciwna takowa zaiadłość jeft, ani ci 
йе pewnie takowa nie trafiła nigdy okazya 
ani trafi. Ale to być może: żeby kto łafk twa- 
ich у uugi doznawfzy lubo nie tek zawziętą 
złością 


_ 7 5 
© 348 © 
złością „ ale niewdzięczną czafem pogardą y y 
Jastuwą y tedy yowedy krzywdą cinadgradz.ł. 
W takuy razie ieżeli ci twoy natur: ап, umyf 
wzrulzać lie y ubolewać pocznie; Czy mże ia 
Jzarobił na to , Żeby mnie ten człowiek , kto- 
ry mi był za moie dobrodzieyftwa wdzię- 
cznym być powinien,tak afirontował yura- 
244? iakjemito pięknie za тоу dobry'aflekt 
oddaic? ieżeli takowe na umyśle zaiątrzenia 
powfławać będą ; do ich utkromienia wiele ci 
to pomoże , włpomnieć tolobie. A coż złego 
Syn Boży ludowi Zydowfkiemu czynił? y 
owlzem iak wiele im łafk, dobrodzieyftw wy- 
świadczył? żetak ше nafyconą zawziętością 
óltatniey fię iego Krzyżowey śmierci domaga- 
li ? On ри піс fig tym-nie urażał, żadnym 
‚йе przeciwko nim niecierpliwości yżalu fwoie- 
go fiowem yznakiem nie wydał ale wteyże 
zawize у ku nayzłośliwfzemu ludowi łafkawo* 
$ciy dobroci trwał.  Uwazaycze tego ( napo: 
mina Š. Fawet Apoftoł) Ktory. taką zaiost od 
gr zefznikoł p przeciw fobie [пейш przeciwnosć 
Zohyscie fig nie trudzili Yo umysłach wafzych 
ufiawaiąc . 

8. Uważ, łafkawość v miłość Syna Boże. 
go iuż do Krzyża przybitego y umieraiącego, 
ktorą na ten czas fwoim  nieprzyiaciółom ` 
oświadczył! Сі wlzyftkiemi iego mękami y 
hędzą naymniey fiç do użalenia nie wzrulza- 
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izge fzyderftwy y przeklęćtwy iefzeze muy 
na Krzyżu doymowali , wyrzucaige mu го: 
źe fię zdiąć zKrzyża nie może, y ztądwno- 
{тас iakoby przez omainienie y ofzukanie in- 
nych uzdrawiał, przyznawając lobie- Syna 
Bofkiego godność. Bluznili .natrzzfaiąc gło- 
wami (woiemi y mowiac: Biada ktory pfu- 
iefz Kosciot Boży a we trzy dni go wyfławiafz! 
тайну fig fem! ¿ells Syn Bozy zftąp z krzyża 
а wierzemy miu. u Matt. w Rozdz. 27. Sro- 
dze grubego okrucienftwa obyczay nad nay- 
wewnętrznieyfzemi zbeycami mepraktykowa: 
ny; ktorych gdy śmiercią karzą, każdy ma 
nad niemi użalenie przez wrodzony ludzkiey 
natury umyf. Dolyć że na śmierć ich pa- 
trzy, ale katem być przez to nie ch.e , animu 
urąganiem , iakin nie dodaie baleści . Jakoż- 
kolwiek bądź nieznośne у ludzkiey naturze 
cale przeciwne te urągania byłv, nic iednak 
w umierającym Panu żadney Чо zemfly 
ifkierki , ani żalu ztąd znaku nie wzbudziły, 
у озлеп między nayokrutnieyfzey śmierci 
unudzeniem, о fobie nieiako zapomniawizy, 
оме zbytkuiącey fwywoli fprawę wz'ął na fie- 
bie, wymawiając przed Oycem Niebiefkiim 
nieftworę yprzez niewiadomość ich; odpu- 
fzczenia im profząc:- Оусге odóuść im, nie 
wiedzą bowiem co czynią u Łuk, S: w Rozdz. 
23. Przez со wyraził na fobie obraz zwycię:- 
kiey 
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kicy owey miłości y dobroci ktorą przedtyni 
flowy opowiadał, to icht dobroci takiey, ktos 
vaby nietylko od nienawiści nieprzyiacioł, da- | 
leką była, ale y kochała fobie. przeciwnych з; 
nie dofyć maiąc, złym za złe nie oddawać, | 
ale ich urażenia dobrodzieyltwy zawdzięczać. 
Kochaycie nieprzytacioży wajze: Dobrze czyńcie 
tym. ktorzy was nienawidzą. Błogostawcie przes 
klinażącym was, y modlcie fie za [zkaluiązych 
bay u Łuk. S. w Rozdz. 6, 
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MEDYTACYA IV. 


(fp ii MAME TĘ 


О mękach y boleściach od Syna Bo- 
żego przy Месе podiętych, żeby nas 
doczynienią y cierpienia dla fiebie 
zachęci. 


Pięć iey Punktow. 

1. O pogybkach y pięściach ktoremi пай 
Twarzą iego zbytkowano . 

2. O plagach y biciach ktoremi wzy- 
Jiko ciało zranione . 

3. O derniowey koronie na głowę 
miłoczóney . 

4: 
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4. O przybiciu na Krzyżu. 
5. O smierci па Krzyżu у nafsym z 


mierci 1200 pożytku. 


Pychże Punktow wytłumaczenie. 


t. UW, iak wielką boleść Synowi Rože- 

ma przynioły pogębki y pięści Twa 
izy iego Zadane, ktorych nad Йо trzydzieści 
być miało, y nie płonsato wiadomość. ieże- 
li miarkuiemy fłowa ktoremi Święci Ewange- 
lifiowie , «Marek y Jan tepogębki орла, na- 
przod od pofpolftwa w domu naywyżfzego 
Kapłana, potym od Żołnierzy w przylionku 
Кабут. ` Porebkami go Bili, u Marka S. 
w Rozdz. 14, Daali ти pogebka, u Jana S. w 
Rozdz. 17. Słowa przedłużenie takowego bi- 
cia znaczące, А ponieważ na każdym z tych 
mieyfc biigcych wielu było, y zaiadłość ich 
miała tyle czafu do powtarzania tych bicia; 
mufiała być wielka takowego pogębkowania 
еа. Twoiemufz to rozumówi to do uwa. 
gizoftawuie. Jak firalzliwe y niemiłofierne 
znaki na Twarzy naytdelikatnieyfzey zofławi- 
ły tak częfie uderzenia bez żadnego pomiar- 
Kowania ylitości czynione zwłafzcza od ludzi 
złośliwych y okrutnych do befiyi niż do lu- 
dzi podobnieyfzych , Jak fię z tąd cała głowa 
bóleścią napełnić, oczy Krwią zalać mufiały, 

ktos 


„opa 


ktorey | y Nos y Ulta pełne były, iak wfzyftkie 
oftabieć, zęby boleć, fzczęki y fkronie nap» 
саа, Jagody, Twarz саја zefzpecić, y š oz los 
byfwoiey wrodzoney winną cale a okropuą 
zamienić Пе muliała, ktoreyby ledwie у fama 
Nayśw. Матка iego poznać mogła... Niema(z 
йй weyrzemia ani ozdoby, widzieliśmy goy nie 
było cowidzieć, у pragne тту , go Wzgardzo ie 
20у ofatni iego 2 z mężow MĘŻA boleści y wiedzą: 
cego ułomnośc, J źakody zakryta Twarz tezo, 
J wzgardzona dla czego anismy go poważali ‚ 
uJfaalza S. w Rozdz. 53. 

2. Uważ, przed Ratufzem okrutne iego 
biczowanie, okrucieńltwo przez pułgodziny 
trwać miało, a oprawcy od Zydówikiey Star 
fzyzny przekupieni wlzyltkie Hy na to wy- 
wierali . Gdy fię pietwfi mmotdów ali, znowu 
nafiępowali drudzy. A Święte С Чо Chryífilu- 
fowe przy. delikatney komplexvi famez0 Вб? 
ga (prawą naydofkonaley uformowane te, 
wee razy z przeymuiącą boleścią odbie- | 
rało. Dla. czego gdyna nie tak uieznośny 
grad у nawałność bicia napadła, łatwo docho: 
dzić, iak cięfzkie rany czyniła. Naprzod fkurę, 
potym у ciało fztukami odrywaiąc, tak Że 
fame kości tuy owdzie przeglądały, krew zaś 
obficie wylana y ziemię, czyli pawiuyent kto- 
ry tambyłzlała. Zgoła tak okrutnie ta bie 
czowania burza nayświętfze ciało Pańfkie zni- 

fzczyła 
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fzczyła, że Пе o nim: prawdziło , Od ftopy no: 
giaz doiwierzchu głowy) mie było wnim nit 
zdrowego > Rana fimość у dera napuchła, y my 
mielismy go niby za trędowatego. O katownia! 
ktora gdyby na ciele naywierutnicyfzego'zbro: 
dnia, gdyby w bydlęciu у bellyi iakiey uczy- 
niona była, niktby na to patrzyć nie mogł, 
ale przez wrodzone polirowanie ywfłręt ; 
mafiałby co prędzey oczy odwrocić. Pomyśl 
że fobie gdybyś nasten czas przed owym Rae 
tulzem faby ty y nato wfzyftko patrzył, Na 
fiebie zaś uwagę obrociwizy, faw to fobie: Co: 
by fięteż ztobą działo ; gdyby ciż oprawcy 
odwiązawizy Pana od Йара, ciebie obnażone. 
go do niego przywiązali, a potym okrutniey 
z famego weyrzenia obfłąpiwizy od głowy 
aż do ftop nieżnośnemi razami fiekli; iak byś 
bałał? iakbyś przez frogość męki drętwieiąć 
fam od fiebie odchodził . Przez co iniarkuy 
Wiekízego podziwienia godny fłatek umyfłu 
y nieodimienna Twarzy przyiemnošé ; z Кеба 
tą Zbawiciel twoy , iak gdyby żelaźnym ko- 
wadłem był na wfzylłkie bicia tak okriitnych 
młotow twardnieijcym ; ani członkow nie: 
Uumykaiąc, ani znaku boleści nie pokazując ; 
Z miłości ku tobie tak frogą -bicia nawałność 
wytrzyanał . 

3. Uważ cierniowey Korony okrucieńftwwd 
do tych czas nigdy nie praktykowane, у do: 

piero 
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pierow (еп czas przez zbytek okrutnych ортаг 
wcow wymyślone dla więkfzego Syna Bożego 
udręczenia, ktorynie mniey pragnął cierpieć 
iako ludzie pragną fię kontentować. I iako 
nowe co raz do wygod у roikofzy fpoloby 
fobie wynayduią , tak Оп nowym tortury wy- 
myślney obyczaiem , chciał być za nich оте» 
ezonym, y w wyrażeniu ofobliwizey w nim 
boleści niewymownym . Albowiem ta część 
ciała ludzkiego do boleści fpofobna nay- 
przerazliwfzych, kolce do tego w uplecionym 
cierniu gęfto głowę obtaczaiące, y wielkość 
y twardość ich miarkuiąc były takie że niekto= 
re znich aż przez ikronie przechodziły, dru- 
gie głowę przebiwfzy w mozgu йе topiły. Dla 
czego święta owa glowa iako powierzchownie 
kolęzyftego ieża podobieńftwo na fobie wy* 
rażała, tak wewnątrz iako przetak ео po- 
dziurawiona była : Krew zaś przez te dziury 
wypływaiąca, nie tylko włofy, fzyie, ale ca- 
łą Twarz świętą zalała y żefzpeciła. Tak 
Nayśw: Matka Bofka S. Birgiteie opowiedzia» 
ła. Przez wiele kiwi ftrumieni po Twarzy 
iego biegących ; y włoly; у oczy, y brodę na= 
pełniaiących ліс іпперо tylko krew Jedna 
widziała fiębyć. Jeżeli tedy aby ieden kolec 
cieraia w nodze twoiey utkwiony, taką cię bo- 
leścią przeraża, żebyś Пе nie ufpokoił poki 
go nie wyimiefz, wnoś ztąd iak wiele boleści 
Chry: 
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Chiyftufowi Panu zadały; tak gelte y tak głę: 
bokie rany przez (kronie imożg y czoło przeć 
biidiące fię ciernia. BW T Pala 

4: Uważ frogość boleści Кога Syn Boży 
przy końcu męki (woiey; już na śmierć ofa- 
dzony cierpiał? арго, gdy krzyż па ktotyim 
iniał być przybity па mieyfce śmierci ñaznas 
zone dźwigał: Ciężarem bowiem tak wiele 
kim przywalone ramiona у plecy iego; przy 
ubiczowaniu frodze żranione ; przy uciśnie< 
niu gwałtownym na każde porufzenie boleści 
y rany odtiawiały ; Oprócz tego że Рай dla 
wielkiego krwie wylańia ; bicia y mak dnia tes 
goż poniefionych tak uftawał na fiłach; że les 
dwie пов y fam pofłąpić ; dopieroż tak 
wielki ciężar dźwigać, Dla tego gdy go oł: 
nietze niemiłościwie popychali, imufiał po 
wiele razy па Копа y na Twarz upadać „przez 
ĉo y гапу пома go co raz przeymowały. boles 
ścią , Potym gdy 2 (ас óbnażóny ; ktore bys 
ły pizeź krew zewrząłą do ciała przylgnęły 
рг2е2 gwałtowne ich zdzicranie y гау odiós 
Wione ; źnowii fig krwią żalał; Trzecia gdy 
roógiemi gwóżdzmi przebiiano ręce y nogi; 
Części ciała gdzie dla wielu fchodzących fię żył 
Boleść niaywięk(za y śmierci ç rownaiąca: 
była; ©zwarta na koniec; przeZ trzy gos 
dziny tak рї2уЬну na Krzyżu: wifząc w ofide 
шей śmiesci boleściach Ktore zwolna unig 

Y2 Хайде 
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raige przetrwał „Jeżeli bowiem każdy”-.czło: 
wiek: przy. fkonaniu, choćby na miękkiey po- 
ścieli pomocy wlzelakie у ufługi maiąc bez 
ołobliwfzych boleści , {апаз tylko uftaiących 
fit fiabością kończył życie wielkiemi nudno- 
ściami tefkaicami, ściśniony bywa; + iakie tam 
unudzenia Syn Roży przy fkonaniu ponofić 
mufiat, będąc do tego:tak okrutnie ойор 
do głowy zrauiónym, nie maiąc znifkąd pomo» 
cy. ani pociechy, nie: maiąc gdzie anigłowy 
aniumieraiących członkow fkłonić, tylko na 
gwozdziach ktoremi był do krzyża przybity, 
па tych zaś przez: rany „ktore ciężarem ciała 
przyciśnione, gdy fiębardziey rozdzierały wię 
klzą tym famym czyniły boleść,Mieyże poli- 
towanie nad tak niepoietą umieriącego Pana 
pracą y boleścią. Ztąd fięprzynaymniey naucz 
ciało fwoie'nie tak pieścić у пу оше ticiężać fos 
bie w tym;gdy: ci Пе też co .przykrego znieść 
przytrafi, Ponieważ cokolwiek byš wycier* 
piał: cień to :tylko у dziecinna igra[zka-w po 
rownaniu, tey iego dla ciebie, ktorąanafz w 
-oczach męki. Ah! bardzo żeś! delikatny: Zał= 
nierzz Jefzcze:, „iefzcze aż do'krwi nie oparłeś 

4. Uważ, iako Syn Boży: po tak. (rogich 
okrucieńfiwach rofkazyy ufługi Oycowfkie aż 
do śmierci wypełniwfzy,. SKŁONIWSZY 
GŁOWĘ | WYPUŚCIŁ « DUCHA. "Tubym 


chcial 
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chciał żebyś {е nieco zaftanowił, y wlepiwfzy 
Gczy'w to nayświętfze Ciało, uważał iak ukrua 
tnie y nieznośnie: po wfzyftkich C©złonkach 
zmęczone, Głowa iako  cićrniein zewiząd 
przebita. 'Fwarz pięściami: pogębkami utłu- 
czona, ręce у nogi wielkiemi gwodzmi przy- 
bite есу y całe Ciało biciem okrutnym fkra- 
iane; 'w ktorym rozważaniu, gdy cokolwiek 
fię zabawi(fz, tych trzech rzeczy do wiedze: 
nia pilnych, ydo wzrufżenia 'w'tobie przy» 
zwoitych affektow *fpofóbhych dochodzić fię 
flarav. Бругау йе nayprzod у ktoż to ieft 
na tym haniebnym drzewie tak nieznośnie 
zraniony! 'takiemi  beleściami у nędzą :zme- 
czony! [zaraz. nato odpowiedz : Теп jeft 
przedwieczny Syn Bofki, zacnością “natry 
Bofkiey naywyżfzemu Qycu we wizyftkim ro- 
woy; Nieba ty Ziemi Rządzca, niefkończone. 
go Maieflatu władzy ywielkości Bog. Солу = 
lzawizy zdumiewać fię na to prawie ód fiebie 
odchodząc powinieneś. ` O nieffychany cudow 
obyczay: 1 do tegoż to przyfzedł tak wielkiey 
godności Pan, żeby nad niego nie mogłbyć 
Żaden mą ziemi nędznieyfzy 2 Spytay powto= 
те: Coż go to dotego przywiodło 3 żeby tas 
ką okrucieńftwa fiogość chciał cierpieć? Bg- 
dąc bowiem Wfzechinocnym, nieśmiertelnym 
у nayfzczęśliwfzym w naturze fwoiey, шеро- 
dobna było żeby cokolwiek na niego *ztych 
rzeczy 
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rzeczy przypaść miało, gdyby był fam nie 
chciał ? Samfobie zatym iako ci wiadomo 
odpowiedz. Zeby йе był na tak firalzliwe 
męki wydał, nie co innego tylko miłość ku 
mnie do tego go przywiodła. Го wfzyfiką 
chciał cierpieć żeby był zbawieniq memu po: 
radził mnie od zguby wieczney ratował, 
mnie przykład do dobrego dał zfiebie, Tu 
znowu toż famo powtorz ziego ku tobie mi. 
łości zadumienie. О cuda! wiarę ludzką урот 
ięcie przechodzące? I mogłoż to być? żeby 
naywyżlzy Pan świata, niczego nie potrzebą: 
igcy, niefkończenie wfzyfikie dobra w fobie 
zawierający, mnie nędznego tak fobie рома» 
"żał, tak przedziwnie ukochał, z taką Iwoią 
gguba maie chciał ząchować, ktożby to był kiee 
dy pomyślił otym? I kto togodnie uznać y 
fzacować może ? "Trzecia po takowych zadne 
mieniąch nieiako odetchnąwfzy, fpytay fię fam 
fiebie. Aiateż com Фа niego uczynił? albo 
wycierpiał ? Powinienem nie rownie więccy., 
ponieważ Оп niefkończoney miłości у ufugi 
naygodnicyfzy, a іа zaś dla złości y niegodno- 
ści moich na gniew. y wzgardę nie na miłość 
zarabiałem . Icożem dla niego czynił albo 
cierpiał ? Ah! iak mało y nic prawie, Со ros 
aważaiąc zawfłydź fię, a pragnienie w fobie, 
gorące, fzczere, у Паќесгпе wzbudzay, cobyś 
miał czynić у cierpieć dla takiego y tak ciebie 
j kochae 
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kochaiącego Pana , maiąc to fobie za rzecz nie. 
omylną: cokolwiekbyś z miłości ku niemu 
uczynił albo wycierpiał, choćbyś po tyfiackrać 
yi życie łożył, y wfzyftkie Męczennikow kas 
tow nie ponofił, iako nic iedno byłoby to w 
zawdzięczeniu tey miłości, ktorąon cię uko= 
chał, ytak gorącoy przedziwnie w niey trwał, 
że dla przywrocenia ci zbawienia nayzelży- 
wfzą y nayokrutnieyfzą па Krzyżu śmierć pos 
niofł dla ciebie, / 


pp == = — ы ga" zr 
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MEDYTACYA L 


O Zmartwychwftaniu Pańfkim. 


Trzy iey Punkta. 
т. Jako Dufza Chryfiufowanim Cia- 


ło w grobie złożone na fie wzięła, pier= 
ty go Qycom z Otchłań wyprowadzo- 
nym pokazała, całeranami okryte, x ia- 
kim ci podziwieniem у аў т przypa- 
trywali fig . 

2. Jako biorąc ciało na febie w no- 
wą go ozdobę chwałę у uwielbienie przy- 
brala, w podobnąż odmianę poydą przy 

powfie 


збо: <. 
powfzychnym. Zmartwychwftanim uciñla 
tych ; ktorzy ie terazdla naśladowania 
Chr 7, dobrowolnemi umarćwieniami 
ЇР apią”. 

'2. Przeba fig o to flarad, żeby po tych 
terażnieyfzych zabawach, dufze nofze 
ma nowe alepfze życie porzfaly. Tę na 
fobie odmianę wyrażaląc ktorą Chryftus 
` po zmartwychiefianiu па cielę fwoim 
uczynił , 


Туспге Punktow wytlumaczenie, 


Г. U wa iake Chryftus przy Zmartwyche 

whaniu fwoim Oycom 2Otchlani уг 
prowadzanym (зако rzecz wielce do wiary 
podobna) pokazał na ciele fwoim, co dla ich 
zbawienia wycierpiał, prowadząc ich do 
grobu , gdzie złożone martwe Ciało było, 
pokazuiąc: « wlżyfikie ran > bicia, © eiernia y 
gwozdzi : znaki, Na. ktory, tak. okropny wi- 
dok v wziętą wyraźną o wfzyftkini wiadomość 
od Chryltufa; niepodobna wyrazić ziakim 
naprzod zadumieniem y podziwieniem Йа: 
nęly święte Чи е; a potym wdzięczność fwo- 
ią oświadczając z iakim to affektem mowily : 
wy tożto iefl tak okrutnie zranione y pofzatpa- 
ne Cialo? Ktoreś Ty Panie dla zbawienia na- 
fzego Gi na lig? Tyleżeś to Ty zbytkow 

okru- 
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okrycieńfiwa* *Naywyżfzy wfzyftkich rzeczy 
rządzco у Stworco, niefkończonego Maiefta* 
tu Boże ponofić dla nas fug nayoftatnieyfzych 
raczył? Ktorzy przy obecności 'Twoiey mniey 
nierownie ielłeśmy, niżeli względem nas 
proch naymizernieyfzy! O miłofierdzie prze- 
dziwne! nad wfzelki obyczay, nad” ludzkie 
poięcie , ktoż йе mogł kiedy domyślić tego? 
żeby tak wielkisBog, niczego nie potrzebnią: 
cy, wlobie nayfzczęśliwfzy, nie maigcy ‘nic 
miłości godnego oprocz fiebie, dla miłości 
nikczemnych ludzi, frożfze chciał męki cier- 
pieć, niżeli ktory kiedykolwiek człowiek dla 
niego cierpiał, = Wiedzieliśmy Panie o nie- 
fkończeney'dobroci Twoiey niepoiętym mi- 
łofierdziu miłości nad wfzyftkie ludzkich af: 
fektow przykłady więkfzey, aleśmy tego do- 
myślać fię: nie mogli nigdy, żeby te dó tak 
przedziwnych widowifk przychodzić miały! 
Więcey niżeli warte zbawienie: nafze lożył= 
byś był iedney kropli krwi twoiey ubofłwio 
ney wylaniem š teraz nieofzacowanym : ca- 
łego Zycia twoiego kofztem odkupieni, iako 
citego nigdy zawdzięczyć godnie nie może- 
my, taknigdy nie przeftaniemy nowemico 
raz poki wieczności tanie oświadczać ci po: 
winney wdzięczności uflugami. Na podo: 
bney ty gdy touważalż zdobądź бе podziwie* 
nia у affektu twoiego oświadczenia. 

. 3, Uważ 
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2. Uważ iako Chryftus pokazawizy zmare 
łego Ciała (woiego poflaé , nayświętfzą go po- 
tym dulzą fwoią napełniał, y do nowego 
Życia nierownie fzczęśliwizego wyprowadził, 
Od śmierci do nieśmiertelności, od mak do 
chwały uwielbienia, od fzpetności y zbytkow, 
do niefkończoney iafności, od ociężałości, 
ułomności do fubtelności, rzezwości więcey, 
niż Anielfkicy przenofząc. Patrz że tedy na 
coto owe Świętego Ciała iego obelgi, wzgar- 
dy y meki wyfzly ? па godność naywyżfzą s 
fzczęśliwość у chwałę, Cierpiało wiele ; ate 
iak go tym więcey ciefzy у wielbi? Wielce 
fig poniżyło , ale iak też chwąlebnie powfla= 
іо? Nad wfzyftkie ktore były na ziemi ciała 
naynędzniezfze było, ale nad wizylłkie kto- 
re fię w niebiefkiey chwale znaydować będą, 
naychwalebnieyfze będzie. Icośmy fobie nay- 
więcey uważać powinni, boleści y męki w ie= 
dnym dniu йе fkończyły, Zmartwychwftania 
chwała y fzczęśliwość po wfzyfikie wieki 
trwać będzie, Co Пе zaś w Chryftufieiaka 
w głowie nafzey (lato, w nas członkach iego 
toż fwego czalu dziać йе będzie : iakie iego 
Zmartwychwftanie było , takie. y nafzych ciał 
będzie. Jako męki ktore z woli Oycowfkiey 
poniofł , w niefkosiczoną fię chwałę zamieni- 
ły, tak у nafze umartwienia ktorebyśmy na ийи 
gach iego ponieśli tenże koniec czeka, Wiere 
na mowa: iezelismy wfpot umarli , y w/poł 
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gyt będziemy у w/poł Krolować, $. Pawet do 
Тушто: w Liscje 2. w Rozdz. 2. Czemuż 
miafto oftrzeyfzego przykładem Chryllufo- 
wym życia , miękkie у delikat#e wolilz pro: 
wadzić. Cobyś miał dobrowolnym umare 
twieniem ciało trapić, tak йе trofkliwie wlzee 
lakich niewygod y przykrości chronifz, Со» 
bys miał fobie za olobliwfzą łafkę poczytać, 
że cię Chryflus do nofzenia zfobą krzyża 
przyimuie , ty od niego iako od nieznośne= 
gociężaru uciekafz,y w tym fobie iakby co 
nad Шу twoie było, uciążafz , jeżeli tedy 
więcey cię to odraża, co teraz iell momen- 
talnym y takim utrapieniem niżeliby zachę- 
cić miało: żeć to wieczny ciężar chwały (рга: 
wuie: gdzięż twoia wiara? gdzie fprawiedli- 
wy wieczney оцеу y niefkończoney nadgrody 
fzacunek ? Wzbudź w fobie umyf chrześci- 
ańfkiemu człowiekowi przyzwoity!  Powta- 
rzay (Май wiary fercem raczey niż пу: 
czekam zmartwychwfłania umarłych y żye 
wota przylzłego wieku. Nie dopufzęzay te= 
‚ ВО, żeby wtobie fkłonności patury więcey 
ważyły, niżeli natchnienia łafki Bofkiev у 
Wiary. Ale iako Pan y Zbawiciel twoy. Zużo- 
zywfzy fobie pociechę znioft krzyż Райа wzgare 
dziwizy : w Liście do Zydow w Rozdz. 12. 
Tak: gdy Cbryfus cierpiał na ciele y wytą 
fe myslą wzdraścycie. w Liście 1. Viotra S; 
w Rozdz. 
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w Rozdz. 4. Wiedząc albowiem kto wzbus 
dził Jezula , ten у паз z Jezulem wzbudzi. 
w; Liście do Korynt. 2, w'Kozdz. 4. Pak у! 
tyta uwagą myśl (woią uzbraiay, ktąrą uzbro- 
ieni niegdy Męczeniicy „* nayfrożfze oktu- 
cieńltwa nie tylko mężnie ale y ochotnie po* 
nofili „ Gdy tedy ciało doi rzeczy: zmyfłom 
miłych „przyuczone, famego wfpomnienia 
krzyż ¿a у utrapienia wzdrygaiąc fię unikać od 
umartwienia zechce, tyiako rzeczy wiecznych 
przez światło rozumu wiadomy , nie day Пе 
tym przemagać pofłrachom, fłatay йе, go ra- 
czey utwierdzać takowemi per(wazyami: Nu 
ieno' nędzne, ciało nie lękay Пе ynieuliaway 
па fiłach: odrobinę teraz ieżeli potrzeba za- 
fmucić Йе w rożnych pokufach , *przeminie 
iako nayprędzey przeminie , cokolwiekci tes 
raz z pracą pizychodzi: ale о gdybyś mo- 
głó uznać na iaką' to wynidzie fzczęśliwość 
y chwałę. Czekay Pana, mężnie czyń „y 
niech fię utwierdza ferce twoie. Znośyprzy- 
kre rzeczy przez niewiele dni śmiertelnego 
Życiatwoiego ; a gdy zaświta przyfzły ow 
dzień wieczności, ktorynocy żadney.po fo- 
bie nie zna; dzień niefkończonym rowny wie- 
kom; niezmierzoną y po wfzyflkie wieki 
nieufłaiącę obaczyfz nadgrodę , ktorą ci nie= 
wymowna. Boga łafkawość a krotkie te 
utrapienia nagotowała w Niebie. O coż fię to 
z tobą 
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z tobą dziać: w ten czas będzie? Gdy na wzor 
zmartwychwitania Chryftufowego odnowio: 
ne nieśmiertelne, żadney ułomności nie po- 
dległe. Jafnością fłońce ; lotein wiatty prze- 
chodzące, uwielbione zgołay fzczęśliwe, wię- 
сеу niż teraz zmyfły poiąc mogą, z prać wtym 
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Życiu podiętych у ciefzyć бе będziefz! Tako 
przy niezmieraym опупі wiecznych: dobr 
zbiorze y'fzczęścia lekfze nad piorko , krot- 
{хе nad moment zdawać “ë Пе będzie ta 
муко, mad czym fobie teraz naywięccy 
uciężalż yna Басу uftaiefz. nie ci więcey 
doytmować nie: będzie nadto: żeś więcey y 
ciężey dla Boga nie cietpiał. 

3, Uważ jeżeli na ow dzień ofłatni ży. 
czyfz fobie powftać do nieśmiertelnego y 
fzczęśliwego życia: do ktorego Chryflus piep- 
wiaftek z umarłych po męce fwoiey dnia 
trzeciego "zinattwychwftał;' уи w tym 27. 
cia trzeba ci duchownie *zmatrwychwlłać , 
wedłag Аро По кіеу. nauki. Fako Chry fiiis 
fatiad umarłych przez chwałę “Oyca, tak p 
my: w odnowieniu życia chodźmy . do Rżym. 
w Rozdz: 6, Со: Пе fprawdżi, jeżeli z tych 
ośmiodniowych rekollekcyi ztą na dufzy po- 
prawą wyniydziefz , iak ciało Chtyflufowe z 
Grobu wyfzło , Jako zaś Ciałoiego nayświęt- 
fze będąć przed tym śmiettelności podległe, 
wyfzłó nieśmiertelne, tak 'y ty jeżeli“ ci fię 

trafia- 
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trafidło timiietać gezefźąc, ztakim grzech 
obrzydzeniem wychodzić ztąd powinieneś ; 
jakby ci iuż rzecz niepopobnia nigdy była dus 
chowne , w lalce Bofkiey życie przez grzech 
kiedy utracić, Јако Ciało Chtyftufowe do 
pizyięcia  wfżelakich przykrości. przed tym 
fpofobne , Rato fç tak iiwielbióne że go 
żadna przykiość dotkhąć nie może; tak y 
ду umył ieżeli był przed tym do źgórlźe: 
fiia latwy w przyięciu złey towartzyfżow taa 
dy, obyczaiow, fzatańfkich pokús do złego 
żlada okazyi, niech йе na takowe fiatarczy« 
wości utwietdzi y niewzrufżonym fłsie: Jako 
w Ciele ]ей зуп ów okropny: tan fepe- 
treści widok w Niebiefką zamienił Пе ialność 
у chwałę;tak ywtobie przefzłe w złyim zaśles 
pienia, ciemności na dufzy, złych obyczaiow 
izpetności, wBofkie oświecenia. у chwale. 
Bnychi cnot ozdóbę niech бє zamienię г Jako 
йа koniec święte оме Ciało ziemfkiego 
pozbywfzy Пе ciężaru, fiało fię lotnym y 
ńaywięklzych ódleglošci dochodzgcym tak 
y twoy umyfl żiemikiemi chęciatni obciążo< 
пу; ñowey do poięcia rzeczy Niebiefkich ła. 
twości, dochodzenia rzeczy ofłatnich а wies 
ćzńych niech nabywa. Takie tedy miltyczne 
«wewnętrzne przemienieńie według ktorego 
odnawiać fig każdy zwykł, ktoty te dichó* 
wne zabawy pilno odprawuie, 6.ktore fig y 
ty 
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ty ftarać powinien iak malz z tych Rekollecvi 
%ychodzić fłatecznie u fiebie poflanow , Im 
go dofkoraley teraz ña dufży wyrazilż , tym 
pewniey y fzczęśliwiey wofłatnim rzeczy i 
śmiertelnych końcu , y na cicle go fwoim 
uwielbionym  doznafź , 
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MEDYTACYA II 
_ Oftanie Błogofławionych w Nie- 
bie iako iefi fzczęśliwością nic złe- 
go ліе -рггунпшаса; wfzyftkich 
dobr rodzaiow pełna, trwaiącą wie- 
cznie, każdemu z wiernie flużący ch 
Bogu zgotowaną , 


Cztery iey Punkta. 

1. Stan błogofławionych « w Niebię 
nie złego nie przyimuie . 

2. W Dobra wfzclakie obfitniący . 

3. Nigdy końca nie znaiący. 

4. Jef fzczęśliwością, do ktorey nas 
Bog wfzyftkich wzywa, у ktorty ka- 
ау znas dofłąpić теѓе. 


‚ Тусе 
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А Tycliże Punktow wytłumaczenie: 


T: „Uwa: że w ftanie: Błogofławionjch w 

Niebie żadney ztych rzeczy niemafz, 
ktore ti życiu ludzkieuni przył krość y przeci- 
wność iaką fprawuią. Ani głodu fani pragnie: 
nia, аш zimna, «nigorąca , an: chorob; 
ani boleści, ani fzkody, ani kizywdy, ai 
zniewagi, ani zdrady ў ati bulazńt, ani linu- 
tku, ani trofkliwości; wlzyltko to cokol- 
wiek ma ziemi ptzyktość iaką czynić mo- 
Zena wieki wytrąbiono 2 Nieba Ożrze Bog 
wfzelką tzgod oczu ich? “у smierci więtey nie! 
będzie, ani płaczu; dni bałafi, ant boleści bę lzić 
wzęcey, bo pierwfze hzeczy odefziy, Niesbędą 
łaknąć ani pragnąć Wiecej; nie badnić na nich 
Słońce ani Zaden upał, w'Obiaw: w Rozdz, 
ат. Ktokolwiek po śmietci do Nieba fe dos 
ftaie , na pierwfzym w nić weyściu, obrociwłzy 
Пе rzecze. Zgińcie wiecznie nędże , prace; 
boleści ! Jużem z walżego Prawa y niewoli 
wylzedł ‚ iuż was nigdy nie doznam, . Stzw 
Ze to fobie: Gdyby fprawiedi iwi żadney inney 
w Niebie radgrody Піе mieli, tylko to od 
włzyftkiego złego uwolnienie : Czyżby to 
{ато fzczęście godne tego nie było, Zeby- 
siny fięgo wlzelaką pracą у агае dora- 
biali? ufławicznie fię to woczach' nafzych 
dziecie, żeby fię kto od boleści iakich w cięfże 

kiey 
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kiey chorobie uwolnił, nie Żałuie by nay 
fkąplzy wfzyfikich kofztow na to; przeflze- 
ga cieleśnik wftrzemieźliwości ; Piianica 
ftrzeże Пе trunkow, у Чак inni fwoich by 
naywiękfzych nałogów: Jakoż « fłufzniey 
czynić to powinni dla Nieba ? pizeż coby 
йе na wieki od wfzyftkich pszykrości y Боғ 
leści uwolnili? , A iedriak ( ktoby temu wie- 
tzył) dla dłużfżego w Niebie zdrowia у życia, 
ani pierwfi mirieyfzego kofztu łożyć nie chcą, 
ani drudzy od fwoich Пе żarażliwych roskofzy 
oderwać! fzaleni zapewne: “Fak byś każde- 
go 502и, ktoryby iednego iakiego utrapie- 
nia ftrzegł fię bardziey, niżeli wfzyftkich ra- 
žem przypadaiących. ` š 

2, Uważ Ze Stań Błogofławionych w Nie- 
bie nie tylko піс w fobie y naymnieyfze: 
go złego nie cierpi ‚ ale oraz cokolwiek fo- 
bie kto życzyć może dobrego, chwały, u- 
inieięlności, ukontentowania, doftatkow, wła- 
dzy; wfzyfiko to w fobie żawiera.„y wię- 
егу nierownie niżeli kiedy czego zńiyfły lu: 
dzkie doznać mogły, wedlug Św: Apofłoła. 
Oko mie widziało, ant ucho styfzało, ani. do fer- 
ёл ludzkiego boefzło 5 co BOG nagotował tym ; 
ktorzy go miłuią, w liście т. do Korynt w 
Rozdz. 2. Со lubo przez wiarę rzecz nico- 
ihylna , dochodzić iednak możemy у ztego 
fzczęścia ktorego tu Bog wielu lubo bezbo- 

Znym. 
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żnym у fwoim Nieprzyiacielom w tym życiu 
pozwala: naprzykład jakiego Cefarz Ture- 
cki zażywa, tak wielu Pańftw y Kraiow rząd- 
ca, tak wiele sług maiący, iego fkinienia 
czekaiących „ od /tak wielu ludzi y niezli- 
_czonego prawiepoddańftwa za Boga ziemfkie- , 
go Pana życia у wfzyfłkick rzeczy czczony , 
w dofłatki, roskofzy , na wfzyfikie zbytki ob- 
fity, у we w[zyflko opływaiący, Zkąd wnieść 
łatwo: Jeżeli takie dobr ziemfkich dofłatki 
fwoim Bluźniercom у obrzydliwym ztośni- 
kom tu na tym świecie Bog daie: iako nież 
porownanie więkfze w niebiefkiey fwoiey 
chwale da wiecznie ukochanym przyiacio- 
łom у Synom fwoim? То zaś nie wąpli- 
wie założywizy : że naywiękfze złych ludzi 
na ziemi fzczęście nie może być nigdy poro- 
wnane ztym, ktorego w Niebie ktożkolwiek 
z Świętych w naymnieyfżzym fłopniu chwały 
zażywa , wnoś że fobie daley, coby kto rad 
czynił ‚- albo „cierpiał ochotnie, żeby mogł 
doyść tak wielkiego Panowania iakie ma Tu- 
recki Cefarz? Nie chciałby pewnie gdyby z 
naywiękfzym nieprzyjacielem poiednać йе? 
nayfciśleyfzych z kim niegodziwie zabranych 
Amorow y przyiaźni odfłąpić? Sławy komu 
niefłufznie wziętey wrocićż Języka od roz- 
pufłney mowy utrzymać ? y czegokolwiek 
chce po nas Chrześciańkie Prawo , to wízy= 
ftko 
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fiko w naymnieyfzym punkcie їако naydo- 
fkonaley zachować ? Y owfzem oprocz tego 
gdyby naywiękfze niewczafy, pracy, trudy dla 
tak wielkiey nadgrody chętnieby znofił, Za 
coż tedy nie tak ochotni iefteśmy do mniey- 
fzych nierownie w zachowaniu Praw Во- 
fkich trudności zwyciężenia? wiedząc przez 
nieomylną wiarę że tymfpofobem nieśmier: 
telney Kroleftwa  niebiefkiego doydziemy 
chwały у fzczęścia, z ktorym porownane by 
naywiękfze świata panowanie na iedno i- 
grzysko у obłudną Scenę wychodzi. Z kąd 
dochodzić łatwo iak mało іе potrzebna lu- 
dziom rozuninym у dobrze żyjącym boiaźń 
piekla: Daymy tó bowiem, gdyby Bog ża- 
dnego ukarania przefłępcom Praw fwoich 
nie naznaczył, ale tylko pobożnie żyiącym 
wieczną w Kroleftwie Niebiefkim przyobie- 
całby chwałę; czyżby to nie dofyć każde- 
inu dobrze o -rzeczach fgdzącemu tym бе 
wzbudzać do јако naydofkonalfzego życia ? 
Aleby tak wiele złemu uchodziło! coż z tė- 
go? Y także tó fame 2 fiebie dobro zachęcać 
do fiebie nie może bez poftrachu od złego? 
Glupiego to dziecińftwa obyczay niechcieć 
fię brać do nauki, aż mu plagami pogrożą. 
Doskonalfzy umyfł fama przyfzłego pożytku 
nadzieia wzbudzać powinna, żeby pracy y 
pilności wfzelakiey nie żałował; ` Przypatrz 
Za diç 
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бе dworfką, lub żolnierfką służbę prowa. . 
` dzącym: choćby wielu z nich mogło be- 
fpiecznie y wygodnie żyć w włafnym domu, 
iednak ci fię poddaią pod cudze roskazy , ci 
na woienne fię niebefpieczeńftwa narażaią. Y 
dla czegoż to czynią? że im Krol y Pan ich 
gdyby `w Domu fiedzieć mieli śmiercią y wy- 
gnaniem grozi ? nigdy tego mowić niemo- 
gą: ale dla tego żeby - nadgrody honoru 
iakiego dosłużyli Пе. Jeżeli tedy żad nego na 
to ukarania poftrachu nie trzeba żeby fię o 
ziemfkie у marne nadgrody przez wfzyftkie 
prace у zabiegi ftarali ludzie : za coż boiaźni 
potępienia potrzeba do czynienia tych rze- 
czy, przez ktore wieczney Kroleftwa Niebie- 
fkiego nadgrody dorabiamy fię? właśnie iak 
gdyby niefkończone dobro nie wiele nas za- 
chęcić mogło do prac у ftarania о niego! ' 
Y iak gdyby mało ukarania oprocz Piekła 
było, tak wielką fzczęśliwość utracić. Ah! 
Niebo. Błogofławionych Stolico! doskonały 
dufzy fpoczynku! ofłatni końcu y naywyż: 
{те dobro moie ! iak cięfzką ci zelżywość 
zadaię y arcy fię niegodnym fzczęścia fwego 
czynię, kiedy innych do dofłąpienia ciebie 
oprocz ciebie famego pobudek y zachęcenia 
dla fiebie fzukam. Do twoich fzczęśliwo- 
ści dążę z|przymufu raczey nie z ochoty,- 
па Ка owego ktory z niebefpieczeńftwa 
śmierci 
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śmierci befpiecznieyfzego dla fiebie mieyfca 
fżuka , miafło tego cobyin miał z miłą ku 
tobie chęcią wełołym pofpiechem iako do 
naywiękfzego błogosławieńfiwa y końca 
fzczęśliwości fwoich uciekać бе y dążyć, 

3. Uważ, że Stan ten nic złego w fobie 
nie cierpiący , wfzyfikiego Dobra pełny, nie 
na Йо, nie na tyfiąc lat, ale przez niefkoń- 
czone całey wieczności tyfigce, komu fię 
tam być doflanie, trwać będzie. Юа tego 
choćby nie był fzczęśliwfzy nad ten ftan.*kto- 
rego niektorzy wtym życiu ludzie zażywa: 
ią, przez fwoy niefkończony przeciąg nie- 
fkończenie fzczęśliwfzy być mufi : każde bo- 
wiem dobro fzacownieyfze, im dłużey trwać 
może, Przez flo lat iakiey pomyślności za- 
Żywać, Йо razy więcey iefł , niżeli przez rok 
ieden w tych pomyślnościach zofławać; a 
przez niefkończone wieki fzczęśliwym być 
niefkończenie więcey fzacować to fobie po- 
trzeba, niżeli przez czas iaki, choćby y fto 
lat wfzczęściu iakim opływaiąc. Jeżeli te- 
dy Błogofławionych w Niebie fzczęśliwość, 
gdyby w niwczym więkfza y zacnieyfza nie 
była nad tę, ktora fię na ziemi trafić może, 
przez Їате długość czafu według rozumne- 
ро pomiarkowania, powinnaby by € niefkoñ- 
czenie fzacownieyfza ; dopieroż ` bardziey 
gdy oprocz tey trwałości fwoiey różnicy , 

wfzel- 
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«оне dobrą rodzaiem е ө nay- 
mnieyfżego złego w fobie niemaiąca, Ziem... 
fka zaś każda y we wfzyfikieDobra obfitować 
nie może, y cokolwiek dobrego ma w fobie, 
у wtym nie mało złego przymiefzania tey: 
mufi. Stawże fobie © шапа „lak by сі ко, 
со. Chryftufowi ' Panu niegdy przekładał, 
Wizyfłkie Kroleftwa świata y chwałę ich „u 
Matt: Sw: w Rozdz: 4. Zgoła cokolwiek 
w tym życiu być może dołłatkow , Pano-. 
wania, roskofży, honorow , obięcuiąc ci te- 
go wflzyftkiego zupełne przez całe fto lat za- 
żywanie, bylebyś grzech tylko ieden па іе» 
go podul zezenię popelnił, Cała ta popeł- 
nionego grzechu nadgroda , coż to. p 
względem, nadgrody „ ktorą ci z drugi 
firony Bog, ieżeli йе fzatańfkiemu soda 
fzczenin uwieść nie dalz obiecnie? prawie iak 
nic. Ponieważ nieporownanie mniey w fo- 
bie dobrego zawiera, y wiele ma w fobie 
ludzkiey nędzy przyzwoitych ułomnośći;kto- 
tym y naywyżli Monarchowie. podl ęgli:; УЙ 
minąwfzy: to wlzyftko; iak te fto lat ий 
dzie, wfzyftko by to uftało, a przez całą potym 
nafłępniącą wieczność niemiałbyś / żadney 
ztego pociechy „ iakby: ci Пе to; przez fen 
kiedyć coś marzyło. Przeciwnym zaś fpo- 
fobem niebiefkie Błogofławieńftwo y fzczę- 
ście, ktore dobrze żyiącym obiecuie BOG, 
oprocz 
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oprocz nieporownanie więkfzego dobra bez 
naymnieyfzego złego przymiefzania, tak ieft 
trwałe y wieczne po każdym Йо lat zawfze 
nowe nigdy nieufłaiące, bez naymnieyfzego 
po włzyftkie wieki ufzczerbku. Jeżeli tedy 
wyśmiać byś powinien Szatana naydłuźlzy 
сі wiek życia ludzkiego we wfzelakim fzczę: 
Ściu obiecuiącego; bylebyś wiecznego bło- 
gofławieńftwa odfłąpił ; daleko bardziey wy- 
śmiewacieś go w każdym iego do grzechu 
podufzczeniu powinien, przez ktore wiekuifte 
zbawienie tracąc, marnym cię na moment u- 
kontentowaniem у pożytkiem łudzi. Ah! 
naucz йе kiedyżkólwiek fufznie y fprawie- 
dliwie o rzeczach fądzić, у to fobie w każ- 
dey do.grzechu okazyi rozważać; mowiąc 
fam do fiebie: Jeżeli zgrzefzę, ukontentuię 
fię na krotki bardzo moment: ieżeli nie 
zgrzefzę wieczne ukontentowania y fzczęśli- 
wości ВОС mi nagotował za to. Poflanow 
na koniec iakci zdrowy rozum między rze- 
czami tak od fiebie roznemi obierać y czego 
fię trzymać radzi. 

4. Uważ ‚ cokolwiekeś do tych суа roz- 
myślał; nie ieft to dowcipny iaki wymyfł y 
prożna bez nadziei fkutku w famey tylkó 
podziwienia apptchenfyi Баука ;'aleto ieft 
prawdziwe fczczęście twoie ‚ а! ktorego 
ftworzony od BOGA żyiefz , y ktorego chce 

żeby 
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żeby każdy z nas dofłąpił, niczego fobie wię: 
eey ше życząc, iako żeby każdego z nas przy 
końcu śmiertelnego życia: tam wprowadził, . 
Nie #ekay fie maluchna Trzodo.  ( famego to 
Bofkiego flowa oświadczenie) albowiem po- 
dobało fie Oycu wafzemu dać wam Krolefhoo , 
u Łuk: Sw: w Rodz: 17. Так zapewne nic 
nad tę prawdę prawdziwfzego nie mafz. Nie- 
biefki nafz wfzyftkich Oyciec chce, żeby każ= 
demu znas dobrze żyiącemu nayfzczęśliw- 
fzego Kroleftwa fwoiego wrota były otwar- 
te. Nikogo nieodraża, zachęca wfzyftkich 
y wzywa. Dla czego każdemu Chrześciani- 
nowi przyzwoita wzniożlzy w Niebo oczy 
mowić: fzczęśliwe to miefzkanie, naywyż- 
fzego Krola rezydencya, dofkonała wiecznych 
pociech Stolica , mnie zgotowana od wie- 
kow, ВОС mnie tam wzywa, Aniołowie 
Święci wfzy(cy mnie za Towarzyfza tey 
chwały mieć pragną , żadna mi. tam ani lu- 
dzka, ani (габа ка fila, bylebym fam tylko 
chciał, zabronić mieyfea nie może. Przyi* 
dzie wkrotce ten pożądany czas, gdy mnie 
tam przyimą. Nie dłużey tego czekać , 
tylko pó śmiertelnym tym życiu Co 
dzień to bardziey Пе do tego zbliżam. Jak 
prętko ftanąć mi w tym fzczęściu: przyidzież 
Coż tedy ? czyliż famo wfpomnienie tego, 
wfzyftkie: wsłużbie Bofkiey. trudności nie tyl- 

ko 
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ko uśmierzyć , ale flodkie i miłe uczynić 
niepowinnno ? tak zapewne : iako to wiele 
w fławnych chrześciańfkich mężach ptzykła- 
dow potwierdza, ktorym wiekuiftey chwały 
uwaga tyle fil dodawała y męfiwa, że w 
fiużbie Bofkiey żadnych fię nie lękali prac y 
trudew; wfzyfikie ochotnym Sercem przyi- 
muiąc , tak Męczennicy ognie, miecze y Wy- 
miyślne okrucieńfiwa fpoloby zwyciężali , 
tak inni Swięci w dobrowolnych . umartwie- 
niach przedziwni. Nam zaś przeciwnie mo- 
wiąc; ieżeli zdaie бе być nieznośne zwy- 
ciężenie. pokus, poskromienie pożądliwości, 

wfłrzymanie fię od grzechow , nie infza ta- 
kiey w nas ułomności przyczyna ‚ tylko ma- 
ła na Niebo uwaga у uznanie niebieskiey o- 
ney chwały, ktorą BOG wiernie fłużącym 
fobie obiecnie. . Co gdybyśmy uznali y w 
żywey mieli pamięci, nie tylko by nam łatwo 
było wypełnić to , czego Bog chce ро паз; 
alebyśmy prawie za rzecz niepodoł опа mie- 
li Boskie Jego Prawa przefigpić kiedy. у 
W czym fobie teraz iako to w k rzyżąch, utra- 
pieniach ucięzamy , zwielkąbyśmy йе ocho- 
tą, iako nieofzacowanego dla nas chwytali 
zyfku.  Trzebafz nam Пе tedy przyuczać do 
częftey zbawienia nafzego uwagi', wbiiaiąc 
fobie w myśl y pamięć nieskończoną izczę- 
śliwość po śmierci nam od BOGA ла calą 

wie- 
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wieczność zgotowaną. Ztąd bowiem wfzy= 
fikie пае męftwo y ochota zawifła. Y ia- 
ko bez tego роки oziembłemi , boiaźliwe- 
mi „leniwei y ociężałemi do dobrego fłaie- 
my йе, tak fiły z tąd nabr: ауу, wlzyfiko nam 
fię ułatwi wynofząc Пе od ziemi, iakby nam 
coś nad ludzi przybyło, do naywyżlzey do» 
fkonałości Chześciańfkiey dążyć będziemy: 
Zadna nas praca nie ofłabi, żadna trudność 
nie zatrzyma, każdą przykrość пай pioro 
lekfzą poczytamy. 


P ,— Ñ Ñs — l 


MEDYTACYA Ш. 


O Stanie Blogoftawionych wNie- 
bie według ofobliwfzych dwoch 
części tę ich fzczęśliwość uważa- 
ląc; iedney wewnętrzney , ktora na 
włafnych ciała y dufzy przymio- 
tach zawifla , droga zewnętrzney, 
ktora z miefzkania y towarzyfiwa 
włafności pochodzi. 


Cztery iey Punkta. 


i. Szczęsliwość Błogofławionych w 
лауйойоушгу/гусй Dufzu "ich dobrach. 


2: SZczę- 
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2, Szczęsliwość w uwielbionych ciała 
włafnosciach, 
2. Szczęśliwość x miefzkania obfzer= 
ności y ozdoby, : 
4. Szczęśliwość z naymilfzcy Towa- 
rzyfitwa f/połeczności, 


"Tychże Punktow wytlumaczenie. 


T [wz ‚ niewymowną fprawiedliwych 
MAE w Niebie fzczęśliwość według wła- 
fnych абу ich dobr у przymiotow. Ka- 
żdemu bowiem z nich na pierwfzym do 
Nieba weyściu ВО G daie naydofkonalizą 
wfzyftkich nauk umieiętność. Czegokol- 
wiek przez naydłużfze nauki у nayprze- 
dnieyfzy dówcip dochodzić mogą ludzie, to 
nierownie dofkonaley zwięk(zym obięciem 
у obidśnieniem wiednym momencie ma y 
przenika każdy z wybranych ; tak że nayp'o- 
ścieyfza niewiafła naygrubfzy wieśniak, dwu- 
miefięczne dziecie umieiętnością wlzyfłkich 
nauk. naysławnieyfzych bez porownania 
przechodzi Platonow, Ariftotelelow , Eukli- 
defow, Archimedefow , Auguftynow , Aniel- 
fkich Doktorow y innych wfzyftkich nau- 
kami między ludźmi ofobliwfzych. Y tych 
wflzyfikich mądrość względem owey niewia- 


Пу, 
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fty, owego profłaka nie ieft więkfza iako 
zaczynającego naukę żaka у ucznia. Stawże 
to fobie: јак gdyby w Niebie nic więcey do- 
brego у ozdobnego nie było, oprocz tey 
iedney tak dofkonałey umieiętności, czyżby- 
śmy у dla tego wizyfikie prace у fłarania 
nafze łożyć nie powinni ? czego nie czynią ? 
y czego nieznofzą ludzie? żeby w iedney 
iakiey nauce dofkohałemi być mogli? Jako 
йе odmiłych kompanii, zabawek, ucięch od- 
dalaią, dni nocy na pilnym czytaniu y na. 
uce trawiąc, wfzyfikie prawie ukontento- 
wania życia zarzuciwfzy, naypr; ednieyfze du- 
fzy potencye y fiły, rozum y pamięć my- 
ślami ufilnemi do zepfucia zdrowia, złama- 
nia głowy y zaćmienia trapią. Coż z tego 
zapozytek? Oto że w lat dwadzieścia , trzy- 
dzieści tak mozolnych prac fwoich , wiado- 
mości iakiey у to iefżcze wątpliwey w tey 
materyi , o ktorey tak ufilnie myśleli, doydą. 
Nie inasz żadney między Szkolnemi zaba- 
wami nauki ktoreyby , kto kiedy przez nay- 
więkfze prace tak zupełnie dofzedł , żeby 
w niey nierownie więcey niewiadomych ie- 
mu taiemnic nie było. Czego by profzę u- 
czeni ludzie nie czynili żeby nie tylko iedney 
iakiey nauki, ale wfzyftkich oraz z tą 
dofkonałością dofzli, ktorą ma bez pracy 
każdego fprawiedliwego dufza wtym punk- 
A ; cie 
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cie, iak fię tylko do Niebiefkiego Kroleftwa 
doftanie, y przez wfzyftkie wieki mieć bę- 
dzie. A iefzcze to wfzyftko nic ieft przeciw 
nayzacnieyfzego przy iafnym oglądaniu BO- 
GA, Jegoż „famego niepoiętych doskonało- 
ści poznawania, ktorym Йе razem jnapełni , 
gdy Пе BOG w chwale fwoiey , iakby zafło- 
пе јака odrzuciwfzy, w prawdziwey ifłocie 
fwoiey pokaże niefkończone y wieczne do- 
bro, włzyftkich Cudow rozum ludzki prze- 
chodzących widok, pierwfża у iftotna praw- 
da, piękność у ozdoba, od ktorego wfzyftko 
ma czym ieft, y bez ktorego niczym ieft. 
О шоу BOZE iakiż to tam niewymownych 
radości pełny ten widok będzie. Marzyé fo- 
bie coś teraz o nim у Бакас cokolwiek mo- 
żemy, ale јак to tam będzie w rzeczy 
famey nie tylko zupełnie doyść, ale y po- 
dobieńftwa by naymnieyfzą ifkierkę fławić 
fobie w rozumie nafzym nie możemy. Do- 
fyć nam iednak nie omylnie wiedzieć , że ka- 
żdego błogosławionego dufza, јак iey tylko 
owa niepoięta y nieporowniana piękność za- 
iaśnieie, naymilfzym cale przeięta y napel- 
niona podziwieniem w widzenia owym tak 
fię zatopi , że przez niefkończoną wieczność 
bez naymnicyfzego oderwania йе myśli al- 
bo chęci do innego iakiego dobra, trwać 
będzie, nowo co raz wtym uznawaniu Bo- 
ga 
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ga nie nafycenie Пе kontentuiąc jako w пауз" 
izczęśliwizym pomyślności fwoich końcu; 
Ltąd pochodzi owa radość , ktora go ze: 
wfząd ftodkością tukontentowania niewymo- 
wną oblewa y napelnia, wfzyftkie z docze: 
fnych dobr ukontentowania niefkończenie 
przechodząca. Do Jepfzego poięcia uważ 
dwie przyczyny zktorych ta obfitość niebie- 


fkich radości pochodzi? Jedna: im więkfze | 


ieft dobro ktorego zażywamy; tym więkfza 
z niego radość y pociecha, Druga: ze radość 
nie tylko z tych dobr ktorych fami талу» 
мату pochodzi, ale у z tych ktore maig 
naymilfi nam przyłaciele пай; y im bar- 
dziey ich kochamy , tym naś ich fzczęście 
więćey kontentuie. To fobie załóżywizy , 
myśl daley: Pewna to rzecz ; ze Віосойа- 
wieni w Niebie zapatruiąćc йе na nielkoń: 
ną piękność у dobroć Bofką , mufzą go шег. 
tylko tak iak fiebie, ale nierownie bardziey 
niż fiebie kochać. Тоё zatym idzie, że fię 
mufzą , zniefkończonych iego dofkonałości 
y dobr ktore widzą że ma w fobie, więcey 
ciefzyć , niżeli ztego fzczęścia, w ktorym fa: 
imi oplywaią. Y gdyby te dofkonałości Bo. 
fkie niefkończone fami w fobie mieli, mieli. 
by у pociechę Íz nich niefkończoną. Тоё 
gdy Boga więcey niż fiebie kochaig więcey 
fig ziego chwały у dofkonałości ciefzą niż 
Х gdyby 
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sdyby 1а fami w fobie mieli, a zatym więcey 
niż niefkończoną radość z tego mieć powin- 
ni. Coż Пе tedy dzieie? gdy z iedney ftro- 
‚пу (iako йе rozumnie wnofić może) wię- 
сеў niż niefkończoną radość z Rofkich do- 
fkonałości mieć powinni ; z drugiey (Irony 
w fzczerym {tworzeniu niefkończona razem 
pociecha mieścić Пе nie może, to Пе dzieje; co 
z małą зака flafzeczką w morze żanurzoną , 
gdy ta wfzyftkiey wody morfkiey zabrąć w 
liebie nie może, iedną йе cała zupełnie na- 
lewa , drugą zewfząd ogarniona zofłaie. Tak 
y niebiefkie dufze w niezmiernym Bofkich 
(zczęśliwości morzu przez miłość zatopione 
niefkończoną iego radością, ile iey obiąć w 
fobie mogą ze wizyfikim йе napelłniaig, со 
fię zaś w nich mieścić nie może, to ich ze. 
wfząd obeymuie у oblewa, ktore to ich 
fzczęście wyraził Dawid: ? apełni(z mię ra- 
doscią przy Twarzy Twoiey: w Plalm: ES; 
Y iakby nie dofyćby to na tym; przy- 
даје: I okrążyłes mnie radością. w РЁ: 29. 
Y Chryfłus Pan, gdy dufzę fprawiedliwego 
po wyiściu z ciała wprowadza; nie żeby 
Błogosławieńftwo Niębiefkie w fiebie wzięła, 
ale żeby w nie iako w Morze iakie nieogar- 
nione wefzła, ktorego by fama obiąć niemo- 
gla. Wnidź mowi dowefela Pana twożęgo: uMatt: 
Sw: w Rozdz: 25, O wefele! myśli пабе 
у poig- 
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y poięcie przechodzące! względem ktorego 
wlzyftkie roskofzy ziemfkie iedną kropell ką 
y odrobiną słodyczy nazwać fię nie mogą, 
czegoby nie cierpieć ; dla tego wiecznego u- 
kontentowania nalezalo? Będziefz to kiedy- 
że mnie do fiebie przyimiefz? Szczęśliwi 

у potyfiąckroć fzczęśliwij ktorym Пе tego 
2a doftało lub doftanie. 

2. Uważ, naywyżlże niebiefkich dufz 
fzczęście względem uwielbionego Ciała o- 
zdoby, co uważaiąc pomyśl czegobyś też 
fobie do piękności ciala twoiego życzył, y 
mow fam fobie š Jeżeli mi między fprawie: 
dliwemi powfłać na dzień Sądu ofłatniego 
przyidzie ; nierownie ch walebnieylze y o- 
zdobnieyfze ciało odbiorę, niżelibym fam y 
wymyślić mogł kiedy; Coż byś fobie do- 
brego względem ciała życzył y w iakiey` 
chciał go mieć dofkonałości? żeby było w 
urodzie maypięknieyfze , w fiłach niezwycię- 
żone, w rzezwości prętkie , w zdrowiu do- 
korale y Żeby,mu na niczym, coby zmy- 
Йу iego kontentowało, nie zbywało. ARE 
der. йе ktory z tych przymiotow : żeby 
w każdym uwielbionym fprawiedliwych cie: 
le niemiał niefkończenie przechodzić inne 
wfzyftkie żyiących na ziemi ciała; o ktorych 
co kiedy у wbaiecznych zmyślano powie* 
ściach ? Jeżeli od urody y piękności zacznie- 

myy 
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my, ta czyli względem proporcyi ułożenia 
gzlonkow czyli to względem ozdoby powierże 
chownego koloru у światła, czyli względem 
weyrzenia у wlzelakiego potufżenia wipania- 
łości tak przedziwną wydawać Пе będzie, że 
S. Terefla gdy iey Chry tus: Pan Ciało fwoie 
tuwielbione po źmartwychwiłańit pokażał, wys 
znała: że flow niema у bodobieńltwa inię* 
dzy  wfzyftkiemi ña ziemi rzeczami do wys 
rażenia piękności, ktora patrzącemu przedzi: 
wne od zmyfłow żachwycenie fprawuie ,4 weż 
wizyftkich pięknościach ziernfkich obrnierżeć 
nie y nudność, Jaśnieyfze wprawdzie iak 
flońce, ale ktore żrżenice nie przeraża prze: 
dziwnym owfżem tikontentowaniem y wdzięć 
kiem tapełnia. Coż o wielkości fi y mocy 
му керо dokazuiącey ггесгету? Owe Негг 
kulefowe, Samfonowe nięftwa dziecinne to 
tylko zamachy; łatwiey im naywiękfze gmas 
chy Krufzyć, naywiękfze dęby 2 Коггепіені 
wyrywać ,  miżeli nam fałaty albo innego ziela 
liftek od ziemi oderwać, Coż o prętkości 
lotnieyfżey nad wiatry у błyfkawicei gdzie 
tylko zainyślą, czy z ziemi do Nieba, czy w 
nayodleglcyfze Kraie, żadna imi tżecz zaftą: 
pić, przefzkodzić, zatamować prętkości nie 
może: naygtubfże mury, fkały, gory, morza 
do naygłębfzych fkrytości iak po wolnym рох 
wietrzu przechodzić gdzie żechcą mogą. 
Aa O trwa: 


` 
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О trwałości zdrowia niemafz co mowić, ро - 


nieważ przez niecierpiętliwość naylzczęśli« 
wfzego Папи (woiego żadnemi boleściami, 
chorobami niejmogą być dotknięci, Wfzyftkie 
nakoniec zmyfły w obfitych opływać będą 
ukontentowaniach. Oczy naymilfzych to Nies 
ba, to uwielbionych ciał innych zażywać będą 
widokow: ufzy niebiefkiego śpiewania, wzglę* 
dem ktorych naywyśmienit(ze ziemfkie Mu. 


zyki zdadzą fię być bydlęcym rykiem, albo 


fim  fzczekaniem y wyciem. Powonienie 
wlzyftkich” zapachow ` wdziękiem , ktoremu 
nic podobnego ani wymyfł ludzki, ani kray. 
żaden na ziemi nigdy nie miał. Smak floe 
dyczą z famego uwielbionego fzczęścia піс, 
ufłannie płynącą z ktorą porownane wfzy» 
ftkie Krolewfkich tu flolow przyfmaki wie 
сеу by nad mloto, y olłatnią bydlęcą paftwę 
nie ważyły . Dotykanie ufzczęśliwione będzie 
dofkonałą wfzyftkich członkow  rzezwością 
y zdrowiem , każde porufzenie nad wiatry lo= 
tnieyfze kontentniącym , beż tey ktora tu w 
paflyach nafzych, rozum  zaślepia popędli- 
wości, z dofkonałym chęci y żądz świętych 
nafyceniem: zgoła ciała nalze nowym wfzee 
chmocności Bofkiey dziełem we wfzyfikim z 
wrodzonych fkazitelności na fame tylko ubło+ 
gofławienie y uwielbienie przerobione beda, 
Zkądwnofić imożefz : iakoś fobie za nic mieć 

powi: 
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powinien rofkofzy y wygody, ktoremitu піве 
enotliwi cielfka fwoie kontentuią w porowna: 
niu tvch Dobr y fzczęścia ktorego: uwielbio- 
ne wiecznie ciała zażywać będą. I iakby wła- 
śnie mowić Пе miało że ten prawdziwie ciału 
fwemu dogadza y prawdziwie go kocha, kto: 
ry go tu. .dobrowolnemi umattwieniami y 
przyktościami trapiąc, takie mufzczęście y 
ukontentowanie wiecznie gotuie y na tak 
wielką mu chwałę у ozdobę zarabia. O fzcze= 
śliwa pokuta ktora mi na taką zafużyła 
chwałę! S.. Piotra z Alkantary fa ffowa, gdy 
po fkończonym w furowości życiu do Nieba 
wzięty, świętey йе Tereflie pokazał, nie inne 
y twoie po Zmartwychw(łaniu zdanie będzie , 
ieżeli przykładeni i iego zechcefz tu ciąło two= 
ie utnartwiać, 

3. Uważ nowe Niebiefkich Obywatelow 
fzczęście wfpaniałości y ozdoby wiekuifte« 
go ichpomiefzkania. To bowiem nie infze 
będzie tylko naywyżfże Niebo ktore fię od 
światła y iafności naywyśmienitfzey, Fimpirey- 
fkim nazywa obfzerność mieyfca wfzyftkie 
w fobie wielkości zawieraiąca у zktotą poro- 
wnane nie tylko абу авіа Ге ziemfkich 
Monarćchow Palace у Miafta ale y świat 
wlzyftek iednym Пе małym ` iabłufż< 
kiem w okrągu fwoim fłaie. Jakieżby to fo: 
bie tey gorney Jerozolimy wyrażenie ftawić? 

Aaz Jak 
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_ Jakwielkie Pałace, nayobfzernieyfze Майа, ' 
przechodzące iak obfzercne у niezmierzone 
przeyścia у ulice . O Izraelu iak wielki ief Dom: 
Pań/ki żak obfzerne mieyfce dzierzawy iego! 
wielki ¿eft у końca mie ma! wyfoki y niezmiz- 
yzony. Baruc: w Rozdz. 3. Ah! iak tam ludz. 
kie ferce, przypatruiąc Йе tym wlpaniało- 
ściom rozfzerzać fig y nieiako rozpływać bę: 
dzie! zofobliwfzą wolnością . dopiero „ode. 
tchnie ! z wyfokości oney nie maige co wie 
dzieć w całym okrągu ziemi, ktory przez ode 
ległość małą garftką ziemi wydawać fię bę: 
dzie. Jakiego pośmiewifka y wzgardy godne 
pokażą Пе tam wynofzące Пе tu z wielkości 
panowania fwoiego ludzkie ambicye? Co 
mowić o materyi z ktorey wylławione to 
wiekuifte pomiefzkanie będzie? czy z mar. 
murow ? czy z metallow iakich 2 сту z pereł 
y drogich kamieni? czego te warte. gruzy 
` ziemfkie? ktore fobie w tych nafzych lepian- 
kach tak bardzo fzacuiemy. . Zadna tam z 
tych rzeczy, ktora Пе fkrufzyć, obalić y ze- 
prié może mieyfca nie ma: gdzie fam Pawi- 
ment, nie dopieroż ściany у luffity gwiazda- 
ni ułożony. Tak ieft nie inaczey: Gwiazdy 
fg toofłatnią у powierzchowną tylko miefz-- 
kania tego ozdobą, po ktorych tak to tam 
Niebiefcy obywatele iakimy tu po ziemiy wy». 
{Шупа błocie depcemy, Та ieft prawdziwa! 
„miefzka- 
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miefzkania wfpaniałość Naywyżfzemu Nieba 
Pann dla uczczenia tych, ktorych do uczefłni- 
ćtwa Chwały fwojey przyimuie ; ktorą opifu- 
ie Dawid wPfalm. 138. Исе zbyt utwiel- 
' bieni [а przyjaciele twoi Boże! zbyt umocowa- 
пе panowanie ich. Ktorych fobie towarzyftwa 
życząc ferceim wzdycha gdy mowi: Fak uko- 
chane fz przybytki Twoie Panie споў! pra. 
gnie y uflaie Dufza moia do przyfionkow Pań 
Jkich w Pfal. 38. Couważaiąc wznoś беу ty 
przez wiarę podobuym do tego miefzkania 
affektem , za nic fobie maiąc w porownaniu 
iego cokowiek tu na ziemi nędzne nikczes 
mnych ludzi zdania za wielkie wfpaniałe y 
kofztowne rzeczy fobie marzą, nie uciążaiąe 
fobie teraz bynaymniey, gdy сїйє albo przez 
niedofłatek iaki niewygodne trafi pomiefzka- 
nie, albo przez nieiaką | zwierzchności 
niedyfkrecyą , wyiścia gdziebyś chciał, prze= 
iazdzki, rozrywki iakiey zabronią: albo przez 
fłabóść zdrowia zizby nie wychodzić; złużka 
fig rufzyć nie każą. Małać to rzecz y lekka; 
pamiętaiąc Ze nie tu nafz dom, ale tylko do 
czafu iakbyśmy dziś, iutro ztąd odeyść mieli 
gofpoda. Nie mamy ги trwaiącego miafia, 
ale przyfzłego fzukamy . S. Paweł do Zydow 
w Rozdz. 13. Wkrotce ztych lepianek ttzeba 
ię będzie przenieść, A dokąd? do Bofkich 
Pałacow , do gorney Jerozolimy, do niebie- 
fkiey 
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fkiey Oyczyzny, do micyfca' przybytku prze. 
dziwnego, aż do domu Bożego w Pfal; Ar 
Ah! Prze Bog! iakiegoż tam przez całą 
wieczność, јак oblzernego у wlpaniałego 
pomielzkania: jak niezliczonych piękności 
zażywać będziefz! iak niezmierzonych ktos 
rych oko ludzkie nie obeymie oblzerności y` 
wfpaniałości! w ten czas obaczyfz у opływać ben 
dziefz: dziwić fig ‚у rozfzerzać ferte pie, u 
Izai: w Rozdz. 60, 

'4, Uważ, iak fzczęśliwe oprocz wipo. 
minionych 'okoliczności. świętych w Niebie ży- 
cie y błogofławieńftwo będzie z miłego towa* 
rzyfiwa y fpołeczności tych z ktoremi tam wie- 
cznie przebywać maig. Każda bowiem fpo- 
łeczność у przeftawanie zkim, tym milfzę 
wdzięcznieyfze, im ofoby z któremi przefła. 
iemy f3 w urodzeniu zacnieyfze, z ficbie 
milize, w obyczaiach przyiemnieyfze ze 
„ wfzyftkich talentow wfzelakiego fzacunku y 

miłości godne. Dla czego ieżeli nam fię co. 
podobnego do fpołeczności nalzey trafi, јако, 
nasto niewymownie kontentnie ; jaki -папь 
Пе krotkie być widzą czaly у godziny wro- 
zmowie z tak godnymy miłym towarzyftwem 
firawione , Otoż taka tam konwerfacya nafza 
w Niebiefkim Kroleftwie będzie! gdzie nie 
innych towarzyfzow mieć będziemy tylko. 
Aniołow yludzi Świętych , z ktorych każdy 

godno= 
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godnością fwoią naypierwfzych na ziemi rząd= 
cow у Królow przechodzić będzie:, to 1eft 
Synow Bofkich у wiekuifley oney chwały 
Dziedzicow. Każdy takiey piękności yurody 
‚ ktora wlzyftkich oczy nie wymowną wdzię- 
cznością do fiebie wabi у kontentuie, ka- 
żdy włzyftkiemi cnotani, naydofkonalfzemi. 
przymiotami , ńaymilfza obyczaiow ukłae 
dnością ozdobiony. Każdy tak byfirego do- 
wcipu , tak wyfokiey nauki,. że by naywiękfze 
trudności wfkroś. przenika zupełnie obiaśnia 
y ułatwia. Każdy tak żywą y mita wefołością 
napełniony, że gdy iey obiąć w fobie nie mo: 
że, nakażdego zfobą przeftawaiącego obfi« 
cieią wylewa. Wfzyfcy zgoła takim miło- 
ści zobopolney złączeni związkiem, że fię 
rowno w cudzym fzczęściu: iako, wfwym wła- 
{публ kochaią у kontentuią.. Со gdy tak ій: 
W nośże fobie : czyż z takowym Towarzy- 
ftwem y kompanią mogą fig; rownać świato= 
wych biefiad zgielki y fwywole,. przy: kto- 
rych nie tylko przez niepomiarkowanie ,czg= 
fte do zwady y urazy okazye , ale częftokroć 
taką napełnione Бумаіа  nudnością, y gory- 
cza że kto by rad fwemu pokoiowi, więklze 
fobie nkontentowania zakłada być od nich 


dalekim. 
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MEDYTACYA IV. 


О miłości Вора у o przyczynach 
ktoremi fię zachęcać powinniśmy, 
byśmy go kochali nadewfzyftko . 


Trzy Jey Punkta 


I. Pzbudzać nas do tey miłości ро» 
winna niefkończona Bolka dobroć у piz- 
kność . a SWR wj 

2. Pzbudzać powinna naygorgtfza Sas 
go ku nam miłośc. | 

3 рийзаё naywyfmienitfze pożym 
„tki, ktorych kochaiąc go doznawamy. 


,Tychże Punktow wytłumaczenie. 


U waż, jak fkuteczne zachęcenie do mie 
I ЕД ран 

łości Вора nadewfzyfiko być powinno, 
zniefkończoney jego dobroci , piękności y 
dofkonałości. Dobroć у piękność tefą rze= 
czy dla ktorych władzą miłości у affektu w 
fobie ташу y do ktorych nie mnieyfzym na- 
< tury infłynktem, јак żelazo :do magnefu cig- 
gnie Йе wolanafza; tak dalece, że żadnego, 

między 
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między ludzmi tak grubego y dzikiego umy- 
flu nie znaydziefz ktory rzecz piękną су do- 
brą widząc, піс czułby w fobie wewnętrzney 
nieiakiey Шу do miłości опеу rzeczy pociąga- 
iącey. Pomyslże fobie czego warteiakieżkol- 
wiek dobrayurody, ktore fię między ludzmi 
znaleść mogą м: рогоупапіп z Bogiem? 
mniey nierownie niżeli kropla rosy zcałym 
Morzem porownana. Ponieważ cokolwiek 
w nich do upodobania znayduie fię, ieft to nay- 
mnieyfzą odrobiną z oney naypierwizey y 
niefkończoney piękności ktora w Bogu ieß 
iftotna, y od niego nigdy nierozdzielna bez 
umnieyfżenia udzieloną. Zkąd iako ta wy- 
płyneła , tak niezliczone przez całą wieczność 
wypływać mogą, zwięklzą ftokroć pięknością 
niżelitą, bez naymnieyfzego iftotney iego 
ozdoby ufzczerbku у uięcia. Co żebyś w ia- 
kimkolwiek podobieńfiwie iafney uznał : (law 
fobie ognifty iaki okrąg ze wfzyftkich гоп 
niezmierzony ognia y światła więcey niż fło- 
necziego pełny, zktorego iedna wypada 
itkierfka . To fobie żważywfzy iako ta świa- 
tła odrobina iako nic iedno w porownaniu nie» 
ograniczoney oney wielkości, w tey Bofką 
iftotę, w Ifkierce zaś wfzyftko cokolwiek 
oprocz Вора іе uznaway; maiąc to fobie za 
rzecz nieomylną : że Bog nicinnego nieuczy- 
mił gdy przed  fześciątyfięcy lat świat ten y 
cokol- 
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„eokolwiek nanim ieft tworzył, tylko mały 
bardzo piękności y dobroci 2 fiebie promyk 
wydał, ktory przyrownany фо Boga nikcze- 
munieylzym йе Бус wydaie ;niżeli względem 
nięzmierzonego октави owanaymnieylza wy- 
padaiąca ifkierka zżniego; Ponieważ tedy 
уунче rzeczy ftworzonych ozdoby Їз nay- 
mnieyfzą cząftką nierownie więklzey bo nie. 
fkończoney zacności y piękności, ktora fię w 
Bogu iftotuie zawiera; łatwoś fobie wnieść 
powinien: Jeżeli ktora ztych rzeczy ltworzo- 
nych fwoim cię pozorem tak bardzo do mi. 
łości zapala; iakeś Пе nierownie więklzą mi. 
łofcią do ich Stworcy zapalać powinien, 
ktorysieft powlzechną naypierwfzą y naydo- 
fkonalfzą wlzelkiego dobra ypiękności ifto- 
tą. Rzeczefz: Bofkiey tey piękności, ani . 
widzieć, ani w myśli ftawić fobie. nie mogę: , 
Cożz tego? ale cięnie tylko Wiara, у famero- 
zumu światło nieomylnie tego uczy, że Bog 
wlzyftkie fiworzone ozdoby niefkończenie 
przewyżlza . Włizakże Święci Pańfcy tu na 
ziemi żyjąc, у tylko iak przez mgłę Boga po» 
znawaiąc nierownie goręcey kochali go, ni. 
żeli ziemfka iaka piękność mogła być kie- 
dy od kogo ukochana. Ktoż kiedy między 
światowemi miłośnikami, żeby fię kochan= 
ce fwoiey- przypodobał , dozwalał fię wol- 
nym ogniem piec, wymyślnemi кога 
х katos- 
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katować? a przecież otak wielu Sługach Bo- 
fkich wicimy, ktorzy chege dać z fiebie iaki- 
kolwiek dowod fwoiey ku Bogu miłości, Ќо» 
dy, y wfzyftkiey nayokrutnieyfzey śmierci, fpo* 
{oby chętnie przyjmowali , Otoż to być mo- 
że, że kto Boga przez Гата wiarę uznaiąc 
więcey go nad wfzyfłkie ftworzone y wido- 
° me piękności kochać będzie. Starayże fię y 
ty oto: tak czytaiąc, jako y myśląc, y Boga o 
światło pokornie profząc, iako naypewniey- 
fzą y nayżywfzą o Bofkiey godności, y mi: 
łości w myśli у fercu fwoim uwagę у chęć 
wzbudzać. Łubo albowiem iaka ieft w fobie 
ta iego zacność y ozdoba, bardzo to ciemno 
y zdaleka lndzki poznaie rozum, ieżeli to 
iednak nieomylnie fobie wyperfwaduiefz, że 
йе znim żadna doczefna godność y piękność 
rownać nie może; dofyć ci będzie na tym, 
żebyś naywyżfze to dobro у piękność 'więcey 
nierownie nad wfzyltkie inne rzeczy ktore fię 
oczom twoim prezentować będą kochał, y 
ówlzem żeby Пе temi wfzyftkiemi ktore ci 
pod zmyfły podpadaią pięknościami у ozdo« 
bami brzydził, y oneza nic miał fobie. 

2. Ома? ў iako cię wzbudzać do tegà рох 
winna, żebyś Boga kochat nadewfzyfiko, 
niefkończona Jego ku tobie miłość. Ponie- 
waż toiefl wrodzona każdeniu człowieko- 
wi, żeby tych kochał , ktorzy go fzczerze= 

dla 
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dla iego włafnego dobra kochaią . I dla tego 
gdybym ia kogo widział ktoryby z famey [was 
iey ku mnie dobroci żadney okazyi do przy. 
flugi ypómocy moiey nie opuścił, o wfzyftkie 
fię pożytki y potrzeby moie niemniey iako o 
fwoie Йагаї, w naycięż(zym razie y naytru- 
dnieyfzym czafie y fumptem y zabiegami 
fwoiemi mnie ratował , częfło nie małą zę 
fkarbu fwoiego kwotą niedofłatek moy мро: 
magał; Nawet gdy mnie otoczonego od 
nieprzyiacioł woftatnim  miebefpieczeńftwie 
widział , z naywięklzym fiebie famego na 
wfzyfikie poftrzały narażeniem mnie zaftem: 
рома: Gdybym mowię kogo tak Пе omnię 
flaraiącego у tak mnie kochającego widział, 
być to nie może żebym (е wzaiemną miłością 
ku niemu nie wzrufzał. I gdybym nie uznas 
iąc tych dla fiebie dobrodzieyftw, niewdzię: 
cznym cale miał Пе pokazać, wfzyfcy by Пе 
mną brzydzić y tak nieludzkim, dzikim pras 
- wdziwie , fame lefne ftralzydła frogością ргле- 
chodzącym obyczaiem powinni, o ktorych 
wiemy, iaką nieraz fwoim za wybawienie z 
niebefpieczeńftwa , ulęczenie ran dobrodzie- . 
iom wyfługę czyniły, . Nietylko ludziom ale 
у famym nayfrożl(zym beftyomm rzecz wro= 
dzona kochaiących fiebie kochać, Wfzakże 
przykładu na to nie znaydziefz ktoby kogo 
kiedy czy Brata, czy fyna, czy nayblifżlzego 
fobie 
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fobie tak ukochał, iak ciebie Bog nikczemne: 
go cale у niegodnego fugę! Weyrzy ieno na 
fiebie, у fwoią całą nad ktorą піс fzacowniey- 
fzego nie malz, uważ Iftotę! zkąd to maíz 
czym ісе;  Czyżto nie iedyny dar Raży,. 
bez wfzelkich zafług twoich z famey iegoż 
łafki tobie dany? 1 gdyby -tu ftanęła byłaie- 
go dla ciebie dobroczynność , z tego famego 
powinienbyś mu więcey obowiązanym, niże. 
li komu z żyiących na świecie ludzi. Ale ше- 
dofyć ua tym: za małą rzecz to fobie maiąc 
wfzyfiką twoią ktorą ci dał od weyścia- na 
świat 1Йоге, więcey ci nieporownanie daie 
przez łafkę poświęcaiącą czyniąc cię kochan= 
kiem, fynem, y wieczney fwoiey chwały y 
fzezęśliwości dziedzicem , Coż mafz fądzić 
o godności tak ofobliwizych Чай; wfzyftkie 
twoie nietylko zafługi, aley zamyfły przecho- 
dzących. Uważ ieno daley! Mogłże być wię. 
kfzy dowod nieporownaney ku tobie mito- 
ści iego? Wfzakże ktożkolwiek by. kogo 
iako naywięcey kochał czy kompana, czy Ьга- 
ta czy Чупа; gdyby  miafto od niego 
wdzięczności za to, fame tylko urągania , 
wzgardy odbierał ; być to po ludzku mowiąc, 
nie może nigdy „żeby {wego dla takiey nie - 
wdzięczności nie odmienił affektu , Jefzczeź 
daley przyfługuiąc mu fię, a widząc że ten 
nowemi coraz zelżywościami iątczyć go nie- 
prze- 
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pizeftaie , у po kilka у kilkanaście kroć zn0» 
fząc to cierpliwie, na koniec wfzyftkę owę 
miłość y cierpliwość w nienawiść узлет 
zamienia , Jak wielkaż tedy y wfzyftkie mias 
ry y przykłady przechodząca Bofka Ки tobie 
miłość? gdy po tak wielu nie kilkakrotnych, 
fetnych y niezliczonych zniewagach, za dobro- 
dzieyftwa y łafki niewdzięcznie _ponowionych, 
nowemi coraz dobroci fwoiey dowodami Oy- 
cowfkiego dla ciebie otwierać nie, przefłaie 
ferea, Zapewne, która tak wielą przeciwno- 
ściami niczwyciężona , trwaiąca zawlze у fta» 
-teczna , nowa iakaś y wlzelakie natnry ludze - 
kiey obyczaie przechodząca być mufi miłość, 
Naofłatek ieżeli to' za ofobliwfzy miłości do= ` 
wod mamy: na pożytek y powodzenia ргту= 
iaciela wfzelakich prac у ftarania nie żałować, 
coż mogł więcey Na бе o zbawienie two- 
ie Bog czynić? Jako gdy dla tego śmiertelne 
УЙ: na fiebie Caton po trzydzieftu y trzech 
leciech. , pracowitego życia w'okrutnych zby- 
tkach гап, bićia, cierniowey Korony; y те.» 
zliczonych zelżywościach na Krzyżu: śmierć 
haniebną poniofł . Na coby fiędla ciebieżaden 
znaybliżfzych przyiacioł , braci, kochankow, 
należących, fłużących, nie brat nie ociec od- 
ważył. Stawże fobie w oczach te tak przedzi- 
wne Bofkiey. ku tobie miłości cuda, y pomyśl 
fobie iakie by to dziwowifko nie czło* 
wiek 
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wiek miafło ferca nieużyty kamień w wnę- 
trznościach (woich nofzące było,  ktoby tak 
wielkiey. miłości, wzaiemnym nie zawdzięczał 
affektem . Prze Bog coż to ieft2 jak to być 
może © żebyś fię z świątła rozumu cale wy- 
zuł ? wfzelkiego ufzności y ludzkości prawa 
odfłampił ? Nayfrożfżym wtey mierze befty- - 
om dał (ie zawflydzać y przewyżfzać > Choć 
byiedno z wyrażonych wyżey dobrodzieyfiw, 
powinnoby ofłatnią affektu ymiłości zciebie 
wycifnąć kroplę, y wlzyflkie wraz ferca nie 
wzrulzą ? Gdyby kto zludzi cożkolwiek po: 
dobnego dla cicbe uczynił, na wieczną. ufłu- 
ge chętnie byś mu бе oddał ;:że ci fię Bog 
tak wyfługuie, mniey dla hbiego obowiązku 
w fobie uznawać będziefz ? Маке niczym 
fiębatdziey ako niewdzięcznością fam nie 
brzydzifz:? уто byś fobie za naywiękfzą hań- 
bẹ: poczytał, Jakże tę zelżywość 'w tey mie- 
rze na fobie zniefiefz; ktorey w porownaniu 
nie tylko między ludzmi , ale ani między be- 
fiyami nic podobnego nie maíz. Niecliby prze« 
padły takowe w ludzkim rodzaiu ftrafzydła, 
woła Apoftoł Narodow. Jezeli kto mie kocha 
Pana nafzégo Jezufu Chryftufa , miech bedzie 
przekięty w Liścier do Korynt: w Rozdz. 16, 
Tak zapewne kto Pana fiebie kochaiącego 
niekocha, niech бе nim wfzyfcy brzydzą; 
niech Пе go każdy y mowy iego iak zara. 
zy 
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| zy flrzerze, niech пе go lęka ftroni od niego 

“iako od navobrzydliwlzey ludzkiego rodzaiu 
zarazy, у fzatańfkiego opętania. Coż tedy? 
Chciałżebyś ty pod takowe przeklęctwa pod. 
‚ padać у па nie żarabiać ? Niech cię Bog od 
tey przewrotnośći broni. ldź гасгеу za ņa- 
tury inftynktem ktory każdego kochaiącego 
у dobroczynnego kochać każe, Ponieważ 
сіс Bog więkfzą miłością у dobrodzieyftwy 
ukochał , niżeli ktokolwiek z ludzi , albo ty 


fam fiebie; tak wzaiemnie więcey .Bóga niżeli ||. 


kogożkolwiek 2 ludzi , albo lamego fiebieko* 
chay « | 
3. Uważ, choćbyś Żadney inney do. mitos 
сї Вода pobudki zkąd inąd nie miał, dolyć 
y пайег 2 włafnego twego pożytku wzbudza- 
ceśfię do tego powinien. Stawiaiąc bowiem | 
fobie na pamięci to wfzyfiko, cokolwiek cię | 
w innych rzeczach do miłości zachęca, nić. 
zailte nieznaydziefz, coby cię townieiako Bog | 
kochaniętn  ufzczęśliwić miało, na eobyś # 
więklzym pożytkiem miłość (woią wydawać | 
_ порі; iako gdyią Bogu zupełnieoddafz. I za: | 
prawdę według zacności y godności rżeczy ` 
miarkuiąc: ponieważ to miłości włalna że fig 
w tzecz fobie ulubioną zamienia , у iey włafiio 
ści, y naturę liciako na fiebie bierze, łatwo | 
ztąd dochodzić, jak fig wyloce wynofi kta 
Boga kacha, zludzkicy fwoiey iftoty и? | 
> ; 4 | 
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fka Пе przemienialłąc, niżeli ktory cożkoliwiek 
oprocz Boga kocha, у fercem do rzeczy ftwo- 
czonych przylega ,ż ktorych każda wporownae 
niu z Stworcą Куо y za proch naypodleyfzy 
nie ftoi, a niektore z nich prze? fwoią podłość 
od porownania z ludzką: kondycyą dalekie, 
I dlatego fxłaniać fię do nich fercem człowiek 
bez poniżenia fiebie nie może 2 wyżizega 
nierownie godności fwoicy ftopnia doich pos 
dłości zftempuiąc. Zapewne dwoch uważaigć 
z ktorych ieden w Bogu, drugi бе w tzeczach 
marnych zakochał, pierwfzegoafiekta y chę: 
ci wyfokie, niebiefkie, wieczne, z drugiega 
zamyfłami. w ziemikim błocie zanurzonenii 
porownywaiąc, nie mniey między niemi ros 
żnicy znayduiefz, iako iniędzy Krolem o 
Pańfiw y Kiolefiw 'intereffach myślącym , a 
oftatniego bydła paftachem o potrzeby y żył 
wność plugawego bydła ftarającym Пе. Ibez 
wątpienia z Seneką zawołalz , Озак Wzgar= 

zona rzecz ieft człowiek; ieżeli Йе nad ludze 
kie rzeczy nie podniefie. I nie mnisyfza ros 
Znica ief w pożytku, ktory Вора; albo niżfze 
rzeczy kochaiący odbierają. Zadna bowiem 
doczefna miłość nie dokazuje tego, żebyś to 
rzeczą famą miał, wczym бе naygoręcey 
kochafz, Bofkiey zaś miłości ten niezawodny 
fkutek , Że im dofkonaley Boga kochafz, tymi 
Pewñiey tego naywyżlżego dobra dofłaiefz, 

Bh fuchay 
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fłuchay Augnftyna 8, ? Czyliżto ieftiedna 
złoto kochać co złoto mieć; wielu kochaią 
a nie maig. Bog na nas woła; kochaycie mnie 
a będziecie mieli mnie: Coż na koniec oukon: 
tentowaniu nafyceniu y ufpokoieniu ferca, 
rzeczemy, ktorego doftępuią kochaiący Boga. 
Możeż fięmiędzy ftworzonemi dobrami ca 
podobnego znaleść? Nic zapewne. Coieze- 
li срсеЃе iaśniey uznać : fpytay naybogatlze= 
go z Panow, czyli tak zupełnie z fkarbow 
fwoich kontent, że więcey nie pragnie . Spya 
tay tych ktorzy Йе w naukach lub Zolnier. 
fkiey Пауіе kochaią. ]użeż z tey ktorą ma- 
ig chwały nauk, męfiwa, tak doftatecznie kon- 
tenci, że więkfżey nie pragną? I zapewnę ode 
powiedzieliby ci: Coż. to ieft? dopieroż by 
fię to o fortunę, Ñawe ага potrzeba; w 
porownaniu tego ile im nie dofłaie , za nie 
to unich co maig. Toż mowić o rofkofzach, 
panowaniu y rządach у owfzyftkich rzeczy dos 
czelnych obfitościach y fzczęściu. Wfzyfcy 
o tym'więcey myślą czego pragiią, niżby. Пе 
tym kóntentować mieli, czego iuż zażywa» 
ią. Przyday do tego że niżfze od Boga do- 
bra oprocz tey fwoiey nikczemności że Jūdze 
kiego nie mogą nafycić affektu- iefzcze y dru» 
gie nie mnieyfze maią w fobie ułomności. 
Naprzod żeich niekażdy y nie zawfze mieć 
może, tyle ileby fobie życzył; potym dofta: 
wfzy 
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wfzy, zawfze ie przy naywiękfzym fłaraniu y 
у pilności fwoiey łatwo może utracić. Dla. 
* tego dziecie Пето, że nietylko zupełńego w nich 
ukontentowania miec nie mogą; ale y boiaźni 
y żalu nie małą maią przyczynę, tak dla ufta= 
wiczney wątpliwości czy doydą, czego tak 
ufilnie pragną , у dofłąmpiwfzy czy lie tym 
pokizechcą ciefzyć będą, żaluzaś że przez 
uftawiczną rzeczy ziemfkich odmianę iedno 
w nadziei, drugie w fkutku tracą. Zgoła bez 
nieufiaiącey trofkliwości byćnie może, kto 
fię w dobrach znikomych kocha; iako ani bez 
żalu, kto na ich utratę patrzyć mufi! I to pe- 
wna ieft; że gdyby kto wfzyfikie przefzłego 
Życia utrapienia zebrał, każde znich z u= 
traty ziemikiego iakiego dobra w ktorym Йе 
kochał początek brało, y gdyby йе był fer- 
cem w nich fwoim nie zatapiał, nigdyby był 
tego w życiu (woim nie doznał żalu. I ten 
ei to ieft pożytek ktory ziemfkie dobra kochan- 
kom fwoim przynofzą: to iefł utrapienia, zas 
miefzania, trofkliwości, boiazni: О Bogu zaś: 
nic podobnego y pomyśleć nie można, 
ktory w fobie famym niefkończone у iakich 
ani życzyć fobie y poiąć nie możemy zawie» 
raigc dobra, napełnia w dobrym pragnienia 
kochaiących fiebie. Е:ако dla naypewnieyfze- 
go fiebie ofiągnienia y wieczney dzierżawy 
niczego więcey nie pragnie- tylko miłości па= 
Bbz i fzey 
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fzey, y nikomu йе mniey nie» udziela, tylko 
jak go kto pragnie; prze to żadney trofklis 
wości у żalu nie dopulzcza, chyba w fercach 
nickochaiących, albo nie zupełnie y nie 
fzczerze kóchzacych fiebie . Cożby tedy za 
fzaleńltwo było, mogąc kochać Boga dobra ` 
nad wfzyltkie inne miłości naygodnieyfze, 
kochankow fwoich napełniaiące у fzczęśli- 
wemi czyniące , miłość jednak (woią do ziemia || 
' fkich dobr obracać, iako cale nikczemnych ` 
y nic w fobie affektu godnego nie maiących, | 
tylko ozdoby cień y nie więcey pożytku „tyl | 
ko trofkliwości у żale. Zapewne gdybyś По 
ferc miał w fobie, przez wfzelką przyzwoitość 
y pożytek, wfzyftkie byś naywyżfzemu Stwors ` 
су twemu oddać zupelnie powinien. Jedno | 
tylko mafz, y to po rożnych со raz ftwo- 4 
rzeniach rozvywać nie przęlłaiefz. Zbierz go 
kiedyżkolwiek y zupełnie na О аге całopa- 
lenia Bogu odday, y nieodmiennym od tąd 
przedfięwzięciem ‚ iego tylko famego, усо on 
zechce iedynie kochay, Szczęśliwyś gdy ta 
wypełnifz! Jak сі fiç,lekkie fłanie Ewangeli» 
cznego prawaiarzmo:? JaK wiele w dofkonas 
łości życia pofłampilz ? Niebiefkie tu iefzcze 
na ziemi życie zaczniefz Јак cię to kontento* 
wać będzie, gdy fobie to powtarzać będzielz, 
Ja cały Bofki ieftem , Bog moim wzaiemnie: 
nie żyię tylko żebym go kochał, a przez ta | 
‚ famo | 
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famo być iego wzaiemnie kochankiem mu: 
'fzę, Teć to fa, y takowe myśli yweftchnie- 
mia temu włafne, ktory miłością Boga pała, 
Te {з niebiefkich onych radości zrzodłem , 
ktore przechodzą wfzelkie zmyfły; ktorych 
fiodycz ten tylko poymuie, ktory zakofztu= 
je. Ktore ludziom Swiętym tu początkiem 
przyfzłego blogofławieńfiwa były. Nu ieno 
garnącey йе do ciebie fzczęśliwości niewdzię- 
czny nie odrzucay , nic więcey dla ісу ofig: 
gnienia od Ciebie nie wyciągaią , tylko żebyś 
twoie naywyżfze dobro kochał, nad ktorą 
powinność nic ci millzego , nic rozumowi 
przyzwoitfzego być nie może . Kofzzuycie у 
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